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Z dzieciństwa pamiętam taki obraz. 
Po dobranocce na ekranie telewizora 
pojawiała się Krystyna Loska, która 
żegnała wszystkie dzieci, życzyła im 
kolorowych snów, a przed ekrany od-
biorników zapraszała dorosłych. Jesz-
cze gorzej rzecz się miała, kiedy przed 
emisją wieczornego filmu spikerka 
dobitnie podkreślała: program jest 
przeznaczony wyłącznie dla widzów 
dorosłych. Znaczyło to jedno, stosu-
jąc obecnie obowiązujące słownictwo, 
wypad. Dziś jest zgoła odwrotnie. 
Późny wieczór, a przed programem 
nie ma już co prawda spikerki, ale 
jest reklama kosmetyków. „Under 
20”. To „dyskretna” wskazówka, dla 
kogo przeznaczone są prezentowane 
kosmetyki i program. 

Działając już w warunkach recydy-
wy wiekowej, bo 20 lat przekroczyłem 
już więcej niż 20 lat temu, gapię 
się dalej w telewizor na jakiś reality 
show. Tam w roli głównej dzieciaki. 

- Co, masz już 28 lat ?!! - łapie się 
za głowę w geście rozpaczy jeden z 
jurorów. Za to szesnastolatki łkają 
przed kamerami, że są z biednej 
rodziny, że „taniec/śpiew/kariera 
modelki”(niepotrzebne skreślić) to ich 
sens życia. Że tatuś opuścił mamusię 
i że generalnie pod górkę do szkoły 
mają. - Jakaś ty wrażliwa - mówi pro-
wadzący zza kulis reporter. Schodzi z 
estrady trzynastoletnia dziewczynka: 
pięknie śpiewałaś - komentuje pani z 
mikrofonem w kulisach. Dziewczynka 
milczy. - Ale odpadłaś, musisz się na-
uczyć przegrywać, być silna - próbuje 
łagodzić sytuację reporterka, ale i tak 
widać, że dziewczynka nic z tego nie 
rozumie. Mamusia, babcia i ciocia 
dziewczynki kręcą z niedowierzaniem 
głową: przecież ona tak pięknie śpie-
wa, i w płacz - obowiązkowo. Uściski, 
całusy - za rok wrócimy, żegnają się 
równie obowiązkowym tekstem.

Wychodzi na scenę normalny 20-la-
tek. Dżinsy, koszula, włosy w nieładzie. 

- Nudny jesteś - mówi ktoś z jury. 
Wiadomo, nie jesteś wariatem, nie 
robisz z siebie durnia, ale nie masz też 
olśniewającego talentu - jesteś prze-
grany. Wchodzi rudowłosa, drapieżna 
siedemnastoletnia dziewczyna, w 
ciuchach zbyt seksi jak na swój wiek.... 
męskiej części jury ślina prawie kapie. - 
Już jest dobrze - dzieli się na głos swo-
ją opinią jeden z celebrytów - jurorów. 
Dziewczyna śpiewa lub tańczy lepiej 
lub gorzej... program kręci się dalej. 

Telewizyjne superprodukcje przeżu-
wają kolejne gwiazdy i gwiazdki i je... 
wypluwają. Te dzieciaki właściwie nie 
wiedzą, czy coś osiągnęły, czy nie. Ko-
muś, kto potrafi nie tylko płakać przed 
kamerami i ma w sobie determinację, 
jest pracowity, nie da się zepsuć i 
zaślepić blichtrem świata celebrytów, 
ma w sobie prawdziwą pasję, taki pro-
gram na pewno pomoże. Cała reszta 
niech się martwi o siebie sama. Liczą 
się tłumy na kolejnych castingach i 
szczelnie wypełniony czas antenowy 
na reklamę. Zastanawiam się tylko, 
czy kolejnym etapem tego procesu 
będą reality show dla sześciolatków. W 
USA i Europie pierwsze takie projekty 
już powstają.

Andrzej Buda
buda@nj24.pl

Obchody rocznicy katastrofy smo-
leńskiej rozpoczęły się w Jeleniej Górze 
już w piątek. Około setka osób przyszła 
do domu katechetycznego przy koście-
le pw. św. Erazma i Pankracego, by 
wysłuchać wspomnień o kilku osobach, 
które zginęły rok temu. Spotkanie zor-
ganizował jeleniogórski PiS. 

Zebrani obejrzeli najpierw doku-
mentalny film „Mgła” - wspomnienia 
pracowników kancelarii prezydenta 
Lecha Kaczyńskiego, którzy opowia-
dali o wydarzeniach z 10 kwietnia 
zeszłego roku, swoich przeżyciach, a 
także o tym, co działo się w kancelarii 
do czasu pogrzebu prezydenckiej pary.

Największe poruszenie widzów wy-
wołała symboliczna już scena troskli-
wego objęcia premiera Donalda Tuska 

na miejscu katastrofy 
przez premiera Włady-
mira Putina. Z powodu 
kłopotów sprzętowych 
film dwa razy znikał na 
chwilę z ekranu, a na 
trzy minuty przed koń-
cem płyta nie chciała 
się już odtwarzać.

Po projekcji eurodepu-
towany Ryszard Legutko, 
wiceprezes PiS-u Adam 
Lipiński, proboszcz pa-
rafii św. Erazma i Pan-
kracego ks. Bogdan 
Żygadło, Bożena Dudziń-
ska - wiceprezes Związku 
Sybiraków oraz posłan-
ka Marzena Machałek 
wspominali osoby, które 
zginęły w katastrofie.

W niedzielę rano na 
ścianie budynku, w któ-
rym swoje biuro posel-
skie miał przez wiele lat 
Jerzy Szmajdziński, od-
słonięto tablicę ku jego 
czci. Na uroczystość 
przyszła około setka 
osób, głównie członków 
i sympatyków lewicy. 

W wielu miastach Jeleniogórskiego 
telefon jest ciągle jeszcze luksusem. Na 
podłączenie aparatu w Jeleniej Górze 
oczekuje ponad 10 tysięcy osób, w Zgo-
rzelcu 3 tysiące, a w Bolesławcu 2,5 tysiąca 
przyszłych abonentów. Przyczyny takiego 
stanu są prozaiczne - brakuje central tele-
fonicznych i urządzeń do już działających.

n
Od dawna planowano remont zabyt-

kowego, późnogotyckiego ratusza (z 
początków XVI wieku) w Bolesławcu. Ro-
boty rozpoczęto od odnawiania najbardziej 
zniszczonych wnętrz, wkrótce fachowcy 
zajmą się ratuszową wieżą, a w później-
szym terminie renowacją barokowych 
kamieniczek okalających rynek.

n
W sobotę, w godzinach rannych, specjal-

nym pociągiem udała się na Xi Zjazd PZPR 
21-osobowa grupa delegatów z woj. jele-
niogórskiego. Na dworcu PKP żegnały ich 
rodziny, koledzy z zakładów pracy, delegacje 
miejskich i gminnych organizacji partyjnych, 
harcerze i członkowie ZSMP. Nie zabrakło 
kwiatów, a pożegnaniu towarzyszyła orkie-
stra dęta węzła PKP z Jeleniej Góry.

n
Waldemar i Sylwia Siemaszkowie obcho-

dzili niedawno jubileusz XX-lecia pracy w 
schronisku PTTK „Samotnia”. Dzięki wytwo-
rzeniu gościnnej, serdecznej atmosfery w 
podległym obiekcie zyskali oni wdzięczność 
i uznanie tysięcy turystów, którzy uznali go 
za jeden z najlepszych obiektów w kraju.

n
Rozmowa z Jerzym Kokorudzem, dy-

rektorem Miejskiego Przedsiębiorstwa 
Gospodarki Mieszkaniowej:

- Mieszkanka lokalu przy ulicy Lwówec-
kiej od pięciu lat zgłasza, że komin jest 
niesprawny, grozi jej zaczadzenie. Przed 
dwoma laty pojawił się przed domem 
barakowóz, kupka cegieł, przez osiem dni 
kręcili się ludzie. Po ich bytności zostało 
ponad dwadzieścia butelek opróżnionych 
z alkoholu. Proszę powiedzieć, jak organi-
zujecie nadzór nad pracą ekip?

- Chce pani zasugerować, że pracownicy 
cegły sprzedali, za uzyskane pieniądze 
kupili wódkę, a dziury w kominie zostawili?

25 lat temu w NJ

Rocznica z podziałami

O godzinie 8.41 rozległ się w całym 
mieście dźwięk syreny upamiętniający 
ofiary ubiegłorocznej katastrofy lotniczej. 

Walentyna Kalisz-Borowska, dłu-
goletnia szefowa biura poselskiego J. 
Szmajdzińskiego, bardzo wzruszona, 
podziękowała wszystkim za pamięć i 
słowa otuchy. A w biurze przygotowano 
wystawę zdjęć pokazujących Jerzego 
Szmajdzińskiego jako polityka, człowie-
ka sportu, uczestnika różnych spotkań 

i charytatywnych balów lewicy. Obecni 
na uroczystości wpisywali się do księgi 
pamiątkowej. Znalazł się i taki wpis:

„Jeżeli wasza śmierć zapobiegła hecy 
antyrosyjskiej - to nie poszła na marne”.

W tym samym czasie z Kościoła 
Garnizonowego ksiądz Andrzej Bokiej 
wyprowadził wiernych przed pomnik 

„Wolność i Niepodległość”, pod którym 
złożono wieńce i zapalono znicze. Także 
w hołdzie ofiarom smoleńskiej tragedii. 
Obok pomnika zaś ułożono ze zniczy 
biało-czerwoną szachownicę lotniczą.

W niedzielne popołudnie na Górze 
Szybowcowej odprawiono mszę świętą. 
Modlono się nie tylko o szczęśliwe 
starty i lądowania w rozpoczynającym 
się sezonie lotniczym, ale również w 
intencji ofiar ubiegłorocznej tragedii. 

Mszę świętą w hangarze szybowcowym 
odprawił ks. płk Andrzej Bokiej, który 

- podobnie jak lotnicy, sam też nosi 
stalowo-szary mundur, bo przecież był 
kapelanem garnizonu jeleniogórskiego. 

W tym samym czasie w Książnicy 
Karkonoskiej wspominano dwóch 
honorowych obywateli Jeleniej Góry - 
Ryszarda Kaczorowskiego, prezydenta 
RP na uchodźstwie i wicemarszałka 
sejmu Jerzego Szmajdzińskiego.   GOKOdsłonięcie tablicy ku czci J. Szmajdziń-

skiego.

Lotnicza msza święta na Górze Szybowcowej.

Wieczór wspomnień w domu katechetycznym.
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Skok po bi¿uteriê

- Co siê w³aœciwie sta³o w
niedzielê pod pa³acem prezy-
denckim?

- Wyszliœmy z koœcio³a semina-
ryjnego po mszy œwiêtej. By³am
wœród sporej grupy pos³ów PiS-u.
Razem z prezesem Jaros³awem
Kaczyñskim chcieliœmy z³o¿yæ kwia-
ty i zapaliæ znicze pod pa³acem. By³
taki przesmyk miêdzy barierkami od
strony biura

przepustek i chcieliœmy tamtêdy
wejœæ. Nagle pojawi³o siê kilkunastu
funkcjonariuszy Biura Ochrony Rz¹-
du i zaczê³o nas dociskaæ do tych
barierek, uniemo¿liwiaj¹c przejœcie.
Ja znalaz³am siê przy samej barier-
ce. Z jednej strony dociskali mnie
funkcjonariusze, z drugiej osoby,
które by³y za mn¹. Koledzy pokazy-
wali wczeœniej legitymacje poselskie
i t³umaczyli, ¿e chcieli pójœæ razem
z prezesem z³o¿yæ kwiaty. I tylko
tyle. Ja nie mog³am nawet rêk¹ siê-
gn¹æ do torebki, mam siniaki, taki
by³ œcisk. Zaczê³am krzyczeæ „ra-
tunku!”. Jeden z BOR-owców za-

wo³a³, „co wy robicie tej kobiecie”.
Mia³ ³zy w oczach.

- Ale rzecznik BOR-u, a tak¿e
rzecznik sto³ecznej policji t³u-
maczyli, ¿e nie wpuszczono
wszystkich, bo nie mieli sto-
sownych zezwoleñ. Gdyby
wszyscy byli zg³oszeni, z wej-
œciem nie mieliby k³opotów.

- Myœmy mówili na miejscu, ¿e
chcemy wejœæ przed pa³ac z pre-
zesem i z³o¿yæ kwiaty. Nic wiêcej.
To nie by³ teren pa³acu prezydenc-
kiego, tylko przestrzeñ publiczna.
Nie s¹dzi pan chyba, ¿e ja po-
sz³am tam robiæ zadymê. Nie ro-
zumiem, dlaczego s³u¿by porz¹d-
kowe u¿y³y takiej si³y przeciwko
nam. Myœmy nie byli ani agresyw-
ni, ani uzbrojeni. Mia³am tylko tuli-

pana w rêce. PóŸniej, nawet
gdybym chcia³a, to nie mia-
³am gdzie siê wycofaæ.

- Rzecznik PiS-u mówi³
na gor¹co po tym incy-
dencie, ¿e nosi³ znamio-
na prowokacji. Nie s¹dzi

pani, ¿e to wszystko
dzia³o siê tak szybko,
¿e po prostu trochê
wymknê³o siê spod
kontroli? A do tego

rozemocjonowany t³um.
- Nie wiem, dlaczego tak siê

sta³o. Gdy potem zapyta³am jed-
nego z funkcjonariuszy, dlaczego
nas tak potraktowano, to odpo-
wiedzia³ „proszê zapytaæ naszych
dowódców”. Tak powiedzia³ i
mogê to powtórzyæ pod przysiêg¹.
Wiêc ja naprawdê nie wiem, czy
¿yjemy w demokratycznym pañ-
stwie, w którym parlamentarzysta
nie mo¿e spokojnie z³o¿yæ kwia-
tów. Ale co tu du¿o mówiæ, skoro
nawet ojcom paulinom nie pozwo-
lono w tym miejscu na modlitwê.

Notowa³ Grzegorz Koczubaj

Do zdarzenia dosz³o tydzieñ temu,
policja ju¿ na drugi dzieñ zatrzyma³a
sprawców. Mê¿czyŸni nie przyznaj¹
siê do winy.

Roman G. mieszka³ samotnie w sta-
rym, poniemieckim domu w Rybnicy.
Mia³ k³opoty z poruszaniem siê, bo
nogi odmawia³y mu pos³uszeñstwa.
A ch³op by³ ze sto kilo wagi. Jednak o
kuli, po domu, czy na krzese³ko przed
domem jakoœ dokuœtyka³.

- Nie ma co ukrywaæ, ¿e tato lubi³
sobie wypiæ. Odwiedzali go co rusz
jacyœ koledzy, zw³aszcza wtedy, gdy
dosta³ rentê. Ale ci, co go zabili, to
bydlaki. Jak tak mo¿na by³o cz³owie-
ka potraktowaæ? - ¿ali siê Wioletta
Sad³o, córka zamordowanego mê¿-
czyzny. Dodaje, ¿e nie tak dawno jakiœ
znajomy ojca okrad³ go. - Tato ba³ mi
siê przyznaæ, ale w koñcu powiedzia³,
¿e trzyma³ pieni¹dze pod poduszk¹.
On wiedzia³, kto mu je zabra³.

Romana G. znalaz³ w czwartek le-
¿¹cego na ³ó¿ku Józef Klimek. Mê¿-
czyzna, na którego we wsi wo³aj¹
Tadek, opiekowa³ siê od kilku lat pa-
nem Romkiem, wczeœniej - jak mówi
- tak¿e jego ¿on¹. Robi³ zakupy, drze-
wa nar¹ba³ i w piecu napali³, wody
ze studni przyniós³.

- By³em u niego w poniedzia³ek i
we wtorek. Zrobi³em mu zakupy za
stówê. Zawsze mi na kartce pisa³, cze-
go mu potrzeba. W œrodê do niego
nie poszed³em, dopiero w czwartek w
po³udnie - opowiada pan Józek.

Gdy wszed³ do mieszkania, Roman
G. le¿a³ na swoim ³ó¿ku, by³ pó³nagi z
nienaturalnie wykrêcon¹ do ty³u rêk¹.

- Myœla³em, ¿e œpi. Zacz¹³em go
budziæ, ale ani drgn¹³. Polecia³em po
s¹siadów, zadzwoniliœmy na policjê
- dodaje.

Ekipa dochodzeniowa i kryminalna
zaczê³y dzia³aæ. Szybko wytypowano
sprawców. Obaj zatrzymani mê¿czyŸ-
ni nie ciesz¹ siê we wsi dobr¹ opini¹.

- Ten K. kilka lat
temu napad³ na tak¹
starsz¹ kobiecinê i
obrabowa³ j¹ -
mówi nam jeden z
mieszkañców Ryb-
nicy, który mieszka
niedaleko. Z kolei
drugi mê¿czyzna
by³ karany za jazdê
po pijanemu i z³a-
manie s¹dowego
zakazu prowadzenia
pojazdów.

Wed³ug ustaleñ
policji, Piotr K. i Pawe³ Z. mieli przyjœæ
w nocy z wtorku na œrodê do domu
Romana G., mieli kominiarki. Zaczêli
przeszukiwaæ mieszkanie. Gospodarz
musia³ siê obudziæ i ich nakryæ, byæ
mo¿e od razu ich pozna³. Nie chcieli
mieæ œwiadka, wiêc zaczêli go ok³adaæ
piêœciami i kopaæ. Du¿y krwiak w g³o-
wie powsta³y w wyniku uderzenia by³
przyczyn¹ zgonu mê¿czyzny.

Bandyci zabrali z domu Romana G.
stary sprzêt RTV i 20 z³otych. W³amali
siê te¿ do mieszkania na pierwszym

piêtrze. Remontuje je sobie syn za-
mordowanego, który mieszka i pra-
cuje w Irlandii.

- Policja mnie mêczy³a pó³ dnia.
Ju¿ nie mog³em wytrzymaæ, posze-
d³em do sklepu i kupi³em sobie
wino. A pan Romek mi siê dzisiaj
œni³. Mówi³ do mnie: „Gdzie by³eœ
tyle czasu?” - pan Józek zrezygno-
wany macha rêk¹. - Ojciec mi siê
powiesi³, teraz tego zabili. Choler-
ny œwiat...

Grzegorz Koczubaj

Sylwester Olszewski mimo reani-
macji nie prze¿y³ wypadku, do które-
go dosz³o na trasie Rajdu Œwidnickie-
go. Jego pilot Micha³ Ca³ek ze wstrz¹-
œnieniem mózgu i ogólnymi pot³ucze-
niami trafi³ do szpitala w Polanicy
Zdroju. Jeleniogórska za³oga rajdowa
uderzy³a w drzewo, kilkaset metrów
po starcie. Obaj reprezentowali barwy
Automobil Klubu Karkonoskiego

Do wypadku dosz³o na trasie „Wo-
libórz - Jod³ownik” w niedzielê (10
kwietnia) oko³o godz. 10:00. Rajd zo-
sta³ przerwany, kolejne odcinki zo-
sta³y odwo³ane. Sylwester Olszewski
mia³ 31 lat.

- To straszna tragedia. ekipa ude-
rzy³a w drzewo przy prêdkoœci 130
km/h - tak wykaza³ GPS. By³ to pierw-
szy start Sylwestra w naszych bar-
wach. Pilot, który jeŸdzi w naszym klu-
bie od kilku lat, praktycznie wyszed³ z
wypadku bez szwanku - mówi prezes
klubu Marek Kisiel.

- Doskonale znam te trasy, to co
mogê powiedzieæ, ¿e s¹ bardzo szyb-

kie i ekstremalnie trudne technicznie.
Trasa szybko zmienia swój charakter.
W jednym momencie jedzie siê po
g³adkim asfalcie, za chwilê mo¿e ciê
wybiæ do góry i l¹dujesz poza tras¹.
Za³oga uderzy³a bokiem w drzewo, co
jest bardzo niebezpieczne dla zawod-

ników. Wypadek bardzo mn¹
wstrz¹sn¹³, w takich sytuacjach zasta-
nawiam siê czy to wszystko ma sens -
mówi jeleniogórski pilot rajdowy
£ukasz W³och, który w tym rajdzie nie
wystartowa³.

Mateusz Banaszak

Zgin¹³ zawodnik Automobilklubu Karkonoskiego

Zabójstwo w Rybnicy... dla 20 z³
Ofiarê dobrze znali. Czasem przychodzili do 69-letniego Romana G. i pili
z nim alkohol. On ¿y³ samotnie, mia³ rentê. Oni do pracy raczej siê nie
rwali. Prokuratura zarzuca 29-letniemu Piotrowi K. i 22-letniemu
Paw³owi Z. zabójstwo Romana G.

- On nikomu nie wadzi³, spokojnie sobie ¿y³ - mówi Józef
Klimek o zamordowanym Romanie G., którym siê opiekowa³.

Do zabójstwa dosz³o w domu Romana G.

z Marzen¹ Macha³ek,
pos³ank¹ PiS-u

Krzycza³am
„ratunku!”
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Nieznani sprawcy w³amali siê w ubieg³ym tygodniu do sklepu z
bi¿uteri¹ „Unikat” w Jeleniej Górze. Zrabowali srebrn¹ bi¿uteriê.
Policja nie ujawnia, ile warte by³y kosztownoœci. Sklep nie by³
wyposa¿ony w instalacjê alarmow¹.                                      GOK
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Masz sprawê do dziennikarza? Zadzwoñ!
Jelenia Góra - 0 501 465 588

- 0 601 444 416
powiat jeleniogórski - 0 502 205 732

- 0 601 572 243
powiat boles³awiecki - 0 601 444 416
powiat kamiennogórski - 0 601 543 538

powiat lubañski - 0 606 665 454
powiat lwówecki - 0 694 792 203
powiat zgorzelecki - 0 606 665 454
powiaty: jaworski i z³otoryjski - 0 605 533 855

redakcja - 075 642 44 10  75 64-24-485

W œrodê od godz. 10 do 12
Wszystko o Narodowym

Spisie Powszechnym
- rozmawiaæ mo¿na

z przedstawicielem Urzêdu
Statystycznego w Jeleniej Górze

Goœciem œrodowego dy¿uru by³ Czes³aw Wandzel, dyrektor Miejskiego Zarz¹du Dróg i Mostów

Setkê osi¹ga w 7,8 sekundy, ma
sprzêt rejestruj¹cy piratów drogowych i
nagrywaj¹cy rozmowy tocz¹ce siê w
promieniu 30 metrów - takie mo¿liwo-
œci ma nowa alfa romeo 159, któr¹ otrzy-
ma³a jeleniogórska policja. Ma byæ po-
strachem pira-
tów drogowych.

- Prowadzimy
jazdy testowe,
ale ju¿ rejestru-
jemy nim wy-
kroczenia -
mówi Krzysztof
Brodowski, za-
stêpca naczelni-
ka Wydzia³u Ru-
chu Drogowego
KMP Jelenia
Góra. - Jest wyposa¿one w wideoreje-
strator, mo¿emy mierzyæ prêdkoœæ z
przodu, z ty³u, a tak¿e z boku, w zasa-
dzie bez wychodzenia z samochodu.

Nowa alfa romeo ma 200KM, po-
jemnoœæ 1,8 TBI turbo, prêdkoœæ od 0
do 100 km/h osi¹ga w 7 sekund. Mo¿-
na ni¹ rozpêdziæ siê do 235 km/h. -
Dobrze trzyma siê drogi - dodaje
Krzysztof Brodowski.

Nowoœci¹ jest to, ¿e pojazd wypo-
sa¿ony jest w mikrofony kierunkowe,
mo¿na nagrywaæ rozmowy z kierowc¹
w odleg³oœci nawet do 30 metrów od
samochodu. - Mam nadziejê, ¿e dziêki
temu skoñcz¹ siê skargi na policjan-

tów, ¿e byli nie-
grzeczni, nie-
uprzejmi, do-
wodem bêdzie
materia³ dŸwiê-
kowy - mówi K.
Brodowski.

Materia³ video
i audio rejestro-
wany jest na dys-
kach, które mo¿-
na wyj¹æ i zgraæ
do komputera.

To nie jedyne zakupy dla jeleniogór-
skiej drogówki. Wzbogaci³a siê ona o 2
motocykle hondy, o pojemnoœci 1000
m szeœc., w 3,5 s osi¹ga 100 km.

- To motocykl l¿ejszy od BMW, któ-
re mamy od jakichœ 2 lat. Jest dyna-
miczny i zwrotny i nadaje siê do pe³-
nienia s³u¿by w mieœcie - mówi
Krzysztof Brodowski.

(rob)

Wyrok zapad³ w ubieg³y wtorek.
Nie jest prawomocny. Obroñca Ewy
M. zapowiedzia³ apelacjê do S¹du
Okrêgowego.

By³a dyrektorka skazana zosta³a na
6 miesiêcy pozbawienia wolnoœci w
zawieszeniu na 2 lata, dwa tysi¹ce z³o-
tych grzywny (100 stawek po 20 z³),
1500 z³otych zwrotu kosztów miastu
Szklarska Porêba z tytu³u ustanowie-
nia pe³nomocnika procesowego oraz
520 z³ kosztów s¹dowych.

Nagrodê burmistrza dla Ewy M.
wykry³a w 2009 roku kontrola. Ów-
czesny burmistrz Szklarskiej Porêby
Arkadiusz Wichniak zapewnia³, ¿e nie
da³ tej nagrody.

W jaki sposób wiêc dyrektorka j¹
dosta³a? Pokaza³a szkolnej ksiêgo-
wej dyplom gratulacyjny od burmi-
strza z informacj¹ o nagrodzie pie-
niê¿nej. S¹d przyj¹³, ¿e dyrektorka
œwiadomie pos³u¿y³a siê sfa³szowa-
nym dyplomem. Mog³o o tym
œwiadczyæ to, ¿e informacja o na-
grodzie by³a napisana inn¹ czcionk¹
ni¿ reszta tekstu. Inn¹ czcionk¹ by³y
napisane równie¿ teksty na dyplo-
mach gratulacyjnych dla innych dy-
rektorów.

O pos³u¿eniu siê sfa³szowanym
dokumentem œwiadczy tak¿e - w opi-
nii sêdziego Andrzeja Muszki - to, ¿e
oskar¿ona niechêtnie dawa³a dyplom
do wgl¹du, na przyk³ad ksiêgowej ze
swojej szko³y.

Ewa M. od pocz¹tku nie przyzna-
wa³a siê do winy. Twierdzi³a, ¿e dy-
plom z informacj¹ o nagrodzie do-
sta³a od burmistrza. Poza tym o na-
grodzie mia³a jej mówiæ urzêdniczka
odpowiedzialna w mieœcie za oœwia-
tê. Urzêdniczka temu stanowczo za-
przecza³a.

Dla Ewy M. w tym procesie nie
chodzi tylko o udowodnienie, ¿e nie
pope³ni³a przestêpstwa. Prawo-
mocny wyrok karny, i to w takiej
sprawie, zwi¹zanej œciœle z prac¹,
wyeliminuje j¹ z zawodu nauczy-
cielskiego.

Wyrok karny bêdzie mieæ tak¿e
znaczenie dla postêpowania dyscy-
plinarnego i procesu w s¹dzie pracy.
Dlatego apelacja od dzisiejszego wy-
roku jest praktycznie pewna. Mece-
nas Wojciech Witkowiak, obroñca
Ewy M., zapowiedzia³ j¹ zreszt¹ tu¿
po og³oszeniu wyroku.

(kos)

Wiedz¹c, jak czêsto mieszkañ-
cy miasta zg³aszaj¹ redakcji uwa-
gi dotycz¹ce stanu jeleniogór-
skich ulic i miejskiego systemu
ruchu, spodziewaliœmy siê lawiny
telefonów. Tymczasem czytelni-
cy okazali siê wstrzemiêŸliwi w
przekazywaniu swoich spostrze-
¿eñ osobie w koñcu najbardziej
kompetentnej. Owszem, kilka razy
telefon zadzwoni³, ale zg³oszone
interwencje mia³y bardzo detalicz-
ny charakter.

Miêdzy innymi chodzi³o o bez-
prawnie postawione znaki zaka-
zu zatrzymywania siê przez
wspólnotê mieszkaniow¹ przy ul.
Ró¿yckiego (ci¹gn¹c¹ siê ju¿ bar-
dzo d³ugo i z wyrokami s¹dowy-
mi), czy te¿ o s³upy telekomuni-
kacyjne stoj¹ce poœrodku wyre-
montowanego chodnika. W tej
ostatniej interwencji dyrektor
Wandzel t³umaczy³ czytelnikowi,
¿e ju¿ od bardzo dawna s³ane s¹
apele do TP SA o przesuniêcie
s³upów. Bez skutku. Nam dopo-
wiedzia³, ¿e telekomunikacja jest
pod tym wzglêdem fatalnym part-

nerem. - Tam nie ma z kim roz-
mawiaæ. Nawet z energetyk¹
³atwiej siê takie sprawy za³atwia…

Jakie inwestycje drogowe cze-
kaj¹ jeleniogórzan w tym roku?
Przede wszystkim kontynuacja
ju¿ rozpoczêtych robót i kilka no-
wych przedsiêwziêæ. G³ówn¹ in-
westycj¹ jest rzecz jasna budowa
obwodnicy po³udniowej miasta.
Do wiêkszych wypada te¿ zali-
czyæ modernizacje lub remonty
ulic Sygietyñskiego, Karola Miar-
ki, wymianê nawierzchni na ul.
Okrzei (od Armii Krajowej do Klo-
nowica). Sporo bêdzie remontów
dróg osiedlowych. Cyklistów po-
winny ucieszyæ prace przy œcie¿-
kach rowerowych wytyczonych w
okolicach obwodnicy i M³ynówki.
Mieszkañców Jagni¹tkowa - roz-
poczêcie prac remontowych na ul.
Wczasowej.

- Ta inwestycja ma d³ug¹ histo-
riê projektow¹, bo realizowana
jest w otulinie parku narodowego,
a to wymaga³o ekspertyzy œrodo-
wiskowej, któr¹ ze wzglêdu na
okres lêgowy mo¿na by³o prze-

prowadziæ tylko wiosn¹ - t³uma-
czy opóŸnienia realizacyjne Cze-
s³aw Wandzel.

Na ukoñczeniu s¹ natomiast
rewolucje w zakresie organizacji
ruchu w mieœcie. W ostatnich la-
tach by³o takich zmian sporo, w
zwi¹zku z wprowadzaniem nowe-
go systemu sygnalizacyjnego. To
wzbudza³o sporo emocji i nieza-
dowolenia o czym pisaliœmy. Dy-
rektor Wandzel zapewnia, ¿e na-
wet w najbardziej newralgicznych
i Ÿle ocenianych miejscach (w re-
dakcyjnym rankingu palmê pierw-
szeñstwa chyba wypada³o przy-
znaæ zmianom wprowadzonym na
skrzy¿owaniu przy Ma³ej Poczcie)
jeŸdzi siê ju¿ p³ynnie. - To praw-
da, ¿e nie zawsze od razu udaje
siê wszystko ustawiæ perfekcyjnie
- t³umaczy. - Zawsze dajemy so-
bie trzy miesi¹ce na wys³uchanie
uwag, empiryczne sprawdzenie,
jak system w danym miejscu dzia-
³a i na ile dobrze funkcjonuje jako
element ca³oœci. W tym czasie
wykonywane s¹ korekty i zwykle
z dobrym skutkiem. Nie s³ychaæ

ju¿ uwag Ÿle oceniaj¹cych prze-
jazd od ul. Mostowej do Wolno-
œci, choæ gdy wprowadzano tam
zmiany w sterowaniu sygnali-
zacj¹, oceniano je bardzo krytycz-
nie. Korekty robiliœmy te¿ przy sy-
gnalizacji Ró¿yckiego/Flisaków, w
kilku innych miejscach, jak siê
wydaje, z dobrym skutkiem. Pro-
szê pamiêtaæ, ¿e do takich zmian
musz¹ siê te¿ przyzwyczaiæ
uczestnicy ruchu.

Z wa¿nych zmian w systemie
ruchu w Jeleniej Górze zapowia-
danych przez dyrektora Zarz¹du
Dróg i Mostów warto te¿ wspo-
mnieæ o planowanym ustanowie-
niu centrum Jeleniej Góry stref¹
zamieszkania. To w koñcu ma
uporz¹dkowaæ (czyli mocno ogra-
niczyæ) zarówno poruszanie siê
po tym obszarze pojazdów, a
przede wszystkim ich parkowanie.

(mal)

„Tacy mali, a
tacy wielcy”

W ubieg³otygodniowym artyku-
le „Tacy mali, a tacy wielcy” przy-
padkowo zmieni³em imiê pana
Artura ¯urka na Andrzej. Prze-
praszam.

Zbigniew Rzoñca

Mia³ plan
na konkubinê

Planowa³ porwanie by³ej
konkubiny oraz matki swo-
jego dziecka, a potem sprze-
danie jej do burdelu w Niem-
czech. Mia³ zarobiæ 3 tysi¹-
ce euro. Sprawa siê jednak
wyda³a, a Dawid P. zosta³
prawomocnie skazany na
dwa lata wiêzienia w zawie-
szeniu na cztery lata.

Dawid P., mieszkaj¹cy w
powiecie kamiennogórskim,
by³ skonfliktowany ze swoj¹
by³¹ konkubin¹, g³ównie na
tle wychowania dziecka i
kontaktów z nim. Pod ko-
niec lutego zesz³ego roku
spotka³ siê ze swoim znajo-
mym, Markiem T. oraz ro-
syjskojêzycznym mê¿-
czyzn¹, W³adymirem S. Sie-
dz¹c w samochodzie roz-
mawiali o porwaniu Emilii Z.
- by³ej konkubiny Dawida.
Ale mia³o siê to staæ po 17
marca, bo wtedy w s¹dzie
rodzinnym mia³a siê odbyæ
rozprawa w sprawie kontak-
tów z dzieckiem i P. nie
chcia³, ¿eby podejrzenie od
razu pad³o na niego.

W czasie tej rozmowy Da-
wid P. powiedzia³ do kom-
pana, ¿e mog¹ jeszcze po-
rwaæ i wywieŸæ do Niemiec
by³¹ ¿onê Marka T. Ten
ostatni skwitowa³ ten pomys³
krótko: „takiej grubej nigdzie
nie bior¹, kurwa!”.

Dawid P. mia³ pretensje
tak¿e do ojca by³ej partner-
ki. Chcia³ go nastraszyæ, zro-
biæ mu nalot na dom, wy-
wieŸæ do lasu albo nawet
wrzuciæ granaty.

Dawid P. mia³ zapewniæ
kompanów, ¿e ze strony po-
licji nie bêdzie k³opotów, bo
ma znajomego, prawie za-
stêpcê komendanta w Lu-
bawce, i on bêdzie ich kry³.

Rozmowê mê¿czyzn na-
gra³ telefonem trzeci z mê¿-
czyzn - „Rusek”. Poszed³ z
nagraniem do ojca Emilii Z.,
a ten z kolei  doniós³  o
wszystkim policji. Rozma-
wia³ nawet z policjantem,
który mia³ byæ rzekomymi
„plecami”.

Dawid P. i przed prokura-
torem, i przed s¹dem t³uma-
czy³, ¿e to „Rusek” przysta-
wi³ mu broñ do skroni i kaza³
odczytywaæ z kartki pewne
zdania, a wszystko to na-
grywa³. Ca³¹ intrygê mia³a
zaœ uknuæ by³a konkubina i
jej ojciec, ¿eby go pogr¹-
¿yæ. S¹d skwitowa³ te t³u-
maczenia krótko: absurdal-
ne i niedorzeczne.

GOK

Nasze drogie drogi

By³a dyrektorka
szko³y skazana
Ewa M., jako dyrektorka podstawówki w Szklarskiej
Porêbie, wy³udzi³a od miasta 1008 z³otych brutto
nagrody burmistrza - uzna³ S¹d Rejonowy
w Jeleniej Górze.

Policja ma alfê romeo

Now¹ alfê romeo ju¿ mo¿na napo-
tkaæ na jeleniogórskich drogach.

R
O
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Panu Ordynatorowi

dr. n. med. Ryszardowi Kêdrze,

personelowi II Oddzia³u Chirurgii Ogólnej i Naczyniowej

sk³adam serdeczne podziêkowanie

za troskliw¹ opiekê nad moj¹ mam¹

Mariann¹ D¹browsk¹

Syn Andrzej

M
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Gęsty swędzący dym przez 
kilka godzin wydobywał się z 
piwnicy bloku mieszkalnego na 
jeleniogórskim Zabobrzu. Ewa-
kuowano kilkanaście osób. Na 
szczęście nie doszło do tragedii, 
ale straty są spore. Pożar spowo-
dowała ekipa ECO Jelenia Góra, 
która prowadziła w piwnicy prace 
spawalnicze.

- Chciałam wyjść do piwnicy 
zobaczyć, co się dzieje, w tym 
czasie zadzwoniła sąsiadka i 
mówi, że jest pożar. Było już pełno 
dymu - relacjonuje Teresa Mircha, 
mieszkanka budynku przy ul. Szy-
manowskiego.

Ogień wybuchł w piątek ok. 
godz. 13 w piwnicy budynku. 
Powstał w wyniku prac spawal-
niczych, które prowadziło ECO 
Jelenia Góra. Pracownicy mieli 
wmontować licznik, by opomia-
rować zużycie ciepła w tej klatce. 

- W pewnym momencie zadzwo-
nił do drzwi jeden z robotników, 
miał wiaderko. Powiedział, że jest 
pożar i poprosił o wodę - opowia-
da pani Teresa, sąsiadka Teresy 
Mirchy.

- Powiedziałam, że wiaderkiem 
wody tego nie ugasi, że trzeba 
wołać straż pożarną.

Policja i strażacy ewakuowali 
mieszkańców. Na dworze było 
kilkanaście osób.

- Miałam iść do pracy, ale wzię-
łam urlop na żądanie. Mam dzieci, 
nie mogę ich tak zostawić - mówiła 
nam kobieta z sąsiedniej klatki. 

- Te piwnice są połączone, nie 
wiadomo, czy ogień nie przedo-
stanie się.

- Na górze mieszka schorowana 
kobieta, porusza się na wózku. Zo-
stała z nią synowa, mi nie pozwolili, 
kazali wyjść przed budynek - mówi 
Teresa Mircha. - W środku jest 
także ratownik pogotowia.

W mieszkaniu na dole były jeszcze 
dwie starsze panie, ale mają okna z 
drugiej strony budynku. - Byliśmy z 
nimi w stałym kontakcie, nie zagraża 
im niebezpieczeństwo - powiedział 
st. kapitan Mieczysław Stelmach, 
dowódca JRG nr 2 PSP Jelenia Góra.

Druga pani Teresa zostawiła w 
domu psa i kota. - Trochę się o 
nich martwię, bo to nigdy nic nie 
wiadomo - mówi. - Zostawiłam 
okna otwarte, ale jak wychodziłam, 
było już sporo dymu.

Z pożarem walczyło 20 straża-
ków. Akcję utrudniał gęsty dym, 

który wydobywał się z 
piwnicy. Strażacy uży-
li dwóch agregatów 
oddymiających, za 
pomocą specjalnych 
rękawów wypuszczali 
dym z piwnicy. Stra-
żacy wchodzil i  do 
środka w maskach, z 
aparatami powietrzny-
mi, gdyż nie dało się 
normalnie oddychać.

Zadymiona była cała klatka 
schodowa, kiedy tylko zawiał wiatr, 
kłęby dymu unosiły się po całej 
okolicy. 

Jeden z mieszkańców trzymał 
w piwnicy opony. Prawdopodob-
nie zapaliły się, co można było 
wyczuć po zapachu. - Strażacy 
doszli do źródła ognia, temperatu-
ra spada - powiedział ok. godz. 14. 
Mieczysław Stelmach. - Podajemy 
prąd piany średniej, żeby wypełnić 
pomieszczenie i odciąć dopływ 
powietrza do palących się elemen-
tów, do których nie możemy dojść.

Po godz. 15 pożar był już 
opanowany. Mieszkańcy jednak 
jeszcze długo odczują jego skutki. 
Mieszkania są zadymione, niektó-
rzy będą musieli je pomalować, 
bo samo wietrzenie nie wystarczy.

- Chciałem sprzedać to mieszka-
nie, teraz na pewno nie sprzedam, 
bo nikt go nie kupi - ubolewa 
Krzysztof Kut z czwartego piętra.

ECO nie zdecydowało jesz-
cze, czy będzie partycypować w 

kosztach remontu piwnic oraz 
mieszkań. - Wyjaśniamy tę sy-
tuację, czekamy też na wnioski 
policji z prowadzonego postępo-
wania - powiedział Paweł Szpecht, 
rzecznik prasowy ECO Jelenia 
Góra. - Od tych czynników bę-
dzie także zależała decyzja, co 
dalej z pracownikami. Chcę też 
zdementować pojawiające się 
pogłoski, jakoby pracownicy byli 
pijani. Wszyscy zostali przebadani 
alkomatem i nie ma wątpliwości, 
że byli trzeźwi.

(rob)

Gęsty swędzący dym przez 
kilka godzin wydobywał się z 
piwnicy bloku mieszkalnego na 
jeleniogórskim Zabobrzu. Ewa-
kuowano kilkanaście osób. Na 
szczęście nie doszło do tragedii, 
ale straty są spore. Pożar spowo-
dowała ekipa ECO Jelenia Góra, 
która prowadziła w piwnicy prace 

- Chciałam wyjść do piwnicy 
zobaczyć, co się dzieje, w tym 
czasie zadzwoniła sąsiadka i 
mówi, że jest pożar. Było już pełno 
dymu - relacjonuje Teresa Mircha, 
mieszkanka budynku przy ul. Szy-

Ogień wybuchł w piątek ok. 
godz. 13 w piwnicy budynku. 
Powstał w wyniku prac spawal-
niczych, które prowadziło ECO 
Jelenia Góra. Pracownicy mieli 
wmontować licznik, by opomia-
rować zużycie ciepła w tej klatce. 

- W pewnym momencie zadzwo-
nił do drzwi jeden z robotników, 
miał wiaderko. Powiedział, że jest 
pożar i poprosił o wodę - opowia-
da pani Teresa, sąsiadka Teresy 

- Powiedziałam, że wiaderkiem 
wody tego nie ugasi, że trzeba 

Teresa Mircha. - W środku jest 
także ratownik pogotowia.

Z pożarem walczyło 20 straża-
ków. Akcję utrudniał gęsty dym, 

Duże poruszenie wywołało wśród 
mieszkańców Lwówka pojawienie się na 
ulicach Jarosława Ż. znanego w tym mie-
ście jako Gipsiak. Nie dalej jak trzy mie-
siące temu informowaliśmy, że rozpoczął 
odbywanie dwuletniej kary pozbawienia 
wolności. Policja zatrzymała go wtedy 
natychmiast po opuszczeniu sali sądowej, 
gdzie ubiegał się o kolejne odroczenie 
wykonania kary. Sąd nie przychylił się do 
tego wniosku.

31 marca jeleniogórski sąd penitencjar-
ny przychylił się natomiast do wniosku 
obrońcy Jarosława Ż. i zgodził się na 
warunkowe zawieszenie wykonania kary, 
ustalając jako okres próby najdłuższy możli-
wy termin 5 lat. To oznacza, że do września 
2016 r. (okres próby z mocy prawa jest o 6 
m-cy dłuższy od wskazanego) Jarosław Ż. 
musi się zachowywać nienagannie.

- Instytucja warunkowego zawieszenia 
kary bardzo rygorystycznie traktuje 
korzystające z niej osoby. Kara może 
być odwieszona nie tylko w razie popeł-
nienia poważnych przestępstw. Może 
tym skutkować nawet kilka spraw 
wykroczeniowych. Obrazowo mówiąc: 
nawet kilkakrotne wyprowadzenie psa 
i nieposprzątanie po nim może być po-
wodem wznowienia wykonywania kary 

- tłumaczy sędzia Andrzej Wieja rzecznik 
jeleniogórskiego sądu. 

Wyjaśnia też przesłanki, które zdeter-
minowały sąd do warunkowego zwol-
nienia Jarosława Ż. - Jeszcze przed 
rozpoczęciem odbywania kary skazany 
długo przebywał na wolności, korzy-
stając z odroczeń. W tym czasie podjął 
stałą pracę, dobrze opiekował się rodziną, 
poświęcając jej dużo czasu, zrekompen-
sował wszystkie szkody wyrządzone 
pokrzywdzonym, są na to dokumenty. 
W ocenie kuratora, który obserwował 
postępowanie Jarosława Ż. zmienił on 
zasadniczo swój sposób postępowania 
i prognoza na przyszłość jest pozytywna. 
Wszystkie te okoliczności sąd musiał 
wziąć pod uwagę. Podobnie jak mogący 
świadczyć na jego niekorzyść anonim, 
który otrzymała policja, informujący, że 
udzielił kolejnej pożyczki. Policyjne po-
stępowanie sprawdzające nie potwierdziło 
tej informacji, nie mogła więc wpłynąć na 
postanowienie. Podobnie jak opinia lwó-
weckiego sądu, która była nieadekwatna. 
Sąd rejonowy opiniując wniosek, posłużył 
się oceną Jarosława Ż z chwili wydawania 
wyroku, a nie odniósł się do jego postawy 
prezentowanej już po nim, ta opinia nie 
mogla więc być brana pod uwagę. 

Jarosław Ż. przez długi czas pożyczał 
mieszkańcom Lwówka pieniądze, żąda-
jąc spłaty wielokrotności zaciągniętych 
długów. Od opornych - brutalnie.    (mal)

Spaliło się około dwóch hektarów łąki 
znajdującej się za budynkami mieszkal-
nymi przy ulicy Kadetów. Strażacy z 
Jednostki Ratunkowo-Gaśniczej nr II z 
Jeleniej Góry potrzebowali około dwóch 
godzin na opanowanie żywiołu. Z obawą 
całą akcję obserwowali mieszkańcy, 
którzy wychodzili na balkony swoich 
mieszkań. Sądząc po skutkach i obec-
ności ognia tuż przed ich budynkiem, 
można śmiało stwierdzić, że gdyby 
nie strażacy, to straty byłyby ogromne. 
Udało im się ugasić pożar, zanim dotarł 
do zabudowań.

- Ogień był blisko zabudowania, miesz-
kańców oddzielał jeszcze mur i pas zie-

leni - mówi Tadeusz Stupnicki z JRG II. 
Strażacy uratowali również kilkanaście 
uli, które były umiejscowione około 30 
metrów od miejsca pożaru.

Prawdopodobną przyczyną było 
podpalenie w celu tzw. eliminacji 
niechcianych krzaków i suchej trawy. 
Niewykluczone, że zrobił to któryś z 
mieszkańców. - To same straty. Niszczy 
się środowisko, zabija wszystkie zwie-
rzęta żyjące na łące. Istnieje zagrożenie, 
że pożar przeniesie się do pobliskich 
budynków - przypomina kpt. Andrzej 
Ciosk, rzecznik prasowy KM PSP w 
Jeleniej Górze.

Mateusz Banaszak

Zabudowania były tuż-tuż

Gipsiak na wolności

BOLESŁAWIEC Co najmniej jeden 
kredyt bankowy wartości około 20 
tys. zł wyłudziła szajka składająca się 
z 2 mężczyzn i kobiety. Posługiwali się 
sfałszowanymi dokumentami o pracy 
i zarobkach. Wpadli podczas próby 
wyłudzenia kredytu wartego 21 tys. zł. 
Śledczy podejrzewają, że takich usiło-
wań wykonali co najmniej 7.

JELENIA GÓRA 10 tysięcy złotych 
miała w torebce kobieta, która poszła 
do parku odpocząć. Na chwilę spuściłą 
torebkę z oczu, co wykorzystała 53-lat-
ka. Ukradła torebkę i uciekła. Policja 
znalazła ją po kilku dniach. Całej kwoty 
nie odzyskano. Złodziejka, wraz ze zna-
jomymi, część zdążyła przepić.

Co najmniej 4 tysiące paczek papie-
rosów ukradł w trakcie przynajmniej 
10 włamań do sklepów i kiosków 
42-latek. Grasował przez dwa lata w 
Jeleniej Górze oraz kilku innych miej-
scowościach Dolnego Śląska - m. in. w 
Świdnicy, Strzegomiu, Starej Kamienicy 
i Piechowicach.

Na prośbę znajomego 73-latek kupił 
dla niego na kredyt na raty sprzęt AGD 
i RTV. Nie mógł się jednak doprosić 
zwrotu pieniędzy. Aby zdyscyplinować 
kolegę, ugodził go dwukrotnie nożem. 
Został zatrzymany przez policję. Posta-
wiono mu zarzut próby zabójstwa.

Pijany 23-latek rozciął sobie rękę, 
więc wezwał pogotowie ratunkowe. 
Gdy obsługa karetki chciała mu pomóc, 
urwał mu się film (jak później opowia-
dał) i stał się agresywny. Skopał karetkę 
powodując uszkodzenia wartości 400 zł.

30-letni złodziej samochodów został 
zatrzymany przez policję na hotelowym 
parkingu, gdy wsiadał do wartego 90 
tys. zł bmw, skradzionego w styczniu w 
Niemczech. Mężczyzna jest podejrzewa-
ny także o kradzież innego auta tej marki 
oraz o zrabowanie volkswagena corrado. 
Grozi mu do 10 lat więzienia.

KOWARY Pod sklepem 19-latek 
dźgnął kolegę 2 razy nożem w klatkę 
piersiową. O co poszło? Wersje uczest-
ników zdarzenia są rozbieżne, ale na 
pewno o 50 zł. Nożownik jest pod do-
zorem policji i ma zakaz kontaktowania 
się z pokrzywdzonym.

LWÓWEK ŚL. 21- i 27-latek wyrwali 
kobiecie na ulicy torebkę, ale zostali 
zatrzymani przez policję. Maksymalnie 
mogą dostać 5-letnią karę więzienia.

SULIKÓW Stalowe elementy maszyn 
i służące w pracach budowlanych kradli 
25- i 45-latek z terenu firmy, w której 
pracowali. Łup wywozili służbowymi 
ciężarówkami, czasem nawet trzy razy 
w ciągu dnia. Za złodziejstwo mogą 
zostać skazani na karę do 5 lat pozba-
wienia wolności.                         (kos)

Jeden z lokatorów na ul. Działkowi-
cza 2 w Jeleniej Górze chciał wysko-
czyć z okna. Był pijany. Na szczęście 
zdążyli policjanci, którzy w porę zdjęli 
szaleńca z parapetu okna, jednego z 
mieszkań na siódmym piętrze budynku. 

Policjanci otrzymali zgłoszenie o 
agresywnym domowniku oraz o tym, 
że grozi on skokiem z siódmego pię-
tra. Na miejsce błyskawicznie dotarła 
karetka pogotowia oraz patrol policji. 

- Pijany mężczyzna groził, że wyskoczy 
z okna. Policjantom udało się zdjąć 
mężczyznę z okna i przekazać w ręce 
lekarzy - mówi rzecznik KMP Bogu-
sław Kotowski. Mężczyzna był bardzo 
agresywny, nawet po podaniu leków 
uspokajających. Został przetranspor-
towany do szpitala psychiatrycznego 
w Bolesławcu. Dla bezpieczeństwa 
ambulans był eskortowany przez patrol 
policji, aby w razie kolejnego wybryku 
agresywnego 30-latka, funkcjonariusze 
mogli reagować od razu.             (matt)

Chciał skoczyć 
z siódmego piętra

Ewakuowano mieszkańców bloku przy Szymanowskiego

Paliło się w piwnicy

- Kazali mi wyjść, w środku została schorowana 
sąsiadka - mówi Teresa Mircha.
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LOKALE

MIESZKANIE 2-pokojowe do wyna-
jêcia, 669-560-592. E2403-G

LOKAL us³ugowo- handlowy cen-
trum- tanio, 664-125-974.

POKOJE na doby, godziny, cen-
trum, 664-125-974. E2408-G

SPRZEDAM lokal w centrum Œwie-
rzawy, 79 m kw., tel. 502237962.

E1029-K

NIERUCHOMOŒCI

SPRZEDAM dzia³ki budowlane, Sie-
dlêcin, 514-143-147. E2396-G

SPRZEDAM dom w zabudowie
bliŸniaczej w stanie deweloperskim.
Termin oddania grudzieñ 2011 Jelenia
Góra ul. Graniczna, cena 480.000,-
Tel. 608-504-184. E2397-G

KUPNO

STARE belki rozbiórkowe kupiê,
514-26-72-64.

SPRZEDA¯

SPRZEDAM w bardzo dobrym sta-
nie wózek dzieciêcy 200,- Tel.
517-511-515. E2406-G

US£UGI

INSTALACJE elektryczne, pomiary.
Tel. 515-565-811. E2387-G

PODCIŒNIENIOWE czyszczenie dy-
wanów, wyk³adzin, tapicerek, us³ugi
równie¿ w firmie, odbiór- dowóz gratis,
wysoka jakoœæ us³ug. Zapraszamy,
609-172-300, 75/75-242-66. E2391-G

TYNKI maszynowe i inne us³ugi bu-
dowlane. Tel. 695-722-754. E2398-G

STANY surowe, podbitki, obróbki
blacharskie, 609-631-072;
781-756-839. E2399-G

PRACA

PRZYJMÊ do pracy kasjerów-
sprzedawców oraz osoby na
stoisko miêsne z doœwiadczeniem,
75/64-56-830. E2247-G

TOWARZYSKIE

FACET, 725-385-692. E2402-G
AGA do 13.00, 693-018-119.
40-LATKA- centrum, 691-020-927.

E2404-G
UMIEJÊTNA Klaudia 22,

501-551-280. E2409-G

BIZNES

PILNIE sprzedam firmê- produk-
cja dywaników ³azienkowych. Umowy
z sieciami w ca³ym kraju obszerna li-
sta klientów- 16 lat na rynku w Polsce
i Europie. Miejscowoœæ Kamienna
Góra. Tel. 661045792. E1030-K

BYÆ CHRZEŒCI-
JANINEM

Chrzeœci janie
s¹ nosicielami
chrystusowego
imienia. Zostali
powo³ani - wiêcej:
zostali namasz-
czeni ³ask¹ sakra-
mentaln¹ do uzewnêtrzniania swojej
wiary, czyli dawania œwiadectwa. Ow-
szem - S£OWEM; owszem, równie¿
UCZESTNICTWEM w praktykach reli-
gijnych. Czymœ przecie¿ religijnoœæ
musi siê ¿ywiæ. Ale przede wszystkim -
i to jest istota bycia chrzeœcijaninem -
do dawania œwiadectwa ¯YCIEM zgod-
nym z Ewangeli¹.

Za ma³o mówiæ: WIERZÊ. Nad tym,
w co siê wierzy, nale¿y siê nieco zadu-
maæ. S³u¿¹ temu chwile, kiedy swoj¹
myœl i serce kieruje cz³owiek ku Bogu.
Bierze do r¹k Bibliê i religijn¹ ksi¹¿kê
czy gazetê. By siê ods³oni³a prawda, co
w tym WIERZÊ jest zawarte, co to WIE-
RZÊ mówi o cz³owieku i do cz³owieka.

Za ma³o przynale¿eæ do Koœcio³a -
uwa¿aæ siê za wierz¹cego, za katolika.
Trzeba siê tak¿e w tej wspólnocie - do
której siê przecie¿ dobrowolnie przy-
nale¿y - gromadziæ. Najpierw na bra-
tersk¹ modlitwê, sprawowanie eucha-
rystii, pos³uchanie bo¿ego s³owa. Po
drugie. £¹cz¹ siê wierni we wspólno-
cie dla podejmowania ró¿nych inicja-
tyw i akcji charytatywnych, aby wspie-
raæ ludzi bêd¹cych w wielorakich po-
trzebach.

Ale i to za ma³o. Zasadniczym ¿ycio-
wym zadaniem jest to, by chrzeœcija-
nie - KA¯DY z osobna i jako WSPÓL-
NOTA - wzrastali w m¹droœci i w ³asce.
O przynale¿noœci do uczniów Chrystu-
sa tak naprawdê œwiadczy jedynie to,
czy idzie siê przez ¿ycie drog¹ Ewan-
gelii. Drog¹ zawart¹ w nauczaniu Jezu-
sa i ukazan¹ przez niego w ca³ym jego
¿yciu.

JA JESTEM DROG¥ - mówi³ do pew-
nie zdumionych s³uchaczy, gdy prze-
mierza³ Palestynê jako wêdrowny Na-
uczyciel. I PRZESZED£ ni¹ pierwszy -
po to, a¿eby siê staæ drog¹ tych, co w
niego uwierz¹. Chrzeœcijanie tylko wte-
dy staj¹ siê autentycznymi uczniami
Chrystusa, ludŸmi Ewangelii, gdy t¹
jego drog¹ id¹ przez ¿ycie.

Kto z wierz¹cych chce - zapieraj¹c
siê siebie - iœæ drog¹, któr¹ przeszed³,
któr¹ ukazuje, któr¹ JEST Chrystus z
kart Ewangelii? Po chwili zastanowie-
nia, mi³y Czytelniku, mo¿esz odpowie-
dzieæ: JA? Có¿, to z pewnoœci¹ przykre
pytania. Ale Ewangelia nie pozostawia
¿adnych w¹tpliwoœci.

S¹ wiêc dzisiejsi chrzeœcijanie
uczniami Chrystusa? A mo¿e smutn¹
prawdê wypowiedzia³ Mahatma Gan-
dhi, przygl¹daj¹c siê polityce, poczy-
naniom przywódców pañstw w trze-
cim œwiecie i codziennemu ¿yciu zwy-
czajnych obywateli narodów od wie-
ków przynale¿nych do kultury i cywili-
zacji chrzeœcijañskiej - „Prawdziwego
chrzeœcijañstwa nie ma ju¿ od daw-
na...”

Niestety FAKT. Nie dorastamy do
bycia chrzeœcijanami. Wiek dwudzie-
sty potwierdzi³ to w horrendalnym
stopniu. W wieku XXI nie zanosi siê na
odmianê oblicza Ziemi - bez zmian na
lepsze wkroczy³a ludzkoœæ w trzecie
tysi¹clecie.

Jedno jest pocieszaj¹ce: Coraz wiê-
cej ludzi widzi, ¿e coœ z tymi religiami
nie tak. S¹ ze swojego ¿ycia i religijno-
œci niezadowoleni. Maj¹ œwiadomoœæ -
nie dorastaj¹.

- A Ty, Czytelniku...?
 Kubek

Pokaz „Zaprojektuj swój ogród”, roz-
grywki sportowe, zwiedzanie klas, bada-
nie zwierz¹t - to tylko niektóre punkty
programu dni otwartych w Zespole Szkó³
Przyrodniczo-¯ywieniowych w Sobieszo-
wie. Placówka otwiera drzwi w najbli¿szy
pi¹tek (15 IV).

Prezentacje rozpoczn¹ siê o godz. 9 i
potrwaj¹ do godz. 15. Od rana bêd¹ trwa-
³y zajêcia plastyczne - wykonanie pisanek,
sk³adanie serwetek. Bêdzie te¿ mo¿liwoœæ
poznania procesu wypieku ciasteczek.
Chêtni, którzy przyjd¹ do szko³y, bêd¹ mieli
mo¿liwoœæ zwiedzania sal i pracowni szko-
³y. Bêdzie te¿ projekcja filmów o szkole, a
tak¿e zawody sportowe na sali gimnastycz-
nej i... zajêcia na si³owni.

O godz. 10 rozpocznie siê prezentacja
chóru szkolnego, a tak¿e pogadanka o

lesie. To w zwi¹zku z og³oszonym w tym
roku Miêdzynarodowym Rokiem Lasu.

Ciekawie zapowiada siê pokaz „Zapro-
jektuj swój ogród”. Bêdzie to prezentacja
programów komputerowych i narzêdzi
pracy architekta krajobrazu i ogrodnika
(godz. 11-12). W po³udnie ruszy spotka-
nie pn. Fizyka na pokaz, czyli przedsta-
wienie mo¿liwoœci tablicy multimedialnej
w ramach prac geodety.

Przewidziano te¿ pokaz kompleksowe-
go badania zwierz¹t (godz. 13) a tak¿e
konkurs zwierz¹t domowych. Ci, którzy
przyjd¹, bêd¹ mogli wypróbowaæ swoje
umiejêtnoœci strzeleckie. Ten punkt pro-
gramu przewidziano na godz. 12.30.

Zespó³ Szkó³ Przyrodniczo-¯ywienio-
wych mieœci siê w Jeleniej Górze przy ul.
Cieplickiej 196 (Sobieszów).           (rob)

Pod naszym patronatem
Dni otwarte w sobieszowskiej szkole

Zak³ad wci¹¿ liczy straty w wyniku ubie-
g³otygodniowego po¿aru hali produkcyjnej.
Czêœæ za³ogi przez tydzieñ by³a na przymu-
sowych urlopach. - W tym tygodniu wzna-
wiamy produkcjê - powiedzia³ Jerzy Czar-
necki, prezes Fabryki Papieru w D¹browicy.

Po¿ar wybuch³ tydzieñ temu podczas
nocnej zmiany. Zapali³a siê jedna z dwóch
maszyn, produkuj¹cych papier. Ogieñ po-
wsta³ prawdopodobnie od ³o¿yska. - Na
hali by³o szeœæ gaœnic, pracownicy wyko-
rzystali je, ale wci¹¿ spod maszyny wydo-
bywa³ siê dym, dlatego wezwali stra¿ po-
¿arn¹ - wyjaœnia prezes.

Po¿ar sparali¿owa³ pracê zak³adu. Hala
przez tydzieñ by³a zamkniêta, nikt z zak³a-
du nie mia³ do niej wstêpu. Zabezpieczy³a
j¹ policja, która prowadzi³a postêpowanie,
potem jeszcze musia³ do niej wejœæ przed-
stawiciel ubezpieczyciela. Czêœæ ze stuoso-
bowej za³ogi by³a na urlopach. - Niektórzy
wykorzystali zaleg³e urlopy, inni bie¿¹ce -
wyjaœnia Jerzy Czarnecki.

W poniedzia³ek wznowiono produkcjê na
jednej z maszyn. - Druga bêdzie gotowa za
ok. trzy tygodnie. Musimy wymieniæ czêœæ
elementów, specjalna firma musi j¹ oczy-
œciæ - mówi prezes. Maszyny do produkcji
papieru s¹ spore, maj¹ po kilkadziesi¹t me-
trów d³ugoœci. Zajmuj¹ praktycznie ca³¹ halê.

Trudno na razie wyliczyæ straty, jakie
poniós³ zak³ad, ale mo¿na za³o¿yæ, ¿e bê-
dzie to kilkaset tysiêcy z³otych. Trzeba wy-
mieniæ ca³y system sterowania. Spali³y siê
te¿ kable zasilaj¹ce.

- Na same kable wydaliœmy ju¿ ok. 80
tysiêcy z³otych - wylicza prezes.

Nie wiadomo, czy i jakie straty poniesie
zak³ad w wyniku wstrzymania produkcji.
Fabryka pracowa³a non stop. - Produko-
waliœmy i dostarczaliœmy towar naszym
klientom na bie¿¹co, nasze magazyny s¹
puste - przyzna³ Jerzy Czarnecki. - Nasi
klienci wiedz¹ o tym, ¿e by³ u nas po¿ar.

Póki co, na szczêœcie, nikt nie zrezygno-
wa³ ze wspó³pracy z nami.

- Ubieg³y rok by³ dla nas bardzo trudny,
gdy¿ cena celulozy skoczy³a na potêgê -
mówi prezes. - P³aciliœmy za tonê 150 do-
larów, a po wypadku w Chile producenci
podnieœli j¹ do tysi¹ca dolarów. Pocz¹tek
tego roku by³ dla nas dobry. Wszystko
wskazywa³o na to, ¿e siê odkujemy, ale
ten po¿ar mo¿e nam pokrzy¿owaæ plany.

Policyjny bieg³y ustala przyczynê po¿a-
ru. Mo¿liwe, ¿e wytopi³a siê panewka i
st¹d ogieñ, inna z wersji zak³ada, ¿e za-
kleszczy³o siê ³o¿ysko. Jak powiedzia³ pre-
zes, kilka dni przed po¿arem maszyna by³a
przegl¹dana.                                    (rob)

Papiernia podnosi siê
po po¿arze

R
. Z

A
P

O
R

A

- Za ok. trzy tygodnie
uruchomimy czêœciowo
spalon¹ maszynê - mówi
prezes Jerzy Czarnecki.

Tytu³ Króla £garzy, statuetka Koz³a
oraz nagroda finansowa w wysokoœci
7 tys. z³ dla Paw³a Sadowskiego z Kra-
kowa! Jego SAM KABARET zyska³ naj-
wy¿sze uznanie jury 28. Turnieju Ma-
³ych Form Satyrycznych Bogatynia
2011. M³ody satyryk zauroczy³ wszyst-
kich histori¹ ze swojego ¿ycia i relacj¹
z wizyty... w WKU. Na fina³ rewelacyj-
nie zaœpiewa³ piosenkê o tym, jak to
kobiety krad³y jego serce. Przez naj-
bli¿szy rok bêdzie królowa³ poœród pol-
skich ³garzy.

9 kwietnia do Bogatyni na fina³ tra-
dycyjnego „turnieju ³garzy” przyjechali
satyrycy z Warszawy, Krakowa, Rybni-
ka, Zduñskiej Woli, Wysokiej i Rejow-
ca Fabrycznego.

Drugie miejsce zaj¹³ kabaret „Sakre-
ble” ze Zduñskiej Woli. Podoba³a siê w
ich wykonaniu sceniczna opowieœæ o
tym, jak mê¿czyŸni wychowuj¹ dzieci,
kiedy ich ¿ony robi¹ wielkie kariery.
Trzeci¹ nagrodê dosta³ kabaret „Ka³asz-
nikof” z Rybnika. Publicznoœæ wybra³a
swojego faworyta. Ich serca i … „prze-
pony brzuszne” zdoby³a Katarzyna So-
bieszek z Wysokiej (na zdj. obok), któ-
ra wyg³osi³a monolog kobiety nowo-
czesnej. To w³aœnie do niej powêdro-
wa³a nagroda „Nowin Jeleniogórskich”
(pobyt weekendowy dla dwóch osób w
Hotelu Rezydencja w Karpaczu).

Bogatyñskie zmagania ³garzy nie
ograniczaj¹ siê do scenicznych prezen-
tacji satyryków. 9 kwietnia w Bogatyni
og³oszono laureatów turnieju na tekst i
rysunek satyryczny. Tytu³ Ksiêcia £ga-
rzy 2011, statuetkê Z³otego Kosy oraz
nagrodê finansow¹ w wysokoœci 2 tys.
z³ za tekst satyryczny „Adam” dosta³
Rafa³ Sikora z Jerzmanowej. Jury roz-
œmieszy³ tak¿e tekst „Zimne piwo z

piank¹” Leszka Soko³owskiego z Krzy-
moszyc (drugie miejsce). Nagroda za
rysunek satyryczny przypad³a Walde-
marowi Rukœciowi z Olecka.

Gwiazdami wieczoru by³ Kabaret
HRABI, który bogatyñsk¹ publicznoœæ

zapoznawa³ z regu³ami savoir-vivru,
oraz Kabaret M³odych Panów, specjali-
zuj¹cy siê w scenkach rodzajowych.

- Nie pamiêtam tak udanego wieczo-
ru satyry, 4,5 godziny nie wiadomo kie-
dy minê³y - powtarza³a bogatyñska pu-
blicznoœæ, opuszczaj¹c Bogatyñski
Oœrodek Kultury.

G³ównymi sponsorami 28. Turnieju
Ma³ych Form Satyrycznych byli Urz¹d
Miasta i Gminy Bogatynia oraz od-
dzia³y PGE Górnictwo i Energetyka
Konwencjonalna S.A. - Elektrownia
Turów i Kopalnia Wêgla Brunatnego
Turów.

Miczyk,czas
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Sam Kabaret
Królem £garzy!
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Stanisław Kosicki prawie nie widzi. 
Jest inwalidą pierwszej grupy. Ma 
też poważne problemy ze słuchem. 
Twierdzi, że kilka dni temu pobił go 
kierowca autobusu linii nr 17.

- Na pętlę autobusową przy ul. Kie-
pury dojechałem sam - mówi. - Pozo-
stali pasażerowie wysiedli wcześniej. 
Byłem z tyłu autobusu. Naciskałem 
guzik otwierający drzwi, ale nie chciały 
się otworzyć. Trzykrotnie zwróciłem 
się do kierowcy, by mi pomógł. Nawet 
nie odpowiedział. Zdenerwowałem się. 
Nie będę tego ukrywał. Krzyknąłem: 
Otwieraj, chamie!

Starszy pan opowiada, że wówczas 
kierowca poderwał się z miejsca i 
zaczął biec w jego stronę. Wtedy wyjął 
legitymację inwalidzką i tłumaczył, że 
nie widzi. 

- Ale nie słuchał mnie - opowiada 
mężczyzna. - Uderzył mnie pięścią 
w tył głowy, aż upadłem na schody. 
Krzyczałem i wyzywałem go od najgor-
szych. Wtedy otworzył mi drzwi, ale 
złośliwie przyciął mnie w nich! Kiedy 
znalazłem się w domu, zawiadomiłem 
dyspozytora MZK i policję. Policja 
przyjechała i sporządziła z zajścia 
notatkę. Sprawę skierowałem też do 
prokuratury! 

Marek Woźniak, prezes Miejskiego 
Zakładu Komunikacyjnego w Jeleniej 
Górze, mówi, że o zdarzeniu wiedział 
już pół godziny po jego zajściu. Tyle 
tylko, że kierowca przekazał mu zu-
pełnie inny jego przebieg.

- Mówił, że został przez pasażera 
słownie wielokrotnie obrażony - in-
formuje Marek Woźniak. - Nie przyznał 
się do pobicia. I ja mu wierzę, chociaż 
sprawy nie przesądzam. To kierowca 
związany z naszą firmą od wielu lat. 
Nigdy nie było na niego skarg. 

MZK wystąpiło do policji z prośbą 
o informację na temat zajścia. Marek 
Woźniak mówi, że później chętnie 
skonfrontuje ze sobą obu mężczyzn.

- Poza tym kierowca nie mógł otwo-
rzyć pasażerowi w tym autobusie 
tylnych drzwi - wyjaśnia. - Otwiera je 

bowiem, wyłącznie przez naciśnięcie 
odpowiedniego guzika, sam pasażer. 
Po drugie, nie mógł go także przyciąć 
w drzwiach - nie ma takiej możliwości. 
Drzwi, kiedy po otwarciu nikt przez 
trzy sekundy nie staje na stopniach 
schodów, zamykają się automatycznie. 
Kiedy jednak napotkają opór, samo-
czynnie się otwierają. 

Marek Woźniak dodaje, że w ciągu 
ostatnich lat nie przypomina sobie ani 
jednego przypadku oskarżenia kierow-
ców MZK o pobicie. Za to kierowcy 
bici byli wielokrotnie.

- Raz na przystanku przy ul. Wolno-
ści do autobusu weszło w dzień kilku 
młodych agresywnych ludzi - opo-
wiada. - Bez powodu zaczęli okładać 
pięściami kierowcę. Nikt z pasażerów 
nie zareagował na to. Pobity trafił do 

szpitala. Istniało zagrożenie, że straci 
oko. Na szczęście zostało uratowane.

Innym razem kilku zakapturzonych 
nastolatków zaczęło kopać autobus sto-
jący na światłach przy ul. Grunwaldzkiej 
(obok TESCO). Kiedy kierowca wyszedł, 
by ich odgonić, został dotkliwie skopa-
ny. Jeszcze innym razem „czerwona-
kowi” zajechało drogę osobowe BMW. 
Wysiadł z niego mężczyzna, szarpnię-
ciem otworzył drzwi autobusu, kilka 
razy uderzył kierowcę, po czym swoim 
autem spokojnie odjechał. Wszystko to 
są zdarzenia z ostatniego roku.

- Był czas, że w nocy jeździli dla 
ochrony kierowców policjanci z psami 

- dodaje prezes Woźniak. - Kiedyś na 
pętli autobusowej w Mysłakowicach 
pijący chcieli autobus przewrócić. 
Kierowca zamknął się w nim i zawia-
domił policję. Na sygnale przyjechała 
w ostatniej chwili! 

Dziś zawód kierowcy MZK to zawód 
wysokiego ryzyka. Zimą autobusy 
obrzucane są kulkami z ukrytymi w 
śniegu kamieniami. W jednego z kie-
rowców rzucono cegłówką i rozbito 
mu głowę, a w innego… kołem od 
roweru. Rozbiło szybę i wpadło do 
środka. Od niedawna niebezpiecznie 
jest także na ul. Wolności.

REKLAMA I PROMOCJA

- Co pewien czas ktoś strzela tam do 
kierowców z wiatrówki - mówi Marek 
Woźniak.

Tymczasem Stanisław Kosicki opo-
wiada, że przez kierowcę jeleniogór-
skiego MZK został pobity już po raz 
drugi. Pierwszy raz zdarzyło się to 
cztery lata temu.

- Wsiadałem do autobusu przy urzędzie 
skarbowym - wspomina. - Nie widziałem 
numeru, dlatego zapytałem kierowcy. Ten 
zamiast mi odpowiedzieć, zaczął krzyczeć i 
pytać, czy ślepy jestem, że nie widzę. Zwy-
myślałem go i wsiadłem do środka. Oka-
zało się, że skręcał do zajezdni. Przystanek 
dalej musiałem więc wysiąść. Przesiadłem 

się na inny i z przesiadką dojechałem 
do Sobieszowa. Tam w pewnej chwili 
zajechało mi drogę, jak na gangsterskim 
filmie, osobowe auto. Wyskoczył z niego 
kierowca, z którym się wcześniej pokłó-
ciłem, i kilka razy mnie uderzył w twarz. 
Policja wtedy sprawę umorzyła.

Zbigniew Rzońca 

Kierowcy MZK biją czy są bici?

Pobili inwalidę?
Zostałem pobity w autobusie - twierdzi niedowidzący inwalida. Nie sądzę, by to była prawda - odpowiada prezes 
MZK. I opowiada, że to jego kierowcy padają ofiarą pobić: kamieniami, pięściami, a nawet cegłówkami.

Zostałem uderzony pięścią w głowę, aż upadłem - mówi Stanisław 
Kosicki.
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Trójka głównych sprawców: Ma-
rek M., jego konkubina Katarzyna 
R. i Ryszard G., dobrowolnie 
poddali się karze i opowiedzieli 
prokuraturze, a potem przed 
sądem o udziale policjantów w 
skoku na bank, a wcześniej o 
włamaniu i kradzieży w sklepie w 
Karpaczu. W procesie policjantów 
występowali jako świadkowie. 
Tydzień temu pisaliśmy o wielu 
poważnych rozbieżnościach, ja-
kie ujawniła konfrontacja. 

Do zdarzeń z udziałem oskar-
żonych i świadków doszło w ze-
szłym roku. Prokuratura twierdzi, 
że pod koniec czerwca próbowali 
włamać się i obrabować placów-
kę banku spółdzielczego w Starej 
Kamienicy. Włamywaczom miała 
czynnie pomagać funkcjona-
riuszka wydziału kryminalnego 
Katarzyna H., która przywiozła ich 
na miejsce własnym samocho-
dem, a potem stała na czatach. 
Po sforsowaniu drzwi do banku 
złodzieje chcieli otworzyć kasę, 
ale nie mieli narzędzi. Katarzyna 
H. miała zadzwonić do swojego 
przyjaciela - policjanta Michała 
Ragiela - i poprosić go, by przy-
wiózł większy łom.

Złodzieje kilka godzin mocowali 
się z kasą pancerną, ale nie dali 
rady jej pokonać i odjechali z 
miejsca. Do domu miała ich za-
wieźć także Katarzyna H.

Obrońca Michała Ragiela, mec. 
Tomasz Klukowski, zapowiada zło-
żenie apelacji od wyroku. Dzienni-
karze nie mogli wysłuchać ustne-
go uzasadnienia orzeczenia, bo 
sąd wyłączył jego jawność z uwagi 
na okoliczności dotyczące infor-
macji z pracy operacyjnej policji. 
Jednak zdaniem obrony, takich 
okoliczności nie można było się 
tam doszukać. Sierżant Michał 
Ragiel zgodził się na upublicznie-
nie swojego wizerunku i podanie 
nazwiska, bo - jak mówi - jest 
niewinny i nie ma nic do ukrycia.

- Sąd wykazał w uzasadnieniu 
logiczną i faktyczną sprzeczność 
poprzez przyjęcie, że mój klient 
dopuścił się udolnego usiłowania 
włamania, podczas gdy w postę-
powaniu udowodniono, że usi-
łowanie to było nieudolne. Poza 
tym sąd oparł się na pierwszych 
wyjaśnieniach Ryszarda G. jako 
podejrzanego, nie dopatrując 
się sprzeczności między tym, co 
mówi, a wyjaśnieniami Marka M. 
i Katarzyny R., dając im w pełni 
wiarę w sytuacji, gdy później 
Ryszard G. swoje wyjaśnienia 
zmienia. W tym procesie sąd 
oparł się głównie na dowodach 
z pomówienia. A te procedura 
karna dopuszcza wtedy, gdy są 
pozbawione sprzeczności, kore-
lują z innymi dowodami, znajdują 
w nich potwierdzenie, a ponadto 
na względzie trzeba mieć motyw 
działania osób pomawiających. W 

tym przypadku cała trójka wspo-
mnianych oskarżonych przyzna-
jąc się do winy i pomawiając po-
licjantów, uzyskała nadzwyczajne 
złagodzenie kary - mówi mec. 
Tomasz Klukowski.

W uzasadnieniu sąd nie odniósł 
się także do kwestii narzędzi, 
jakich przestępcy użyli do włama-
nia. A tych nigdy nie odnaleziono, 
nawet łomu, który miał być dowie-
ziony przez policjanta.

Dwoje sprawców włamania 
- Marka M. i jego konkubinę Kata-
rzynę R., zatrzymano w tej sprawie 
3 sierpnia. Trzeciego podejrzane-
go - Ryszarda G. szukano jeszcze 
przez tydzień, choć mężczyzna 
mówił przed sądem, że się nie 
ukrywał. To on, dopiero w czasie 
przesłuchania, wskazał na pomoc 
w dokonaniu skoku przez Michała 
Ragiela. Gdy śledczy zapytali Mar-
ka M., dlaczego sam o tym wcze-
śniej nie mówił, ten powiedział, że 
nikt go o to nie pytał.

Z kolei Katarzyna R. podtrzyma-
ła przed sądem swoje wcześniej-
sze wyjaśnienia, gdy mówiła, że 
w czasie przesłuchania przyszedł 
prokurator i powiedział, „że jesz-
cze tam był Ragiel”.

Tymczasem policjanci przesłu-
chujący podejrzanych przyznali, 
że Marka M. o udział w skoku 
Ragiela jednak pytali już na 
początku.

Przed sądem zeznawał świa-
dek, który w nocy, z 28 na 29 
czerwca zeszłego roku, wracał 
z pracy i przechodził koło banku 
w Starej Kamienicy. Mężczyzna 
twierdził, że żadnego samochodu 
w pobliżu budynku nie było - ani 
gdy szedł w jedną, i później, gdy 
wracał w drugą stronę. Widział 
natomiast dwie osoby, które ka-
wałek drogi szły za nim. Tymcza-
sem trójka złodziei twierdziła, że 
samochód policjantki Katarzyny 

H. stał cały czas w pobliżu. Gdy 
jeszcze w trakcie trwania śledztwa 
krewny tego mężczyzny powiado-
mił komisariat policji w Cieplicach, 
że jest świadek, który może coś w 
sprawie powiedzieć, reakcji policji 
nie było żadnej. Tego świadka od-
nalazł dużo później ojciec Michała 
Ragiela i mężczyzna zeznawał 
przed sądem. Wiary jednak temu 
świadkowi sąd nie dał, bo skoro 
mężczyzna przyznał, że trochę się 
bał osób za nim idących, to stres 
mógł wpłynąć na to, że nie skupił 
się na obserwacji drogi.

- W sprawie zeznawał też inny 
mężczyzna, mieszkaniec domu 
sąsiadującego z bankiem, które-
go w nocy obudziło szczekanie 
psów. Mężczyzna wyglądał przez 
okno i widział dwie zakapturzone 
osoby, które oddalały się, ale nie 
w stronę wskazywanego przez 
złodziei samochodu, tylko w 
przeciwnym kierunku - dodaje 
adwokat oskarżonego.

Marek M., Katarzyna R. i Ry-
szard G. nie potrafili też jedno-
znacznie określić, jakim samo-
chodem Michał Ragiel miał im 
przywieźć łom.

Sąd uniewinnił Katarzynę H. 
od zarzutów nakłaniania Marka 
M. do włamania i kradzieży z 
warsztatu samochodowego w 
Piechowicach oraz od zarzutu 
niepowiadomienia swoich przeło-
żonych o tym, że miała wiedzę na 
temat planowanego przez Marka 
M., Katarzynę R. i Ryszarda G. 
skoku na bank. Uznał jednak, że 
brała udział razem z trójką wspo-
mnianych osób w napadzie na 
sklep spożywczy w Karpaczu, za-
ledwie kilka dni przed skokiem na 
bank. Wraz ze wspomnianą trójką 
obrabowała sklep spożywczy w 
Karpaczu. Ukradli alkohol, karty 
startowe do telefonów i produkty 
spożywcze. 

Obrońca policjantki także za-
powiada apelację. W ocenie 
adwokata Adama Zawiły, głów-
nym uchybieniem sądu w tym 
procesie była ocena dowodów z 
pomówienia w sposób naruszają-
cy zasady wynikające z przepisów 
prawa i orzecznictwa sądów.

- Zresztą tych uchybień dostrze-
gamy więcej i dlatego naszym 
zdaniem wyrok nie jest oparty o 
rozstrzygnięcie wszystkich oko-
liczności i ich ocenę. Stąd wniosek, 
że ocena prawna czynu oskarżo-
nych jest błędna. Powiem tylko w 
skrócie, bo szeroką argumentację 
na poparcie naszych tez przed-
stawimy w pisemnej apelacji, że 
sąd nie dostrzegł konsekwencji 
swoich wcześniejszych decyzji 
procesowych. Chodzi o wcześniej 
przesądzony fakt, który w ocenie 
udolności czy nieudolności zarzu-
canego czynu ma bardzo istotne 
znaczenie - dodaje mec. A. Zawiła.

Obrońca policjantki podnosi 
także aspekt „wewnętrznej spra-
wiedliwości orzeczenia” i zestawia 
niewspółmierność wysokości kar, 
jaka spotkała oskarżonych poli-
cjantów i trójkę złodziei.

- Marek M. - osobnik poprzednio 
karany, który w okresie zawie-

szenia kary dokonuje kolejnych 
przestępstw. Kara dwa i pół roku 
pozbawienia wolności. Ryszard 
G. - mężczyzna, który od dawna 
żyje w konflikcie z prawem, żyje 
z przestępstwa. W dniu, w którym 
dokonywał skoku na bank, upra-
womocnił mu się wyrok za wcze-
śniejsze kradzieże z włamaniem, 
więc obligatoryjnie wykonanie 
kary powinno zostać odwieszone. 
Przestępca jednak korzysta z 
dobrodziejstwa nadzwyczajnego 
złagodzenia kary i dobrowolnie się 
jej poddając, zostaje skazany na 
11 miesięcy więzienia. Dla sądu to 
wiarygodny świadek w procesie 
policjantów i chyba dobrze rokują-
cy, skoro pozostaje na wolności. I 
wreszcie Katarzyna R. - skazana za 
cztery przestępstwa, która po prze-
słuchaniu przez policjantów zostaje 
puszczona wolno, otrzymuje karę 2 
lat więzienia z warunkowym zawie-
szeniem. Powstaje zatem pytanie, 
dlaczego tych dwoje oskarżonych 
policjantów tak surowo zostaje 
ukaranych, skoro zarzucano im 
mniej czynów, a w konflikt z pra-
wem nigdy nie wchodzili? - pyta 
retorycznie obrońca Katarzyny H.

Adam Zawiła zwraca uwagę 
na jeszcze jeden, „ludzki” wątek 
dotyczący jego klientki. Kobieta 
miała być dowieziona na ogłosze-
nie wyroku z aresztu we Wrocła-
wiu. Sąd wydał taką dyspozycję, 
ale rano przyszła wiadomość od 
służby konwojowej, że dowiezie-
nie osadzonej nie będzie możliwe.

Także matka policjantki na kory-
tarzu sądowym skarżyła się nam, 
że już po zakończeniu procesu 
sąd nadal nie zgadzał się na wi-
dzenia rodziny z Katarzyną H. przy 
stoliku. Kontakt możliwy był przez 
pleksę za pośrednictwem telefonu

Wyrok w sprawie policjantów 
nie jest prawomocny. W orzecze-
niu znalazł się również zapis, że 
Katarzyna H. przez 7, a Michał 
Ragiel przez 5 lat nie będą mogli 
wykonywać zawodu policjanta. 
Sąd postanowił nadal stosować 
tymczasowy areszt wobec kobiety. 
W ocenie obrony nie ma ku temu 
przesłanek, bo można zastosować 
inne środki zapobiegawcze. 

Grzegorz Koczubaj

Obrona mnoży wątpliwości

Bez litości dla policjantów
Na kary trzech i pół oraz dwóch lat więzienia skazał jeleniogórski sąd dwójkę funkcjonariuszy z komisariatu I policji, którzy 
brali udział we włamaniu do banku w Starej Kamienicy. Sierżant Katarzyna H. z sekcji kryminalnej i sierżant Michał Ragiel - 
dzielnicowy, mieli pomóc trójce złodziei. Włamanie się nie udało, bo rabusie nie zdołali pokonać szafy pancernej.

Michał Ragiel nie przyznaje się do winy i z obrońcą zapowiada apelację.
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Serdeczne podziękowanie 
za przeprowadzoną operację i wspaniałą opiekę 

Ordynatorowi Oddziału Ortopedycznego w Jeleniej Górze 
dr. Jarosławowi Mączyńskiemu, 

dr. Władysławowi Trentowi, 
dr. Jackowi Barancewiczowi, 

dr. Al Awir Haitham 
oraz wszystkim pielęgniarkom i lekarzom 

Oddziału Ortopedycznego i Bloku Operacyjnego 

składa wdzięczna pacjentka 
Anna Węgrzynowska



- Kiedy w 2006 roku jelenio-
górska publicznoœæ wybra³a
ciebie w plebiscycie na ulubio-
nego aktora, mówi³eœ o potrze-
bie ró¿norodnoœci i równowagi
w ¿yciu, na scenie. Grondowy
piêæ lat póŸniej...

- Pogl¹dów nie zmieni³em. Naj-
wa¿niejsze to „znaæ proporcjum,
mocium panie”.

- Ale od tego czasu twoje
¿ycie zawodowe bardzo przy-
spieszy³o.

- Nie tylko zawodowe. Przy
dwójce ma³ych dzieci nie ma siê
nawet kiedy wyspaæ... Rzeczy-
wiœcie, ¿yjê w przyspieszonym
rytmie, pomiêdzy scen¹ w Jele-
niej Górze a planem filmowym w
Warszawie. To tak¿e siê wziê³o
z potrzeby ró¿norodnoœci. W
2006 roku pojecha³em na casting
do reklamy Lotto. Mia³em akurat
wakacje, ju¿ tydzieñ przesypywa-
³em piasek na pla¿y i strasznie
siê nudzi³em. Nie przywi¹zywa-
³em do tego faktu znaczenia,
przez 12 lat grania w teatrze nic
siê przecie¿ nie wydarzy³o. Ale
pojecha³em na drugi i trzeci ca-
sting. Zagra³em w reklamie. To
da³o mi wiarê, ¿e mog¹ siê wy-
darzyæ rzeczy niewiarygodne.
Trzeba tylko myœleæ pozytywnie,
budziæ siê z uœmiechem i przy-
ci¹gaæ do siebie rzeczy dobre. A
mo¿e to Srebrne Kluczyki przy-
nios³y mi szczêœcie?

- Z reklamy Lotto do filmu
chyba nie tak ³atwo trafiæ?

- Kiedy ju¿ znalaz³em siê w
Warszawie, poroznosi³em swoje
zdjêcia w ró¿ne miejsca. Niema³o
mnie to kosztowa³o. Producenci
mylili Jeleni¹ Górê z Zielon¹
Gór¹... Jeszcze w 2006 roku do-
sta³em pracê w serialu „Wydzia³
zabójstw”, ale po pilota¿owym
odcinku serial upad³. Dopiero po
trzech latach odgrzebano scena-
riusz. Potem ju¿ posz³o.

- Charakterystyczny wygl¹d i
rude w³osy pomaga³y otwieraæ
zamkniête drzwi?

- Kiedy wybiera³em szko³ê te-
atraln¹, myœla³em, ¿e rude w³osy
bêd¹ atutem. ¯ycie mnie wypro-
stowa³o. Takich jak ja jest mo¿e
nie tysi¹c, ale stu na pewno. Na
pocz¹tku decyduje przypadek,
mo¿e „chemia”. Talent i pracowi-
toœæ tak¿e maj¹ wp³yw, ale przede
wszystkim... szczêœcie, szczêœcie
i jeszcze raz szczêœcie.

- Reklamê i film traktujesz
jako Ÿród³o dochodu czy przy-
godê aktorsk¹?

- Nie ma co ukrywaæ, ¿e dla
kogoœ, kto pracuje w bud¿etów-
ce, to s¹ du¿e pieni¹dze. Ale na
planach filmowych mo¿na spo-
tkaæ ludzi, którzy otarli siê o
wielk¹ sztukê, pracowali z cieka-
wymi artystami i znaj¹ siê na tej
robocie. To niesamowite przeby-
waæ z legendami filmu, ludŸmi o
niespotykanej dziœ kulturze.
Choæby ostatnio, na planie u An-
drzeja Barañskiego.

- Panuje raczej przekonanie
o drapie¿nym cynicznym œwiat-
ku filmowym. Jak siê w nim
odnajdujesz?

- Wszêdzie mo¿na spotkaæ
wartoœciowych interesuj¹cych lu-
dzi, poznaæ nowe techniki pracy.
Znów siê odwo³am do pochwa³y
ró¿norodnoœci. Aktorstwo filmo-
we jest zupe³nie inne ni¿ teatral-
ne. Zmusza do uruchomienia in-
nego przekazu. Minusy? Na pew-
no aktor jest trybikiem w machi-
nie filmowej.

- Trudno wróciæ z planu fil-
mowego i z marszu przestawiæ
siê na scenê?

- Teatr jest bezpieczniejszy.
Nikt tob¹ tutaj nie manipuluje. Je-
steœ odpowiedzialny za rolê, masz
wp³yw na budowanie postaci sce-
nicznej. W filmie inaczej. Osta-
teczny g³os ma re¿yser i monta-
¿ysta, który wycina twoim zda-
niem najlepiej zagrane sceny.

- Ogl¹dasz siebie na ma³ym
ekranie?

- Nie mam na to czasu. Film
zostawiam w Warszawie. Cywili-
zacja przyspieszy³a i coraz wiê-
cej jest tych NIP-ów, PUK-ów...
mam 40 lat, nie nad¹¿am ze
wszystkim. Aktorstwo to jednak
zwariowany zawód.

- Ale go lubisz?
- Lubiê, choæ czasem mnie wku-

rza. Kiedy aktor zrobi spektakl,
chcia³by go graæ. A okolicznoœci
nie zawsze na to pozwalaj¹. Nie
lubiê wydatkowaæ energii nada-
remno. Wyznajê zasadê... gepar-
da. Zdeterminowany, jeœli biegnie
za ofiar¹, musi j¹ dopaœæ. Choæ
coraz wolniej cz³owiek biega, a
coraz szybciej ofiarki umykaj¹,
staram siê, aby moja energia nie
rozprasza³a siê w pró¿ni. Sfinali-
zowana dobrze, jest paliwkiem na
nastêpne dzia³ania.

- ...i tym sposobem sam pod-
krêcasz tempo ¿ycia.

- Ka¿dy cz³owiek, kiedy osi¹ga
ma³y sukces, chce ju¿ goniæ na-
stêpny. Uzale¿nia siê od biegu,
jak od narkotyków. Tak samo jest
z popularnoœci¹, z pieniêdzmi. I
ciê¿ko wysi¹œæ z tego poci¹gu.
Osobiœcie dojrzewam do chiñskiej
m¹droœci: jeœli chcesz coœ zmie-
niæ, a stoisz w œrodku rzeki, nie
idŸ pod pr¹d, znajdŸ kawa³ek
drewna, po³ó¿ siê na nim, p³yñ z
nurtem i patrz, jak wszystko zmie-
nia siê wokó³ ciebie. I tak dop³y-
niesz do celu.

- Jak definiujesz s³owo sukces?
- Trzymam siê zasady, ¿e to

nie sukces uczy, tylko pora¿ka.
Nie ma siê czym egzaltowaæ.

- Ale chyba czujesz siê na fali?
- Chcia³bym, ¿eby z tych piêciu

minut to by³a... trzydziesta sekun-
da pierwszej minuty.

- Pora¿ki d³ugo chowasz w
sobie?

- Jestem znany z tego, ¿e nie
opowiadam o nich. Staram siê nie
przenosiæ problemów zawodo-
wych na ¿ycie rodzinne. Po nie-
udanej premierze lubiê zaj¹æ siê...
prac¹ fizyczn¹.

- Nagroda publicznoœci w ple-
biscycie na ulubionego aktora
jest dowodem popularnoœci. Je-
steœ rozpoznawalny. To poma-
ga w ¿yciu, czy raczej ci¹¿y?

- Kiedy gra³em w reklamie Lot-
to, na scenie wystawialiœmy aku-
rat „Testosteron”. Na ulicy koja-
rzyli mnie ze scen¹. No, mo¿e
teraz, kiedy stojê w ka¿dym „Kom-
forcie”, to tak¿e zas³uga szklane-
go ekranu... Nie, ¿ebym siê krzy-
wi³ na wystêpowanie w reklamie.
Niektórym wydaje siê, ¿e aktor
pracuj¹cy w teatrze powinien byæ
uduchowiony, poœwiêcaæ siê tyl-
ko sztuce i pracowaæ niemal za
darmo. Zawód aktora sta³ siê dziœ
firm¹ us³ugodawcz¹. Na tym po-
lega rzemios³o, ¿e mo¿na siê
wcieliæ w ró¿ne postaci. Jak cz³o-

wiek sobie to uœwiadomi, ³atwiej
opuœciæ scenê, plan filmowy i
wejœæ zwyczajnie do sklepu. A
wtedy panie podsuwaj¹ lepsze
gatunki wêdlin. To mo¿e tutaj, w
¿yczliwoœci, z któr¹ spotykam siê
na co dzieñ w sklepach, w myjni
samochodowej, zaakcentowana
jest ta popularnoœæ.

- A nie jest tak, ¿e ktoœ widzi
ciebie w reklamie i czuje siê ju¿
upowa¿niony do bycia koleg¹?

- Jest. Nieopatrznie zapisa³em
siê na Facebook. Nie mam czasu
zadaæ pytania, sk¹d siê znamy,
wiêc za ka¿dym razem, nawet jak
kogoœ s³abo znam, klikam „zaak-
ceptuj”. Paradoks, przyznajê. Nie
chcê jednak, ¿eby widzowie uwa-
¿ali, ¿e zadzieram nosa i ju¿ siê
tak nie uœmiecham, jak kiedyœ.

- Piêæ lat temu zastanawia³eœ
siê, czy Jelenia Góra jest dla
ciebie przystankiem ostatnim.

- Nadal siê zastanawiam. Logi-
stycznie ³atwiej
ogarn¹æ ¿ycie w Je-
leniej Górze ni¿
Warszawie. Zw³asz-
cza z ma³ymi dzieæ-
mi. Tutaj jest dobra
energia do ¿ycia.
Z¿y³em siê z tym
miastem. Wiem, ¿e
mieszka tutaj du¿o
inteligentnych m¹-
drych wra¿liwych
widzów, których nie
da siê oszukaæ ze
sceny. Powtarzam
sobie jednak: „nigdy
nie mów nigdy”.

- Wi¹¿esz swo-
je plany zawodo-
we z teatrem czy
filmem?

- Nie mam ról,
czy seriali, w któ-
rych koniecznie
chcia³bym zagraæ.
Ale lubiê ¿yæ na-

dziej¹, ¿e najwiêksze wyzwania
s¹ jeszcze przede mn¹. Chcia³-
bym pogodziæ pracê w teatrze z
innymi formami aktorstwa.

- To dlatego przygotowa³eœ,
ciep³o przyjêty zreszt¹, mono-
dram „Novecento”? Chcia³eœ
udowodniæ, ¿e nie p³yniesz z
nurtem reklamy i filmu?

- Monodram zrobi³em, kiedy mi
nie by³o za dobrze w ¿yciu. Na-
wet dlatego zacz¹³em siê uczyæ u
Artura Nowaka gry na tr¹bce.
¯eby jakoœ ten kryzys wieku œred-
niego z³agodziæ. Tekst na pocz¹t-
ku nie za bardzo mi siê podoba³,
za du¿o by³o w nim muzyki. Ja
zreszt¹ w ogóle nienawidzê mo-
nodramów. Zanudzaæ widzów na
krzeœle albo drabinie - bo takie s¹
polskie monodramy - to nie ja.
Ale moje myœli zbieg³y siê z my-
œlami re¿ysera Krzyœka Prusa, z
myœlami scenografa Marka Mikul-
skiego i pierwszy raz w karierze
zawodowej uda³o mi siê zrobiæ na
scenê coœ absolutnie mojego,
wbrew chiñskiej zasadzie p³yniê-
cia z nurtem.

- Jakie masz plany zawodo-
we na najbli¿szy czas?

- Jak chcesz rozœmieszyæ Pana
Boga, powiedz mu o swoich pla-
nach... Mam proste marzenia:
mieæ pracê, jak najwiêcej graæ. O
planach serialowych wolê nie mó-
wiæ, bo one s¹ efemeryczne. W
czerwcu na festiwalu polskich fil-
mów w Gdyni pokazany zostanie
film Andrzeja Barañskiego „Ksiê-
stwo”. Ktoœ powie: trzydzieœci se-
kund obecnoœci w filmie i egzal-
tuje siê. Ale dla mnie to by³o wa¿-
ne spotkanie.

- Jacek Grondowy - piêæ lat
póŸniej - zmieniasz siê?

- Chyba tak. Rudy kolor moich
w³osów p³owieje. Jedno siê nie
zmienia. Chcê widzom dawaæ ra-
doœæ i uœmiech. Sam te¿ przez
¿ycie staram siê iœæ pogodnie.

Ma³gorzata
Potoczak-Pe³czyñska

REKLAMA I PROMOCJA

z Jackiem Grondowym, laureatem „Srebrnego Kluczyka 2011” w plebiscycie publicznoœci
na ulubionego aktora scen jeleniogórskich

Grondowy na fali
9
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Teatr „Tespisek” z Przedszkola Nie-
publicznego nr 3 „Pajacyk” w Zgorzelcu
zdoby³ pierwsz¹ nagrodê na 11. JELE-
NIOGÓRSKIM FORUM TEATRÓW DZIE-
CIÊCYCH i bêdzie reprezentowa³ Dolny
Œl¹sk na 32. Ogólnopolskim Przegl¹dzie
Teatrów Dzieciêcych „Dziatwa” w £odzi!

- Spektakl „PoDuchy” by³ œwietnie zro-
biony, jednorodny stylistycznie, z do-
brym pomys³em scenicznym, a przy tym
szczery, piêciolatki niczego nie udawa³y
- chwalili propozycjê jurorzy.

W ci¹gu trzech konkursowych dni na
scenie Osiedlowego Domu Kultury na
Zabobrzu w Jeleniej Górze zaprezento-
wa³o siê 17 zespo³ów teatralnych z Dol-
nego Œl¹ska. Pierwszy dzieñ Forum Te-
atrów podkrêci³ poprzeczkê:

- Spektakle by³y na równym wysokim
poziomie, mieliœmy nadziejê, ¿e drabina bê-
dzie sz³a do góry - mówi³ Jacek Paruszyñ-
ski, aktor Teatru Norwida, przewodnicz¹cy
jurorów na 11. Forum Teatrów Dzieciêcych.

Wœród 17 propozycji teatrzyków two-
rzonych przez przedszkolaków, uczniów
podstawówki i gimnazjalistów zdarzy³y siê
spektakle s³absze i bardzo dobre, ale...

- Ogólny poziom festiwalu z ka¿dym
rokiem idzie w górê - oceni³ juror. - Ro-
œnie œwiadomoœæ u¿ycia form teatralnych
na scenie, przedstawienia s¹ przemyœla-
ne, jednorodne, o czymœ opowiadaj¹.

W tym roku na festiwalu pojawi³o siê
bardzo du¿o spektakli opartych na scena-
riuszu w³asnym: wypowiedziach m³odzie-
¿y, tekstach instruktorów prowadz¹cych
grupy. Przewa¿a³ teatr s³owa, teatr aktor-
ski. Ciekaw¹ nowatorsk¹ formê zapropo-
nowa³ Krzysztof Zwoliñski z jeleniogórsk¹
grup¹ m³odzie¿ow¹: po raz pierwszy na
festiwalu w spektaklu wykorzystano po-
kaz multimedialny. Teatrem opowiadaj¹
o sobie, swoich problemach, w³asnym
postrzeganiu œwiata, z czym zderzaj¹ siê
w domu, na ulicy, ¿yciu codziennym.

- Krytycznie odnosz¹ siê do rzeczywi-
stoœci, trafnie j¹ oceniaj¹, mamy inteli-
gentn¹ m³odzie¿ - podkreœla³ Jacek Pa-
ruszyñski.

Drug¹ nagrodê otrzyma³ Teatr „Sza-
fa” ze Studia Animacji Kultury „Szafa” w
Zgorzelcu za spektakl „Co siê sta³o Basi”,
a trzeci¹ nagrodê - grupa teatralna „An-
trakt” z Miejskiego Oœrodka Kultury,

„Tespisek” ze Zgorzelca
pojedzie na „Dziatwê”!

Sportu i Rekreacji w Chojnowie za spek-
takl „Jeden dzieñ z ¿ycia”.

W teatrze dzieciêcym dobre aktorstwo
nie jest spraw¹ nadrzêdn¹. Im proœciej, im
szczerzej na scenie - tym przekaz silniejszy.

- To powinno byæ o nich i od nich, nie
powinni nikogo udawaæ i mówiæ o rze-
czach, które ich nie dotycz¹ - doda³ ak-
tor, który z grupami teatralnymi prowa-
dzi³ warsztaty podczas Forum.

Wœród trzech nagród aktorskich jury
zauwa¿y³o miêdzy innymi Paw³a Grec-
kiego z Teatru „CP?Z!” z Gimnazjum w
Zespole Szkó³ Rzemios³ Artystycznych
w Jeleniej Górze (za rolê Wiosnysyna w
spektaklu „Cóœ”). Aneta Æwieluch, pro-
wadz¹ca grupy „Teatr Maluœki”, Teatr
„Tespisek” oraz Teatr „Szafa” ze Zgo-
rzelca otrzyma³a nagrodê instruktorsk¹.

Dlaczego warto bawiæ siê w teatr w
szkole, domach kultury, œwietlicach? Ku-
luarowe festiwalowe rozmowy prowadzi³y
prosto do piosenki Grzegorza Turnaua: „To
jest teatr. A teatr jest po to, ¿eby wszystko
by³o inne ni¿ dot¹d. ¯eby iœæ do domu w
zamyœleniu w zachwycie. I ju¿ zawsze od-
t¹d ksiê¿yc w misce widzieæ”.          MPP

„Tespisek” - laureat I nagrody
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W Galerii Sztuki BWA w Jeleniej Górze
mo¿na ogl¹daæ czesk¹ sztukê dizajnu.
Szk³o i bi¿uteriê unikatow¹ prezentuj¹ stu-
denci i wyk³adowcy Katedry Designu Uni-
wersytetu Technicznego w Libercu.

- To jeden z najlepszych wydzia³ów szk³a
w tej czêœci Europy, œwietnie wyposa¿ony
technicznie i warsztatowo, z zapleczem czyn-
nie dzia³aj¹cych hut - mówi Joanna Mielech,
historyk sztuki z BWA. - Wystaw¹ chcemy
pokazaæ m³odym ludziom z Kotliny, którzy
interesuj¹ siê dizajnem, ¿e mog¹ wybieraæ
pomiêdzy Wroc³awiem a Libercem.

M³odzi czescy dizajnerzy i ich profe-
sorowie do Jeleniej Góry przywieŸli uni-
katowe szk³o fusing, szk³o topio-
ne w formach oraz szk³o klejo-
ne (z tafli szk³a przezroczy-
stego i barwionego): szkla-
ne rzeŸby, instalacje,
obiekty. Najwiêksze wra-
¿enie robi¹ bry³y ze szk³a,
których nieoszlifowana
struktura przenika œwia-
t³o w sposób nieprzewi-
dywalny.

Unikatowa bi¿uteria
prezentowana w gablo-

tach wykonana zosta³a (czêsto na zadany
studentom temat) z przeró¿nych materia-
³ów: od papieru, przez foliê aluminiow¹,
materia³y naturalne, plastik a¿ po mate-
ria³y tradycyjnie kojarzone z bi¿uteri¹ (stal
nierdzewna, miedŸ, mosi¹dz, srebro). Uni-
katom towarzysz¹ plakaty zaprojektowa-
ne przez studentów promuj¹ce... wyima-
ginowane wystawy ich dzie³.

Wystawa „Sztuka designu. Bizuteria
i szk³o” w galerii BWA czynna bêdzie
do 5 maja.                                   MPP

Czeski dizajn w BWA!

Praca Veroniki
Lunakowej
(Luòáková)

Pod patronatem „Nowin Jeleniogórskich”

Pasja na g³osy

Dzie³o Bacha œpiewane by³o w oryginalnej, niemieckiej wersji
jêzykowej. Polskie t³umaczenie tekstów publicznoœæ czytaæ
mog³a z wielkiego ekranu umieszczonego nad o³tarzem.
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Mistrzowska muzyka, piêkne g³osy, przej-
muj¹ce brzmienie we wnêtrzach wspania³ej
œwi¹tyni. Urzekaj¹ce arie w znakomitym
wykonaniu splecione z dŸwiêkami dawnych
instrumentów i si³a chóru. Podnios³e dzie³o
Bacha - Pasja wed³ug œw. Jana by³o moc-
nym, fina³owym akcentem II Dni Muzyki
Pasyjnej w Jeleniej Górze.

Ponaddwugodzinny koncert specjalny
w Koœciele Garnizonowym mia³ podwój-
ny wymiar. Zorganizowany zosta³ bowiem
w pierwsz¹ rocznicê tragedii smoleñskiej.
Sakralny utwór wielkiego klasyka baroku
w niedzielny wieczór 10 kwietnia za-
brzmia³ tak¿e dla upamiêtnienia ofiar ka-
tastrofy samolotu prezydenckiego.

Muzyczne wydarzenie zorganizowa-
ne przez Filharmoniê Dolnoœl¹sk¹ przy-

gotowa³ i poprowadzi³ batut¹ specjalista
w dziedzinie muzyki dawnej Andrzej Ko-
sendiak. Grono wykonawców wspólnie
z jeleniogórsk¹ orkiestr¹ symfoniczn¹
wzmocnion¹ goœcinnie graj¹cymi instru-
mentalistami wspó³tworzy³ Chór Cantores
Minores Wratislaviensis oraz znakomici so-
liœci. Obok wystêpuj¹cego w roli Ewange-
listy, amerykañskiego tenora Thomasa Mi-
chaela Allena œpiewali Iwona Hossa,
Agnieszka Rehlis, Tomas Kral oraz Ma-
riusz Godlewski.

Mecenasem wyj¹tkowego przedsiê-
wziêcia, œwietnie wkomponowanego sa-
kralnym programem w okres Wielkiego
Postu, by³ Samorz¹d Województwa Dol-
noœl¹skiego.

Daniel Antosik

S³ynny dyrygent i wiolonczelista Ta-
deusz Wojciechowski poprowadzi je-
leniogórsk¹ orkiestrê symfoniczn¹
podczas najbli¿szego, pi¹tkowego kon-
certu w Filharmonii Dolnoœl¹skiej. Jako
solista zagra natomiast wiolonczelista
naszej orkiestry Roman Samostrokov.
W programie symfonicznego wieczoru
zaplanowanego na 15 kwietnia dwa
utwory: Koncert wiolonczelowy h-moll

op.104 Antonina Dvoraka i II Symfonia
D-dur op.73 Johannesa Brahmsa. Po-
cz¹tek koncertu o godz. 19.00.

W tym tygodniu tak¿e kolejny Niedziel-
ny Poranek Muzyczny dla dzieci i rodziców.
17 kwietnia o godz. 10.00 rozpocznie siê
„Kameralne spotkanie w naszej Akademii”,
podczas którego zaprezentuje siê Orkiestra
Kameralna Pañstwowej Szko³y Muzycz-
nej I i II st. im. S. Moniuszki w Jeleniej

Dvorak i Brahms pod batut¹ Wojciechowskiego
i kameralny poranek dla dzieci

Górze. Prowadz¹cy spotkanie „profeso-
rowie” - Honorata Magdeczko-Capote i
Jacek Paruszyñski opowiadaæ bêd¹ o nie-
zwyk³ym zespole, jakim jest orkiestra.

Uwaga! Dla czytelników „NJ” mamy
po trzy dwuosobowe zaproszenia. Roz-
damy je osobom, które najszybciej za-
telefonuj¹ na redakcyjny numer
756424410, w najbli¿sz¹ œrodê 13 kwiet-
nia, o godz. 14.30.                    (dan)

JELENIA GÓRA
12 kwietnia o godz. 16 w Ksi¹¿nicy Karkono-

skiej - w ramach DKF „Klaps” - mo¿na obejrzeæ
film T. Browninga z 1932 r. pt. „Dziwol¹gi”.

Ksi¹¿nica Karkonoska zaprasza 13 kwiet-
nia o godz. 17 na spotkanie literackie z Je-
rzym Suchockim.

14 kwietnia o godz. 19 w Muzeum Przy-
rodniczym Micha³ RaŸny opowie o Ukrainie
zachodniej (prelekcja z przezroczami).

KORA zaœpiewa najwiêksze przeboje „Ma-
anamu” i autorskie 14 kwietnia o godz. 20 w
Orient Expressie.

Eliminacje do Jeleniogórskiej Ligi Rocka JCK
zapowiada w Sali Novej na 15 kwietnia na godz. 17.

MDK „Muflon” organizuje 15 kwietnia o
godz. 18 „Polsk¹ Wielkanoc z czeskim go-
œciem” - otwart¹ dyskusjê dotycz¹c¹ œwiec-
kich i religijnych zwyczajów i obrzêdów zwi¹-
zanych z polsk¹ tradycj¹ wielkanocn¹ z udzia-
³em przedstawicieli ró¿nych koœcio³ów.

16 kwietnia w samo po³udnie w MDK „Mu-
flon” przewidziano otwarcie wyremontowanej
sali widowiskowej. Od godziny 15 prezento-
waæ siê bêd¹ w tym dniu polskie i czeskie

zespo³y ludowe. Przewidziano warsztaty wyra-
biania ozdób wielkanocnych, prezentacje pol-
skiej i czeskiej tradycji wielkanocnej.

17 kwietnia o godz. 19 w Sali Novej JCK Teatr
Odnaleziony zaprezentuje spektakl pt. „Szaleni”.

18 kwietnia o godz. 12 w Domu Gerharta
Hauptmanna w Jagni¹tkowie odbêdzie siê
konkurs plastyczny „O wielkanocne jajo”.

ODK na Zabobrzu zaprasza 18 kwietnia o godz.
17 do kawiarni Muza na spotkanie - w ramach
cyklu „ars poetica” - z Krzysztofem Jurczykiem.

18 kwietnia o godz. 18 w galerii BWA prze-
widziano odczyt Lectorium Rosicrucianum na
temat „Chrystian Ró¿okrzy¿. Tajemnica praw-
dziwego cz³owieka”.

KARPACZ
Muzeum Sportu i Turystyki zaprasza 15

kwietnia o godz. 17 na spotkanie z Antonim
Okniañskim, trenerem kadry narodowej pol-
skich saneczkarzy oraz wystawê „Plakat tury-
styczny w œwiecie”.

16 kwietnia o godz. 20 w œwi¹tyni Wang
wyst¹pi Duo „Jak Amadeusz”.

LWÓWEK ŒL.
16 kwietnia od godz. 10 do 16 w Rynku bê-

dzie mo¿na podziwiaæ i zakupiæ rzemios³o arty-
styczne i potrawy na kiermaszu wielkanocnym.

Galeria „Klatka” Lwóweckiego Oœrodka Kul-
tury organizuje 16 kwietnia o godz. 18 wernisa¿
wystawy rysunku Tadeusza Suskiego.

PIECHOWICE
Piechowicki Oœrodek Kultury organi-

zuje 15 kwietnia o godz. 17 wernisa¿ wy-
stawy prac Marty Pochmary (bibu³kar-
stwo i origami”.

16 i 17 kwietnia w godzinach 12 - 18 w
Piechowickim Oœrodku Kultury prezentowa-
ne bêdzie czeskie rzemios³o, pisanki, rêko-
dzie³o artystyczne Bab Izerskich. Wyst¹pi¹
zespo³y folklorystyczne.

ZGORZELEC
MDK zaprasza 15 kwietnia o godz. 16.30

na spotkanie z Tomaszem Raczkiem. W pro-
gramie film o Zygmuncie Ka³u¿yñskim.

MPP
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Kolejna samowola budowlana 
w Karpaczu. Inwestor na Kolo-
rowej wybudował obiekty bez 
zezwolenia. Sąsiedzi dowiedzieli 
się o tym, gdy przyszło pismo 
informujące ich, że wystąpił o po-
zwolenie na budowę. Prace były 
już wtedy na ukończeniu. Napisali 
o tym do wydziału architektury. 
Wszczęto postępowanie. Gdyby 
nie ich interwencja, nie byłoby 
żadnych problemów z legalizacją 
bezprawnie wykonanych robót.

Było tak sympatycznie
Na Kolorowej żyło się jak w 

dobrej rodzinie - zgodnie mówią 
właściciele położonych na tej 
ulicy pensjonatów. - Pomagamy 
sobie we wszystkim, wspólne po-
gaduchy na kawie to codzienność. 

To nie dotyczy jednego sąsiada. 
Od pewnego czasu swój obiekt, 
kupiony od Centrum Pulmonologii 
i Alergologii, remontuje Zbigniew 
Woźniak, właściciel wielu ferm 
drobiu na Dolnym Śląsku i w 
Wielkopolsce, często określany 
jako Król Jaj. Określenie nie jest 
na wyrost, dzienna produkcja jaj 
na jego fermach to 4,5 mln sztuk. 
I możliwości biznesmena widać 
po zakresie prowadzonych prac. 
Z tyłu budynku powstało zaplecze 
rekreacyjne z krytym basenem, o 
wyposażeniu trafiającym do bu-
dynku krążą legendy. 

Potentat w opinii okolicznych 
gestorów nie jest jednak dobrym 
sąsiadem. Od dawna między 
nim a właścicielami sąsiednich 
pensjonatów nie ma już przyjaźni 
i współpracy.

- Na początku nic tego nie za-
powiadało - mówi Jan Karbowski, 
senator III kadencji z naszego 
regionu, prowadzący wraz z 
żoną pensjonat po sąsiedzku 
z inwestycją Woźniaka. Nawet 
cieszyliśmy się, że ktoś o takim 
potencjale inwestuje tuż obok. 
Potem jednak okazało się, że 
właściciel ma wszystkich za nic. 
W samym szczycie sezonu pod 
oknami naszych gości od godziny 
7 rano zaczynał pracować ciężki 
sprzęt. Prosiliśmy, żeby zaczynał 
prace choć o dziesiątej, gdy tury-
ści już po śniadaniu wychodzą na 
wycieczki. Jak do słupa. Wbrew 
ustaleniom wszystkich na Kolo-
rowej doprowadził do ustawienia 
znaków zatrzymywania się na 
długości swojej posesji. Do tego 
stał się arogancki. Naubliżał chy-
ba wszystkim wokół. 

Te same kłopoty ma z sąsia-
dem właścicielka pensjonatu 
Topaz, która zdecydowanie mniej 
parlamentarnie wypowiada się o 
inwestorze zza miedzy. - Agresyw-
ny, opryskliwy, wszystkich wokół 
mający za nic. Nie przebiera w 
słowach, nawet zwracając się do 
kobiety. Mnie też zwyzywał, choć 

- przyznaję - nie pozostałam mu 
dłużna; syna próbował zastraszyć. 
To taki człowiek, który nie liczy się 
z nikim i z niczym. Boję się, czy to, 
co powstanie tuż obok mnie, nie 
wystraszy gości z całej okolicy. 

Już organizował tam imprezy obu-
rzające mnie i moich gości. Co 
będzie, jak już uruchomi obiekt? 
Ale najbardziej boję się, jakie 
konsekwencje może przynieść 
basen wybudowany na skarpie. 
Pochodzę z Nowosądeckiego - 
wiem dobrze, jakie zagrożenie 
stwarza naruszenie struktury zbo-
cza. Może nas czekać to samo, 
co zdarzyło się w Limanowej. Po 
pracach wykonywanych ciężkim 
sprzętem już na moim pensjona-
cie pojawiły się rysy i pęknięcia.

Właścicielka Topazu mówi, że 
wszyscy sąsiedzi i tak wykazali 
się wręcz anielską cierpliwością. 

- Dochodziło do spięć, prowadzo-
ne u Woźniaka prace zmniejszyły 
nam ruch. Turyści uciekali ze 
względu na hałas, kurz od rana 
do nocy. Ale po urzędach nigdzie 
nie chodziliśmy, rozumiejąc, że 
jednak trzeba to zrobić, i licząc, 
ze kiedyś to się skończy. Ale 
pisma z wydziału architektury, że 
pan Woźniak wystąpił o pozwo-
lenie na budowę, nie mogliśmy 
zignorować. Przecież ta budowa 
była już skończona.

Budował bez zgody
Zawiadomienie z Wydziału Archi-

tektury Budownictwa i Gospodarki 
Przestrzennej jeleniogórskiego sta-
rostwa, o wszczęciu postępowania 
zmierzającego do wydania zgody 
na budowę, karpaccy sąsiedzi Z. 
Woźniaka otrzymali na początku 
roku. Byli w szoku. Okazało się, że 
trwające wiele miesięcy, uciążliwe 
roboty były samowolą budowlaną. 
Napisali więc do starostwa, że 
wniosek jest spóźniony o kilka lat, 
bo inwestycja jest na ukończeniu. 
Przy okazji zadali kilka pytań, m.in. 
o okoliczności nabycia przez Z. 
Woźniaka obiektu od karpackiego 
Centrum Pulmonologii i rozebra-
nia, ich zdaniem zabytkowego, 
drewnianego ciągu spacerowo-
leżakowego dla kuracjuszy; o 

legalność wycinki drzew; o warunki 
użytkowania basenu, w sytuacji 
problemów z wodą w mieście. 
Zwrócili też uwagę, że Z. Woźniak 
zbudował parking powyżej pod-
stawy budynków, na wysokości 1. 
piętra sąsiedniego pensjonatu. - 
Akurat, że spaliny z ruszających aut 
wpadają wprost do pokoi moich 
gości - tłumaczy właścicielka.

Pismo przyniosło efekt. Pracow-
nicy wydziału architektury starostwa 
pojechali na miejsce i stwierdzili, że 
uwagi sąsiadów z Kolorowej mają 
potwierdzenie w faktach.

Marek Kosa, dyrektor wydziału, 
przyznaje, że gdyby nie interwencja 
sąsiadów, inwestor zapewne otrzy-
małby dokument, o który zabiega.

- Nie ma w tym nic niezwykłego. 
Nie robimy założenia, że inwe-
stor zwracając się o pozwolenie 
na budowę, chce zalegalizować 
już podjęte roboty. Analizujemy 
przedstawione dokumenty i jeśli 
wszystko jest w porządku, wyda-
jemy zgodę. Właśnie system po-
wiadamiania sąsiadów pozwala 
wychwycić nieprawidłowości i w 
tym wypadku ich reakcja do tego 
doprowadziła.

Czy to znaczy, że gdy sąsie-
dzi są daleko, albo zaprzyjaź-
nieni z inwestorem, takie sa-
mowole mogą być prowadzo-
ne lub istnieć bez przeszkód? 
Szef powiatowej architektury nie 
zaprzecza. - Nie bylibyśmy w 
stanie skontrolować każdej inwe-
stycji na tak intensywnie użytko-
wanym terenie. Mamy tu przecież 
Szklarską Porębę, Karpacz inne 
dynamicznie rozwijające się miej-
scowości. Nie mogę wykluczyć, że 
gdzieś stoją takie budowle, które 
powstały bez wszystkich wymaga-
nych dokumentów. Ale mogę też 
zapewnić, że wcześniej czy póź-
niej każde takie naruszenie prawa 
budowlanego jest ujawniane.

W wypadku inwestycji przy 
Kolorowej przedsiębiorca nie 

otrzymał zgody na budowę. - 
Sprawę przekazaliśmy nadzo-
rowi budowlanemu, który musi 
wyjaśnić wszystkie okoliczności i 
zdecyduje, co dalej z inwestycją.

Król może się zemścić
Samowola została ujawniona. 

Ciekawe, czy to z tych „wcześniej-
szych”, czy „późniejszych” odkryć. 
Wygląda na to drugie, bo właści-
ciel najwyraźniej nie jest przejęty 
sytuacją. Z biura Zbigniewa Woź-
niaka odesłano nas do sprawu-
jącego nadzór nad inwestycją w 
Karpaczu Roberta Futerhendlera. 
Nie sprawia wrażenia przybitego 
obrotem sytuacji. Kontratakuje.

- Kiedy Z. Woźniak pił z sąsiadami 
wódkę, to był dobry. Kiedy jego 
pracownicy mieszkali i stołowali 
się w pensjonatach po sąsiedzku, 
to był dobry. Kiedy na własny 
koszt przenosił szambo sąsiadów, 
dziwnym trafem wybudowane na 
jego terenie, drugim skrzynkę ener-
getyczną (prezenty warte 3-0 - 20 
tys. zł), to był dobry. Teraz, gdy nie 
można już go wykorzystać, gdy nie 
mogą swobodnie korzystać z jego 
terenu, nagle zrobił się niedobry….

R. Futerhendler odpiera zarzuty 
postawione przez mieszkańców 
Kolorowej w piśmie do starostwa, 
przekonując, że drewniany pa-
wilon spacerowy nie był żadnym 
zabytkiem, lecz zrujnowaną szo-
pą, że drzewa wycięto legalnie 
i chcieli tego także sąsiedzi; że 
nie będzie problemu z wodą, bo 
obiekt ma własne ujęcie („właści-
wie, to poprawiliśmy mieszkań-
com Kolorowej dostęp do wody”).

Jednak zaprzeczyć, że prowa-
dzone prace były naruszeniem 
przepisów budowlanych, nie 
może. To jednak też najwyraźniej 
nie spędza snu z oczu ani inwe-
storowi, ani jego pełnomocnikowi.

- Dokumenty leżały półtora roku 
w urzędach. Ile jeszcze mieliśmy 
czekać. W końcu zaczęliśmy 

roboty, wychodząc z założenia, 
że tylko wyprzedzamy przebieg 
zdarzeń. I tak w istocie jest. To 
żadna wielka samowola, a tylko 
przekroczenie zakresu prac, na 
które mieliśmy pozwolenie. Gdy 
przyjechali z nadzoru budowlane-
go na wizję, to nawet bronili nas 
przed sąsiadami. Teraz zostanie 
wszczęty proces naprawczy, który 
na pewno skończy się dla nas za-
twierdzeniem rozbudowy. Nawet 

- wedle zapowiedzi inspektora - nic 
nie będziemy musieli płacić - prze-
widuje pełnomocnik. I ostrzega.

- Sąsiadom to się dziwię. Za 
chwilę byłoby po uciążliwych 
robotach, to oni teraz wszczynają 
spór. Na pewno im to na zdrowie 
nie wyjdzie. Panu Woźniakowi 
nie spieszy się, ta inwestycja nie 
jest najważniejsza w jego życiu. 
Próbuję łagodzić jego spięcia z 
sąsiadami, bo - przyznaję - jest 
człowiekiem porywczym. Ale jak 
przeczyta o sobie w gazecie, to 
na pewno nie uda się załagodzić 
sporu. Może się zdarzyć, że sąsie-
dzi szybko z sądów nie wyjdą, bo 
naruszeń własności z ich strony 
jest tutaj całe mnóstwo. Wystarczy, 
że doprowadzi do odtworzenia 
granic. Do własnych domów nie 
wejdą! Jest konsekwentny, ma pie-
niądze i najlepszych prawników… 

O zapowiedziach kłopotów 
mówię właścicielce Topazu. - Co? 
Będzie nas straszył? Bez obaw, 
damy sobie radę.

Zalegalizuje bez kłopotu
Niewykluczone jednak, że opty-

mizm Futerhendlera jest w pełni 
uzasadniony. Jacek Radwan, 
powiatowy inspektor nadzoru 
budowlanego, przyznaje, że skut-
kiem może być legalizacja sa-
mowoli bez żadnych opłat. Taką 
mamy ustawę.

- Aktualnie wstrzymuję roboty 
jako samowolne i rozpoczynam 
procedurę sprawdzającą, czyli 
postępowanie naprawcze. Wia-
domo już, że w tym przypadku nie 
mamy do czynienia z inwestycją 
realizowaną bez jakichkolwiek 
zezwoleń, co skutkuje bardzo 
wysokimi opłatami legalizacyjny-
mi. Jest tak dlatego, że w tym wy-
padku inwestor miał pozwolenie 
na budowę, a prowadzone prace 
były istotnym odstępstwem od za-
twierdzonego projektu budowla-
nego. Takie naruszenia przepisów 
prawa budowlanego traktowane 
są przez ustawodawcę znacznie 
łagodniej, bo można je zalegalizo-
wać bez żadnych opłat. Z jednym 
wyjątkiem - jeśli są sprzeczne z 
miejscowymi planami zagospoda-
rowania, podlegają rozbiórce. Jak 
jest w tym przypadku, będziemy 
wiedzieć po zapoznaniu się z 
dokumentacją w urzędzie gminy. 

Jacek Radwan nie potrafi prze-
widzieć, jaki będzie ostateczny 
efekt tego postępowania. Mówi, 
że nie ocenia prawa, jedynie je 
stosuje, bo taka jest powinność 
urzędnika.

Marek Lis 

Kontrowersyjna inwestycja Króla Jaj w Karpaczu

Duży może wszystko?
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- Nareszcie będzie spokój - mówią 
mieszkańcy ulic Książęcej i Sowińskiego 
w Cieplicach. Podczas giełdy ich ulice 
były zastawione przez kierowców, ludzie 
wjeżdżali nawet na plac zabaw dla dzieci, 
byle nie płacić. Wspólnie ze strażą miej-
ską wymyślili, jak się ich pozbyć.

- Tu co niedzielę był dramat - mówi 
mieszkanka Książęcej. - Ludzie przy-
jeżdżali i parkowali mimo zakazu. Wię-
cej, byli tak bezczelni, że wjeżdżali na 
prywatne posesje, zastawiali wyjazdy.

Pod koniec marca ktoś wjechał na-
wet na pobliski plac zabaw dla dzieci. 
Dobrze, że nikt tam się nie bawił.

Mieszkańcy od dawna skarżyli się 
na bałagan w niedzielne przedpołudnie. 
Udało się rozwiązać ten problem z 
pomocą straży miejskiej. Mieliśmy w 
tym swój skromny udział. Podczas 
dyżuru w naszej redakcji szefowie 
straży - komendant Jerzy Górniak i 

zastępca Jacek Winiarski, obiecali 
mieszkańcom Książęcej, że przyjrzą 
się bliżej sprawie. I słowa dotrzymali.

- Zgłoszeń w sprawie Książęcej 

mamy sporo, ale straż-
nicy na miejscu mają 

kłopot, jak odróż-
n ić  samochody 
mieszkańców od 
samochodów osób 
przyjezdnych - mówił 
wówczas Jacek Wi-

niarski. To 
o tyle waż-

ne, że jest 
tam znak 

informujący, że tylko mieszkańcy mogą 
parkować przy Książęcej i Sowińskiego.

Co ustalono? Mieszkańcy przygoto-
wali specjalne kartki, które w niedzielę 
włożyli za szyby swoich samochodów. 
Interweniujący strażnicy od razu mogli 
rozróżnić, czy zaparkowane auto należy 
do miejscowego, czy też przyjezdnego. 

- Wydrukowałam te kartki i rozniosłam 
mieszkańcom. Nie do wszystkich dotar-
łam, ale też sporo osób zgłosiło się do 
mnie - mówi Marta Romańska. - Wszy-
scy przyjęli ten pomysł z entuzjazmem.

W efekcie już w minioną niedzielę na 
miejscu zapanował porządek. - Straż-
nicy założyli kilka blokad. No i byli wi-
doczni. Kierowcy się pilnowali - mówi 
M. Romańska. - Niektórzy już chcieli 
parkować, ale jak zauważyli blokadę na 
sąsiednim aucie, to odjeżdżali.

- Wielu ukaranych kierowców tłumaczy-
ło, że zaparkowali tylko na chwilę lub nie 

widzieli znaków, lecz zdarzały się osoby, 
które oświadczają, że na parkingu muszą 
zapłacić, a tu nie - mówi A. Wilimek. 
Dodaje, że za parkowanie pod zakazem 
straż wypisywała mandat w wysokości 
stu złotych i jeden punkt karny. Podobnie 
rzecz się ma odnośnie nieprawidłowego 
parkowania na chodniku. To kolejne sto 
złotych i kolejny punkt karny.

Jedna z pań zaparkowała przy chod-
niku, z premedytacją łamiąc zakaz, po 
czym poszła sprzedawać towar na gieł-
dzie. Strażnikom próbowała wcisnąć, 
że przyjechała do znajomych.

Wkrótce mieszkańcy zamienią kartki, 
które łatwo podrobić, na kolorowe 
identyfikatory. Ludzie mają tylko 
nadzieję, że nie była to jednorazowa 
akcja i że w końcu doczekają spokoju. 
Tym bardziej, że przyjeżdżający na 
giełdę mają gdzie zaparkować auta. 
W okolicy jest kilka parkingów.  (rob)

zastępca Jacek Winiarski, obiecali 
mieszkańcom Książęcej, że przyjrzą 
się bliżej sprawie. I słowa dotrzymali.

- Zgłoszeń w sprawie Książęcej 

mamy sporo, ale straż-
nicy na miejscu mają 

kłopot, jak odróż-
n ić  samochody 
mieszkańców od 
samochodów osób 
przyjezdnych - mówił 
wówczas Jacek Wi-

niarski. To 
o tyle waż-

ne, że jest 
tam znak 

Mieszkańcy Książęcej i Sowińskiego wzięli sprawy w swoje ręce

Stop natrętnym kierowcom

- Na razie były karteczki, wkrótce zamienimy je na kolorowe 
identyfi katory, by nikt ich nie podrobił - mówi Marta Romańska.
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Jeden z mieszkańców złożył nawet 
zawiadomienie w prokuraturze, uzna-
jąc, że Regionalny Dyrektor Ochrony 
Środowiska we Wrocławiu podaje 
nieprawdę w dokumentach na temat 
planowanej inwestycji.

Wytwórnię elementów polimerobe-
tonowych chce budować w pobliżu po-
wstającej nowej fabryki „Zorki” firma 
O.P.S.O., która od dwóch lat działa już 
w Jeleniej Górze. Przedstawiciele spół-
ki uspokajają mieszkańców i tłumaczą 
im, że obawy wynikają zapewne z nie-
zrozumienia urzędowego języka jakim 
operuje się w dokumentacji przygoto-
wywanej pod planowaną inwestycję.

Nic nie wiedzieli
- Ta fabryka ma powstać na granicy 

moich łąk. I tylko dlatego, że ten 
grunt sąsiaduje z terenem spółki, to 
dowiedziałem się o jej zamiarach z 
korespondencji od urzędu miasta. 
Dostałem także odpis postanowienia 
sanepidu o tym, że inwestor musi 
sporządzić raport oddziaływania pla-
nowanej fabryki na środowisko. Tam 
są dopiero ciekawe rzeczy - mówi 
Zbigniew Dziedzic z ulicy Ludowej, 
który powiadomił sąsiadów i zbierał 
podpisy pod protestem.

Sanepid uznał, że inwestor powinien 
opracować raport oddziaływania na 
środowisko, bo z wstępnych danych 
wynika, że technologia produkcji 
będzie powodowała emisję pyłów, 
gazów oraz hałasu. Z kolei Regionalny 
Dyrektor Ochrony Środowiska we 
Wrocławiu uznał, że dla tej inwestycji 
przeprowadzenie oceny oddziaływania 
na środowisko nie jest konieczne.

- Nie wiemy, dlaczego w postanowie-
niu RDOŚ przyjęto, że najbliższe zabu-
dowania znajdują się w odległości 1500 
metrów, gdy rzeczywiście do najbliżej 
położonych domostw jest nie więcej 
niż 400 metrów. A w promieniu półtora 

kilometra jest około 20 zabudowań. We 
wspomnianym postanowieniu w ogóle 
nie ma mowy o bliskości uzdrowiska, 
a wspomina się, że do granicy jest 
daleko i zakład nie będzie oddziaływał 
transgranicznie - dodaje Stanisław 
Maciuszek, który złożył w tej sprawie 
zawiadomienie w prokuraturze.

Kilkoro innych mieszkańców tego 
rejonu, z którymi rozmawialiśmy, nie 
miało pojęcia, że w ich sąsiedztwie 
planowany jest taki zakład.

- Ja już mam potąd sąsiedztwa 
IBF-u - mówi Ludwika Mazur z ulicy 
Objazdowej, za torami. - Tu kiedyś 
była cisza i spokój. Ludzie uprawiali 
pola, śpiewały ptaki, a teraz powstają 
fabryki. Przecież my tu nawet gazu nie 
mamy. Ja to nie wiem, tak naprawdę, 
gdzie my mieszkamy. Bo nie traktują 
nas jako ciepliczan.

Nadmiar wody i zła trawa
Mieszkańcy niepokoją się nie tylko 

ewentualną szkodliwą działalnością 
zakładu, ale tym, jak z tego urbanizo-
wanego terenu będą odprowadzane 
wody opadowe i gruntowe. 

- Dziś wody z pól odprowadzane są 
do Kamiennej rowem melioracyjnym. 
On ma 700 milimetrów średnicy, a 
gdy przechodzi pod ulicą i podwórka-
mi, to rura zmniejsza przekrój do 500 
milimetrów. Już w ubiegłym roku, w 
czasie gwałtownych opadów deszczu, 
sąsiadów zalewało, bo wąski przekrój 
hamował wodę i wybijała ona ze stu-
dzienki. Obawiamy się, że gdy teraz 
tereny przy Spółdzielczej zostaną za-
budowane nowymi zakładami, to wody, 
która nie ma gdzie wsiąkać, będzie 
płynęło tym rowem dużo więcej - do-
daje Józef Kozicki z ulicy Objazdowej.

Mieszkańcy twierdzą też, że z reguły 
wiatry w tym miejscu wieją z południo-
wego zachodu, więc wyziewy z fabryki 
będą leciały w stronę ich domów.

Zbigniew Dziedzic, jako właściciel 
łąk w bezpośrednim sąsiedztwie 
planowanego zakładu, twierdzi, że 
działalność przemysłowa na pewno 
wpłynie na pogorszenie, a może nawet 
na skażenie gleby i roślin, które dziś 
wykorzystywane są rolniczo.

- Wartość mojej ziemi znacząco 
spadnie. Dziś użytkuje ją rolnik z Go-
duszyna, ale mam obawy, czy trawę 
i siano zbierane spod zakładu che-
micznego będzie można bezpiecznie 
podawać zwierzętom - dodaje.

Mieszkańców, którzy podpisali się pod 
protestem, zaniepokoiło też to, że w ostat-
nich dniach hektarową działkę, na której 
ma powstać fabryka, zaczęto grodzić i 
wykonywać tam jakieś prace niwelacyjne.

- To jak to jest? Nie mają jeszcze po-
zwolenia na budowę, nie wiadomo, czy 
ocena oddziaływania na środowisko 
dopuści lokalizację tu takiego zakładu, 
a mimo to, zaczynają jakieś roboty? To 
znaczy, że są pewni, że pójdzie po ich 
myśli - dodają mieszkańcy.

Nikomu nie szkodzi
Jacek Ratasiewicz, prezes spółki 

O.P.S.O., uspokaja mieszkańców i 

mówi, że jest gotów zaprosić wszyst-
kich do zakładu, który od dwóch lat 
działa na terenie „Zrembu” (zatrudnia 
40 osób), by przekonali się, że produk-
cja nie jest uciążliwa, ani tym bardziej 
szkodliwa dla środowiska.

- Urzędowa korespondencja, w której 
operuje się niezrozumiałym i trudnym ję-
zykiem, gdzie jest mowa o zanieczyszcze-
niach, strefach, znaczącym oddziaływaniu 
na środowisko i procedurach, które po-
przedzają inwestycję, została nie do koń-
ca zrozumiana przez ludzi. My nie mamy 
nic do ukrycia. Przecież dotychczas 
działamy blisko śródmieścia, produkcja 
opiera się na takiej samej technologii, 
mamy wszystkie niezbędne pozwolenia 
i opinie - dodaje J. Ratasiewicz.

Prefabrykaty polimerobetonowe wy-
twarzane są w 85 procentach z natural-
nych kruszyw - piasków i żwirów oraz w 
15 procentach ze spoiwa, czyli żywicy 
poliestrowej. Produkty spełniają wszelkie 
normy ekologiczne i zdrowotne.

- Stosowane są powszechnie. Wy-
twarzamy, między innymi, korytka do 
odwodnień spotykane, na przykład, na 
parkinach, albo poidła dla bydła i trzody 
chlewnej. Cały cykl produkcyjny prze-

biega w obiegu zamkniętym, a odpady 
w postaci gruzu wykorzystywane są do 
utwardzania dróg. Nasz nowy zakład 
będzie wyposażony w najnowsze rozwią-
zania techniczne do filtrowania gazów i 
pyłów, a ruch pojazdów do i z fabryki nie 
będzie duży, zaledwie jeden tir dziennie.

Prezes spółki dodaje, że lokalizacja 
nowej inwestycji w rejonie ulicy Objaz-
dowej i Spółdzielczej została spowodo-
wana wymówieniem umowy dzierżawy 
w dotychczasowym miejscu, bo terena-
mi „Zrembu” i przyległymi interesują się 
developerzy budujący centra handlowe. 
A przywoływanego zapisu o lokalizacji 
nowej fabryki w odległości 1500 metrów 
od najbliższych zabudowań rzeczywiście 
wkradł się błąd.

Prezes J. Ratasiewicz dodaje, że 
spółka kompletuje całość dokumen-
tacji wymaganej do uzyskania pozwo-
lenia na budowę. Opracowała już i 
złożyła w magistracie raport oddzia-
ływania na środowisko, a rozpoczęte 
grodzenie terenu nie jest działaniem 
wymaganym pozwolenia na budowę. 
A zaobserwowane przez mieszkańców 
prace ziemne na działce to nie żadna 
niwelacja terenu.

- Osoba, która chce odebrać z naszej 
działki humus, chciała najpierw spraw-
dzić jego jakość. Wjechała koparka i 
zebrała trochę wierzchniej warstwy 

- wyjaśnia J. Ratasiewicz.
Po tym jak inwestor przedstawił 

raport oddziaływania na środowisko, 
dokument po sprawdzeniu będzie za-
opiniowany przez Sanepid oraz uzgod-
niony z Regionalną Dyrekcją Ochrony 
Środowiska. Po pozytywnej opinii i 
uzgodnieniu prezydent miasta wyda 
decyzję o środowiskowych uwarun-
kowaniach lokalizacji inwestycji, która 
jest niezbędnym dokumentem przy 
projektowaniu inwestycji i w ubieganiu 
się potem o pozwolenie na budowę.

Grzegorz Koczubaj 

Boją się nowej fabryki
Pięćdziesięciu mieszkańców ulic Ludowej, Objazdowej i Wojewódzkiej w Cieplicach podpisało się pod protestem przeciwko 
budowie w rejonie ulic Spółdzielczej i Objazdowej nowego zakładu produkującego prefabrykaty polimerobetonowe. Ludzie 
uważają, że zakład zlokalizowany kilkaset metrów od ich zabudowań, a wykorzystujący do produkcji substancje chemiczne, 
będzie stanowił zagrożenie dla ich zdrowia i środowiska naturalnego.

Mieszkańców zaniepokoiły pierwsze prace na działce inwestora i 
nieprawdziwe zapisy w niektórych dokumentach.
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- Przyjechali, zabrali wszystkie 
nasze rzeczy, kazali się wynosić 

- opowiada Krzysztof Pośpiech 
o akcji pracowników Zakładu 
Obsługi Komunalnej ze Starej 
Kamienicy. Wraz ze swoją przyja-
ciółką zostali pozbawieni dachu 
nad głową. - To było konieczne 

- twierdzi wójt.
- Chcieli zawieźć rzeczy do 

domu mojego ojca w Kromnowie, 
w którym jestem zameldowany. 
Gdy mój brat zablokował im dro-
gę samochodem, zamierzali wy-
rzucić wszystko do rowu - twierdzi 
Krzysztof Pośpiech. - Ostatecznie 
umieścili nasze rzeczy w jakimś 
garażu. Nie mamy się gdzie po-
dziać. Śpimy kątem u znajomych.

- Nie było innego wyjścia! 
Przecież z ich strony było to 
włamanie! - tłumaczy wójt Starej 
Kamienicy, Wojciech Poczynek. 

- Poza tym, nadzór budowlany 
zakazał użytkowania tego budyn-
ku. Gdyby komuś coś złego się 
w nim stało, to ja zostałbym po-
ciągnięty do odpowiedzialności!

Kobieta odeszła
Krzysztof Pośpiech uważa się za 

ofiarę gminy, bo kiedyś wyremon-
tował swoim kosztem mieszkanie 
socjalne w Starej Kamienicy. Miesz-
kał w nim z byłą konkubiną i troj-
giem dzieci. Aby zarobić na remont, 
jeździł do pracy w Niemczech. 

- Konkubina znalazła sobie inne-
go i wyprowadziła się - opowiada. 

- Po jednym z pobytów w Niem-
czech nie mogłem się dostać do 

mieszkania. Klucz nie pasował. 
Okazało się, że przydział na ten 
lokal dostała inna rodzina.

Poszedł do gminy dowiedzieć 
się, co jest grane. Usłyszał, że 
konkubina zrezygnowała z miesz-
kania. Ponieważ to ona była głów-
nym najemcą, gmina miała prawo 
przydzielić lokal komuś innemu.

Nowe życie
Wraz ze swoją nową partnerką 

życiową, Katarzyną Prokopo-
wicz, poprosił gminę o przydział. 
Uprzedzono go, że będzie moż-
liwy za osiem lat. Zajęli więc pu-
sty, komunalny dom w Kopańcu. 

- Gdy się tu wprowadzaliśmy, wy-
glądał zupełnie inaczej - opowiada. 

- Szyby były powybijane. Trochę 
go ogarnęliśmy. Woda nadaje 
się do użytku. Postaraliśmy się o 
wsad do kominka. Było cieplutko.

Krzysztof Pośpiech zwrócił się 
do gminy o podpisanie umowy 
najmu zajętego domu. Odpowie-
dzią był nakaz wyniesienia się z 
niego. Uzasadnieniem była m. 
in. decyzja nadzoru budowlane-
go, dotycząca fatalnego stanu 
technicznego budynku.

- Jestem budowlańcem i nie 
zgadzam się z tą opinią - mówi 
eksmitowany dziki lokator. - Tu nie 
ma popękanych ścian i komina, a 
belki wcale nie są wycięte!

Przyznaje jednak, że opinii 
nadzoru technicznego nie widział 
na własne oczy. Komentuje coś, 
co zna z drugiej ręki - od swojej 
konkubiny.

Według Krzysztofa Pośpie-
cha, oceniając lokal gorzej, niż 
wygląda on naprawdę, starano 
się zaniżyć jego wartość przed 
sprzedażą. Dlaczego? Chciał go 
kupić jeden z radnych.

- A niech go kupi kto chce, 
przecież będzie przetarg! - od-
powiada wójt Poczynek. Na 
temat złego stanu techniczne-
go się nie dyskutuje - opinia 
o domu w Kopańcu została 
wydana przez najbardziej kom-
petentną instytucję - Powia-
towego Inspektora Nadzoru 
Budowlanego.

Wojciech Poczynek uważa, że 
Krzysztof Pośpiech powinien 
sam sobie pomóc, poprawiając 
swoje stosunki z własną rodzi-
ną, która ma na tyle duży dom, 
że wystarczyłoby w nim miejsca 
dla niego i jego przyjaciółki. 
Jeśli zaś ma ochotę na dom w 
Kopańcu, to niech go po pro-
stu kupi. Albo niech coś sobie 
wynajmie.

Zwraca też uwagę na skan-
daliczne, obelżywe zachowanie 
podczas eksmisji wobec szefa 
ZOK-u. - Kwalifikuje się do po-
stępowania karnego - mówi wójt.

Krzysztof Pośpiech nie ma 
szans na kredyt na zakup domu. 
Na płatność w ratach gmina się 
nie zgodzi. Ponownie dzikim lo-
katorem w Kopańcu być nie chce. 
Musiałby się włamać. 

Budynek znowu więc stoi pusty 
i czeka, aż go ktoś kiedyś kupi.

Leszek Kosiorowski

Gmina eksmitowała parę z domu, 
który długo stał pusty

Wyrzucili ich  
jak śmieci

Krzysztof Pośpiech i Katarzyna Prokopowicz obawiają się, że 
staną się bezdomnymi.
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Finał WOŚP odbył się po raz XIX, a 
sama Fundacja właśnie wkroczyła w 
dorosłość. W marcu 1993 r. zareje-
strowana została WOŚP. Przez te lata 
Fundacja kupiła i przekazała polskim 
szpitalom i oddziałom dziecięcym 
blisko 75 tysięcy wysokospecjali-
stycznych urządzeń medycznych, 
o wartości ponad 110 milionów 
dolarów. Oznacza to, że przeciętnie 
każdego dnia do różnych instytucji 
medycznych i nie tylko w całej Polsce 
dostarczanych jest 13 nowych urzą-
dzeń medycznych.

Fundacja WOŚP wspierała nie tylko 
szpitale. Sprzęt od WOŚP otrzymywa-
ły także Ochotnicze Straże Pożarne, 
hospicja, biblioteki, muzea i zamki, 
obiekty sportowe, a także kierowcy na 

polskich drogach. Wprowadzała także 
rozwiązania systemowe - ogólnopol-
skie programy medyczne (Program 
Powszechnych Przesiewowych Badań 
Słuchu u Noworodków, Program 
Leczenia Pompami Insulinowymi 
Dzieci z Cukrzycą), a także program 
edukacyjny „Ratujemy i Uczymy 
Ratować”, wprowadzający ćwiczenia 
z udzielania pierwszej pomocy w 
szkołach podstawowych.

Przez wszystkie te lata niezmiennie 
także mieszkańcy naszego regionu 
chętnie wrzucali pieniądze do puszek 
ozdobionych czerwonym serdusz-
kiem. Warto było, bo te pieniądze 
wracają do naszych szpitali, szkół 
i organizacji paramedycznych. W 
sumie podmioty otrzymały w tym 

czasie (bez tegorocznej zbiórki) 
sprzęt o wartości 2 753,8 tys. zł. Z 
pomocy orkiestry korzystały placówki 
we wszystkich miastach powiatowych 
regionu oraz Bogatynia, Karpacz i 
Lubawka. Kwota jest niepełna, bo 
nie obejmuje szkoleń i sprzętu prze-
kazanego szkołom oraz pomocy dla 
straży pożarnych i innych organizacji 
zajmujących się pomocą w klęskach 
żywiołowych, po ubiegłorocznej, do-
raźnej zbiórce popowodziowej.

Oczywiście najhojniej WOŚP po-
magał placówkom z Jeleniej Góry. 
Te efekt wielodziałowości tutejszego 
szpitala i nagromadzenia instytucji 
działających w sferze zainteresowania 
Fundacji. Sprzęt otrzymywał jeszcze 
Wojewódzki Szpital Zespolony przy 

ul. Jagiellońskiej (łącznie wartości 
147 tys. zł), przede wszystkim jed-
nak Szpital Wojewódzki. W efekcie 
osiemnastu finałów trafił tam sprzęt 
wartości 819 tys. zł. Najwięcej na 
oddział neonatologii (253 tys. zł) i 
laryngologii (224 tys. zł).

Wśród obdarowanych znaleźli się 
także GOPR-owcy - otrzymali sprzęt 
wartości prawie 60 tys. zł, w tym 2 
hondy - i już raczej symbolicznie Rejo-
nowa Stacja Ratownictwa, kuratorium, 
a nawet kombatanci. Otrzymywali 
defibrylatory, aparaty EKG, fantomy.

Drugi pod tym względem wartości 
otrzymanego sprzętu jest Lubań. 
Tamtejsze Łużyckie Centrum Medycz-
ne otrzymało sprzęt wartości 594 tys. 
zł. Doposażono przede wszystkim 

pediatrię, otolaryngologię i neona-
tologię. Wiele Fundacji zawdzięczają 
też zgorzelczanie. Do tamtejszego 
SPZOZ-u trafił sprzęt zakupiony za 
446 tys. zł. Z pomocy skorzystały te 
same oddziały, co w Lubaniu.

Pokrzywdzeni mogą się czuć 
mieszkańcy Bolesławca. Choć to 
drugi ośrodek regionu, sprzętu trafiło 
tam tylko za 290 tys. zł.

Pozostałe miasta też korzystały 
ze sprzętu Orkiestry, choć już nie w 
takiej obfitości. W Kamiennej Górze 
Powiatowe Centrum Zdrowia i Szpi-
tal Chorób Narządu Ruchu otrzymał 
sprzęt wart 213 tys. zł; ZOZ, a potem 
SPZOZ we Lwówku 56 tys. zł, a w 
Bogatyni 81,5 tys. zł.

(mal)

3 miliony od Orkiestry - dla regionu
Kilkanaście dni temu Jurek Owsiak podsumował XIX Finał Wielkiej Orkiestry Świątecznej Pomocy. Tegoroczna zbiórka 
znów była rekordowa - przyniosła 47 248 415,50 zł. Pieniądze w znakomitej większości trafią na sprzęt medyczny dla dzieci 
cierpiących na schorzenia urologiczne i nefrologiczne. 
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Wyjątkowo nieprzyjemny prze-
bieg miały dwa środowe po-
grzeby na lubańskim cmentarzu 
komunalnym. Prowadząca je 
firma pogrzebowa pomyliła gro-
by. Zamianę zauważono dopiero 
podczas drugiego pochówku. 
Trzeba było rozkopać świeżo 
uformowany podczas pierwszego 
pogrzebu grób i przenieść trumnę 
na właściwe miejsce. 

Rodziny zmarłych przeżyły do-
datkowy stres, ale jak zapewnia 
właściciel zakładu pogrzebowego, 
ze zrozumieniem podeszły do sy-
tuacji i wybaczyły wpadkę.

- 20 lat jesteśmy na rynku i nie 
mieliśmy żadnej wpadki, a tu 
takie nieprzyjemne zdarzenie. To 
skutek nieszczęśliwego zbiegu 
okoliczności - tłumaczy właściciel 
zakładu pogrzebowego Roman 
Apanasik. - Tak się złożyło, że ro-
dzina pierwszego ze zmarłych nie 
była dobrze zorientowana, gdzie 

na wielkim lubańskim cmentarzu 
przygotowano grób. Pomyliło się 
to także naszym pracownikom 
i poprowadzili kondukt w złe 
miejsce. Kiedy dwie godziny póź-
niej odprowadzaliśmy następny 
pogrzeb, rodzina natychmiast 
zorientowała się, że idziemy w 
złym kierunku. Mieli wykupione 
rodzinne miejsce. Trzeba było na-
szą pomyłkę naprawić. Ale mam 

nadzieję, że wobec tej wpadki 
zachowaliśmy się profesjonalnie. 
Natychmiast powiadomiliśmy ro-
dzinę osoby niewłaściwie pocho-
wanej, sprowadziliśmy księdza 
i powtórzyliśmy pogrzeb już we 
właściwym miejscu, drugą rodzi-
nę prosząc o chwilę cierpliwości. 
Niczego nie ukrywaliśmy, nie 
przenosiliśmy trumny cichaczem. 
Obie rodziny wykazały zrozumie-
nie, nie miały wielkich pretensji, 
ale jeszcze raz chciałbym je go-
rąco przeprosić. Nasza wina jest 

oczywista, choć brak nadzoru ze 
strony administracji cmentarza 
też odegrał swoją rolę. Pracownik 
powinien nam wskazać jedno-
znacznie miejsce. 

Pracownik administracji cmen-
tarza zapewnia, że gdyby się 
zwrócono o wskazanie miejsca, 
czy o jakąkolwiek inną pomoc, 
na pewno zostałaby udzielona, 
ale praktyka jest taka, że firmy 
pogrzebowe same prowadzą 
pogrzeby od początku do końca.

- Zaskakujące, że firma nawet 
nas nie poinformowała o zaist-
niałej sytuacji. Formalnie rzecz 
biorąc, powinna uzyskać naszą 
zgodę na rozkopanie świeżo sfor-
mowanego grobu. Tymczasem 
o całym zdarzeniu dowiedzieli-
śmy się już po fakcie z innych 
źródeł. Nie jestem też w stanie 
przesądzić, czy takie powtórne 
rozkopanie grobu nie podpada 
pod ekshumację i nie powinno 
być przeprowadzone za zgodą 
odpowiednich służb.

Roman Apanasik zapewnia, że 
nie. - Grób jeszcze nie był do 
końca sformowany, na pewno nie 
należy tego tak traktować.

Fatalna zamiana grobów na 
lubańskim cmentarzu, choć na 
pewno bardzo przykra, nie była na 
szczęście tym najgorszym, co mo-
gło się przydarzyć. Redakcję po-
informowano, że firma zamieniła 
ciała zmarłych, że zorientowała się 
dopiero druga rodzina podczas 
pożegnania, że konsekwencją 
była gigantyczna awantura. 

- Gdyby takie coś mi się przytra-
fiło, strzeliłbym sobie w łeb. Takiej 
kompromitacji bym nie przeżył 

- mówi o tych plotkach Roman 
Apanasik.                            (mal)

Nagroda główna - „Złoty Smak” - dla 
zespołu DUNAWIEC ze Zbylutowa! (na 
zdj.) Zespoły z Działoszyna, Henrykowa, 
Markocic i Pobiednej otrzymały nagrody 
kategorii pierwszej. Wśród laureatów 
nagród kategorii drugiej znalazły się 
grupy z Mirska, Mysłakowic, Skorzenic 
i Zawidowa. Na folwarku pałacowym 
w Łomnicy niedziela upłynęła pod zna-
kiem palm, pisanek, prezentacji stołów 
i zwyczajów wielkanocnych. 27. Mała 
Wielkanoc zgromadziła kilkadziesiąt 
uczestników konkursu z dziewięciu ze-
społów. Publiczność dopisała: nie tylko 
podziwiano stoły wielkanocne. Można 
było degustować potrawy za symboliczne 
talony i podglądać, jak na naszych oczach 
powstają cudne pisanki i palmy wielka-
nocne. Na scenie zespoły folklorystyczne 
prezentowały pieśni i obrzędy związane 
ze Świętami Wielkiej Nocy.

- Stół nakryty starym obrusem, a po-
trawy przygotowane według dawnych 
receptur naszych babć, podane w ory-
ginalnych starych naczyniach - wymogi 
konkursu tłunaczyli organizatorzy Małej 
Wielkanocy. - Dawniej obowiązkowe 
były także magiczne elementy wiel-
kanocne: czosnek odstraszający złe 
moce, węgielki z ognisk wielkanocnych, 
plecione wianuszki z chrzanu, przez 
które doiło się krowy podczas pierw-

szego wiosennego udoju... wszystko to 
znalazło się na stołach wielkanocnych 
przygotowanych przez grupy folklory-
styczne z Dolnego Śląska.

Grał góralski zespół „Janicki” z Czar-
nego Boru. Ich przodkowie po drugiej 
wojnie światowej osiedlili się na Dol-
nym Śląsku. Joanna Janik, śpiewaczka 
z Czarnego Boru, dostała w Łomnicy 

nominację na festiwal kazimierski! 
Pani Popłońska, znana pisankarka ze 
Szklarskiej Poręby, malowała woskiem 
jajka, a Danuta Dec robiła wileńskie, 
rzeszowskie i wielkopolskie palmy. 

- W tym roku mieliśmy bogactwo 
pasztetów i całą feerię smaków zwią-
zanych z... żurami w poszczególnych 
zespołach - chwalił uczestników Henryk 

Dumin, pomysło-
dawca i organizator 
Małej Wielkanocy. 

- Pasztet z królika 
z Pobiednej bił re-
kordy popularno-
ści wśród publicz-
ności. Młode po-
kolenie zabłysnęło 
paschami. Potrawy 
przygotowano z 
uważnością i mi-
łością, to wyczuwa 
się w smaku. 

Przebojem kuch-
ni wielkanocnej jest 
oczywiście ser. W 
Łomnicy na sto-
łach pojawiły się 
kuleczki z sera, po-
wlekane żółtkiem, 
suszone w piekar-
niku, dodawane do 

barszczu - tradycję spod Łańcuta przypo-
mniała jedna z pań z Henrykowa. Interesu-
jącym daniem było... jajko uformowane z 
sera na chlebie (takie jajka ofiarowywano 
dawniej pastuchom na Podhalu). Hitem 
były mazurki wiśniowe, orzechowe, cze-
koladowe... wspaniałe na stole z Markocic. 
Przebojem tego roku były także dania 
wykorzystujące... pokrzywę. 

Jury 27. Małej Wielkanocy oceniało 
nie tylko „stoły wielkanocne” przygo-
towane przez zespoły folklorystyczne 
z Dolnego Śląska, a zauważało także 
poszczególne potrwawy. Marię Najdek 
ze Zbylutowa wyróżniono za... „huśpie-
linę” (galaretkę z nóżek). Najlepszy żur 
wielkanocny ugotowała Anna Wiśniew-
ska z Henrykowa. Jadwiga Szkoda z 
Pobiednej przygotowała niezrównaną 
paschę, a Halina Bury z Działoszyna 
pasztet z żurawiną. Oryginalną potrawę 

- ser utarty z... pokrzywą - do Łomnicy 
przywiozła Bronisława Majczak ze 
Skorzenic. 

Jury zachwyciły bibułowe kwiaty 
zdobiące stoły wielkanocne, wykonane 
przez Annę Kotyłę z Mysłakowic i Łucję 
Kosmalę z Mirska. 

Po raz pierwszy Małą Wielkanoc zor-
ganizowano nie w salach, a na terenie 
folwarku w Pałacu Łomnica. 

- Publiczność, która uczestniczyła w 
Małej Wielkanocy, mogła przekonać 
się, że zabytek może żyć, tętnić muzyką, 
śpiewami i służyć promocji tradycji kul-
tury - podsumował 27. Małą Wielkanoc 
Henryk Dumin. 

MPP
Organizatorem imprezy była Fundacja 

Dominium Łomnica przy wsparciu Sta-
rostwa Powiatowego w Jeleniej Górze.

 

XVIII-wieczny Dom Modlitwy zo-
stanie postawiony w pobliżu Pałacu 
Łomnica w powiecie jeleniogórskim. 
Ponad 200 lat stał w Rząśniku w 
gminie Świerzawa. Kamień węgielny 
pod jego odbudowę położyli w sobo-
tę (9 kwietnia) duchowni kościołów 
rzymskokatolickiego (ksiądz kanclerz 
Józef Lisowski z Legnicy) i ewangelic-
ko-augsburskiego - ksiądz Waldemar 
Szczugieł z Wałbrzycha.

Przeniesienie Domu Modlitwy - 
efektownego budynku o konstrukcji 
szachulcowej - to pomysł właścicielki 
Pałacu Łomnica Elisabeth von Kue-
ster. Decyzję podjęła, gdy w 2008 
roku, jeszcze w starym miejscu, Dom 
Modlitwy był w bardzo złym stanie 
technicznym. Postanowiono nawet o 
jego wyburzeniu. 

Został zakupiony, rozebrany i złożo-
ny w częściach w parku obok pałacu 
w Łomnicy. Kiedy zostanie złożony na 

nowo? To zależy od finansów. Montaż 
ma rozpocząć się wkrótce. W nowym 
miejscu Dom Modlitwy ma służyć jako 
ekumeniczne centrum kulturalne.

Dom Modlitwy w Rząśniku powstał 
w XVIII wieku na mocy dekretów o wol-
ności religijnej króla pruskiego Fryde-
ryka Wielkiego. Pozwolił ewangelikom 
wybudować ponad dwieście kościołów, 
tak zwanych Domów Modlitwy.

Pod rządami komunistów po 1945 
roku niszczały, wiele zostało wy-
burzonych. Ten w Rząśniku także 
podupadał. Był wykorzystywany jako 
magazyn warzyw.                    (kos)

Złożenie kamienia węgielnego pod odbudowę Domu Modlitwy. 
Elisabeth von Kuester, obok stoją ks. Józef Lisowski, ks. Walde-
mar Szczugieł (w głębi).

Dom Modlitwy 
stanie w Łomnicy

W Lubaniu firma pogrzebowa pomyliła groby

Pogrzebowa wpadka

Na ogromnym lubańskim cmentarzu nietrudno o pomyłkę, na 
pewno nie powinna się jednak przytrafiać firmie pogrzebowej. 
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Mała Wielkanoc z pisankami, święconkami i palmami
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Harcerze kupili od gminy Osieczni-
ca za niecałe 2 tys. zł budynek „starej” 
szkoły podstawowej w Tomisławiu. 
Powstanie w nim Centrum Edukacji 
Ekologicznej ZHP. Będzie jedynym 
tego typu w całej Polsce. Najpierw 
jednak uruchomione zostanie schro-
nisko młodzieżowe.

O sprzedaży szkoły Rada Gminy 
w Osiecznicy zadecydowała jedno-
głośnie. Cenę ustalono symbolicznie, 
postanowiono bowiem zastosować 
wobec harcerzy 99-proc. zniżkę. Wójt 
Waldemar Nalazek nie czaruje, mówi 
wprost:

- Pozbyliśmy się problemu. Szkoła 
stała przez pół roku pusta. Nowy wła-
ściciel na pewno nie wpompuje w nią 
wielkich pieniędzy, lecz sprawi, że bę-
dzie żyła. Wcześniej myśleliśmy o tym, 
by budynek sprzedać na pensjonat lub 
urządzić w nim mieszkania komunalne. 
Ostatecznie wybraliśmy skautów.

Biwakowali oni już w szkole w mi-
nionym tygodniu. Niebawem nocleg 
znajdzie w budynku część uczest-
ników Ogólnopolskiego Biegu Na 

Orientację. Przyjadą z całej Polski. Bę-
dzie ich ponad 600! Latem w szkole 
zamieszkają również uczestnicy Skyte 
Maratonu. Zjadą w Bory Dolnośląskie 
już po raz czwarty. Będzie ich 400.

- Dlatego naszym priorytetem jest 
uruchomienie w szkole, jeszcze przed 
wakacjami, pierwszego w okolicy 
schroniska młodzieżowego - mówi 
Zdzisław Abramowicz, komendant 
hufca ZHP w Bolesławcu. - Musimy 
do tego czasu dokonać remontu 
parteru: przygotować sale do spania; 
urządzić prysznice i naprawić toalety.

Schronisko, które będzie nosić 
nazwę Doliny Kwisy, na parterze po-
mieści docelowo 40 osób. Na górze 
znajdą się zaś dwa pokoje gościn-
ne - komercyjne. Będą zarabiały na 
utrzymanie całości.

Najważniejszym jest jednak uru-
chomienie w kupionym budynku 
Centrum Edukacji Ekologicznej ZHP 

- pierwszego i jedynego takiego ośrod-
ka w kraju.

- Jeden z podstawowych punktów 
Prawa Harcerskiego odnosi się do 

obowiązku rzetelnej, prawdziwej 
służby przyrodzie - mówi Zdzisław 
Abramowicz. - Uczymy harcerzy 
umiłowania przyrody ojczystej i 
głębokiego szacunku dla jej zasobów.

Harcerze z Bolesławca zamierzają 
w nim organizować „zielone szkoły”, 
letnie i zimowe kolonie, spotkania i 
sympozja - a także biwaki. Dodatko-
wym atutem obiektu jest istnienie tuż 
przy budynku Centrum rozległego 
zespołu urządzeń rekreacyjnych i 
sportowych, w tym także dużej, no-
woczesnej sali sportowej. W najbliż-
szej przyszłości zostanie oddany do 
użytku kryty basen w odległej tylko 
o trzy kilometry Osiecznicy. Centrum 
będzie otwarte przez wszystkie dni 
tygodnia

- W pomieszczeniach na parterze, 
oprócz miejsc noclegowych, uloko-
wane zostaną: zbiór wszelkich facho-
wych wydawnictw, duża czytelnia, 
mogąca służyć także jako audiowi-
zualna sala wykładowa; stanowiska 
do indywidualnego korzystania z 
komputerów - jak również dobrze 

wyposażony punkt informacji tury-
stycznej i biuro - zapowiada Zdzisław 
Abramowicz. - W wybranej części 
pomieszczeń piwnicznych znajdzie 
się też miejsce dla niewielkiego 
muzeum historii bolesławieckiego 
harcerstwa. 

Abramowicz przekonuje, że sam 
budynek po byłej szkole i jego 
przyszłe zagospodarowanie, to tylko 
swoisty „dodatek” do tego, co oferuje 
okoliczna przyroda. Tomisław, jego 
zdaniem, należy do najpiękniejszych 
miejscowości w regionie. 

Budynek jest własnością Dolnoślą-
skiej Chorągwi ZHP. Nie należy ona 
do bogatych, dlatego nikt w Osiecz-
nicy nie liczy, iż prace remontowe 

posuwać się będą w błyskawicznym 
tempie. Nastawione są na lata. 

- Harcerze zabiegają o pieniądze, 
pisząc unijne projekty - mówi wójt 
Waldemar Nalazek. - Również i my 
staramy się im pomóc w niewielkim 
zakresie. Szukam dla nich sponsorów.

Jak ważnym jest dla młodzieży 
posiadanie własnego lokalu, świad-
czy najlepiej to, że obecnie w gminie 
działają już trzy drużyny harcerskie. 
Jedna z nich powstała właśnie w 
Tomisławiu.

- W krótkim czasie do związku 
przystąpiło kilkadziesiąt osób - mówi 
Zdzisław Abramowicz. - W ostatnim 
biwaku uczestniczyło 46 młodych ludzi

Zbigniew Rzońca 

Schronisko młodzieżowe w Borach Dolnośląskich

Harcerz ekologiczny - Przed wakacjami uru-
chomimy w Tomisławiu 
schronisko młodzieżowe 
- zapowiada Zdzisław 
Abramowicz
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- Wojny z Czechami nie mam 
zamiaru prowadzić - żartuje 
Kazimierz Janik, zgorzelecki 
wójt. - Byłaby to swoista walka o 
miedzę. Niemniej jednak, jak zie-
mię dostanę, to z przyjemnością 
ją przyjmę.

Andrzej Grzmielewicz, bur-
mistrz Bogatyni zaznacza, że ofi -
cjalnie nic w tej sprawie nie wie. 
Nieofi cjalnie jednak dodaje, że 
widział nawet mapki, na których 
zaznaczono grunty, jakie mają 
Polsce przekazać nasi południo-
wi sąsiedzi.

- Leżą one mniej więcej po 
drugiej stronie kopalnianego 
zwałowiska - tłumaczy. - Ciągną 
się w kierunku Frydlandu.

W 1958r. doszło do ostatecz-
nego wytyczenia granicy między 
Polską a Czechami. Oddaliśmy 
wówczas 1205,9 ha ziemi, a do-
staliśmy tylko 837,46 ha. 

Część przekazanych w 1958r. 
sąsiadom gruntów leżała na 
naszym terenie. Z granic Szklar-
skiej Poręby wyodrębniono i 
przekazano Czechom malutkie 
osiedla na prawo. Pierwsze 
nazywało się Tkacze, a drugie 
Zieleniec. Obecnie Tkacze to 
część Harrachova o nazwie My-
tiny. Znajduje się w ich części 
dworzec kolejowy. Jeśli chodzi o 
Zieleniec, to przynależy obecnie 
do Horni Polubni i praktycznie 
jest niezabudowany. W zamian w 
1958r. Polska otrzymała Kocierz i 
Mumlawski Wierch. 

O oddaniu nam przez Cze-
chy  pozos ta ł ych  do  rów-
nego rachunku 368,44 ha 
ziemi mówiło się co pewien 
czas. Zawsze jednak sprawa 
przysychała.  W latach 90. 
minionego wieku pojawił się 
pomysł, by grunty te sąsie-
dzi zwrócili nam w okolicach 
Głuchołaz, gdzie w latach 50. 
już nam ki lkaset hektarów 
oddali. Ostatecznie do tego 
nie doszło.

- Pochodzę z Głuchołaz - mówi 
Kazimierz Janik. - Choć byłem 
dzieckiem i chodziłem wtedy do 
drugiej klasy podstawówki, to 
pamiętam, jak Czesi przekazali 
nam tam wioskę wraz z zaporą 

wodną. Wieś była opuszczona, 
domy miały powyciągane okna; 
leżała pomiędzy Pokrzywną w 
Konradowem.

Czesi do dziś dłużni są nam 
368,44 ha. Prascy eksperci kil-
kanaście dni temu zapropono-
wali oddanie 192 ha w gminach 
Zgorzelec i Bogatynia. Niemal 
całość przypadłaby przy tym 
Bogatyni.

- To pastwiska i lasy - mówi 
Andrzej Grzemielewicz. - Nie 
powiem, bardzo by się nam 
przydały.

Na co może liczyć samorząd? 
Oczywiście na pieniądze pły-
nące z gospodarowania ziemią, 
sprzedaży gruntów, bądź z pie-

niędzmi z podatków - leśnego i 
rolnego.

- Podatek leśny jest symbo-
liczny - tłumaczy Wojciech Po-
czynek, wójt Starej Kamienicy. 

- Wynosi zaledwie 32 grosze 
rocznie od hektara. Niewiele 
więcej, bo kilkadziesiąt złotych 
od hektara można otrzymać z 
podatku rolnego.

Las można jednak sprzedać. 
Wówczas kwoty są już pokaźne 

- za hektar kupiec płaci nawet 7 
tys. zł. Więcej, bo nawet i 12 tys. 
zł kosztuje dobry kawałek ziemi 
uprawnej. Nieporównywalnie 
więcej należy wydać na hektar 
ziemi przemysłowej.

- Ziemie przemysłowe, usłu-
gowe to łakomy kąsek - uważa 
Dariusz Pawliszczy, wójt gminy 
Gromadka. - Wtedy za hektar da 
się uzyskać od 150 do, powiedz-
my, 500 tys. zł. 

O ile czeski rząd nie ma wyj-
ścia i musi Polsce dług oddać, to 

- jak napisała „Rzeczpospolita”, 
przeciwko wykrawaniu ich terenu 
i oddawaniu go Polakom burzą 
się samorządowcy z wojewódz-
twa libereckiego. Przekonują, że 
i tak są najmniejszym wojewódz-
twem w kraju. Proponują, by 
ziemie oddać Polsce w okolicach 
Gluchaołaz albo zapłacić nam za 
nią gotówką.

Poprosiliśmy rzecznika praso-
wego Ministerstwa Spraw Zagra-
nicznych o ofi cjalną informację 
na temat tego, w jakich gminach 

znajdą się ziemie oddane nam 
przez Czechy. Zwróciliśmy się 
także z prośbą o poinformowa-
nie, na jakim etapie znajdują 
się polsko-czeskie uzgodnienia 
w tej sprawie. Otrzymaliśmy 
bardzo ogólnikową odpowiedź: 

„Ministerstwo Spraw Zagranicz-
nych RP prowadzi długofalowe 
działania mające na celu roz-
wiązanie problemu długu tery-
torialnego Republiki Czeskiej 
wobec RP wynoszącego 368 
ha i będącego wynikiem braku 
pełnej realizacji Umowy między 
Polską Rzecząpospolitą Ludową 
a Republiką Czechosłowacką o 
ostatecznym wytyczeniu granicy 
państwowej, podpisanej w War-
szawie dnia 13 czerwca 1958 
r. (…) Dwustronne konsultacje 
ekspertów w sprawie długu 
odbyły się, z inicjatywy strony 
polskiej, w dniach 22-23 mar-
ca 2011 r. w Pradze. Podczas 
tego spotkania strona czeska 
przekazała wykaz gruntów o po-
wierzchni 192 ha wytypowanych 
do przekazania stronie polskiej. 
Równocześnie podkreśliła, że 
podejmuje aktywne działania w 
celu znalezienia pozostałej czę-
ści długu terytorialnego. Aktual-
nie, właściwe polskie organy do-
konują weryfi kacji przekazanego 
przez stronę czeską wykazu, 
jednak żadne wiążące decyzje 
dot. przekazania konkretnych 
terenów jeszcze nie zapadły”.

Zbigniew Rzońca

Dostaniemy od Czech prawie 200 ha

Czechy nie chcą, ale muszą
Gmina Zgorzelec, ale przede wszystkim gmina Bogatynia, dostaną najprawdopodobniej od Czech 192 ha ziemi. 
To dług z roku 1958. Burmistrz Bogatyni się cieszy, wójt Zgorzelca jest zaskoczony, bo dowiedział się o tym 
od nas.

- Andrzej Grzmielewicz z mapką ziem, które mają być przyłączo-
ne do gminy Bogatynia, zapoznał się nieofi cjalnie.
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Code Two mog³oby mieæ swoj¹ sie-
dzibê wszêdzie: w Londynie, w Berli-
nie, w Warszawie… Mieœci siê w Jele-
niej Górze przy ul. Wolnoœci. Jak to
siê sta³o?

Firmê za³o¿y³o dwóch braci - Mi-
cha³ i Jaros³aw Bednarzowie. Obaj wy-
chowali siê w Wojcieszowie, obaj
uczyli siê w jeleniogórskich szko³ach
œrednich. Micha³ w „¯eromie”, a jego
brat przez pewien czas w „Elektroni-
ku”. PóŸniej ukoñczyli studia na Poli-
technice Wroc³awskiej.

- Wroc³aw to œwietne miejsce do
studiowania - mówi Micha³. - Byliœmy
ju¿ jednak nim zmêczeni, szukaliœmy
miasta spokojnego, blisko gór. Jele-
ni¹ Górê wybraliœmy wiêc w sposób
naturalny. Poza tym brat mia³ tu dziew-
czynê, obecn¹ ¿onê.

Rozpoczynali w roku 2006 wspó³-
prac¹ z Niemcami. Szybko doszli jed-
nak do wniosku, ¿e sami potrafi¹ dzia-
³aæ o wiele lepiej. Code Two powsta³o
w roku 2006. Pocz¹tkowo dawa³o pra-
cê kilku osobom, z czasem ich iloœæ
wzros³a do kilkunastu, a teraz w fir-
mie pracuje ju¿ 24 m³odych ludzi.

Wszyscy s¹ mniej wiêcej w tym sa-
mym wieku - oko³o trzydziestki. W ci¹-
gu 3 lat Code Two sta³a siê jedn¹ z
najbardziej rozpoznawalnych na œwie-
cie firm tworz¹cych programy na plat-
formy Microsoft Exchange Server oraz
Microsoft Office Outlook.

- Jesteœmy autorami piêciu progra-
mów p³atnych i oœmiu darmowych -
mówi Micha³ Bednarz. - Naszym sztan-
darowym produktem jest Code Two
Public Folders, czyli narzêdzie do pra-
cy grupowej. Dziêki niemu, bez dro-
giego i skomplikowanego serwera

Exchange, mo¿na wspó³dzieliæ kontak-
ty, pocztê, kalendarze, zadania, doku-
menty Office z innymi u¿ytkownikami
w sieci. Program, automatycznie, w
czasie rzeczywistym i w sposób nie-
widoczny dla u¿ytkowników, synchro-
nizuje dane pomiêdzy programami Mi-

crosoft Outlook umieszczonymi na
ró¿nych komputerach w sieci.

Program ten przewidziany jest dla wiel-
kich firm, zatrudniaj¹cych nierzadko po
kilka tysiêcy pracowników. Korzystaj¹ z
niego prawdziwe molochy w rodzaju:
Skanska, Mitsubishi czy Man. Oprócz

Kordian Dmochowski to rodowity
jeleniogórzanin. Twierdzi, ¿e kiedyœ by³
przekonany, i¿ wyjedzie z rodzinnego
miasta. Teraz o tym nawet nie myœli.
„Kocham Jeleni¹ Górê i ¿yje mi siê w
niej znakomicie” - mówi.

Jest anglist¹. Po studiach uczy³ tego
jêzyka w kilku placówkach: SP 7, „Me-
chaniku”, „¯eromie”. Choæ nauka
sprawia mu wiele satysfakcji, pracê w
szko³ach wspomina znacznie gorzej.
Dlatego ostatecznie z niej zrezygno-
wa³ i zaj¹³ siê dawaniem korepetycji.
Najm³odszy jego uczeñ mia³ cztery lat-
ka, najstarsi to doroœli.

- W pewnej chwili uczy³em 53 osoby
- mówi. - Wtedy zrozumia³em, ¿e to
jest kres moich mo¿liwoœci; ¿e wiêcej
siê nie da. To by³a taka moja „œciana”.
Wtedy postanowi³em coœ w swoim
¿yciu zmieniæ. Jestem nauczycielem i
kocham ten zawód, dlatego wymyœli-
³em stworzenie strony internetowej po-
œwiêconej jêzykowi angielskiemu.

By³ styczeñ 2010r. Kordian rozu-
mowa³ tak: stworzy portal, który bê-
dzie czêœciowo p³atny. Pieni¹dze na
jego utrzymanie zdobêdzie od u¿yt-
kowników i przede wszystkim od re-
klamodawców. Przedsiêwziêcie mia³o
mieæ olbrzymi rozmach. Jego koszt
oszacowa³ na oko³o… milion z³otych.
Fundusze zamierza³ zdobyæ z jednego
z programów unijnych. Zacz¹³ ju¿ na-
wet pisac projekt.

- Podszed³em do tego bardzo po-
wa¿nie - mówi. - Du¿o czyta³em, do-
kszta³ca³em siê; wytycza³em plany, a
na ¿¹danie urzêdników coraz bardziej
je uszczegó³owia³em. Ca³y jednak
czas decyzjê o dofinansowaniu prze-
suwano z miesi¹ca na miesi¹c. Wie-
dzia³em, ¿e nie mogê czekaæ w nie-
skoñczonoœæ, ¿e muszê wreszcie
wystartowaæ. Nawet bez tych wiel-
kich pieniêdzy.

Wówczas natkn¹³ siê na amery-
kañskie badania dotycz¹ce handlu.
Przeczyta³, ¿e jedn¹ z oœmiu najpew-
niejszych bran¿ w biznesie jest ta,
która nakierowana jest na dzieci. Po-
stanowi³ zacz¹æ sprzedawaæ w In-
ternecie zabawki.

- Nie mia³em pojêcia, jak siê to
robi - przyznaje. - Powoli przekony-
wa³em siê jednak, ¿e nie warto iœæ
na skróty. Dobry mechanizm skle-
powy mo¿na kupiæ ju¿ za 300-400
z³, wcale nie trzeba wyk³adaæ za nie-
go kilku tysiêcy! Podobnie z grafik¹
strony i pozycjonowaniem jej w In-
ternecie. Oczywiœcie, mo¿na wyna-
j¹æ fachowców i zap³aciæ mnóstwo
pieniêdzy. Jeœli jednak ktoœ jest cier-
pliwy, to wszystko zrobi sam i to
dos³ownie za grosze. Ja w³aœnie tak
uczyni³em.

Najwiêkszym problemem by³o zna-
lezienie hurtowni, w których móg³by
siê zaopatrywaæ. Cztery najwiêksze

w Polsce - w Warszawie, Krakowie,
£odzi i Wroc³awiu - nawet nie chcia-
³y z nim rozmawiaæ. Na s³owa „sklep
internetowy”, odk³ada³y s³uchawki.
Niewa¿ne by³o dla nich nawet to, ¿e
p³aci od rêki.

- To zamkniête œrodowisko -
twierdzi. - Pilnuj¹, by nikt im nie
wszed³ w interes. S¹ hermetyczni i
niesympatyczni. Wtedy przekona-
³em siê, ¿e nie warto czasami mó-
wiæ prawdy. Kiedy wiêc rozmawia-

³em z w³aœcicielami hurtowni w
Szczecinie, powiedzia³em, ¿e mam
du¿y sklep w Karpaczu. - Dziœ
wiedz¹, ¿e to nieprawda, bo mu-
sia³by obs³ugiwaæ ca³y Dolny Œl¹œk,
takie ma obroty…

Mieszkanie zamieni³ w magazyn zabawek, ale niebawem pewnie wynajmie ju¿ dla nich jakiœ
magazyn z prawdziwego zdarzenia

Nauczyciel angielskiego opowiada o tym, jak zosta³ handlowcem

W³adca zabawek
Ukoñczy³ anglistykê; pracowa³ w ró¿nych jeleniogórskich szko³ach, potem utrzymywa³ siê z korepetycji. Kiedy doszed³ do           
innym. Teraz prowadzi internetowy sklep z zabawkami. Miesiêcznie wysy³a oko³o 2 tys. przesy³ek. Ostatnio odbiorcami s¹          

Nowa Jelenia Góra

Code Two to nasz numer   
Klientami jeleniogórskiej firmy s¹: telewizja Al Jazeera, S¹d Najwy¿szy Stanów Zjednoczonych, Shell, najwiêksza          
Mobile, Mitsubishi, Casio… Jeszcze rok temu w Code Two pracowa³o 12 osób, dziœ ju¿ 24. Wszyscy z najwy¿szej          

Pracownicy podkreœlaj¹ œwietn¹ atmosferê panuj¹c¹ w firmie.
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Pa³ac obywatelowi Niemiec sprze-
da³o nadleœnictwo. Mieszkañcy Ska³y
do dziœ maj¹ o to do niego pretensje.

- Chcia³y go kupiæ siostry zakonne
- opowiada jedna z kobiet. - Plano-
wa³y doprowadziæ zabytek do u¿ytku
i zorganizowaæ w nim oœrodek reha-
bilitacyjny dla dzieci. Niestety, wy-
brano ofertê Niemca.

So³tys. wsi, Jadwiga Smolaków,
porównuje los zabytku z jej wsi do
losu pa³acu w
Brunowie i kon-
kluduje:

- Tamten mia³
szczêœcie do na-
bywców i dziœ
jest prawdziw¹
pere³k¹, a nasz
nied³ugo pewnie
siê zawali. Go-
rzej, ¿e mo¿e
przy okazji po-
grzebaæ ludzi.

Problem jest
bardzo powa¿ny.
Najwiêkszy, ze
wzglêdów bez-
pieczeñstwa, sta-
nowi chyba wal¹-
cy siê mur od-
dzielaj¹cy park od szosy. Mur ci¹gnie
siê na d³ugoœci oko³o 200 metrów.
Czêœciowo ju¿ siê zawali³. Kamienie
posypa³y siê z niego na drogê.

- M¹¿ jecha³ noc¹ i uszkodzi³ sa-
mochód - opowiada w³aœcicielka
miejscowego sklepu. - Musia³ wy-
mieniaæ dwa ko³a. Dobrze, ¿e jemu
nic siê nie sta³o.

Mur zabezpieczyæ powinien w³aœci-
ciel. Problem w tym, ¿e w Skale od
dawien dawna siê nie pojawia i w³aœci-
wie nie ma z nim ¿adnego kontaktu.

- Wielokrotnie wysy³aliœmy do nie-
go pisma z zaleceniami - mówi Zbi-
gniew Kudyba z jeleniogórskiej De-
legatury Wojewódzkiego Urzêdu

Ochrony Zabytków we Wroc³awiu. -
Bardzo d³ugo nie odbiera³ listów, po-
tem okaza³o siê, ¿e mia³ powa¿ny wy-
padek samochodowy i ma problemy z
poruszaniem siê.

Mur stoi przy drodze powiatowej,
jednak tak¿e starosta lwówecki nie-
wiele mo¿e zrobiæ.

- Nie mo¿emy wejœæ na teren pry-
watny - twierdzi. - Kamienie wiêc tyl-
ko kopark¹ z drogi zgarniamy.

Marek Makowski, kierownik za-
rz¹du dróg powiatowych lwówec-
kiego starostwa, dodaje, ¿e napra-
wa muru wi¹za³aby siê z olbrzymi-
mi nak³adami finansowymi. Ostat-
nio podobnej dokonywano w Gie-
bu³towie. Odbudowa 30 metrów
kosztowa³a 100 tys. z³.

- A tu mur jest nie doœæ, ¿e d³u¿szy,
to do tego zabytkowy - mówi. - Koszt
na pewno by³by wiêc du¿o wiêkszy.

- Poza tym powiat jest zad³u¿ony i
nie ma pieniêdzy - dodaje starosta
Mrówka. - Moglibyœmy przej¹æ zaby-
tek, ale drog¹ s¹dow¹. Jest ona d³uga i
skomplikowana, gdy¿ trzeba by³oby za-
anga¿owaæ w to tak¿e w³adze gminy…

Zbigniew Kudyba przyznaje: w
Skale trwa pat. Nadziejê mo¿e bu-
dziæ jedynie to, ¿e Niemiec chce pa-
³ac, a w³aœciwie to, co po nim pozo-
sta³o - sprzedaæ.

- No, ale chce za to ponoæ 500
tys. z³ - mówi jedna z mieszkanek
wsi. - Kupnem zainteresowany by³
inny Niemiec, ale cena go odstraszy-
³a. Chcia³ stworzyæ hotel.

Pa³ac, w którym obecny w³aœciciel
nie zrobi³ dos³ow-
nie nic, jest roz-
kradany. Wynie-
siono z niego
wszystko, co siê
da³o, obecnie
trwa powolna roz-
biórka murów.

- Tu kiedyœ doj-
dzie do tragedii -
prorokuje Jadwi-
ga Smolaków. -
Pa³ac le¿y na zie-
lonym szlaku tu-
rystycznym. Od
wiosny do jesieni
odwiedzaj¹ go
wycieczki szkol-
ne. Dzieci mo¿e
przywaliæ gruz

albo uschniête drzewa.
- Pewnej nocy zawali³ siê jeden z

kominów - s³yszymy w Skale. - Huk
by³ tak potê¿ny, ¿e zbudzi³ wszyst-
kich we wsi. Do zawalenia pozosta³
drugi komin…

Wal¹ siê te¿ wiekowe drzewa. Ka¿-
dy wiêkszy wiatr k³adzie po kilka jed-
noczeœnie. Tak wiêc równie¿ spacer
po parku jest bardzo niebezpieczny.

- We wsi w³aœciciela pa³acu nikt
nigdy nie widzia³ - mówi so³tyska. -
Ja rozmawia³am z nim raz, telefo-
nicznie. Powiedzia³am mu, ¿eby
wreszcie coœ z tym wszystkim zro-
bi³, bo bêd¹ trupy, jak za Hitlera!

Zbigniew Rzoñca

Niemiec kupi³ i przepad³

Pat w pa³acu
Ludzie we wsi Ska³a mówi¹, ¿e w 2004 r. Niemiec kupi³ zrujnowany pa³ac za 85 tys. z³.
Przez kolejne siedem lat nic nie robi³ i stan zabytku jeszcze znacznie siê pogorszy³.
Teraz chce go sprzedaæ za 500 tys. z³. Tymczasem wali siê przypa³acowy mur
i upadaj¹ w parku drzewa. Do tragedii mo¿e dojœæ w ka¿dej chwili.

Niemiec chce pa³ac sprzedaæ, ale czy znajdzie chêtnych?

Czêœæ muru ju¿ siê zawali³a…

nich tak¿e, miêdzy innymi Telewizja Al
Jazeera, S¹d Najwy¿szy Stanów Zjedno-
czonych i Uniwersytet Jagielloñski.

- Nasz¹ ide¹ jest tworzenie aplikacji
intuicyjnych, prostych w obs³udze, no-
woczesnych i niezawodnych - mówi
Micha³ Bednarz. - Na rynku mamy oczy-
wiœcie tak¿e konkurentów - z USA, Nie-
miec, Anglii. Dajemy sobie jednak radê.

Code Two to przede wszystkim lu-
dzie - doskonali programiœci, graficy,
marketingowcy… Pracuje ich ju¿ w Je-
leniej Górze 23. Dwudziesta czwarta
osoba mieszka jeszcze dziœ w Warsza-
wie. By pracowaæ w Code Two, zdecy-
dowa³a siê jednak porzuciæ stolicê i
przenieœæ w Karkonosze. Ka¿dy z za-
trudnionych ma znakomite wykszta³ce-
nie. Znajdziemy wiêc absolwentów Po-
litechniki Wroc³awskiej, uniwersytetów:
Wroc³awskiego, Toruñskiego, Poznañ-
skiego, Munster, w Bedfordshire…
Wiêkszoœæ urodzi³a siê i wychowa³a w
Jeleniej Górze, potem wyjecha³a z niej
na studia i wróci³a. S¹ jednak tak¿e oso-
by niezwi¹zane z Jeleni¹ Gór¹: z Koñ-
skich w Œwiêtokrzyskiem, Boguszowa-
Gorc, Zgorzelca czy ¯ar.

- Wiele osób wyje¿d¿a z Jeleniej Góry
tylko dlatego, ¿e nie ma tu dla nich
pracy - mówi Micha³ Bednarz. - Kiedy
jednak stworzy im siê warunki do roz-
woju, to chêtnie wracaj¹. My takie wa-
runki tworzymy, ci¹gle szukamy ludzi
zdolnych i twórczych. U nas mo¿na siê
realizowaæ.

Micha³ Bednarz mówi te¿, ze zasta-
nawia³ siê nad tym, czy jego firmie
³atwiej by³oby dzia³aæ na przyk³ad we
Wroc³awiu. Uwa¿a, ¿e nie. Wroc³aw z
jednej strony pe³en jest informatyków,
ale z drugiej ci najlepsi s¹ zabierani
przez olbrzymie koncerny. Do Jeleniej
Góry trafiaj¹ zaœ ludzie, którzy napraw-
dê wiedz¹, czego w ¿yciu szukaj¹.

Code Two rozwija siê bardzo prê¿nie.
Kilka dni temu na rynek wypuœci³o zu-
pe³nie nowy produkt. Firma opiera siê
wy³¹cznie na sprzeda¿y internetowej. Ma
ju¿ du¿¹ renomê - to nie ona szuka klien-
tów, lecz jej szukaj¹ klienci. Programy
firmy dzia³aj¹ w oko³o 10 tysi¹cach naj-
ró¿niejszych firm ca³ego œwiata. Jak ob-
liczy³ Micha³ Bednarz, korzysta z nich
codziennie oko³o miliona osób.

Zbigniew Rzoñca

W Szczecinie zamówi³ po dwie sztu-
ki ka¿dej zabawki, jaka by³a. Kiedy do-
starczono je do jego domu, pomyœla³:
albo sprzedam, albo padnê. Sprzeda³.
Zamówi³ nowe. Taki by³ pocz¹tek.

- Do wszystkiego dochodzi³em sam
- œmieje siê. - Wszystkiego uczy³em
siê na w³asnych b³êdach: pakowania
paczek, pertraktacji z poczt¹, nowego
rytmu ¿ycia… Teraz œpiê do dziesi¹-
tej, potem pakujê przesy³ki i je nadajê.
Po po³udniu mam czas na kilka kore-
petycji - bo je kocham - a wieczorem
odbieram maile z zamówieniami. Spaæ
chodzê najczêœciej oko³o trzeciej.

Sprzedaje w sklepie internetowym
i na Allegro. To drugie traktuje jako
z³o konieczne. Marzy, by móg³ z nie-
go zrezygnowaæ ca³kowicie.

Mówi, ¿e najwiêcej zabawek rodzi-
ce kupuj¹ dla maluchów do… trze-
ciego roku ¿ycia. Prawdziwe hity to
wydaj¹ce ró¿ne dŸwiêki krzese³ko -
liczyde³ko i le¿aczek - bujaczek. Ten
drugi uspokaja dziecko dŸwiêkiem
przypominaj¹cym bicie serca s³ysza-
nym w okresie ¿ycia p³odowego. Bar-
dzo dobrze sprzedaj¹ siê te¿ wszel-
kiego rodzaju gryzaczki i grzechotki.

- Na dziesiêæ sprzedanych zabawek
a¿ dziewiêæ przeznaczonych jest dla
dziewczynek - mówi. - To one
„rz¹dz¹” w tej bran¿y.

Kordian Dmochowski kupi³ sobie
telewizor. Teraz œledzi wszystkie pro-

gramy dzieciêce, a dok³adniej, pojawia-
j¹ce siê w nich reklamy. One wyzna-
czaj¹ trendy. Niedawno wróci³ te¿ z tar-
gów zabawek w Norymberdze.

- Tam dowiedzia³em siê, ¿e Barbie
odesz³a od Kena - œmieje siê. - Wyje-
cha³a po prostu do Pary¿a i ka¿da re-
klama w Norymberdze zaczyna³a siê
od s³ów „Barbie, wróæ!”. Dziewczynki
szalej¹. Ju¿ telefonowali do mnie ze
Szczecina - pojawi³y siê zabawki z tej
bran¿y. Oczywiœcie bêdê je zamawiaæ.

Ró¿nych zabawek w domowym ma-
gazynie zgromadzi³ ju¿ oko³o 600 wzo-
rów. Od niedawna sprzedaje tak¿e ar-
tyku³y pielêgnacyjne dla kobiet przed
porodem i po porodzie. Interes krêci
siê znakomicie. Miesiêcznie wysy³a
œrednio 2 tys. przesy³ek. Co ciekawe,
pojawili siê równie¿ pierwsi klienci z
Czech. Przyjechali do niego do domu.
Zobowi¹zali siê stale odbieraæ od nie-
go spor¹ iloœæ pieluch.

- Wchodzê wiêc i do Czech - mówi. -
To w sumie ¿aden problem.

Anglista - w³adca zabawek nie zrezy-
gnowa³ jednak z marzeñ. Nadal myœli o
stworzeniu do nauki jêzyka angielskie-
go takiego portalu, jakiego w Polsce
jeszcze nikt nie widzia³. Nie chce te¿
ca³kowicie zrezygnowaæ z korepetycji.
Nauka daje mu wielk¹ satysfakcjê.

- Kocham te¿ to miasto - mówi. -
¯yje mi siê w nim naprawdê œwietnie!

Zbigniew Rzoñca

        œciany, jak mówi, zaj¹³ siê zupe³nie czymœ
        nawet Czesi.

 jeden
        chiñska sieæ telefonii komórkowej - China
        informatycznej, i nie tylko, pó³ki.
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Strategia
Właśnie opracowywana jest 

strategia rozwoju gminy na lata 
2010-2020. W pracach uczest-
niczy około 200 osób. Wyniki 
poznamy w połowie tego roku. 

- Myślę, że nadal powinniśmy 
stawiać na rozwój zrównoważony 

- mówi Robert Relich, burmistrz 
miasta. - Mamy sporo atutów. Na 
pewno jednym z nich jest nasze 
położenie przy autostradzie. Gmi-
na ma charakter przemysłowo- 
rolniczy z elementami turystyki. 

Nie dziwi więc, że zamierza się 
w niej rozwijać również trasy ro-
werowe, konne, a także kajakowe 
na Kwisie. 

W gminie działa około 30 wiel-
kich gospodarstw rolnych nasta-
wionych na produkcję zbóż, a 
głównie kukurydzy. W Wykrotach 
działa z powodzeniem specjalna 
strefa ekonomiczna małej przed-
siębiorczości. 

- Chciałbym, by jej podstrefa 
znalazła się w Nowogrodźcu 

- mówi burmistrz Relich. - Pozwo-
liłoby to zaktywizować mieszkań-
ców miasteczka. Dziś ze strefy 
korzystają bowiem mieszkańcy 
naszych wsi, a także sąsiednich 
gmin i powiatów.

Inwestycje
Nowogrodziec, w porównaniu 

z gminami sąsiednimi, posia-
da dość duże zapóźnienia w 
remontach dróg. Ta kadencja 
ma to zmienić. Najważniejszym 
przedsięwzięciem będzie dokoń-
czenie, wspólnie z wiejską gminą 
Bolesławiec i bolesławieckim 
starostwem, budowy „schetynów-
ki” do Brzeźnika przez Zabłocie. 
Znacznie skróci ona czas dojaz-
du z miasteczka do Bolesławca. 
Oprócz tego remont czeka mię-

dzy innymi ulice: Strzelecką Krót-
ką w Nowogrodźcu oraz Kolejową 
w Wykrotach. 

Zakończona zostanie jeszcze 
w tym roku budowa oczyszczalni 
ścieków w Nowogrodźcu oraz 
budowa sieci sanitarnej i wodo-
ciągowej. Ta pierwsza ma liczyć 
15 km, a druga powinna być od 
niej dłuższa o dwa kilometry. 

- Wyremontujemy dom kultury 
„Promyk”, kilka kamienic przy ul. 
Bolesławieckiej, parter ratusza - 
wylicza Robert Relich. - Na pewno 

powstanie również dom przedpo-
grzebowy na naszym cmentarzu. 

To nie wszystko. Zakończona 
będzie budowa świetlicy w Ze-
brzydowej i szatni sportowej w 
Wykrotach. Burmistrz planuje też 
remont publicznego przedszkola 
w Nowogrodźcu. 

Nadal ton w gminie nadawać 
powinna specjalna strefa ekono-
miczna małej przedsiębiorczości. 
Zostało w niej jeszcze niezago-
spodarowanych 22 ha gruntów 
należących do gminy. Samorząd 
posiada ponadto w bezpośred-
nim sąsiedztwie strefy kolejne 100 
ha ziemi pod inwestycje.

- Nie chcę zdradzać tajemnicy, 
ale podpisaliśmy już umowę 
wstępną z inwestorem nowocze-
snych technologii - mówi burmistrz 
Relich. - Chce nabyć w strefie 5 ha 
ziemi i zbudować tam zakład pra-
cy. Są też zainteresowani kupnem 
naszej ziemi przy strefie.

Jednym z zainteresowanych jest 
między innymi spółka zawiązana 
przez KGHM. Zamierza uruchomić 
w Wykrotach biogazownię. Ciepło i 
prąd odbierałyby od niej firmy dzia-
łające w strefie. Gaz powstawałby 
natomiast z kukurydzy dostarcza-
nej przez okolicznych rolników.

- Spółka gwarantuje od nich 
odbiór kukurydzy przez 10 lat z 
minimum 500 ha upraw - mówi 
Robert Relich.

Opłaty lokalne i podatki
Gmina posiada trzy własne 

stacje uzdatniania wody. Bur-
mistrz twierdzi, że mieszkańcy 
nie powinni obawiać się, że cena 
wody wzrośnie w sposób znaczny. 
Planuje tez promować selektywną 
zbiórkę śmieci. Rada miasta i 
gminy podjęła właśnie uchwałę 
w tej sprawie. Może natomiast 
wzrosnąć cena ścieków. Dziś do 
oczyszczalni odprowadzanych 
ich jest zaledwie 3 proc. 

- Im więcej gospodarstw zdecy-
duje się na podłączenie do sieci, 
tym cena będzie niższa - tłumaczy 
Robert Relich.

Personalia
Burmistrz zmienił swojego 

zastępcę. Bogusława Szeffsa 
zastąpiła Iwona Janiec. Trwa 
konkurs na stanowisko dyrek-
tora gminnego centrum kultury i 
sportu. W radzie miasta i gminy 
zasiada 15 osób. Wśród nich jest 
9 nowych rajców.

(zra)

Strategia
Wójt Dariusz Pawliszczy mówi, 

że gmina nadal będzie starała się 
wykorzystać swoje najsilniejsze 
strony. Są trzy. Składają się na 
nie: znakomite położenie przy 
autostradzie i leżąca przy niej 
specjalna strefa małej przedsię-
biorczości gospodarczej; tereny 
atrakcyjne turystycznie i przyrod-
niczo; usytuowanie w okolicach 
Gromadki wielkich ferm kurzych 
oraz kilka olbrzymich gospo-
darstw rolnych. 

Przez ostatnie lata specjalna 
strefa ekonomiczna nie rozwijała 
się tak dobrze, jak mogła się 
rozwijać, ponieważ z autostrady 
nie było do niej zjazdu. Wielkie 
ciężarówki wyładowane towara-
mi musiały robić kilkunastokilo-
metrowe objazdy i wjeżdżać do 
strefy przez kilka wsi. Dopiero 
teraz udało się problem roz-
wiązać. Zaangażowali się w to 
niemal wszyscy: od wójta, przez 
starostę bolesławieckiego po 
parlamentarzystów. Na szczę-
ście się udało. Legalny zjazd 
już istnieje.

Choć w gminie nie ma dobrych 
ziem rolnych, znajduje się w niej 
około dziesięciu wielkich gospo-
darstw nastawionych na produk-

cję zbóż. Powstało również kilka 
olbrzymich ferm kurzych. One z 
kolei nastawione są na produkcję 
jaj. Ilość niosek w Nowej Kuźni 
wójt Pawliszczy ocenia na oko-
ło… milion!

- Liczymy również na powstanie 
nowych gospodarstw agrotury-
stycznych - mówi wójt Pawlisz-
czy. - Na naszym terenie leżą na 
przykład ruchome wydmy; mamy 
piękne lasy i czyste powietrze. 
Myślę, że turystyka będzie w 
najbliższych latach szybko się 
rozwijać.

Inwestycje
Dariusz Pawliszczy zamierza 

skoncentrować działania inwe-
stycyjne na trzech zadaniach: 
budowie wodociągów, budowie 
dróg i obniżeniu kosztów oświe-
tlenia wsi.

- Chcemy się uniezależnić w 
maksymalnym zakresie od mono-
polu energetycznego - wyjaśnia. - 
Zamierzamy postawić na naszych 
wsiach swoje słupy i zawiesić na 
nich swoje lampy. Dzięki temu nie 
będziemy musieli płacić dużych 
kwot energetyce za administro-
wanie nimi i za ich konserwację. 
Znajdziemy firmy, które uczynią 
to znacznie taniej. 

Jeszcze w tym roku wodociąg 
powinien dotrzeć do ostatnich 
zabudowań w Gromadce i do 
każdego domu w Borówkach. 
W kolejnym etapie pojawi się 
budowa kanalizacji, którą posia-
da obecnie tylko Nowa Kuźnia i 
Gromadka. Na budowę kanaliza-
cji mogą liczyć wsie: Pastewnik, 
Wierzbowa, Krzyżowa, Osła, 
Różyniec, Modła.

- Nie wiem, czy uda się to 
wszystko zrobić w ciągu tej ka-
dencji - przyznaje wójt Pawlisz-
czy. - Wiele zależeć będzie od 

tego, czy sprzedamy atrakcyjnie 
położone grunty.

Wójt myśli o 260 ha, które 
gmina posiada tuż przy zjeździe 
autostrady i tuż przy strefie eko-
nomicznej. Znakomicie nadają 
się do budowy zakładów produk-
cyjnych, ale również firm usługo-
wych i handlowych.

Do końca 2011r. powinna zo-
stać wyremontowana główna uli-
ca Gromadki - ulica 11 Listopada. 
Inwestycja prowadzona będzie 
wspólnie z bolesławieckim staro-
stwem. Przy drodze zbudowany 

zostanie także chodnik. Remont 
czeka właściwie drogi we wszyst-
kich wsiach. 

Remonty przejdą na pewno 
świetlice w Osłej i Nowej Kuźni.

Podatki i opłaty lokalne
Na pewno nie wzrosną podatki 

rolne - zapewnia Dariusz Paw-
liszczy. Co do innych podatków, 
pewności już takiej nie ma.

- Mieszkańcy muszą się nie-
stety liczyć ze wzrostem opłat 
za wywóz śmieci - mówi Dariusz 
Pawliszczy. - My wywozimy je na 
wysypisko w Trzebieniu, już teraz 
poinformowano nas, że wzrosły 
tam koszty…

Mieszkańcy gminy pobierają 
wodę z własnych ujęć. Niestety, 
nieprawdopodobne wydaje się, 
by jej cena nie uległa podwyż-
szeniu. 

- Jeśli wzrośnie cena energii, 
paliwa, płac… to wzrośnie też 
cena wody - mówi wójt Pawliszczy.

Personalia
Dariusz Pawliszczy, który rządzi 

gminą drugą kadencję, nie doko-
nał w podległych jej strukturach 
żadnych zmian kadrowych. Na 
15 radnych jest siedmiu nowych.

(zra) 

Co cię czeka, mieszkańcu Gromadki?

Turystyka, inwestycje i rolnictwo

Co cię czeka, mieszkańcu gminy Nowogrodziec?

Strefa bliżej miasta
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Robert Relich, burmistrz Nowogrodźca.

Dariusz Pawliszczy, wójt gminy Gromadka.
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REKLAMA I PROMOCJA

Niezwykłość tej akredyta-
cji polega na tym, że jest to 
pierwsza szkoła nauki jazdy 
w rejonie jeleniogórskim i 
druga w woj. dolnośląskim, 

która poddała się badaniom 
jakości szkolenia i której ko-
misja kuratoryjna przyznała 
akredytację, oceniając:

- bazę szkoleniową (własne 

biuro, zaplecze socjalne i 
salę wykładową wyposażo-
ną w najnowocześniejsze 
multimedialne środki dy-
daktyczne i komputerowe 

p r o g r a m y 
szkoleniowe),

-  kadrę  in -
s t ruk torską 
(na  15  in -
s t r u k t o r ó w 
tej szkoły - 11 
ma wyższe 
wyksz ta łce-
nie),

-  p o j a z d y 
szkoleniowe 
(takie jak w 
WORD - m.in. 
Micry, Colty, 
MAN, Yama-
ha SR125),

- jakość szko-
lenia teore-
tycznego i 
praktycznego 
oraz wyniki 
na egzami-

nach państwowych (ponad 
50-proc. „zdawalność na 
prawo jazdy i 100-proc. 

„zdawalność” na egzaminie 
państwowym z kwalifikacji 
wstępnej za rok 2010 i 2011).
Akredytacją objęto szkole-

nia prowadzone przez OSK 
„ELKA-BUJAK” w zakresie:
- kursy na prawo jazdy kat. A, 

B, C, B+E, C+E,
- kursy kwalifikacyjne dla kan-

dydatów na instruktorów 
nauki jazdy,

- kursy dokształcające kierow-
ców wykonujących transport 
drogowy w zakresie szkoleń 
okresowych i kwalifikacji 
wstępnej.
OSK „ELKA-BUJAK” uzyski-

wał sukcesy na skalę kraju już 
od wielu lat:

- ogólnopolski tygodnik MO-
TOR nr 12/05 opublikował 
badania jakości szkolenia 
przeprowadzone przez 
Instytut Winfor, w wyniku 
których uznano OSK „EL-

KA-BUJAK” za najlepszą 
szkołę nauki jazdy w re-
jonie jeleniogórskim i na 
3 miejscu w woj. dolno-
śląskim,

- w ogólnopolskim konkursie 
„INSTRUKTOR ROKU” in-
struktorzy tej szkoły zdobyli 
puchary i nagrody za wy-
niki w finałach krajowych 
rozgrywanych w Krakowie i 
Warszawie oraz puchar za I 
miejsce i Mistrzostwo Polski 
w konkurencji pań - instruk-
torów nauki jazdy.

Pełna informacja  
na stronie 

www.elkabujak.pl

Sukces jeleniogórskiej 
szkoły nauki jazdy
 24 lutego 2011 roku decyzją Dolnośląskiego Kuratora Oświaty przyznano akredytację 
jakości szkolenia dla OSK „ELKA-BUJAK” z Jeleniej Góry.

„Z ekonomią społeczną na Ty” - taki 
był temat szkolenia zorganizowanego 
przez lubański Społeczny Komitet 
Obrony Bezrobotnych dla osób trwale 
pozbawionych pracy w tym mieście. 
Głównym tematem szkolenia były moż-
liwości, jakie daje bezrobot-
nym spółdzielnia socjalna; 
mówiono, jak ją zakładać, 
jakie są zasady funkcjono-
wania takiego podmiotu.

Przyjęte założenia wzbu-
dziły u uczestników spotka-
nia nadzieje. Spółdzielnie 
socjalne to instytucje, które 
można tworzyć od niedawna 
(stosowną ustawę przyjęto w 
2006 r.). Są przeznaczone dla 
osób bezrobotnych, bezdom-
nych, borykających się z kło-
potami materialnymi. Może 
ją uruchomić od pięciu do 
maksymalnie 50 osób (mi-
nimum połowa członków z 
grup wykluczonych zawodo-
wo). Na rozruch i utworzenie 
stanowisk pracy założyciele 
mogą otrzymać jednorazo-
wą dotację z powiatowego 
urzędu pracy. Działalność 
spółdzielni logistycznie powinny spierać 
też fundacje. Taki podmiot zwolniony 
jest z opłat rejestracyjnych i częściowo 
z obciążeń podatkowych; może uzyskać 
wsparcie finansowe z Funduszu Pracy. 
Pierwsze spółdzielnie socjalne powstały 

we Włoszech w latach 70. Działa ich tam 
już - większość z powodzeniem - 4500. 
W Polsce można doliczyć się około 100 
takich spółdzielni.

Bezrobotni z Lubania bez trudu 
odnaleźli branże, w których mogłaby 

działać „ich” spółdzielnia socjalna. 
Prace porządkowe, naprawa sprzętu 
domowego, usługi gastronomiczne, 
opiekuńcze, produkcyjne, edukacyjno-
oświatowe, prace remontowo-budow-
lane, przetwórstwo warzyw i owoców, 

produkcja ozdób i odzieży - to wszyst-
ko zajęcia, którymi mogliby się zająć.

Ich entuzjazm szybko ostudziła 
jednak szefowa lubańskiego powia-
towego biura pracy, informując, że 
w jej urzędzie nie ma środków na ten 

cel. - To niebywałe - de-
nerwuje się Lech Hardziej, 
szef lubańskiego SKOB-u. 

- Pytam się w imieniu bezro-
botnych, gdzie w urzędzie 
jest koordynacja. Praktykę 
mamy taką, że gdy są 
środki - nie ma szkoleń; są 
szkolenia - nie ma na nie 
środków na aktywne formy 
przeciwdziałania bezro-
bociu. To wszystko dzieje 
się przy 27. proc. stopie 
bezrobocia w powiecie 
lubańskim, z czego 50 
proc. stanowią długotrwa-
le bezrobotni. Jak mają 
wyjść z zaklętego kręgu 
bezrobocia?

Teraz cała nadzieja lu-
bańskich bezrobotnych w 
miejscowym samorządzie, 
który może być współ-
założycielem spółdziel-

ni socjalnej. SKOB zapowiada, że 
przedstawi całościową koncepcję 
funkcjonowania spółdzielni socjalnej 
i przekona miejskich urzędników do 
współpracy w jej tworzeniu.

(mal) 

Lubański SKOB chce tworzyć spółdzielnię socjalną

W poszukiwaniu ratunku

Na konferencji zorganizowanej przez Lubański 
Społeczny Komitet Obrony Bezrobotnych poszuku-
jący pracy dowiedzieli się, jak tworzyć spółdzielnie 
socjalne.

Urząd kontroli skarbowej wziął 
pod lupę działających w naszym 
regionie handlowców, gastro-
nomików i firmy świadczące 
usługi. W sezonie zimowym, 
ze szczególnym natężeniem w 
okresie ferii i w miejscowościach 
popularnych wśród turystów, 
przeprowadzano kontrole pra-
widłowego ewidencjonowania 
sprzedaży przy zastosowaniu 
kas fiskalnych. 

Kontrolerzy odwiedzili sklepy, 
kioski, stragany, punkty gastro-
nomiczne, zakłady z usługami 
fryzjerskimi, kosmetycznymi, 
wypożyczalnie sprzętu sporto-
wego, także busy przewożące 
pasażerów. Pojawiali się rów-
nież w godzinach, w których 
sprzedawcy nie spodziewali się 
wizyty przedstawicieli fiskusa, 
czyli popołudniami, wieczorami 
i w dni wolne od pracy.

Efekty kontroli nie są budujące. 
Nałożono 1086 mandatów na 
kwotę ponad 190 tys. zł. Powody 

- można powiedzieć - tradycyj-
ne: dokonywanie sprzedaży z 
pominięciem kasy fiskalnej, nie-
rzetelne i wadliwe prowadzenie 
ewidencji sprzedaży oraz brak 

kasy fiskalnej pomimo obowiąz-
ku jej posiadania.

Tradycyjne były też wymówki 
kontrolowanych przyłapanych 
na próbach ominięcia wymogów 
ewidencji podatkowej. - „Zawsze 
ewidencjonuję sprzedaż na kasie 
fiskalnej, tylko raz się zdarzyło”; 

„właśnie skończyła się rolka i nie 
miałem czasu założyć nowej, bo 
jest duży ruch”; „rozmawiałem 
przez telefon i przez nieuwagę 
nie nabiłem na kasę”; „wszystko 
nabijam na kasę, ale zakupy ro-
biła kuzynka i dlatego tym razem 
nie nabiłem” - wylicza tłumacze-
nia rzecznik prasowy wrocław-
skiego UKS Janusz Kozłowski. I 
dodaje: - Handlowcy z kurortów 
nie wzięli sobie do serca zapo-
wiedzi Generalnego Inspektora 
Kontroli Skarbowej, że w okresie 
ferii zimowych będą wzmożone 
kontrole, zwłaszcza w „miejsco-
wościach turystycznych”. Znów 
stwierdziliśmy nieprawidłowości 
w sprzedaży przy zastosowaniu 
kas fiskalnych, przede wszystkim 
w otwartych sezonowo punktach 
gastronomicznych czy wypoży-
czalniach sprzętu sportowego.

(mal)

200 tysięcy kar na handlowców 
nałożyli inspektorzy kontroli 
skarbowej

Bez paragonu  
nie popłaca

M
. L

IS
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- W finale wypada już założyć 
garnitur - żartował trener Irene-
usz Taraszkiewicz po wygranej, 
koszykarskiej wojnie z Doralem 
Nysą Kłodzko. Jego podopieczni 
na własnym parkiecie dwukrotnie 
wygrali, odnosząc triumf (3:1) w 
półfinale fazy play-off. 

Focus Mall Sudety Jelenia 
Góra - Doral Nysa Kłodzko 
73:57 (26:11, 20:9, 9:15, 18:22)

Atmosfera spotkania przypomi-
nała prawdziwą batalię. 

Kluczem do sukcesu jelenio-
górzan była defensywa. Rywale 
byli odcinani nie tylko od rzutów, 
ale i celnych podań. W ataku 
natomiast „wszystko wchodzi-
ło” - komentowała w przerwie 
spotkania trenerka innej druży-
ny koszykówki Joanna Kawa-
lec. Trener I. Taraszkiewicz nie 
ukrywał, że był zdegustowany 

postawą swoich zawodników w 
drugiej połowie. 

Focus Mall Sudety Jelenia 
Góra - Doral Nysa Kłodzko 
63:56 (19:12, 15:6, 11:13, 18:25)

Cichym bohaterem obu po-
jedynków był Mariusz Matczak, 
który nie tylko świetnie dowodził 
drużyną, ale i kilkakrotnie ośmie-
szył obrońców Nysy. Cała drużyna 
zaczynając od wysokich poprzez 
niskich i rezerwowych graczy, za-
służyła na pochwałę. Grali szybko, 
zespołowo i co najważniejsze, 
bardzo ambitnie. Ten morderczy 
maraton wygraliśmy nie tylko 
fizycznie, ale i psychicznie, wtedy 
kiedy przeciwnicy nas dochodzili. 
Ręce naszym zawodnikom nie 
drżały. Zrobiliśmy coś, co w tym 
roku nie było w planach. Kibice z 
nami wykonali megakawał dobrej 
roboty, za co im bardzo dziękuje-

my. Będziemy walczyć dalej - za-
powiada trener Sudetów. 

W finale na Sudety czeka już 
Open Basket Pleszew, który wy-
grał w drugim półfinale ze Stalą 
Ostrów Wlkp. 3:1 Jak komentują 
zawodnicy i trener Sudetów, do 
wyrównania są rachunki za dwie 
porażki w rundzie zasadniczej. 
Open Basket to drużyna, która już 
na początku sezonu zapowiadała 
walkę o I ligę i do tego jest zabez-
pieczona finansowo. Sudety miały 
o wiele większe kłopoty, a jak się 
dowiedzieliśmy, sponsor nadal nie 
wywiązuje się z obiecanych umów 
pieniężnych, choć taka sytuacja ni-
kogo już nie dziwi. Nie dziwią rów-
nież ambicje zawodników, którzy 
marzą o powrocie do I ligi. Mimo 
odmiennych sytuacji obu klubów, 
pod względem sportowym Sudety 
stać na awans do I ligi. 

Rywalizacja również toczy się 
do trzech zwycięstw. Pierwsze 
dwa mecze odbędą się w Ple-
szewie w dniach 16-17 kwietnia, 
spotkania w Jeleniej Górze 30 
kwietnia i 1 maja. Ewentualny 
piąty mecz odbędzie się w Ple-
szewie (4 maja). Jeśli Sudety 
odpadną w finale, będą miały 
szansę na awans w turnieju ba-
rażowym. Zagrają w nim drużyny, 
które przegrają finały w grupie 
B (Open - Sudety), A (SIDEnem 
Toruń - AZS Kutno) i C (Polonia 
Przemyśl - Krosno). Trzydniowy 
turniej rozgrywany systemem 

„każdy z każdym” odbędzie się w 
mieście jednej z drużyn w dniach 
13-15 maja. Awansuje zwycięzca, 
który jako drugi z II ligi zasili sze-
reg pierwszoligowców. 

Mateusz Banaszak

Sudety w finale!

„Mamy rachunki  
do wyrównania”

Wspaniała pogoda, duże za-
interesowanie i przede wszyst-
kim sporo emocji towarzyszyły 
motocyklowym zawodom XXIII 
Pikniku Cross Country będący-
mijednocześnie pierwszą rudną 
tegorocznego cyklu Pucharu 
Dolnego Śląska. 

Na imprezę zjechało mnóstwo 
osób. Organizatorzy po raz 
pierwszy mieli okazję zobaczyć 
kilkusetmetrowy sznur zaparko-
wanych samochodów, którymi 
dojeżdżali zawodnicy i kibice z 
najróżniejszych zakątków Polski. 
W zawodach wzięła rekordowa 
liczba zawodników (97), którzy 
zmagali się nie tylko z trudną 
trasą, ale i własnymi słabościami 
ścigając się w dwugodzinnym, 
jak określił jeden z zawodników, 

„technicznym maratonie błotni-
stoupalnym” - Było kilka miejsc, 
które wykluczały amatorów. Pu-
bliczność dobrze się zachowy-
wała, pomagając wypychać mo-

tocykle, które się zagrzebywały. 
Po godzinie byłem masakrycznie 
zmęczony. W Siedlęcinie jestem 
drugi raz, ale tak ciężkich zawo-
dów jeszcze nie było, poziom 
zawodów wzrasta. Szkoda, że 

nie udało mi się dojechać, ze-
rwałem łańcuch - mówił Konrad 
Kamiński z Wrocławia. 

Byli również zawodnicy z Cho-
rzowa, Katowic, Krakowa, a na-
wet zawodnicy z Niemiec i Czech. 

Jak dodaje organizator zawodów 
Robert Soćko, impreza z roku na 
rok się rozrasta. - Ten, kto chciał 
tu być, to miał okazję zoba-
czyć naprawdę świetne zawody. 
Udało się wspaniale rozpocząć 
sezon - podsumowuje. 

Na zwycięzców czekały na-
groda główna (500zł) oraz na-
grody rzeczowe. W klasie E2/
E3 wygrał Damian Kurowski 
(Sędziszowa), przed Przemy-
sławem Marszałkiem (Jelenia 
Góra) i Sebastianem Borow-
skim z Dziwiszowa. W klasie 
E1 triumfował jeleniogórzanin, 
zawodnik Moto klubu Sie-
dlęcin - Piotr Nowicki, przed 
Markiem Dolejsem i Marcinem 
Joniakiem. Wśród weteranów 
najlepszy był Niemiec Mar-
ko Poppetz, przed Romanem 
Hajdamowiczem (Siedlęcin) i 
Mieczysławem Łagowskim.

Mateusz Banaszak

Piknik Cross Country coraz lepszy

W sobotnie popołudnie kibice 
KPR-u obejrzeli arcyważny pojedy-
nek z AZS AWF Sport Concept Wro-
cław. Dzięki znakomitej grze w koń-
cówce jeleniogórzanki zasłużenie 
wygrały dolnośląską konfrontację 
30:25 (1412). Ten korzystny wynik 
piłkarek ręcznych KPR-u decyduje 
o zajęciu dziewiątego miejsca i 
daje bezpieczne utrzymanie w 
PGNiG Superlidze kobiet. Drużyna 
akademiczek (dziesiąta pozycja) 
musi rozegrać barażowe spotkanie 
z zespołem z I ligi. 

- Dziękujemy! Takie emocjonujące, 
zacięte i w dobrym tempie, i najważ-
niejsze, zwycięskie mecze chcemy 
oglądać zawsze - powiedziała jedna z 
fanek KPR-u, pani Klaudia z Zabobrza.

Choć do zakończenia rozgrywek (o 
miejsca 9-11), jeszcze dwie kolejki, 
zespół trenerek Małgorzaty Jędrzejczak 
i Dilrabo Samadowej może już być 
praktycznie pewien gry w najwyższej 
lidze krajowej w następnym sezonie. 
Za tydzień KPR dostanie walkower 10:0 
za spotkanie z wycofaną Zgodą Ruda 
Śląska. AZS AWF wyjedzie do Tczewa. 
Ostatnią serię zaplanowano dopiero 7 
maja br. Tym razem wrocławianki mają 
pewny walkower, drużyna KPR-u w je-
leniogórskiej hali powalczy z najsłabszą 
ekipą Latocha Sambor Tczew (dotych-
czas bez zwycięstwa w Superlidze). To 
będzie tylko dopełnienie formalności.

- Podobnie jak wszystkie zawodnicz-
ki i kibice jestem bardzo szczęśliwa 
i zadowolona, bo podstawowy cel, 

czyli utrzymanie KPR-u w ekstraklasie, 
został osiągnięty - cieszyła się D. Sa-
madowa. - Ten mecz miał szczególne 
znaczenie dla obu klubów. Aby wro-
cławianki przeskoczyć w tabeli, KPR-
owi potrzebna była wygrana różnicą 
minimum czterech goli. Teraz jesteśmy 
lepsze w bilansie bramkowym bezpo-
średnich spotkań. Była nerwówka, bo 
każda z dziewcząt spoglądała na świetl-
ną tablicę, ciekawa, ile zostało nam goli 
przewagi. Trzeba je pochwalić za mądrą 
i konsekwentną grę oraz zrealizowanie 
w pełni przedmeczowych założeń. 
Dzisiaj były widoczne efekty ciężkich 
treningów z ostatnich dni.

Najwięcej emocji i dramaturgii do-
starczyła druga część derbowej potycz-
ki, w której trwała zażarta walka bramka 

za bramkę. Jeleniogórskie szczypior-
nistki długo nie mogły wywalczyć 
znaczącej przewagi. W 51. minucie 
wygrywały tylko 25:24. Wynik na styku 
(26:24) utrzymywał się jeszcze kolejne 
trzy minuty. Potem kibice obejrzeli 
koncertową grę zawodniczek KPR-u. 
Kolejną odsłonę meczu o wszystko 
zakończyły wynikiem 5:1. Rzuty karne 
na bramki zamieniły Joanna Załoga 
(28:24) i Marta Dąbrowska (29:24). 
Dwudziestego piątego gola dla AZS 
AWF, też z linii 7 metrów, zdobyła Ali-
cja Łukasik. Końcowy wynik na 30:25 
celnym rzutem z biodra ustaliła Marta 
Dąbrowska. Po ostatniej syrenie na-
stąpiła eksplozja radości z całowaniem 
i grupowym tańcem. 

Henryk Stobiecki 

KPR zostaje w ekstraklasie
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PGE Turów  
w półfinale MP

Dopiero po piątym meczu play 
off z PBG Basketem Poznań 87:70 
zgorzeleccy koszykarze jako ostatni 
dołączyli do grona półfinalistów Tau-
ron Basket Ligi. Przeciwnikiem PGE 
Turowa został Trefl Sopot. Pierwsze 
dwa mecze będą rozegrane w hali 
Centrum Sportowego już 13 i 15 
kwietnia br. Tym razem rywalizacja 
toczy się do czterech zwycięstw.

W tym sezonie z zespołem z 
Sopotu czarno-zieloni dwukrotnie 
doznali ligowych porażek 81:83 i 
74:80 oraz 81:98 w Pucharze Polski. 
Wszystkie mecze półfinałowe zoba-
czymy w TVP Sport.

(STOB)

Finepharm o krok 
od Superligi

W czwartym meczu drugiej fazy rozgrywek 
w I lidze kobiet grupy B piłkarki ręczne z MKS-u 
Finepharm w roli gospodarza skutecznie powal-
czyły o zwycięstwo 37:33 (19:13) z gliwickim 
zespołem NLO SMS ZPRP. Podopieczne 
trenera Mirosława Urama zrehabilitowały się 
kibicom za porażkę przed tygodnia w Olkuszu. 
Ponieważ wiceliderki z SPR-u nieoczekiwanie 
uległy 22:32 nowosądeckiej Olimpii, po 18 
meczach jeleniogórzanki mają trzy punkty 
przewagi (bramki 548:472) nad pretendentkami 
do bezpośredniego awansu.

Zostały jeszcze dwie ligowe kolejki. Do 
prawa gry w PGNiG Superlidze kobiet druży-
nie Finepharmu wystarczy zdobycie jednego 
punktu. W najbliższą sobotę, 16 bm. piłkarki 
z Jeleniej Góry zagrają wyjazdowy mecz 
z UKS-em Olimpią Sądeczanin w Nowym 
Sączu. Po dwutygodniowej przerwie, 30 bm., 
we własnej hali zaplanowano ostatnią w tym 
sezonie potyczkę z SPR-em Olkusz. 

W niedzielne popołudnie młody zespół Fi-
nepharmu już do przerwy wypracował sobie 
sześciobramkowe prowadzenie. Po zmianie 
stron z nadziejami polskiego handballu z 
SMS-u gospodynie wygrywały 36:29, co 
w końcówce pozwoliło trenerowi wpuścić 
na boisko zmienniczki. Skutecznie w ataku 
zagrały Karolina Kasprzak - 9 goli, Krystyna 
Konarzewska - 6 oraz Agata Pawliszak, Ka-
tarzyna Skoczyńska i Angelika Wasiucionek 

- po 5, Marzena Stochaj - 4 i Sara Latuszek 3. 
Henryk Stobiecki 

Koszykarki 
zdegradowane

O tym, który klub zachowa ligowy status, 
zdecydowała dopiero ostatnia seria meczów 
play out (o miejsce 1-8) w grupie D. Jelenio-
górzanki przed własną publicznością zagrały 
w niedzielę z KKS-em Olsztyn. Musiały liczyć 
na sobotnią porażkę zespołu ze Swarzędza 
w Lublinie z ekipą AZS UMCS-u. Korespon-
dencyjny pojedynek zakończył się pomyślnie 
dla MKS MOS Finepharm Karkonosze. 
Lubelskie akademiczki wygrały sześcioma 
punktami (69:63). Pierwszy warunek do 
utrzymania drużyny trenera Jerzego Ga-
dzimskiego za zapleczu ekstraklasy (I liga 
centralna), został spełniony. Drugim było 
zwycięstwo nad zespołem z Mazur. 

Zaczęło się zgodnie z planem. Koszy-
karki Finepharmu Karkonoszy prowadziły 
do przerwy 42:39. W 26. minucie na 
świetlnej tablicy widniał remis po 48. Po-
tem już było coraz gorzej. Jeleniogórzanki 
zawodziły w ataku i w obronie i nic im się 
nie udawało. W ekipie KKS-u brylowały 
Karina Różyńska (razem zdobyła 38 
punktów), Dominika Spittal i Joanna 
Markiewicz (obie po 15 pkt.). Przyjezdne 
prowadziły wysoko po prostych błędach 
grających nerwowo i katastrofalnie zawod-
niczek Finepharmu. Jeden z fragmentów 
gry zakończył się wynikiem 10:0 dla KKS

-u, Trzecią kwartę koszykarki z Jeleniej 
Góry przegrały 15:24, w czwartej zostały 
zdeklasowane 10:32. Końcowy rezultat 
meczu o utrzymanie w I lidze 67:95 nie 
wymaga komentarza.

Henryk Stobiecki 
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Remisowy wynik rozczarował 
obie drużyny i pozostawił duży 
niedosyt. Przeciętny był sportowy 
poziom niedzielnej potyczki, choć 
woli walki nie można odmówić 
wszystkim zawodnikom. Grę utrud-
niały silne porywy wiatru niejed-
nokrotnie zmieniające lot piłki. W 
pierwszej części wiało nudą, piłka-
rze najczęściej gościli w środkowej 

strefie boiska. Kuriozalne były oba 
gole. Najpierw bramkarz Lotnika 
wybił piłkę wprost pod nogi Marka 
Jurczaka i GKS prowadził 1:0 ku za-
skoczeniu nielicznej grupy kibiców, 
w tym z Raciborowic. Pięć minut 
później jeden z piłkarzy GKS-u nie 
wybił piłki na aut lub na rzut rożny 
podczas interwencji po kontrze Lot-
nika. Futbolówka trafiła wprost do 
Bartosza Gęcy, który nie zmarnował 
prezentu i z bliska trafił do siatki. 

Trener gości Arkadiusz Paluch 
ubolewał, że jego podopieczny 
nie podwyższył wyniku na 2:0 w 
klarownej sytuacji, będąc sam na 

sam z Arturem Hałką i w odległości 
pięciu metrów od linii bramkowej. 
Szkoleniowiec zespołu z Jeżowa 
Sudeckiego Kazimierz Hamowski nie 
ukrywał, że szkoda kolejnych straco-
nych punktów. Zespół z aspiracjami 
i mocnym składem na pierwszą 
piątkę w tabeli, od pierwszej kolejki 
rundy wiosennej zawodzi. W dwóch 
pierwszych meczach Lotnik stracił 

cztery punkty w spotkaniach z dwo-
ma ostatnimi w tabeli piłkarskimi 
słabeuszami, z klubami z Gryfowa Śl. 
i z Zebrzydowej. Przegrał 1:3 w Woj-
cieszowie i po następnych meczach 
z rywalami z czołówki może polecieć 
w dół tabeli okręgówki. 

- Nie stwarzamy dogodnych sytu-
acji na polu karnym i okazji na bramki, 
brakuje napastnika z prawdziwego 
zdarzenia - mówi trener Hamowski. - 
Nasze akcje są pozbawione szybkości 
i dynamiki. Szkoda, że z ligowych 
występów zrezygnowali Jarosław 
Kondraciuk i Krzysztof Winiarski. 
Dzisiaj, po pechowo straconym golu 

goniliśmy wynik, ale zabrakło czasu 
i umiejętności na zdobycie kompletu 
punktów. W mojej ocenie remis jest 
sprawiedliwym odzwierciedleniem 
wydarzeń na boisku.

Obaj trenerzy próbowali zmienić 
obraz gry i dali szansę rezerwowym. 
W Lotniku Lukasza Zwierzyńskiego w 
70. minucie zastąpił Karol Karmelita, 
a w 75. minucie Sebastiana Kocota 
Rafał Miotk. W „Gieksie” w miejsce 
Marcina Byliny i Piotra Olechow-
skiego asygnowano Łukasza Bajera i 
Pawła Wocha. Zmiennicy spisali się 
poprawnie, jednak nie mieli wpływu 
na lepszy wynik. 

LKS Lotnik Jeżów Sudecki - GKS 
Raciborowice 1:1 (0:0), Bartosz Gęca 
(61 min.) oraz Marek Jurczak (56 min.).

Fotorelacja na www.nj24.pl 

Pozostałe wyniki 19. kolejki:
MKS Nysa Zgorzelec - MZKS 

Łużyce Bazalt Lubań 3:1 (2:0), Se-
bastian Monik, Grzegorz Rydol, Bo-
gumił Jabłoński oraz Krzysztof Mazur.

Granica Bogatynia - Włókniarz 
Mirsk 1:0 (0:0), Marcin Chrzanowski. 

GKS Warta Bolesławiecka - Czar-
ni Lwówek Śl. 0:1 (0:0), Jan Wrona.

Woskar Szklarska Poręba - Piast 
Dziwiszów 0:3 (0:1), Marcin Kozan, 
Daniel Duraj, Sławomir Sobczak. 

Olimpia Kowary - Olimpia Ka-
mienna Góra 0:2 (0:1), Piotr Kałoń, 
Karol Szot.

Sparta Zebrzydowa - Victoria Ru-
szów 1:1 (0:1), Piotr Rodak (karny).

Gryf Gryfów Śl. - Orzeł Wojcie-
szów 0:2 (0:1), Mariusz Bigulak i 
Juliusz Terlecki (karny).

Henryk Stobiecki

Zmiana trenera w BKS-ie?
Ósme miejsce po rundzie 

jesiennej i tylko 5 zwycięstw 
BKS-u Bobrzanie w 16 me-
czach to wynik grubo poniżej 
oczekiwań. Wiosną piłkarze 
obiecywali odbudować zaufa-
nie kibiców. Niestety, drużyna 
z Bolesławca zawodzi. Dwie 
porażki i remis i spadek w 
ligowej tabeli na zagrożone 
degradacją dwunaste miejsce 
są wyraźnym sygnałem ostrze-
gawczym. W ocenie części fa-
nów BKS-u kredyt zaufania do 
trenera Marcina Cilińskiego i 
do zawodników już się wyczer-
pał, stąd czas na personalne 
zmiany. Czy dni szkoleniowca 
są już policzone, okaże się 
w najbliższym czasie. Wśród 
kandydatów na nowego co-
acha wymienia się Jakuba Wo-
łyńskiego, pod wodzą którego 
Twardy Świętoszów awansował 
od A klasy do III ligi.

W sobotnim meczu 20. ko-
lejki piłkarze z Kobierzyc mieli 
optyczną przewagę, ale nie 
udokumentowali tego gola-
mi. Strzelali niecelnie lub nie 
potrafili pokonać bramkarza 
Sebastiana Łokaja. Autorem 

„złotego” trafienia za trzy punkty 
był faulowany 23-letni napastnik 
Piotr Mrowiec. Wykorzystał on 
rzut karny podyktowany przez 
sędziego P. Komarnickiego 
siedem minut przed końcowym 
gwizdkiem.

GKS Kobierzyce - BKS Bo-
brzanie Bolesławiec 1:0 (0:0). 
Gol Piotra Mrowca w 83. minucie 
z rzutu karnego.

 
Derby za tydzień
Wydział Gier Dolnośląskiego 

OZPN we Wrocławiu ustalił 
nowy termin zaległego meczu 
inauguracyjnej 17. kolejki rundy 
wiosennej IV ligi. Piłkarze BKS-u 
Bobrzanie na własnym stadionie 
zagrają z MKS Karkonosze JG w 
środę, 20 kwietnia br. o godzinie 
17. Derbową potyczkę (z 19 mar-
ca br.), za zgodą związkowych 
działaczy przełożono na prośbę 
klubu z Bolesławca.

Piast w strefie spadkowej
Beniaminek z Zawidowa w co-

raz trudniejszej sytuacji. Po trze-
ciej w tej rundzie porażce zespół 
Piasta zajmuje dalekie trzynaste 
miejsce (wcześniej była to 9. 
lokata), w dolnej części tabeli i 
czeka go coraz trudniejsza walka 
o czwartoligowy byt. 

Na boisku w Głogowie gości 
„załatwi ł”  pomocnik rezerw 
Chrobrego, który gra też w 
trzecioligowej drużynie z gru-
py dolnośląsko - lubuskiej, 
Mateusz Hałambiec. Najpierw 
skutecznie wykończył on kom-
binacyjną akcję klubowych 
kolegów. Potem nie zmarnował 
on „jedenastki” podyktowa-
nej po faulu na ofensywnie 
grającym obrońcy z Głogowa, 
Arkadiuszu Waszkowiaku. Po 
kontaktowej bramce starszego 

z braci Michalkiewiczów Toma-
sza szansę na remisowy wynik 
miał Tomasz Grabowski. 

Chrobry II Głogów - Piast 
Zawidów 2:1 (2:0), Hałambiec 
2 (30 i 42 min.) oraz Tomasz 
Michalkiewicz (58).

Henryk Stobiecki 

Przegrali z II ligą
Niewykorzystane sytuacje się 

mszczą - mówi stare, piłkarskie 
porzekadło. Nie inaczej było 
w Legnicy, gdzie Karkonosze 
mając dogodne okazje bram-
kowe, przegrały z rezerwami 
Miedzi 0:2.

W zespole rezerw wystąpiło 
aż sześciu zawodnicy dobrze 
znanych z pierwszej druży-
ny drugoligowej Miedzi, m.in. 
Marcin Orłowski, Kamil Pilarski 
czy Wojciech Bzdęga. Mimo to, 
wynik nie odzwierciedlił prze-
biegu gry, a nasz zespół godnie 
zaprezentował się na wyjeździe. 
Karkonosze w pierwszej poło-
wie kilkakrotnie mogły wyjść na 
prowadzenie, jednak dogodne 
sytuacje marnowali Jarosław 
Wichowski i Mateusz Durlak. 
W odpowiedzi goście zdobyli 
bramkę z przypadku, po tym 
jak piłka pechowo przeleciała 
nad głową obrońcy Karkonoszy 

- Marka Wawrzyniaka, a nad-
biegający Marcin Orłowski nie 
miał problemów z pokonaniem 
Daniela Główki z bliskiej odle-
głości. Po zmianie stron Miedź 
nadal realizowała swój plan, 
grając szczelnie w obronie, od 
czasu do czasu atakując. Po 
stałym fragmencie gry „mie-
dziowi” zdobyli drugą bramkę, 
a szczęśliwym strzelcem okazał 
się Kamil Zieliński. Karkonosze 
walczyły o zdobycie bramki 
kontaktowej, jednak chwilę póź-
niej po wątpliwym faulu Roberta 
Rodziewicza sędzia spotkania 
ukarał naszego obrońcę drugą 
żółtą, w konsekwencji czerwo-
ną kartką, nakazując zejście z 
boiska. W dziesiątkę Karkono-
sze nie były w stanie zagrozić 
bramce Miedzi, ostatecznie 
przegrywając 0:2.

Miedź II Legnica - Karkono-
sze Jelenia Góra 2:0 (1:0)

Bramki: 22 min. Orłowski,  
75 min. Zieliński

Mateusz Banaszak

Z boisk IV ligi

Komplet porażek
Tabela IV ligi
(po 20. kolejce)
1. Prochowiczanka Prochowice   43 42:24 
2. Bielawianka Bielawa 39 49:20
3. Miedź II Legnica 36 45:27
4. Ślęza Wrocław 36 24:22
5. Strzelinianka Strzelin 34 41:22
6. GKS Kobierzyce 33 32:25
7. Konfeks Legnica 31 40:39
8. Kuźnia Jawor 24 29:39
9. Piast Żmigród 24 20:23
10. Chrobry II Głogów 23 30:53
11. Orkan Szczedrzykowice 22 35:35
12. BKS BOBRZANIE BOLESŁAWIEC 
 22 21:22
13. PIAST ZAWIDÓW 21 36:43
14. Puma Pietrzykowice 21 26:39
15. KARKONOSZE JELENIA GÓRA 19 20:29
16. MKS 1985 Szczawno Zdrój 16 17:46

Drużyny z Bolesławca i Jeleniej Góry mają 
jeden mecz mniej. 

Klasa okręgowa 
(po 19 meczach)
1. Nysa Zgorzelec 48 48:15
2. Łużyce Bazalt Lubań 36 44:22
3. Granica Bogatynia 35 37:19
4. Czarni Lwówek Śl. 35 38:25
5. Włókniarz Mirsk 35 34:22
6. GKS Warta Bolesławiecka  35 35:37
7. Orzeł Wojcieszów 32 35:26 
8. Olimpia Kowary 28 42:37
9. Lotnik Jeżów Sudecki 26 26:20
10. Victoria Ruszów 21 30:39
11. Olimpia Kamienna Góra   21 27:34
12. GKS Raciborowice 20 28:27
13. Piast Dziwiszów 19 22:36
14. Woskar Szklarska P. 14 18:44
15. Sparta Zebrzydowa 11 17:46
16. Gryf Gryfów Śl. 10 22:55

Na boiskach okręgówki

Trzeci remis Lotnika

Pozyskany z MKS-u Karkonosze JG Dominik Kik (przy piłce)
wzmocnił formację ofensywną Lotnika. Obok w strojach biało-
czarnych Adam Studniarek (nr 17) i Maciej Suchanecki (nr 9).

Twardy Świętoszów - Promień Żary 
3:1 (2:0)

1:0 - Łazar (sam., 8. min.), 2:0 - Chla-
bicz (20.); 2:1 - Siciński (55.); 3:1 - J. 
Szkarapat (82.)

Czerwona kartka: J. Szkarapat (Twar-
dy; 87. min.; 2 ż)

Żółte kartki: Chlabicz, Łojko (Twardy); 
Arkuszewski, Kosman, Pańko (Promień)

Szybko zdobyta bramka dla wojskowych 
pozwoliła gospodarzom grać, tak jak lubią 
najbardziej, czyli z kontry. Kto ją zdobył, na 
dobra sprawę nie wiadomo, bo nikt w obu 
drużynach nie przyznaje się do trafienia. Ła-
zar był najbliżej, więc to jemu przypisujemy 
trafienie. Skutek był jednak taki, że pierwsza 
połowa była wyrównana. Dłużej przy piłce 
utrzymywali się goście, wojskowi jednak 
groźniej kontratakowali, jedną z takich kontr, 
po ładnej dwójkowej akcji, zamieniając na 
kolejnego gola. Dobrą okazję mieli jeszcze 
jedną, ale tym razem zabrakło odrobiny 
szczęścia - piłkę z linii bramkowej wybił 
obrońca. Goście mieli dwie klarowne sytu-

acje, lecz nie wykorzystali żadnej - świetnie 
spisywał się Ostrowski.

Po zmianie stron drużyną dominującą 
był Promień. Szybko zdobył kontaktowego 
gola (po rzucie wolnym i zamieszaniu 
podbramkowym) i ruszył po kolejne. Wy-
równanie wydawało się kwestią czasu, bo 
miejscowi nie potrafili na dłużej oddalić piłki 
od własnej bramki. I kiedy wszyscy czekali 
na nieuchronne, jedna z nielicznych kontr 
gospodarzy, z indywidualnym popisem 
Janusza Szkarapaty, przyniosła trzeciego 
gola wojskowym. Mieli się z czego cieszyć, 
co w trzeciej lidze nieczęsto im się zdarza.

Mecz toczony był w znakomitym - jak 
na III ligę - tempie i z wielkim zaangażo-
waniem obu drużyn. 

Do Osiecznicy w asyście policji 
przyjechała z Żar spora grupa kibiców, 
liczniejsza niż widownia miejscowa. 
Dzięki temu spotkanie - co w Osiecznicy 
też nieczęsto się zdarza - toczyło się przy 
żywiołowym dopingu.

(mal)

III liga

Wreszcie trzy punkty...

Przez całą drugą połowę pod 
bramką Twardego było gorąco. 
Z prawej strony sprawnie ataki 
gości likwidował Kamil Makoś 
(w pomarańczowej koszulce).
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A klasa
Grupa I

Sporo niespodzianek przyniosła XVI ko-
lejka spotkań I grupy A klasy, bo za takie 
wypada uznać i stratę punktów lidera w 
Chełmsku, i porażkę Mitexu w Czadrowie, 
nawet zwycięstwo Chojnika z Lubawką. 
Także wygraną Łomnicy wypada rozpa-
trywać w takich kategoriach, zważywszy 
jej fatalne wiosenne mecze.

W Chełmsku lider miał przewagę, ale 
nie taką, by wskazywała, że jedna z drużyn 
myśli o awansie, a druga broni się przed 
spadkiem. W liczbie stworzonych sytuacji 
też lepiej wypada Pegaz, ale to Chełmsko 
miało dwie najlepsze okazje - w pierwszej 
połowie - poprzeczkę, a w ostatnich 
sekundach meczu piłkę meczową. Trzech 
chełmszczan miało przed sobą tylko 
bramkarza - Zając trafił wprost w niego.

Przewagę i to miażdżącą miał też 
Mitex w Czadrowie. Nawet gospodarze 
przyznają, że nie był to mecz wyrównany. 
Już w pierwszej połowie Mitex mógł 
rozstrzygnąć spotkanie - brakło szczęścia, 
spokoju, a gdy było jedno i drugie - wiatr 
nie pozwolił wpaść piłce do bramki. Po 
przerwie goście już tak nie przeważali, 
a w końcówce miejscowi zaczęli toczyć 
wyrównany pojedynek. I to oni okazje 
zamienili na gole, strzelając dwie bramki 
w ostatnich 5 minutach pojedynku. 

Trzecie niespodziewane rozstrzygnięcie 
padło w znacznie bardziej wyrównanym, 
zwłaszcza w pierwszej połowie, meczu 
Chojnik - Orzeł. Gospodarze zagrali w 
okrojonym składzie (bez 4 podstawowych 
zawodników), ale z ogromnym animu-
szem, który przekuli na dwie bramki. Po 
zmianie stron goście doprowadzili szybko 
do remisu i zaczęli wyraźnie dominować 
na boisku. Cóż z tego, skoro jedna z 
kontr Chojnika znowu dała mu prowa-
dzenie. Przez ostatnie minuty miejscowi 
bronili własnej bramki wręcz desperacko 
i szczęśliwie. Trener Orła mówi wprost, że 
temu szczęściu pomogli sędziowie. - Już 
przed meczem można się było domyślić, 
co się będzie święcić: dwóch arbitrów nie 
podało ręki naszemu kierownikowi dru-
żyny. A potem tak samo traktowali nasz 
zespół, wszystkie sytuacje interpretując 
przeciwko nam. Sędziowie wypaczyli 
wynik, nie dyktując dwóch karnych w 70. 
i 75. min. Zwłaszcza druga sytuacja była 
oczywista, bo zawodnik gospodarzy zrobił 
wyraźny ruch ręką i dotknął piłki. Zresztą 
nawet przeciwnicy po meczu przyznali, że 
było wapno.

Po dwóch wiosennych porażkach 
pozbierał się zespół z Łomnicy i to w 
derbach gminy Mysłakowice. Spotkanie 
toczyło się w dobrym tempie i miało bar-
dzo wyrównany przebieg. Goście dłużej 
utrzymywali się przy piłce, miejscowi 
atakowali groźniej 

Do przerwy był remis. W drugiej lepiej 
zaczął Orzeł. Opanował środek boiska i 
kilka razy poważnie zagrozili bramce do-
brze dysponowanego Kamińskiego i w 62. 
min. obejmując prowadzenie. Gospodarze 
odpowiedzieli natychmiast - po kilkudzie-
sięciu sekundach cieszyli się z wyrówna-

nia. Przejęli też inicjatywę i wykorzystali to 
bezlitośnie: najpierw Ślusarczyk, a potem, 
zdobywając bramkę na miarę trafienia z 
meczu Inter-Schalke - Wasiuk. Dalekim 
crossem zza połowy boiska podawał „na 
aferę” pod bramkę Orła, piłka skozłowała 
wysoko w polu karnym i wpadła za koł-
nierz rozpaczliwie wracającego na linię 
bramkową mysłakowickiego bramkarza. 
Gospodarze w ostatnich minutach mogli 
przypieczętować zwycięstwo, ale trafili 
w słupek.

W pozostałych meczach nie było już 
tak dramatycznie. Rozpędzony Bolków 
pewnie ograł Czarnych ze Strzyżowca, 
choć w pierwszej połowie przyjezdni dziel-
nie dotrzymywali pola faworyzowanemu 
przeciwnikowi. W Świerzawie, w starciu 
dwóch słabych Pogoni, lepsza okazała 
się ta miejscowa. Gospodarze przeważali 
wyraźnie przez większą część meczu - dla 
rywali olbrzymie świerzawskie boisko było 
kłopotem, z którym nie bardzo potrafili 
sobie poradzić. W końcówce Świerzawa 
mogła zaaplikować rywalowi kilka bramek. 
Nie strzeliła, za to straciła. Gapiostwo (bo 
chyba nie była to zamierzona pułapka 
offsidowa) pozwoliło Świętochowskiemu 
znaleźć się sam na sam z bramkarzem 
Wykorzystał ją i skomplikował sytuację 
Pogoni, bo gdyby na koniec sezonu obie 
drużyny miały tyle samo punktów - wyżej 
w tabeli będzie Wleń dzięki bramce na 
wyjeździe.

W meczu Pub Gola i rezerw Woskaru 
wyrównana była pierwsza połowa. Obie 
drużyny miały okazje i obie je marnowały. 
W drugiej części gry to podopieczni Lecha 
Walczaka wyszli lepiej zmotywowani, objęli 
prowadzenie, a potem konsekwentnie dążyli 
do podwyższenia wyniku. Inna sprawa, że 
gdyby nie fatalne pudła gości, które mogły 
doprowadzić do wyrównania i prowadzenia 

- mecz mógłby się inaczej potoczyć.
1946 Chełmsko - Pegaz Krzeszów 

0:0; Piast Bolków - Czarni Srzyżowiec 
5:2 (2:1) Bramki: P. Kościelecki, Tabor-
ski, Karkowski, Z. Nowak, K. Stępień 
dla Bolkowa; Romaniuk, Michalczewski 
dla Strzyżowca. KS Łomnica - Orzeł 
Mysłakowice 4:2 (1:1) Bramki: Alek-
siejew, Wilczyński, Ślusarczyk, Wasiuk 
dla Łomnicy; Zieliński, Binasiewicz dla 
Mysłakowic. Chojnik Jelenia Góra - 
Orzeł Lubawka 3:2 (2:1) Bramki: sam., 
Gadzimski, Kołodziej dla Jeleniej Góry; 
Schabiński, Kurek dla Lubawki. Czerwone 
kartki: Gadzimski - Chojnik (65. min., 2 
ż.); Pączkowski - Orzeł (73., 2 ż.). Victoria 
Czadrów - Mitex Podgórzyn 2:0 (0:0) 
Bramki: M. Tur, Paździor. Pub Gol Jelenia 
Góra - Woskar Stara Kamienica 4:0 (0:0) 
Bramki: Wyderkowski, Pieroń, Zimorski, 
Chromik. Pogoń Świerzawa - Pogoń 
Wleń 2:1 (1:0) Bramki: Krajewski, W. 
Chlebosz dla Świerzawy; Świętochowski 
dla Wlenia                                       (mal)

 Grupa II
Trzecia wiosenna seria niedzielnych 

spotkań była festiwalem piłkarskiej 
nieskuteczności. W siedmiu meczach 
kibice obejrzeli tylko 22 gole. Liderzy ze 
świeradowskiej Kwisy łatwo i wysoko 5:1 
wygrali z osłabionym beniaminkiem z 
Radostowa (z różnych przyczyn zabrakło 

pięciu podstawowych zawodników). Wy-
nik mógł być dwucyfrowy. Już do przerwy 
zamiast 2:0, podopieczni trenera Zygfryda 
Borkowskiego powinni prowadzić co naj-
mniej 6:0. Napastnicy Kwisy trzykrotnie 
nie mogli pokonać bramkarza „zielonych”, 
nawet w sytuacji sam na sam. 

Nieskutecznie grali też futboliści z 
Olszyny, którzy w tabeli gonią drużyny 
Kwisy i Cosmosu Radzimów i mają do 
nich już tylko dwupunktową stratę. Olsza 
zwyciężyła skromnym 1:0 na boisku w 
Platerówce po trafieniu Marcina Cieślaka, 
który w 20. minucie wykorzystał dośrod-
kowanie Łukasza Rogalskiego. W zespole 
aspirującym do występów w okręgówce 
pierwszy z wymienionych do końca 
sezonu będzie teraz trenerem OKS Olszy, 
a drugi jego asystentem. Stało się tak po 
wyjeździe dotychczasowego szkoleniowca 
Marcina Markowskiego do Niemiec. 

Rzutów karnych nie strzelili piłkarze 
Bazaltu Sulików i Cosmosu Radzimów. 
W „Galaktycznych” efektowną bramkę 
po mocnym strzale z 30 metrów w 
samo okienko zdobył Mariusz Czarnota. 
Pechowy strzelec „jedenastki” Paweł 
Romańczuk zrewanżował się ładnym 
golem z główki po dośrodkowaniu z rzu-
tu rożnego przez Tomasza Kasińskiego. 
Tylko pięć goli straciła na swoim boisku 
Chmielanka. To najniższy wymiar porażki, 
gdyż gospodarze zagrali słabo. Zabrakło 
kontuzjowanego Mateusza Gałki oraz 
Adama i Andrzeja Maciasów.

Do nietypowej sytuacji doszło w Leśnej. 
Już w 13. minucie czerwoną kartkę (za 
dwie żółte) ujrzał bramkarz Pogoni Mar-
kocice Jarosław Czekański. Zastąpił go 
Zbigniew Tyszkiewicz, spisał się dobrze. 

Chmielanka Chmieleń - Apis Ję-
drzychowice 1:5 (0:2), Łukasz Rebejko 
oraz Marek Łazarewicz 3, Michał Posioł 
i Dawid Odzioba. Fotorelacja na www.
nj24.pl; Kwisa Świeradów Zdrój - LZS 
Radostów 5:1 (2:0), Wojciech Ostrejko 
2, Marek Szwałko, Michał Rojek, Łukasz 
Radziuk oraz Daniel Mazur. Orzeł Plate-
rówka - Olsza Olszyna 0:1 (0:1), Marcin 
Cieślak. LKS Świecie - Skalnik Rębiszów 
1:1 (1:0), Wojciech Downar i Marcel 
Biesiada. Cosmos Radzimów - Jaśnica 
Opolno Zdrój 2:1 (0:1), Mariusz Czarnota, 
Paweł Romańczuk oraz Krzysztof Tka-
czyk. WKS Działoszyn - Bazalt Sulików 
0:1 (0:0), Jędrzej Koman. Włókniarz 
Leśna - Pogoń Markocice 2:1 (1:0), 
Przemysław Więckowski, Kamil Bełzowski 

oraz Mariusz 
A c h c i ń s k i .                                    
(STOB)

 Grupa III
Z m i a n a 

lidera. Piast 
W y k r o t y 
zmiótł kolej-
nego rywala 
(tym razem 
I w i n y ) ,  a 
Jawa pauzo-
wała, co w 
sumie wy-
prowadziło 
pierwszą z 
tych drużyn 

na prowadzenie. Zespół z Otoku rozegrał 
jednak o jeden mecz mniej. Drugą ważną 
zmianą jest awans na drugie miejsce 
Leśnika. 

Osieczniczanie musieli się sporo na-
trudnić, by to osiągnąć. Iskra walczyła z 
nimi bardzo dzielnie. Długo prowadziła, w 
czym wielka zasługa jej bramkarza Świąt-
kowskiego, który kilka razy bronił w stylu 
godnym stadionów znacznie wyższych 
lig. Pokonany (dwa razy w ciągu kilku 
minut) został dopiero po ponad godzinie 
gry. Iskra poszła jeszcze do przodu, była 
bliska wyrównana, ale nie dała rady i trzy 
punkty pojechały do Osiecznicy.

Czołowej trójce tabeli depcze po pię-
tach Hutnik. O tym, że pieńszczanie są 

na fali, świadczy ich wysokie zwycięstwo 
w Czerwonej Wodzie, której jednak nie 
uciekł, walczący z nią o utrzymanie się 
w A klasie, rywal z Dłużyny. Przyszłość 
zagrała w Ocicach po swojemu - dobrze 
zaczęła (remis do przerwy), po czym dała 
sobie wbić kilka bramek. Podobny styl 
reprezentuje wiosną Cosmos - świetnie 
zaczyna, ale później gra coraz gorzej. 
Tym razem braki kondycyjne tej drużyny 
wykorzystały Łaziska.

- Graliśmy ładnie, ale nie potrafiliśmy 
strzelić bramek - opowiadał nam o meczu 
Błękitnych z Tomaszowem kapitan ekipy 
ze Studnisk Daniel Sołtys. - Dopóki pro-
wadziliśmy, do 35 minuty, było wszystko 
dobrze. Oni zdobyli wtedy bramkę prak-
tycznie z niczego, po chwili drugą i w 
drugiej połowie musieliśmy zaatakować. 
Zagraliśmy trzema obrońcami. Otworzy-
liśmy się, co wykorzystali.

GKS Iwiny - Piast Wykroty 0:4 (0:1), 
Kret 2, Roman, Turko. Iskra Łagów - Le-
śnik Osiecznica 1:2 (1:0), Radziul - Chmie-
lowski, Majka. Cosmos Milików - LZS 
Łaziska 1:3 (1:1), Różnicki (k) - Hancewicz, 
Mucha, D. Puzio. LKS Ocice - Przyszłość 
Dłużyna 4:1 (1:1), Karaban 3, Panek - Pa-
ciorek. Błękitni Studniska Dolne - GKS 
Tomaszów Bolesławiecki 1:4 (1:2), 
Antoniszyn - Grzegorzewski 2, T. Budas, 
Mandżak. Piast Czerwona Woda - Hutnik 
Pieńsk 0:5 (0:4), P. Wojdak 2, S. Szubar-
towski 2, Linka. Pauzowała Jawa Otok.

                                                 (kos)

Wyniki klasy B
Grupa I

Kwarc Pisarzowice - Uran Okrzeszyn 
4:2 (1:2), Nysa Wolbromek - Rudawy 
Janowice 0:0, Czarni Przedwojów - Au-
xilia Janiszów 2:1 (2:1), Orły Lipienica 

- Dragon Miszkowice 2:0 (1:0), Amfibolit 
Leszczyniec - Bóbr Opawa 2:0 (1:0), Bóbr. 
Marciszów - Lesk Sędzisław 1:3.
1. Nysa Wolbromek 13 30 47:10
2. Leszczyniec 13 30 25:9
3. Lesk Sędzisław 13 25 27:23
4. Bóbr Marciszów 13 22 41:14
5. Rudawy Janowice 13 20 36:14
6. Kwarc Pisarzowice 13 20 26:32
7. Orły Lipienica 13 19 30:24
8. Czarni Przedwojów 13 17 16:27
9. Dragon Miszkowice 13 12 21:22
10. Auxilia Janiszów 13 12 19:35
11. Uran Okrzeszyn 13 11 22:46
12. Bóbr Opawa 13 0 16:70

Grupa II
Potok Karpniki - Pub Gol II Jelenia 

Góra 1:0 (1:0), bramka Patryk Koko, 
Sokół Sokołowiec - Juvenia Rybnica 2:1, 
LZS Kostrzyca - Przyjaciele Gola 1:6 (1:2), 
Lechia Piechowice - Halniak Miłków 0:0, 
Bobry Wojanów - Hottur Borowice 2:6 
(2:3), bramki Lutomski, Laszczyński, dla 
Borowic: Adrian Klimas x2, Łukasz Woź-
niczak x2, Daniel Bredicki x2. Fotorelacja 
na nj24.pl. GLKS Czernica - pauza
1. Halniak Miłków 13 31 48:21
2. Juvenia Rybnica 13 25 51:35
3. Bobry Wojanów 13 25 46:31
4. Hottur Borowice 13 22 46:31
5. GLKS Czernica 13 21 34:26
6. SP Gol Jelenia Góra 13 19 32:32
7. Lechia Piechowice 13 17 31:36
8. PUB-GOL II JG 13 16 28:29
9. Potok Karpniki 13 16 22:34
10. Sokół Sokołowiec 13 13 18:31
11. KKS Jelenia Góra 13 10 22:40
12. LZS Kostrzyca 13 10 26:59

Grupa III
Kwisa Mroczkowice - Stella Lubomierz 

0:3 (0:0), bramki: Porada x2, T. Rak, LZS 
Pisarzowice - KS Pasiecznik 1:3 (0:2), 
Fatma Pobiedna - Bazalt Wojciechów 
4:1 (2:0), LZS Henryków - Zryw Ubocze 
3:0 vo, goście nie mieli badań lekarskich, 
LZS Kościelnik - Granica Miłoszów 1:1 
(0:1), bramka dla Kościelnika Kamil 
Mikierycz, Sudety Giebułtów - Rolnik 
Rząsiny 5:1 (2:0)
1. Sudety Giebułtów 13 36 54:22
2. Stella Lubomierz 13 34 66:23
3. LZS Kościelnik 13 31 52:16
4. Granica Miłoszów 13 25 44:25

5. Fatma Pobiedna 13 23 38:25
6. Zryw Ubocze 13 18 29:35
7. Rolnik Rząsiny 13 15 49:50
8. Kwisa Mroczkowice 13 13 20:40
9. LZS Pisarzowice 13 12 21:54
10. LZS Henryków 13 8 25:41
11. KS Pasiecznik 13 7 21:55
12. Bazalt Wojciechów 13 5 17:50

Grupa IV
LZS Radogoszcz - Roan Tomisław 

12:0 (5:0), Orliki Węgliniec - Rybak 
Parowa 5:0 (2:0), LZS Niwnice - TS 
Parzyce 1:4 (1:1), LZS Kotliska - LZS 
Brzeźnik 0:5, LZS Płóczki Dolne - Granit 
Gierałtów 3:4 (1:1)
1. LZS Brzeźnik 10 28 39:9
2. Radogoszcz 10 25 72:13
3. Orliki Węgliniec 10 24 38:15
4. Granit Gierałtów 10 16 34:33
5. TS Parzyce 10 14 29:23
6. Rybak Parowa 10 12 18:39
7. Płóczki Dolne 10 10 21:30
8. Roan Tomisław 10 8 19:43
9. LZS Niwnice 10 5 14:31
10. Kotliska 10 1 6:54

Grupa V
LZS Nowa - LKS Mierzwin 0:0, KS St. 

Jaroszowice - LZS Dąbrowa Bolesławiec-
ka 3:1 (1:0), Znicz Kruszyn - LKS Kraśnik 
4:1, LKS Dobra - Majdan Bolesławice 
0:0, Kolonia Bolesławiec - KS Trzebień 
4:0, KS Łąka - GKS Gromadka 4:1 (4:1)
1. KS Łąka 13 35 52:8
2. Znicz Kruszyn 13 26 53:25
3. LKS Dobra 13 26 31:17
4. Majdan Bol. 13 25 28:12
5. Kolonia Bol. 13 24 23:9
6. GKS Gromadka 13 20 27:16
7. LZS Nowa 13 20 25:22
8. LKS Mierzwin 13 16 15:23
9. LZS Dąbrowa Bol. 13 15 23:29
10. St. Jaroszowice 13 10 23:38
11. LKS Kraśnik 13 6 13:49
12. KS Trzebień 13 0 9:74

Grupa VI
LZS Radomierzyce - WKS Żarki Śred-

nie 3:0 (1:0), LZS Ręczyn - LZS Porajów-
Kopaczów 0:3 (0:1)

LZS Spytków wycofał się z rozgrywek
Pauza: LZS Zaręba, Orzeł Kostrzyna, 

Górnik Węgliniec
1. Górnik Węgliniec 8 22 38:4
2. Orzeł Kostrzyna 7 16 25:6
3. LZS Zaręba 7 13 27:13
4. WKS Żarki 8 13 21:22
5. LZS Radomierzyce 8 12 24:17
6. Porajów-Kopaczów 8 8 20:21
7. LZS Ręczyn 8 6 5:27
8. Spytków 8 0 8:58

(rob)

Grupa I
Tabela po 15 meczach

1. Pagaz Krzeszów 37 49:19
2. Piast Bolków  36 54:24
3. KS Łomnica 28 48:33
4. Pub Gol Jelenia Góra 25 39:34
5. Orzeł Lubawka 24 38:27
6. Chojnik Jelenia Góra 24 33:37
7. Endico Mitex Podgórzyn 24 37:31
8. Woskar Stara Kamienica 23 28:36
9. Orzeł Mysłakowice 22 28:27
10. Czarni Strzyżowiec 18 30:36
11. Pogoń Świerzawa 17 29:30
12. Victoria Czadrów 14 20:41
13. 1946 Chełmsko Śląskie 11 12:33
14. Pogoń Wleń 9 19:56

Najlepsi strzelcy: 
Woźniczka (Mitex Podgórzyn) - 16 
Wolny (Pogoń Świerzawa), Gadzimski 

(Chojnik), Wyderkowski (Pub Gol) - 14, 
Aleksiejew - 12

Grupa II (po 16 meczach)
1. Kwisa Świeradów Zdrój 37 53:16
2. Cosmos Radzimów  37 47:24
3. Olsza Olszyna  35 46:19
4. Bazalt Sulików 29 36:29
5. Włókniarz Leśna  28 39:25
6. Pogoń Markocice 23 30:26
7. Chmielanka Chmieleń 23 26:40
8. Apis Jędrzychowice  22 38:37
9. Orzeł Platerówka  22 31:33
10. LZS Radostów  18 28:36
11. Jaśnica Opolno Zdrój  15 33:42
12. Skalnik Rębiszów  14 23:42
13. WKS Działoszyn/Krzewina 10  23:51
14. LKS Świecie  7  17:50

Najlepsi strzelcy: Wojciech Ostrejko 
(Kwisa) - 23 bramki; Marcin Cieślak (Olsza) 

- 14; Kamil Świątek (Cosmos), Szczepan 
Maciocha (Apis), Sławomir Węcławowicz 
(Bazalt) - po 12; Tomasz Kuśnierz (Orzeł) 

- 11; Grzegorz Sawicki (Jaśnica) i Mariusz 
Achciński (Pogoń) - po 10. 

Grupa III
1. Piast Wykroty 15 36 60:12
2. Leśnik Osiecznica 15 36 44:12
3. Jawa Otok 14 34 44:16
4. Hutnik Pieńsk 15 31 35:15
5. GKS Tomaszów B. 15 29 42:27
6. LZS Łaziska 15 27 28:25
7. GKS Iwiny 14 22 29:30
8. Błękitni Studniska D. 15 15 29:35
9. Cosmos Milików 15 13 17:35
10. LKS Ocice 15 13 20:39
11. Iskra Łagów 14 9 20:41
12. Piast Czerwona W. 15 7 14:53
13. Przyszłość Dłużyna 15 7 22:64

Najlepsi strzelcy: Roman (Wykroty) 21, 
Lechowski (Jawa) 17, Kurlej (Tomaszów B.) 
13, Karaban (Ocice) 10, Zarębski (Błękitni) 9, 
Kuźnik (Jawa), K. Majka (Leśnik), Wojdygo 
(Leśnik) po 8, Hałuza (Iwiny), Sobczyszyn 
(Jawa), Krawczyk (Wykroty), Głębocki (Iskra), 
Płowaś (Błękitni), T. Budas (Tomaszów B.), 
Turko (Wykroty), P. Wojdak (Hutnik) po 7. 

Osłabiony kadrowo zespół Chmielanki (stroje żółto – czarne), 
nie radził sobie z piłkarskimi rutyniarzami Apisu.
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Z powodu unieważnienia prze-
targu, opóźni się rewitalizacja 
zabytkowego parku przy domu 
Carla i Gerharta Hauptmannów w 
Szklarskiej Porębie. Firma, która 
go wygrała, doniosła sama na 
siebie - poinformował burmistrz 
Grzegorz Sokoliński.

- Była jedynym uczestnikiem 
przetargu, wygrała go, a doniosła 
na siebie, bo prawdopodobnie 
zorientowała się, że miasto ma 
na te prace wyższą kwotę, niż ta, 
którą zakończył się przetarg - tłu-
maczył burmistrz.

Miasto nie ma innego wyjścia, 
jak przeprowadzić kolejny przetarg. 
Firma, która wygrała i potem zapro-
testowała przeciwko sobie, może po-
nownie zaproponować swoją ofertę. 

Jak mówi burmistrz Szklarskiej 
Poręby, planowane są zmiany w 
prawie, które nie będą dopusz-
czać do takich sytuacji. Wyjściem 
będzie zakaz udziału w kolejnych 
przetargach przedsiębiorców, któ-
rzy wygrali wcześniejsze, a potem 
protestowali przeciwko werdyktom.

Park przy zabytkowym domu, 
w którym mieszkali słynni literaci 

Carl i Gerhart Hauptmann, a dziś 
jest oddział Muzeum Karkono-
skiego, nie różni się dziś niczym 
od zwykłego lasu. 

Według projektu, zasadzone 
zostaną drzewa (także kilkunasto-
letnie) i krzewy oraz wykonane zo-
staną alejki spacerowe. W planie 
jest również montaż oświetlenia. 
Atrakcją może stać się Ogród 
Ducha Gór z chatami tajemną i 
skrzata z mchu i paproci, młynem 
wodnym i placykiem dobrej kon-
dycji oraz piętnastoma ławkami. 

(kos)

Opóźni się odnowa zabytkowego parku 
przy domu Hauptmannów

Donieśli na siebie
Ścieżka rowerowa się urywa

Z Biedrzychowic w kierunku Gryfowa Śl. można iść lub jechać na rowerze 
po wygodnej ścieżce asfaltowej, która biegnie wzdłuż bardzo ruchliwej drogi 
krajowej z Jeleniej Góry przez Lubań do Zgorzelca. Ścieżka ma około 800 
metrów długości, ale nie dociera do Gryfowa Śl. Urywa się w pobliżu tablicy 
oznaczającej początek tego miasta, czyli granicy gmin Gryfów Śl. i Olszyna 
oraz powiatów: lwóweckiego i lubańskiego. 

Koniec ścieżki w tym miejscu jest o tyle zaskakujący, że pierwsze zabudowa-
nia Gryfowa Śl. są oddalone zaledwie o paręset metrów. Rowerzyści lub piesi 
mogą iść lub jechać dalej poboczem albo przebić się na drugą stronę szosy, 
by dotrzeć do ulicy 7. Dywizji lub Floriańskiej, już w Gryfowie Śl. Muszą jednak 
uważać, bo ruch samochodowy jest spory, wiele aut jedzie z dużą prędkością.

Mogłoby się wydawać, że koniec ścieżki w takim niebezpiecznym miejscu 
na granicy samorządów to efekt braku współpracy i koordynacji pomiędzy 
ich władzami. Jest jednak inaczej. Ścieżkę wybudowała Generalna Dyrekcja 
Dróg i Autostrad. Nie dociągnięto jej do Gryfowa Śl. z uwagi na to, że, akurat 
w pobliżu granicy gmin i powiatów, pas jezdny się zmniejsza i na ścieżkę 
brakuje miejsca. Oczywiście ten problem jest do przeskoczenia, bo można 
przecież kupić teren, niezbędny do poszerzenia pasa, w celu wybudowania 
ścieżki, ale to by sporo kosztowało.

Innym wyjściem byłoby przedłużenie ścieżki o około 130 metrów do po-
bliskiej drogi polnej, biegnącej z Nowej Świdnicy. Droga ta dociera do trasy 
krajowej nieco bliżej miasta. 

Sekretarz miasta Gryfów Śl. Jerzy Andrzejczak powiedział nam, że radni 
nie zajmowali się tą sprawą, a nawet gdyby to zrobili, to w budżecie miasta i 
gminy nie byłoby w tym roku na ten cel pieniędzy.                              (kos)

Ścieżka rowerowa kończy się na granicy gmin i powiatów. 
Dalej trzeba zboczyć na drogi polne, przebić się przez szosę 
na peryferie lub jechać krajówką w towarzystwie samochodów.

Zarząd Oddziału PTTK „Sudety Zachodnie” 
wraz z redakcją „Nowin Jeleniogórskich” or-
ganizują w dniu 17 kwietnia 2011 r. wycieczkę 
nr 8. W kasie PKP w Jeleniej Górze kupujemy 
bilet euroregionalny ZVON na przejazd do Ja-
kuszyc i komunikację w Czechach. O godzinie 
7.10 wyjeżdżamy z Jeleniej Góry pociągiem 
do Liberca z przesiadką w Harrachovie. 
Wycieczką tą rozpoczynamy cykl wędrówek 
pod hasłem „Śladem wież widokowych”, w 
czasie których odwiedzimy wieże w Górach 
Izerskich i Karkonoszach po czeskiej stronie. 
Trasa pierwszej, długości 16 km prowadzi w 
południowo-zachodniej części czeskich Gór 
Izerskich (ze względu na liczne podejścia 
wycieczka przeznaczona jest dla wprawio-
nych turystów). Sprzed dworca kolejowego 
w Libercu jedziemy tramwajem linii nr 3 do 
dzielnicy Lidové Sady. Po obejrzeniu widoków 
szlakiem żółtym podchodzimy na Liberecką 
výšinę. Tu spotykamy kolejną wieżę, również 
postawioną w 1901 r. W dalszej części wę-
drówki drogami leśnymi przez Bedřichovską 
Przełęcz docieramy do Bedřichova, centrum 
turystycznego i narciarskiego Gór Izerskich. 
Następnie szlakiem żółtym podchodzimy na 
Maxovski Grzbiet do wieży widokowej Králo-
vka. Podziwiamy tu wspaniałe widoki na Góry 
Izerskie, Karkonosze i Czeski Raj. W końcowej 
części wycieczki obok jeziora zaporowego 
Josefův Důl dochodzimy do miejscowości o 
tej samej nazwie, skąd o godz. 17.39 odjeż-
dżamy pociągiem przez Smržovkę, Kořenov do 
Jeleniej Góry, gdzie docieramy o godz. 21.28. 
Wycieczkę prowadzi Wiktor Gumprecht z 
Mysłakowic. Uczestnicy we własnym zakresie 
ubezpieczają się od następstw nieszczęśliwych 
wypadków, członkowie PTTK z opłaconą 
składką objęci są ubezpieczeniem zbiorowym.

Uwaga: są jeszcze wolne miejsca na 
wycieczkę autokarową po Północnych 
Morawach i Czeskim Śląsku w dniach 
30.04-04.05.2011, informacje w Oddziale 
PTTK, ul. 1-go Maja 86.

Opracował Wiktor Gumprecht

Komisja Krajoznawcza przy Od-
dziale „Sudety Zachodnie” PTTK w 
Jeleniej Górze oraz „Nowiny Jelenio-
górskie” zapraszają na pierwszy w tym 
roku spacer krajoznawczy, po Górach 
Sokolich. Z prowadzącym wycieczkę, 
Krzysztofem Tęczą, spotkamy się na 
stacji PKP w Jeleniej Gorze, w sobotę 
23.04.2011 roku. Wszyscy razem wy-
ruszymy pociągiem o godzinie 11.08 
do stacji Trzcińsko.

Przejedziemy przez tunel kolejo-
wy, przebity w roku 1865 pod Tune-

lową Górą (295 m długości). Według 
dokumentów był on zbudowany 
jako pierwszy na Śląsku. Zanim 
opuścimy Trzcińsko, zobaczymy 
sztuczną kaskadę i kamienne siedli-
ska, wykonane na potoku, na skraju 
parku, w którym kiedyś stał pałac. 

Tym razem pójdziemy niebieskim 
szlakiem turystycznym, tak by dotrzeć 
do Husyckich Skał, obchodząc je od 
dołu. Bo właśnie z dołu widać prze-
paść, do której wpadli podążający 
tędy uciekinierzy z zamku Sokolec. 

I właśnie od nich wzięła się obecna 
nazwa tych skałek. Teraz podejdziemy 
na Krzyżną Górę, by zobaczyć żeliwny 
krzyż ustawiony na samym szczycie. 

Następnie poszukamy ruin zam-
ku Sokolec, wzniesionego ponoć 
w XIII wieku. 

Teraz ostrożnie zejdziemy do 
schroniska „Szwajcarka”, przy któ-
rym rozpalimy ognisko, by upiec 
przyniesione z sobą kiełbaski. Jeśli 
pogoda na to pozwoli, poleniuchu-
jemy trochę na świeżym powietrzu, 

a jeśli będzie padał deszcz, to od-
poczniemy w stylowym schronisku. 

Po nabraniu sił podążymy żółtym 
szlakiem, by zdążyć na pociąg, którym 
odjedziemy z Trzcińska o godzinie 
17.05 i powrócimy do Jeleniej Góry.

Uczestnicy wycieczki ubezpiecza-
ją się od następstw nieszczęśliwych 
wypadków we własnym zakresie. 
Członkowie PTTK, z opłaconymi 
składkami, objęci są ubezpiecze-
niem zbiorowym.

Krzysztof Tęcza

Krajoznawcze spacery
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Najbardziej utytułowana z 
laureatek konkursów piękności 
z naszego regionu, Marta Ma-
tyjasik, wyprodukowała serial 
o losach Miss z Ameryki Połu-
dniowej, który być może zoba-
czymy wkrótce na ekranach. 

Miss Polonia 2002, III Wice-
miss Europy 2003, Miss Ziemi 
i Ognia. To najważniejsze 
sukcesy Marty w konkursach 
piękności. Po wyborze na 
Miss Polonia, przez rok świat 
wokół niej wirował - uczestni-
czyła w kolejnych konkursach 
międzynarodowych w różnych 
częściach świata: na Karai-
bach i Filipinach, w Japonii, 
Chinach, Nigerii. Jej czasem 
rządziły obowiązki najpięk-
niejszej Polki. Odegrała swoją 
rolę pierwszorzędnie - zawsze 
była uśmiechnięta i gotowa 
do wspierania akcji charyta-
tywnych. Nie zapomniała też, 
skąd jest. Bywała regularnie 
w Zgorzelcu, choćby na me-
czach koszykarzy Turowa. W 

swoje rodzinne strony przy-
jeżdża zresztą do dziś - pod 
koniec 2010 roku przewodziła 
jury wyborów Miss Ziemi Zgo-
rzeleckiej.

Studiowała w Niemczech, ale 
po zwycięstwie w konkursie 
Miss Polonia przeniosła się do 
stolicy. Studiowała socjologię. 
Zakochała się i przeniosła za 
chłopakiem do Trójmiasta, 
gdzie podjęła studia polito-
logiczne na uniwersytecie. W 
weekendy prowadziła koncerty 
i konkursy. Wspólnie z Kac-
prem Pietrusińskim zwyciężyła 
w samochodowym Rajdzie 
Jesieni.

Publicznie opowiadała wtedy 
o zaręczynach i mężczyźnie 
swojego życia. W wywiadzie 
dla magazynu „Region” w 2005 
roku określiła go tak: „Wrażliwy 
facet w skórze prawdziwego 
mężczyzny. Jest niezmiernie 
dowcipny i inteligentny”.

Panną pozostaje jednak do 
dziś. Po około 1,5 roku w 

Od prowadzenia szlifierni poprzez rozbierane sesje zdjęciowe i akcje charytatywne po produkcję serialu - takimi 
sprawami zajmują się panie z naszego regionu, które odniosły sukcesy w ogólnopolskich konkursach piękności. 
W internetowych archiwach organizatorów konkursów Miss Polski i Miss Polonia znaleźliśmy informacje,  
że zaszczytu wyboru Miss i Wicemiss dostąpiło sześć mieszkanek naszego regionu. Nie można wykluczyć,  
że było ich więcej - w zestawieniach finalistek sprzed ponad ćwierćwiecza nie umieszczono niestety informacji  
o miejscowościach, z których pochodzą.
Pewne jest, że w 1987 roku III Wicemiss Polonia została 20-letnia Lucyna Gajlewicz z Jeleniej Góry. Trzy lata 
później I Wicemiss Polonia wybrano Lidię Żukowską, którą także określono jako jeleniogórzankę, choć według 
naszych ustaleń mieszkała w Wojanowie.
Rok 2001 należał do Ewy Wiertel - piękna siatkarka z Lubania została Miss Polski. Rok następny potwierdził klasę 
dziewczyn z naszych stron - urocza Marta Matyjasik z Łagowa w gminie Zgorzelec zwyciężyła w konkursie Miss 
Polonia.
Siedem kolejnych lat posuchy wynagrodził rok 2008. W pierwszej trójce Miss Polonia znalazły się dwie 
nasze reprezentantki - blondynka Angelika Jakubowska z Pisarzowic pod Lubaniem wygrała, a uczennica 
jeleniogórskiego „Żeroma”, Paulina Kwaśniewska, została II Wicemiss.
Wkrótce eliminacje lokalne Miss Polonia 2011. Kandydatkom życzymy, by poszły w ślad laureatek sprzed lat.

Takie życie naszych Miss

- Czy po wyborze Miss Polski 
przeżywała pani przez rok ko-
lorowy zawrót głowy? Podróże, 
konkursy piękności, zgrupowa-
nia, sesje zdjęciowe...

- Moje życie z pewnością się 
zmieni ło. Wcześniej uczyłam 
się w Niemczech, a po wybo-
rach przeprowadziłam się do 
Warszawy. Czas wypełniały mi 
spotkania, w roli Miss Polski, z 
młodzieżą, udział w koncertach, 
wspieranie akcji charytatywnych. 
Nie pojechałam jednak na żaden 
konkurs międzynarodowy, choć 
było ich około trzydziestu. Wią-
zało się to z wyjazdami na sześć 
tygodni. Dziś trudno mi właściwie 
powiedzieć, dlaczego tak się 
stało. Z pewnością były to trochę 
inne czasy. Miss Polski wybrano 
mnie przecież 10 lat temu. Trud-
niej było wówczas o sponsorów.

- Czyli przejście z roli Miss 
Polski do normalnego życia 
okazało się płynne?

- Na luzie, choć, oczywiście, 
gdy startowałam w konkursie, to 
po to, by go wygrać. Jestem ty-
pem sportowca, lubię rywalizację, 
trenowałam zresztą, jeszcze w Lu-
baniu, siatkówkę i mam na koncie 
mistrzostwo Polski juniorek młod-
szych. Bycie Miss Polski jednak 
oszołomiło mnie i nieco krępowało.

- W Warszawie została pani 
na stałe.

- Trafiłam do Antyradia. Zajmo-
wałam się promocją i marketin-
giem. Miałam 22 lata. Ta praca 
niesamowicie mnie nakręcała. 
Prowadzenie programów zaczy-
nali tam wtedy Michał Figurski i 
Kuba Wojewódzki. Ale po pew-
nym czasie - w 2004, wyjechałam 
na dwa i pół roku na Dominikanę.

- Za miłością, nową pracą czy 
na długie wakacje?

- Wcześniej wyjechał tam mój 
chłopak. Ponieważ nie lubię sie-
dzieć długo w domu, cenię nie-
zależność i własne pieniądze, 
szybko wykorzystałam posiadanie 
uprawnień divemastera - uczy-
łam nurkować. Pracowałam też 
jako przewodniczka polskich grup 
turystycznych i rezydentka oraz 
szefowa innych rezydentów jedne-
go z polskich biur podróży. Było 
pięknie - mieszkałam nad oceanem, 
zwiedzałam... Stałam się wręcz 
Dominikanką! Wyrobiłam sobie 
nawet miejscowy dowód osobisty. 

Z czasem zaczęłam jednak tęsknić 
za Polską - rodziną, jedzeniem i w 
ogóle naszym krajem. Tak czy ina-
czej, nadszedł moment, gdy trzeba 
było wracać. Biuro podróży upadło.

- Wróciła pani do Warszawy.
- Tak, poczułam już, że w stolicy 

jestem u siebie, zostawiłam w niej 
przyjaciół. Wkrótce potem moim 
partnerem życiowym został Prze-
mek Saleta. Założyliśmy wspólną 

firmę, która zajmowała się marke-
tingiem i public relations, głównie 
w związku z działalnością Przemka, 
choć nie tylko. Byłam jego agentką, 
organizowałam, na przykład, dwu-
miesięczną motocyklową podróż 
Przemka po Stanach Zjednoczo-
nych. Byliśmy razem dwa lata, ale 
zerwaliśmy zaręczyny i rozstaliśmy 
się. Miałam wtedy także własną 
firmę, zajmującą się produkcją pro-
gramów dla Polsatu i Polsatu Play.

- Teraz pracuje pani w agencji 
public relations magnifiCo.

- Znalazłam wreszcie miejsce 
bardzo odpowiednie dla siebie. W 
magnifiCo jestem project manage-
rem i zajmuję się szeroko pojętym 
piarem we współpracy z mediami 
i gwiazdami. Chodzi o promocję 
marek na terenie Polski. Teraz, na 
przykład, przygotowuję wydarze-
nie dla firmy Bosch. Nadal współ-
pracuję też z Przemkiem Saletą. 
Nasze relacje są bardzo poprawne.

- Gdy jest się piękną kobietą, 
pewnie nie można opędzić się 
od facetów? A może są tacy, 
którzy się takich kobiet boją?

- Pod tym względem na brak zain-
teresowania nigdy nie narzekałam. 
Ciągle otrzymuję różne propozycje. 
Oczywiście nie korzystam z nich, 
ale muszę przyznać, że nie obra-
żam się na nie. W maju skończę 
przecież 30 lat... Skoro nadal się po-
dobam, nie jest jeszcze ze mną źle 
(śmiech). Inna sprawa, że z wiekiem 
trochę złagodniałam i nabrałam dy-
stansu do spraw damsko-męskich. 

- Chcąc nie chcąc, stała się 
pani celebrytką. O pani związku 
z Przemkiem Saletą brukowce i 
portale plotkarskie pisały bez 
przerwy, a komentarze inter-
nautów były często obelżywe. 
Można się na to uodpornić?

- Na początku pisano rzeczywi-
ście bardzo dużo. Nie zabiegałam 
o to zainteresowanie. Można tego 
w ogóle nie czytać albo czytać, ale 
ignorować. Z czasem obrosłam w 
skorupę... Te artykuły i komentarze 
nie mają dla mnie żadnego zna-
czenia. Jestem zupełnie normalną 
osobą. Poza tym Warszawa, tak 
naprawdę, jest mała. W środowi-

sku, w którym się obracam, i tak 
każdy o każdym wszystko wie.

- Co by pani poradziła dziew-
czynom, które odnoszą sukces 
w konkursach piękności?

- Muszą stworzyć dla siebie jakiś 
plan działania, który pozwoli im 
wykorzystać sukces, odniesiony 
w wyborach Miss. Powinny być 
konsekwentne w działaniu i korzy-
stać z rad kogoś, kto już tę drogę 
przeszedł. Bardzo ważne, by były 
asertywne. Na młode dziewczyny 
czyha wiele pokus. Niech nauczą 
się odmawiać, bo inaczej popłyną.

- Rozmienią się na drobne.
- Dokładnie. Reasumując: nie 

balangi, bankiety i przyjmowanie 
propozycji od różnych dziwnych 
panów, ale zaplanowana praca 
we współpracy z kimś, kto pomo-
że wykorzystać możliwości. Mogą 
się przecież wzorować na tych, 
które osiągnęły wiele. Nie mówię 
o sobie, ale, na przykład, o Ani 
Rubik. To śliczna, miła dziewczy-
na, która dzięki swojej ogromnej 
pracowitości, doprowadzającej 
czasem do bólu i łez, stała się to-
pową modelką w skali światowej.

- Przyjeżdża pani jeszcze cza-
sem do naszego regionu?

- Oczywiście. Odwiedzam 
Lubań dwa razy w roku. Rzadko, 
bo lata lecą, a jazda z Warszawy, 
czy to pociągiem, czy samo-
chodem, nadal trwa tak długo, 
jak kiedyś... Niestety, mój tata 
zmarł w 2007 roku. Udało mi się 
namówić mamę i młodszą siostrę 
do przeprowadzki do Warszawy. 
Bardzo się z tego cieszę. Jeste-
śmy blisko siebie.

Z rodzinnego 
albumu Ewy 

Wiertel

z Ewą Wiertel, Miss Polski 2001

Na dziewczyny czyhają pułapki

Piękna misja Marty

Zwycięzca bierze wszystko - ta 
zasada pasuje do losów dwóch dziew-
czyn, które znakomicie reprezento-
wały nasz region w wyborach Miss 
Polonia 2008. Zwyciężczyni jeździła 
po świecie na konkursy międzynaro-
dowe, stała się twarzą reklamową du-
żej fabryki, trafiła na łamy Playboya. II 
Wicemiss przestała być pokazywana 
na arenie ogólnopolskiej. 

Losy Angeliki Jakubowskiej i Pau-
liny Kwaśniewskiej splatały się przez 
parę lat. Startowały w konkursach 
Miss Polski Nastolatek. Obie doszły 
do finałów - Angelika w 2005, Paulina 
w 2006 roku. 

Dwa lata później rywalizowały o 
koronę Miss Polonia 2008. W konkur-
sach jeleniogórskim i dolnośląskim 
najwyżej oceniono Paulinę. W finale 
krajowym górą była Angelika. Pau-
lina została uhonorowana tytułem II 
Wicemiss. 

Okazało się, że to tylko z pozoru  
mała różnica. Dla Angeliki sukces 
oznaczał otwarcie drzwi prowadzą-
cych do wielu ścieżek. Paulina być 
może dopiero wykorzysta swoje atuty.

Rok panowania
Angelika poleciała na Wyspy Ba-

hama na konkurs Miss Universe, do 
Chin na wybory Miss International, 
do Tajlandii na obóz dla finalistek 
następnych wyborów Miss Polonia. 
Odwiedziła też Australię. Podkreśla-
ła w wywiadach, że udział w tych 
wyjazdach wiązał się z tak wieloma 
zajęciami, że na sen zostawało 4-5  
godzin. Ale nie narzekała. Cieszyła 
się poznawaniem świata i wieloma 
nowymi znajomościami. 

Brała udział w akcjach społecznie 
użytecznych i charytatywnych, co 
również należy do obowiązków Miss 
- ma ona bowiem kojarzyć się nie 
tylko z pięknem, ale i dobrocią. W tej 

Losy Miss i Wicemiss Polonia 2008 potoczyły się zupełnie inaczej

Nie zawsze jest różowo
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swoje rodzinne strony przy-
jeżdża zresztą do dziś - pod 
koniec 2010 roku przewodziła 
jury wyborów Miss Ziemi Zgo-
rzeleckiej.

Studiowała w Niemczech, ale 
po zwycięstwie w konkursie 
Miss Polonia przeniosła się do 
stolicy. Studiowała socjologię. 
Zakochała się i przeniosła za 
chłopakiem do Trójmiasta, 
gdzie podjęła studia polito-
logiczne na uniwersytecie. W 
weekendy prowadziła koncerty 
i konkursy. Wspólnie z Kac-
prem Pietrusińskim zwyciężyła 
w samochodowym Rajdzie 
Jesieni.

Publicznie opowiadała wtedy 
o zaręczynach i mężczyźnie 
swojego życia. W wywiadzie 
dla magazynu „Region” w 2005 
roku określiła go tak: „Wrażliwy 
facet w skórze prawdziwego 
mężczyzny. Jest niezmiernie 
dowcipny i inteligentny”.

Panną pozostaje jednak do 
dziś. Po około 1,5 roku w 

Trójmieście, gdzie pracowała 
w banku jako menedżer sprze-
daży w sektorze małych i śred-
nich firm, wróciła do stolicy. 

Prowadzi programy w tele-
wizji rozrywkowej iTV i kieruje, 
wspólnie ze znaną z „Tańca z 
gwiazdami” polsko-wenezuel-
ską modelką Francys Mayelą 
Barrazą, firmą producencką 
Queens Productions Sp. z o.o. 

Obie panie wiele miesięcy, 
wypełnionych podróżami, po-
święciły przygotowaniom do 
nakręcenia serialu o losach Miss 
w Ameryce Południowej - Bra-
zylii, Kolumbii, Wenezueli i paru 
innych krajach. Marta napisała 
scenariusz, a jej wspólniczka 
dała pieniądze na realizację. 
Ośmioodcinkowy serial jest 
zatytułowany: „Mission Beaty”, 
czyli „Piękna misja”. Ma być 
pokazany w Polsacie lub TVP. 
Marta ma w planie kolejne filmy, 
także we współpracy z Cezarym 
Pazurą. Z telewizją i mediami 
wiąże swoją przyszłość.

Lucyna Gajlewicz została III 
Wicemiss Polonia w 1987 roku 
jako uczennica Liceum Me-
dycznego w Jeleniej Górze. Na 
tym jej działalność związana z 
prezentacją kobiecych uroków 
zakończyła się. Wyjechała do 
Wrocławia, wyszła za mąż, uro-
dziła dwie córki.

- Wychowuję je sama, bo mój 
mąż, niestety, zmarł 10 lat temu 
- opowiada.

Pani Lucyna nazywa się po 
mężu Bolczak i prowadzi we 
Wrocławiu firmę, przejętą po 
mężu. Przedsiębiorstwo za-
trudnia pięć osób i nazywa się: 
Szlifiernia Cylindrów i Wałów 
Korbowych Lucyna Bolczak 
(nazwisko po mężu).

W Jeleniej Górze jest bardzo 
częstym gościem. Odwiedza 
swoją rodzinę.

Lidia Żukowska została I Wi-
cemiss Polonia w 2000 roku. 
Sukces ten poprzedzony został 
jej triumfem w wyborach Miss 
Dolnego Śląska. Rok później 

zajęła drugie miejsce w ogólno-
polskim konkursie Dziewczyna 
Roku. 

Gdy startowała w Miss Po-
lonia, uczyła się w Studium 
Fizjoterapii w Cieplicach. Miesz-
kała na stancji w Wojanowie. 
Pomagała swoim gospodarzom 
w prowadzeniu gospodarstwa 
rolnego. 

W wywiadzie, którego udzie-
liła naszej gazecie przed wyjaz-
dem na konkurs Miss Polonia, 
opowiadała o zainteresowaniu 
jej osobą ze strony firmy z 
Austrii. 

Pomimo wie lu prób, n ie 
udało nam się ustalić, jak 
potoczyły się jej dalsze losy. 
Jeden z tropów prowadził do 
ośrodka zdrowia w Ciepli -
cach, gdzie miała pracować. 
Informacja na ten temat nie 
została jednak potwierdzona 
przez panie, które pracują tam 
od wielu lat. 

Jeśli pani Lidia czyta te słowa, 
prosimy o kontakt. 

Lucyna i LidiaPiękna misja Marty

roli występowała zresztą także już po 
oddaniu korony w ręce swojej następ-
czyni. Pół roku temu wsparła akcję 
policyjną, której celem jest zachęce-
nie dzieci i rowerzystów do noszenia 
kamizelek odblaskowych. Pozowała 
też - wraz z policjantami z drogówki, 
wydziału kryminalnego i fachowcami 
od patroli - do zdjęć, które trafiły do 
kalendarza policyjnego.

Wsparła Wielką Orkiestrę Świątecz-
nej Pomocy. W tym celu w styczniu 
2011 pojechała do Tychów na Górnym 
Śląsku, by wziąć udział w meczu... 
hokeja na lodzie. W tym rozrywko-
wym przedsięwzięciu uczestniczyło 
sporo znanych osób, między in-

nymi dziennikarz 
telewizyjny Kamil 
Durczok, lider ze-
społu muzycznego 
Ich Troje Michał 
Wiśniewski oraz 
ak tor ser ia low y 
Marcin Mroczek. 

W 2010 roku 
Angelika odsłoni-
ła swoje wdzięki 
w męskim mie-
sięczniku Playboy. 
Zdjęc ia z ses j i 
dla tego czaso-
pisma umieściła 
na swojej stronie 
internetowej, na 
k tórej reklamuje 
swoje usługi jako 
modelka. 

Właśnie w tej 
roli poleciała na 
początku do Las 
Vegas w Stanach 
Zjednoczonych, by 
reklamować broń z 
Łucznika. Radom-
skie media lokalne 
informowały, że 

ten wyjazd to efekt kontraktu, na 
mocy którego była Miss Polonia stała 
się twarzą fabryki broni. W Las Vegas 
wielu odwiedzających stoisko Łuczni-
ka robiło sobie z nią zdjęcia.

Angelika, zamiast odpowiedzi na 
pytania dotyczące jej kariery, wy-
słane do niej pocztą elektroniczną, 
zaprosiła mnie do grona swoich 
znajomych na serwisie Goldenline. Z 
jej profilu w tym miejscu można się 
jedynie dowiedzieć, że pracuje jako 
asystentka zarządu w przedsiębior-
stwie I&S Stipol oraz uczy się na 
studiach licencjackich w Społecznej 
Wyższej Szkole Przedsiębiorczości i 
Zarządzania w Łodzi.

Kontrakt jak blokada
- Najlepiej wspominam wybory 

Miss Ziemi Jeleniogórskiej - opowiada 
Paulina Kwaśniewska. - Organizato-
rzy i patroni spisali się jak należy i 
wszystko dobrze zorganizowali. Były 
odpowiednie nagrody. Potem przyszła 
pora na wybory dolnośląskie we Wro-
cławiu. Przygotowania były bardzo 
krótkie - zjazdy co weekend. Same 
wybory były w porządku, ale nagrody 
już niekoniecznie. Trzy nagrodzone 
dziewczyny dostały to samo - sukienki 
i duże torby Douglasa, w których, na 
samym spodzie, znalazłyśmy próbki 
kosmetyków... Nagrodę pieniężną, 
w wysokości pięciu tysięcy złotych, 
dostała dziewczyna spoza konkursu. 

Przed finałem ogólnopolskim było 
zgrupowanie finalistek w Juracie - na-
uka chodzenia, przymiarki, wywiady. 

Paulina jako II Wicemiss Polonia 
podpisała kontrakt ze spółką Biuro 
Miss Polonia sp. z o.o. Liczyła na to, 
że firma pomoże wykorzystać jej suk-
ces. Stało się inaczej. Nie pojechała 
na konkursy międzynarodowe, nie 
pracowała też jako modelka. 

Kontrakt obowiązywał przez dwa 
lata i - co było w nim chyba najgor-
sze - dawał spółce Biuro Miss Polonia 
wyłączność na Paulinę. Oznaczało 
to, że nie miała prawa - bez zgody tej 
firmy - podejmować innej pracy w roli, 
np., modelki.

- Z pierwszej trójki w tych wybo-
rach tylko Angelika dostawała propo-
zycje - opowiada Paulina. - Ja i Ewa 
- pierwsza Wicemiss, nie dostałyśmy 
praktycznie żadnej. Raz tylko propo-
nowano mi, bym pojechała razem z 
Angeliką gdzieś na Sylwestra, ale nie 
mogłam, więc Angelika pojechała tam 
sama. Tak zakończyła się kariera Ewy 
i moja w Biurze Miss Polonia.

Za podpisanie kontraktu, z prawem 
wyłączności na siebie, Paulina nie 

otrzymywała wy-
nagrodzenia. Za do-
jazdy na spotkania 
w ramach współ-
pracy z  B iurem 
Miss Polonia mu-
siała płacić sama. 

- Jeśli chodzi o 
jakieś profity, to po 
wyborach wszyst-
kie trzy brałyśmy 
udział w programie 
„Pytanie na śniada-
nie” - opowiada. 

Po co więc pod-
pisywała kontrakt, 
który nie dość, że 
nic jej nie dał, to 
na domiar z łego 
zablokował możli-
wości korzystania z 
innych możliwości? 

- Gdy go pod-
pisywałam, nie wiedziałam, że nie 
będzie dla mnie żadnych propozycji 
- tłumaczy. - Jeszcze przed wyborami 
dostałam ofertę z agencji modelek z 
Warszawy. Nie podpisałam z nią kon-
traktu z uwagi na Biuro Miss Polonia.

Z perspektywy czasu Paulina mówi, 
że jeśli nie zdobędzie się w konkursie 
Miss Polonia pierwszego miejsca, 
to rzeczywistość nie wygląda zbyt 
różowo. Trzeba sobie radzić samemu, 
i to za zgodą organizatora konkursu.

- Ja takiej zgody nie dostałam. 
Poczułam się zniechęcona. Zaczęłam 
żyć swoim życiem - mówi. - Wyje-
chałam do Zielonej Góry na studia na 
logistyce. Przerwałam je. Wróciłam 
do Jeleniej Góry. Zamierzam pójść na 
studia zaoczne w Poznaniu.

Paulina pracuje w Europejskiej Fun-
dacji Ludzi Dobrej Woli „Serdeczna 
pomoc” w Jeleniej Górze. Ludzi z tej 
fundacji poznała przy okazji udziału w 
wyborach Miss Ziemi Jeleniogórskiej. 

Zaczęła im pomagać. Z czasem zosta-
ła wiceprezesem. 

W Jeleniej Górze sporo osób pamię-
ta jej sukcesy w konkursach piękności, 
ale nie jest to popularność uciążliwa. 
Z mężczyznami - jak twierdzi - dobrze 
się dogaduje, tym bardziej, że ma 
męskie zainteresowania: motoryzację, 
wędkarstwo, strzelectwo, jak również 
zwierzęta i muzykę. Jej narzeczony 
pracuje w hotelu „Sandra” w Karpaczu. 
Paulina bardzo lubi to miasto.

Jest szansa, że jeszcze wykorzysta 
swoją urodę w pracy modelki. W 
najbliższych dniach pojedzie do War-
szawy odnowić kontakty w tej branży. 
Kontrakt z Biurem Miss Polonia już 
dawno wygasł. Jest wolna.

- Chcę spróbować, choćby po to, 
by potem nie żałować, że tego nie 
zrobiłam - mówi. Przede wszystkim 
jednak chce skończyć studia. W przy-
szłości chce pracować jako menedżer 
restauracji.

Losy Miss i Wicemiss Polonia 2008 potoczyły się zupełnie inaczej

Nie zawsze jest różowo

Angelika Jakubowska  Miss Polonia 2008

Paulina Kwaśniewska Wicemiss Polonia 2008

Kolumnę przygotował Leszek Kosiorowski
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Marta Matysiak, Miss Polonia 2002, 
III Wicemiss Europy 2003



Zapraszamy Czytelników do wspominania swoich bliskich, tel.: 75 64 244 10
Za publikacjê wspomnieñ nie pobieramy op³at.

Dobry Zak³ad Pogrzebowy
Ca³odobowe Us³ugi Pogrzebowe
„OZYRYS”

Jelenia Góra, ul. Kasprowicza 23
tel. 75 75 35 444
Œwierzawa, pl. Wolnoœci 24-25
tel. 75 713 47 90
bezp³atna infolinia 0800 11 90 11
dodatkowy tel. skrócony 19588

Ca³odobowe kompleksowe
 us³ugi pogrzebowe
„ATENA”

Jelenia Góra ul. Ogiñskiego 9
(obok Jubilata )
tel. ca³odobowy:
75 74 30 201
694 192 694
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Ca³odobowy
Zak³ad Us³ug Pogrzebowych
„SIMS”

ul. Elsnera 8
vis a vis Szpitala Wojewódzkiego
w Jeleniej Górze
tel. 075/76 45 665 0605 666 855

Zak³ad Us³ug Pogrzebowych
„ANUBIS”

Jelenia Góra,
ul. Wiejska 4b
ul. Jagielloñska
(wjazd od ul. Sobieszowskiej)
tel. 075 752 25 82
kom. 0601 74 84 41

P.P.H.U. Firma „ADAM”
Us³ugi Pogrzebowe
CA£ODOBOWE

Gryfów Œl.,
ul. Floriañska 3
tel. 504 259 438 - 24H

o Irenie Wachowskiej (1940 - 2010)

Ca³odobowy Zak³ad
Us³ug Pogrzebowych
MPGK Sp. z o.o.

ul. Sudecka 44
Stary Cmentarz
Tel. 75 64 20 160
Kom. tel. 513 058 708

Ca³odobowy Zak³ad
Pogrzebowy i Kamieniarstwo
„STONE”

Mys³akowice,
ul. £okietka
Tel. 75 76 16 135
Kom. tel. 600 96 92 68

Kiedy piszê te s³owa, mija siód-
my miesi¹c od pogrzebu Ireny
Wachowskiej, któr¹ na jeleniogór-
skim Nowym Cmentarzu 6 wrze-
œnia ¿egna³o liczne grono uczest-
ników uroczystoœci pogrzebo-
wych. Przy trumnie stanêli najbli¿-
si, przyjaciele, znajomi, dzia³acze
jeleniogórskiego podziemia z cza-
sów stanu wojennego, przedsta-
wiciele NSZZ Solidarnoœæ”. W³a-
œnie oni nad otwartym grobem
przypomnieli zas³ugi Ireny, wszak
odesz³a osoba niezwyk³a, mê¿na,
bezkompromisowa, oddana rodzi-

nie, ch³onna wiedzy, przyrody i
wszystkiego, co piêkne. W ostat-
nich latach ¿ycia zwi¹zana ze Sto-
warzyszeniem W Cieniu Lipy
Czarnoleskiej, nie bêd¹c formal-
nie cz³onkini¹ tej grupy literackiej,
uczestniczy³a we wszystkich jej
imprezach i Ona to w³aœnie zare-
komendowa³a do druku wiersze
ju¿ nie¿yj¹cej, m³odej poetki Ewe-
liny Nienartowicz, wydobywaj¹c tê
utalentowan¹ anglistkê z cienia w
ostatnich miesi¹cach Jej ¿ycia.

Irena by³a ³odziank¹. Urodzi³a
siê w mieœcie fabryk w³ókienni-
czych 7 kwietnia 1940 roku, wiêc
przywo³ujê Jej pamiêæ w 71. uro-
dziny, których nie doczeka³a. W
£odzi spêdzi³a dzieciñstwo,
wczeœnie osierocona przez tra-
gicznie zmar³ego Ojca, w tym
mieœcie ukoñczy³a Szko³ê Pod-
stawow¹, a póŸniej Technikum
Fotograficzne. Pozna³a i poœlu-
bi³a Zygmunta Wachowskiego,
po czym w 1957 roku wraz z ro-
dzin¹ przyjecha³a do Jeleniej
Góry, gdzie spe³ni³y siê Jej dal-
sze losy. Zgodnie z wyuczonym
zawodem podjê³a pracê fotogra-
fa, we Wleniu samodzielnie pro-
wadz¹c zak³ad. Doczekali siê z
Mê¿em trzech synów: Zbigniewa,
Tomasza i Jacka. Przejmuj¹cym
prze¿yciem by³a dla nich œmieræ
jednego z synów, gdy¿ jak mówi¹
doœwiadczeni podobn¹ tragedi¹
ludzie, nie ma nic gorszego, ni¿
prze¿yæ swoje w³asne dziecko.
¯ycie ma jednak swoje prawa,
synowie za³o¿yli swoje rodziny, i
pañstwo Wachowscy doczekali
siê wnuków.

Jak wiêkszoœæ kobiet z tego
pokolenia, Pani Irena musia³a po-
godziæ obowi¹zki rodzinne z
prac¹ zawodow¹. W pewnym mo-

mencie Pani Irena rozsta³a siê z
Zak³adem Fotograficznym we
Wleniu i zosta³a zatrudniona w
Jeleniogórskich Zak³adach Far-
maceutycznych „Jelfa”, te¿ zgod-
nie z kierunkiem wykszta³cenia,
czyli na stanowisku fotografa. W
„Jelfie” pracowa³a do 1981 roku,
kiedy to rozgrywaj¹ce siê w kraju
procesy odbi³y siê na ¿yciu Ro-
dziny pañstwa Wachowskich. Pan
Zygmunt, zatrudniony w JZF Jel-
fa od 1964 roku, aktywnie w³¹-
czy³ siê do ruchu odnowy w kraju.
Jako dzia³acz solidarnoœciowy
pe³ni³ wa¿ne funkcje zwi¹zkowe
m.in. w Regionalnej Komisji Re-
wizyjnej, uczestniczy³ z demon-
stracjach, kolportowa³ prasê pod-
ziemn¹, za co spotka³y go z
chwil¹ og³oszenia stanu wojenne-
go, jak innych dzia³aczy NSZZ
„Solidarnoœæ”, dotkliwe represje:
zwolnienia z pracy, internowania
w miejscach odosobnienia, wy-
mierzanie kar przez kolegium do
spraw wykroczeñ. W tym czasie
ca³y ciê¿ar odpowiedzialnoœci za
rodzinê spad³ na Irenê. Rzecz ja-
sna, odczu³a skutki odpowiedzial-
noœci zbiorowej, kiedy utraci³a
pracê w Jelfie, a i potem by³a wie-
lokrotnie zwalniana jako ¿ona nie-
bezpiecznego, internowanego
opozycjonisty. Sama zreszt¹ w
pe³ni solidaryzowa³a siê z pogl¹-
dami mê¿a, którego odwiedza³a
w miejscach internowania, orga-
nizuj¹c pomoc nie tylko dla nie-
go, podejmowa³a takie same, jak
on, dzia³ania: kolporta¿ prasy i
wydawnictw podziemnych, udzia³
w demonstracjach, patriotycznych
pielgrzymkach itp. Nie³atwo by³o
pogodziæ rolê jednoczeœnie matki
i ojca pod jego nieobecnoœæ w
tak trudnym okresie, kiedy pó³ki

Lata pe³ne zdarzeñ

w sklepach by³y puste, ¿ywnoœæ
racjonowana na kartki, a dzieciom
nale¿a³o zapewniæ to, co koniecz-
ne dla ich zdrowia i rozwoju. Po
wielokrotnych odwo³ywaniach Ire-
na Wachowska zosta³a przywró-
cona do pracy w Jelfie, ale ju¿ na
innym stanowisku.

Te wszystkie cierpienia i za-
s³ugi zosta³y przywo³ane w dniu
pogrzebu, a wkrótce na portalu
internetowym wspomnianego
na wstêpie stowarzyszenia
przypomniano, jak rozleg³e by³y
zainteresowania Ireny Wachow-
skiej, która zajmowa³a siê lite-
ratur¹, filozofi¹, medycyn¹ nie-
konwencjonaln¹, lubi³a muzykê
i sztuki plastyczne. Z ¿onami

swoich synów ¿y³a w przyjaŸni,
zatem nic dziwnego, ¿e w cza-
sie choroby doœwiadcza³a z ich
strony czu³ej, troskliwej opieki.
Zd¹¿y³a poetycko zadebiutowaæ
w almanachu „Narysujê siebie
s³owami”, gdzie, rozwa¿aj¹c
nieuchronny up³yw czasu, napi-
sa³a w swoim wierszu: ”ale siê
poœpiesz, bo czas ucieka/a lata
nieub³agalnie lec¹”.

Dla Niej czas siê zatrzyma³,
ale z ca³¹ pewnoœci¹ mo¿na po-
wiedzieæ, ¿e nie zmarnowa³a ani
jednego roku, ¿yj¹c dla bliskich,
dla swojego miasta i dla swojej
Ojczyzny. Dlatego ¿yje pamiêæ
o Niej.

Maria Pastor
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Zanim Antoni Jackiewicz (na zdjêciu)
zamieszka³ na Pogórzu Izerskim, gdzie w
„Goœciñcu Pod Zielonym Jajem” w P³ócz-
kach Górnych zaskakuje goœci kuchni¹ i
200-letnim domem, przemierzy³ œwiat.
Warszawiak, przez kilkanaœcie lat zajmo-
wa³ siê dziennikarstwem, pracowa³ w re-
klamie, by póŸniej prowadziæ biuro pod-
ró¿y pod... Marakeszem. Turystom pro-
ponowa³ wycieczki land roverami po Sa-
harze. Szuka³ dla rodziny domu w Afryce
i Andaluzji... zachwyci³o go Pogórze Izer-
skie. Goœciniec nieprzypadkowo nazwa³
„Pod Zielonym Jajem”. Sentyment do
logo land roverów pozosta³. Samochody
s¹ atrakcj¹ dla goœci.

Prababka pana Antoniego by³a pó³ krwi
W³oszk¹, pó³ Greczynk¹. Ojciec pochodzi³ z
Wo³ynia, w warszawskim domu obowi¹zy-
wa³a kuchnia kresowa. Na studiach delek-
towa³ siê „chiñszczyzn¹ po polsku” (uczy³
siê od kolegi z Chin, z którym mieszka³ w
pokoju). Taki by³ pocz¹tek kulinarnych pod-
ró¿y Antoniego Jackiewicza. Podczas kilku-
miesiêcznego pobytu w Salvador de Bahia
zachwyci³a go tamtejsza „uliczna” kuchnia
oparta na fasoli, miêsach, mace z manioki,
ostrym miêsie suszonym na s³oñcu. W czar-
nej Afryce polubi³ tagine i kuchniê hindusk¹.
Podró¿uj¹c po krajach œródziemnomor-
skich, zaprzyjaŸni³ siê z owocami morza,
jagniêcin¹, zio³ami, oliw¹ z oliwek.

W „Goœciñcu Pod Zielonym Jajem”
próbowali z ¿on¹ wprowadziæ kuchniê
œródziemnomorsk¹, póŸniej staropolsk¹,
greck¹, jugos³awiañsk¹.

- Goœcie oddychali z ulg¹ dopiero przy
karkówce i golonce - z uœmiechem opowia-
da Antoni Jackiewicz - Teraz przemycamy
elementy kuchni œródziemnomorskiej, ale
nie zmieniamy gustów Polaków na si³ê. Sta-
ramy siê jedynie modyfikowaæ potrawy pol-
skie, odchodziæ od sztampy. Makaron pen-
ne z oœmiorniczkami podajemy goœciom (i
podczas zamawianych u nas imprez za-
mkniêtych) niezwykle rzadko.

¯EBERKA DIABELSKIE
Produkty: oko³o 1 kg ¿eberek wieprzo-

wych z grub¹ warstw¹ miêsa.
Marynata: 3 suszone papryczki chilli, 3

œwie¿e czerwone papryczki chilli, 2 ³y¿ecz-
ki sproszkowanej papryki, 3-4 ³y¿ki ciem-
nego cukru trzcinowego, kilka ga³¹zek
œwie¿ego tymianku, szczypta pieprzu i soli,
6 obranych z¹bków czosnku, skórka starta
z 4 pomarañczy, oliwa, 3 ³y¿ki miodu, 4
pomarañcze.

Przygotowanie: do moŸdzierza wrzu-
ciæ suszone papryczki chilli, tymianek,
pieprz i sól - utrzeæ na proszek. Dodaæ
czosnek i rozgnieœæ na lepk¹ masê. Do-
daæ skórkê start¹ z pomarañczy, cukier
oraz trzy œwie¿e chilli. Solidnie utrzeæ.
Dodaæ tyle oliwy, ¿eby powsta³a gêsta,

pomarañczowa marynata. Natrzeæ ni¹
miêso i przykryæ. Odstawiæ na 1-3 go-
dziny do lodówki. Podlaæ piwem i znów
daæ do lodówki na 2-24 godziny. Wsta-
wiæ do piekarnika rozgrzanego do 180
stopni. Rozci¹æ pomarañcze na pó³ i wy-
cisn¹æ sok na miêso. Polaæ tak¿e mio-
dem. Wstawiæ do piekarnika na kolejne

30 minut. W trakcie pieczenia nale¿y
¿eberka czêsto polewaæ sosem, a¿ bêd¹
chrupi¹ce. Po upieczeniu pokroiæ tak, by
ka¿dy kawa³ek mia³ kostkê poœrodku. Po-
dawac z pieczonymi ziemniakami w zio-
³ach i surówk¹ (na przyk³ad na bazie sa-
³aty lodowej lub kapusty pekiñskiej).

MPP

¯eberka na sposób czarci

M
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P

Witam. Jestem kobiet¹ po trzydziestce,
wolna, odpowiedzialna, domatorka, opie-
kuñcza. Szukam partnera do 45 lat, ¿eby
nadawa³ siê do wspólnego ¿ycia i wiedzia³,
czym ono jest. Taki, co nie szuka przygód i
zale¿y mu na rodzinie, stanu wolnego i bez
na³ogów. Tel. 722-124-618.

Elka
Jestem wdow¹ - 57 lat - 164/62, nieza-

le¿na finansowo, wykszta³cenie œrednie
techniczne, w³asny domek, lubi¹ca wy-
cieczki, muzykê, taniec, domatorka. Po-
znam pana wdowca i nie tylko, uczciwego,
o mi³ej aparycji, zmotoryzowanego, nieza-
le¿nego finansowo, zdecydowanego na
zmianê w swoim ¿yciu. Tel. 883-410-440.

Wdowa
Wolna rozwiedziona lat 59, bez na³o-

gów. Poznam pana lat 59-62 w celu ma-
trymonialnym. Nie odpowiadam na sms-y.
Tel. 724-257-434.

Ela
Jestem sympatycznym facetem po czter-

dziestce, 170/70, stanu wolnego, bez zobo-
wi¹zañ, uczciwy, pracowity, niezale¿ny finan-
sowo, zmotoryzowany. Pragnê poznaæ pani¹
do lat 38, do 165 cm wzrostu, w miarê
szczup³¹, zadban¹, szukaj¹c¹ ciep³a i mi³o-
œci, która wie, czego chce od ¿ycia. Dziecko
nie stanowi przeszkody. Tel. 728-749-528.

Wodnik
Poznam pani¹ do lat 50, czu³¹, inteli-

gentn¹, bez problemów alkoholowych. Ja

mam 43 lata, pracujê i pragnê oddaæ moje
serce za serduszko pani. Tel. 530-486-899.

Robert
Dokucza Ci samotnoœæ, brak Ci bratniej

duszy? Odezwij siê do sympatycznego, za-
dbanego 50-letniego pana. Jeœli masz oko-
³o 40 lat i apetyt na wspólne ¿ycie, napisz
do mnie esemeska. Ofiarujmy sobie to, cze-
go jeszcze nie zaznaliœmy. Na pocz¹tek
sms. Kontakt: 605-081-987.

Samotny
Samotny pracuj¹cy emeryt lat 60, wy-

soki, niepal¹cy, niepij¹cy alkoholu, dom,
samochód, ogród, niezale¿ny finansowo.
Poznam pani¹ zadban¹, domatorkê o ko-
biecym wygl¹dzie, myœl¹c¹ powa¿nie o
¿yciu we dwoje - tylko sta³y zwi¹zek. Wiad.
518-649-794.

Samotny
Kto pragnie siê og³osiæ, pisze kilka s³ów

o sobie i o swoich oczekiwaniach wobec
ewentualnego partnera. List trzeba dostar-
czyæ do redakcji NJ (ul. M.Curie-Sk³odow-
skiej 13, 58-500 Jelenia Góra), mo¿na te¿
wys³aæ mailem lub faksem. Powtórzenie
anonsu wymaga jedynie kontaktu telefo-
nicznego. Kto pragnie odpowiedzieæ na
og³oszenie (jeœli nie ma numeru telefo-
nu), pisze list do wybranej osoby, zazna-
czaj¹c jej imiê i numer Nowin, w którym
anons siê ukaza³, oraz za³¹cza w kopercie
znaczek pocztowy za 1,55 gr. Tel. do mnie
075/64-24-410, e-mail: dana@nj24.pl

Do oddania:
Segment (komoda plus nadstawka),

fotel obrotowy (m³odzie¿owy); lodówka.
Potrzeby:
Ma³a zamra¿arka, du¿y stó³ plus krze-

s³a; wersalka; tapczanik; komputer; meble
pokojowe, kuchnia gazowa; odkurzacz;
pralka; naro¿nik pokojowy; kojec dzieciê-
cy, noside³ko, chodzik, poœciel; wózek g³ê-
boki; ³ó¿ko piêtrowe; ciuszki dzieciêce (24-
36 m-cy); odzie¿ dla ch³opców (3, 9, 12
lat); naro¿nik kuchenny plus stó³.

Ofiarodawcy i potrzebuj¹cy mog¹
dzwoniæ w godz. 8-16 pod nr 75 764-63-
66, od poniedzia³ku do pi¹tku.          (ep)

Dla posiadaczy przydomowych ogro-
dów i dzia³ek chlub¹ nie zawsze s¹ sa-
modzielnie wyhodowane warzywa, ale
piêkny trawnik, a to wymaga trochê pra-
cy i kilkakrotnego strzy¿enia w okresie
od maja do wrzeœnia. Co powinien mieæ
na stanie rasowy hodowca trawników?

Przede wszystkim odpowiednie urz¹-
dzenie do koszenia. O wyborze kosiarki
- elektryczna czy spalinowa, decyduje
kilka czynników. Pierwsza jest ³atwiej-
sza w obs³udze, bardziej ekologiczna i
ma ni¿szy poziom ha³asu, ale równie¿
jest mniejszej mocy silnika. Kosiarki
elektryczne mo¿na kupiæ w cenie od 130
do 1000 z³. Jeœli area³ do koszenia nie
jest zbyt du¿y (zasiêg kabla), konfigura-
cja terenu nieskomplikowana, a osoba

która wykonuje tê czynnoœæ, lubi proste
w obs³udze urz¹dzenia - wybór kosiarki
elektrycznej jest prawid³owy.

Ceny zwyk³ych kosiarek spalinowych
zaczynaj¹ siê od ok. 500 z³. Spalinówki s¹
mocniejsze i za tê moc odpowiednio p³aci-
my, nawet do kilku tysiêcy. S¹ te¿ ciê¿sze,
warto wiêc szukaæ takiej z napêdem w³a-
snym (ceny 900-3000 z³). W sytuacji wiêk-
szych przestrzeni mo¿na pokusiæ siê o spe-
cjalny traktor ogrodowy, który nie tylko
kosi nawet trawê wysok¹, grabi trawê i
liœcie, pielêgnuje œcie¿ki szutrowe, ale zim¹
mo¿e s³u¿yæ do odœnie¿ania - niestety jego
ceny zaczynaj¹ siê od 5000-7000 z³. Co
wiêcej, kosiarki spalinowe sprawdzaj¹ siê
doskonale przy du¿ych powierzchniach (s¹
bardziej ekonomiczne).

Decyduj¹c siê na zakup kosiarki, war-
to zwróciæ uwagê na: moc silnika (przy-
najmniej 1100 W), szerokoœæ no¿a i mo¿-
liwoœæ regulacji wysokoœci ciêcia i po-
ziom ha³asu. Dla osób lubi¹cych ciszê
rozwi¹zaniem mo¿e byæ kosiarka mecha-
niczna (rêczna) - za ok. 160-200 z³.

Popularne sta³y siê podkaszarki - urz¹-
dzenia umo¿liwiaj¹ce wyciêcie trawy w
miejscach niedostêpnych dla kosiarki.
Podkaszarka elektryczna, w zale¿noœci
od mocy silnika (350-1000 W) to wyda-
tek od 90 do 300 z³, spalinowa o mocy 1
KM kosztuje minimum 300 z³ - im wiêk-
sza moc silnika, tym kosa ciê¿sza i…
dro¿sza (nawet do 1700 z³).

Kto ma w ogrodzie miejsce kwiatowe,
rabaty i grz¹dki warzywne, jak najprêdzej

powinien wybraæ siê po materia³ siewny.
W porównaniu z rokiem ubieg³ym ceny
k³¹czy i cebul kwiatowych utrzyma³y siê
na zbli¿onym poziomie. W zale¿noœci od
grupy, za opakowanie zap³acimy od 2,99
z³ do 15,99 z³, a na sztuki, przyk³adowo:
mieczyki - 0,55 z³, narcyzy 0,90 z³, lilie,
begonie - 2,50 z³. Nasiona w torebkach,
minimalnie podro¿a³y (ok. 10 procent) -
za kwiaty zap³acimy 1,30 - 2,00 z³, a za
nasionka warzyw 1,50 z³ - 2,20 z³. Drogie
s¹ ogórki gruntowe - nawet 4,20 z³ za
torebkê. Oczywiœcie mo¿na siêgaæ po na-
siona tylko z górnej pó³ki, które kosztuj¹
w granicach 4 z³, ale… po co przep³acaæ.
Najwa¿niejsze, aby nasiona nie by³y sta-
re, a wybieraæ, asortymentowo i ceno-
wo, jest w czym.                          (ep)

Jak sobie wyhodujesz…

Muszê zareagowaæ na list Zbigniewa,
kimkolwiek jest, bo dawno nie czyta³am
tak bezsensownego wywodu o wszyst-
kim i o niczym. Majaczenia faceta, który
tak naprawdê nie wie, o co mu chodzi.
Ma ¿al do kobiet, o co w³aœciwie? O ja-
kieœ nieudane znajomoœci, o nieodbiera-
nie telefonów, o to, ¿e komuœ pomóg³,
gdy go o to poproszono, etc.? Chcia³eœ,
to pomog³eœ. A jaka przy tym wszystkim
retoryka! Ciekawe, sk¹d spisana...

Ja te¿ jestem po rozwodzie i to ju¿ 10
lat, i równie¿ mam na koncie ró¿nie za-
koñczone znajomoœci, ale nie przysz³oby
mi do g³owy, aby u¿alaæ siê nad sob¹ i
wszystkich facetów wrzucaæ do jednego
worka. Poza tym, jeœli ktoœ po 8 latach
od rozstania z ¿on¹ prze¿ywa ten fakt,
jakby to by³o wczoraj, to mo¿e zwyczaj-
nie nie jest gotów na nowy rozdzia³ w
swoim ¿yciu?

Pozdrawiam wszystkich rozumiej¹cych
znaczenie s³owa „samokrytycyzm”.

Marta
Dominiko, jestem tak na³adowana z³o-

œci¹, ¿e postanowi³am „ul¿yæ sobie”, pi-
sz¹c ten list. Pracujê od kilku lat w pew-
nym zespole z³o¿onym z dwóch kobiet i
5 mê¿czyzn. Jesteœmy w podobnym wie-
ku - oko³o czterdziestki. Tworzymy doœæ
zgran¹ ekipê, realizujemy takie same za-
dania, ocenia nas Wroc³aw, gdzie znaj-
duje siê nasza „dyrekcja”. Mamy napraw-
dê wysokie noty, jesteœmy cenieni jako
ca³oœæ, w³aœciwie nie by³oby ¿adnego pro-
blemu w mojej pracy, któr¹ bardzo lubiê,
gdyby nie jeden z naszych kolegów, któ-
ry uwielbia demonstrowaæ wy¿szoœæ p³ci
mêskiej nad damsk¹, jeœli idzie o sprawy
zawodowe (takie uwagi niby od niechce-
nia o tym, ¿e ta g³upia baba nie potrafi
poprawnie czegoœ tam napisaæ, ¿e jakaœ
inna ma dwa zwoje w mózgu i siê grzej¹,
jak za du¿o myœli. Nie zauwa¿y³am, ¿eby
z równym „poczuciem humoru” ¿artowa³
na temat swoich kolegów, wspó³pracow-
ników czy te¿ klientów bêd¹cych mê¿-
czyznami. Wkurza mnie te¿, gdy usi³uje
byæ dowcipny na tematy damsko-mêskie,
sprowadzaj¹c kobiety do organu seksu-
alnego. Nie jestem osob¹, której nie
œmiesz¹ kawa³y zwi¹zane z p³ci¹, seksem,
g³upot¹ kobiet czy mê¿czyzn. Nie zga-
dzam siê jednak na to, aby jakiœ dupek
bez wychowania nieustannie pogardliwie
wyra¿a³ siê o poziomie umys³owym ko-
biet (generalnie) lub te¿ deprecjonowa³
znaczenie kobiety w pracy, podczas wy-
konywania zadañ zawodowych czy te¿
usi³owa³ bagatelizowaæ jej zdanie pod-
czas rozmowy na jakikolwiek temat. Nie
uwa¿am siê za jak¹œ wojuj¹c¹ feministkê
- wrêcz przeciwnie, bardzo lubiê pos³u-
chaæ facetów, którzy maj¹ coœ do powie-
dzenia, imponuj¹ mi ludzie o szerokich
horyzontach, wyrazistych pogl¹dach, po-
trafi¹cy w dodatku interesuj¹co to prze-
kazaæ. Rzecz jednak polega na nie tylko
na umiejêtnoœci w³asnego przekazu, ale
równie¿ kulturalnego wys³uchania, co
ktoœ inny ma do powiedzenia na dany
temat. Mo¿na podj¹æ ka¿d¹ dyskusjê, ale
nie lekcewa¿yæ rozmówcy tylko dlatego,
¿e nie jest mê¿czyzn¹.

Aldona
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Strategia
- Oświata oraz poprawa sytuacji 

spółki wodno-kanalizacyjnej to 
cele strategiczne, jakie stawia 
sobie w tej kadencji wójt gminy 
Mysłakowice Zdzisław Pietrowski. 
(na zdj.) Jeśli Karkonoski System 
Wodociągów i Kanalizacji nie wyj-
dzie z długów, nie będzie w stanie 
przeprowadzić inwestycji, na które 
czekają mieszkańcy sześciu wsi w 
gminie Mysłakowice. W Bukowcu 
i Kostrzycy jest kanalizacja, ale 
nie ma wodociągu. W Karpnikach, 
Strużnicy, Gruszkowie i Krogulcu 
nie ma jednego i drugiego. Wójt ma 
nadzieję, że program naprawczy 
pozwoli na wyciągnięcie KSWiK z 
zapaści finansowej. Może to jednak 
zająć kilka lat.

- Wspólnie z innymi gminami-
udziałowcami musimy zjednoczyć 
wysiłki w tym celu - twierdzi wójt. - 
Bez tego nie ma co marzyć o rozsze-
rzeniu sieci wodno-kanalizacyjnej.

Inwestycje
- Marzy nam się, by w Mysłako-

wicach wybudować, albo chociaż 
rozpocząć budowę, nowej szkoły 

- mówi Zdzisław Pietrowski. - Po-
siadamy grunt, przejęty pod tę 
inwestycję od agencji rolnej. Gdy-
by udało się wykonać to zadanie, 
szkoła zostałaby wyprowadzona z 
pałacu. Tym samym ktoś mógłby 
go zagospodarować.

Co dalej ze szkołą w Karpnikach? 
Rada podjęła uchwałę o zamiarze 

jej likwidacji. Nie wiadomo jeszcze, 
czy zostanie wykonany. 

Budynek szkolny w Łomnicy 
będzie ocieplany, ma zostać wy-
konane także jego odwodnienie, 
remont sali sportowej, a także - od 
podstaw - Orlik (na jego budowę 
gmina szuka funduszy).

Kończy się budowa siedziby 
ośrodków pomocy społecznej i 
zdrowia. Przenosiny obu instytucji 
z aktualnie zajmowanych budyn-
ków planowane są jeszcze w tym 
roku. Stare siedziby mają zostać 
przeznaczone na mieszkania. Osta-
teczna decyzja zapadnie do końca 
czerwca.

Wyremontowana zostanie ulica 
Daszyńskiego pomiędzy torami 
kolejowymi, jak również Szkolna 

pomiędzy ul. Daszyńskiego a Go-
debskiego (obok urzędu gminy).

Samorząd planuje przeniesienie 
urzędu do nowej siedziby. Koncep-
cja wznoszenia nowego budynku 
przegrywa z planem przeniesienia 
do biurowca firmy Orzeł. Jest 
wprawdzie cały czas nadzieja na 
przejęcie tej firmy przez jakiegoś 
inwestora i wznowienie produkcji, 
wątpliwe jednak, by chciał on ku-
pować także obszerny biurowiec.

Dla gminy mógłby stać się wy-
godną siedzibą nie tylko urzędu, 
ale i jego różnych agend, stowa-
rzyszeń i instytucji niezależnych od 
samorządu lokalnego (np. policji). 
Realizacja tej koncepcji wymaga 
zakupu biurowca od syndyka i 
adaptacji, jak również wyremon-

towania parkingu pod budynkiem. 
Najważniejsze jednak, że budynek 
jest w na tyle dobrym stanie tech-
nicznym, że można się do niego 
wprowadzić od zaraz. Trzeba zrobić 
tylko ogrzewanie, bo kotłownia w 
Orle nie działa.

Mysłakowice starają się o prze-
jęcie od Agencji Nieruchomości 
Rolnej gruntu naprzeciwko pałacu 
w Wojanowie. Dziś stoją tam stare, 
niepotrzebne nikomu budy, ale roz-
ważana jest budowa w tym miejscu 
boiska do gry w piłkę nożną. Pałac 
stałby się dzięki niemu atrakcyjnym 
miejscem zgrupowań drużyn piłkar-
skich. Gminie jednak nie za bardzo 
by się opłacało budować i utrzymy-
wać to boisko, gdyż w pobliżu jest 
szkolne. Może pałac wszedłby w ten 
interes? Rozmów wójta z jego sze-
fami na ten temat jeszcze nie było.

Przy stadionie w Mysłakowicach 
ma być budowany skate park i bo-
isko do gry w piłkę plażową. Na razie 
poszukiwane są pieniądze na ten cel.

Opłaty i podatki lokalne
Podatek od nieruchomości dla 

przedsiębiorców jest na poziomie 
około 20 złotych/m kw., nieco po-
niżej maksymalnego pułapu. Pro-
blemem gminy są wysokie opłaty 
za wodę i ścieki. Według wniosku 
taryfowego KSWiK, metr sześcien-
ny ścieków miałby kosztować 30 
(rekord Polski), a wody - 9 złotych. 
Po dopłatach gminy byłoby oczy-
wiście znacznie taniej (kilkanaście 

złotych za metr jednego i drugie-
go), ale i tak bardzo drogo. Wójt 
negatywnie zweryfikował wniosek 
KSWiK, a radni go odrzucili. Spółka 
musi przygotować nowy.

Te opłaty to kluczowy problem 
dla gminy także dlatego, że nie jest 
w stanie dopłacać za wiele, gdyż 
jej budżet zmniejsza się z powodu 
upadku bądź poważnych problemów 
lokalnych firm (m.in. Orła, papierni 
w Dąbrowicy, zakładu drzewnego w 
Kostrzycy). W efekcie nie są w stanie 
płacić podatku od nieruchomości, 
który jest bardzo istotną częścią 
dochodów samorządu.

Personalia
Choć niektórzy urzędnicy byli 

przeciwko ponownemu wyborowi 
Zdzisława Pietrowskiego na wójta, 
nie zamierza on nikogo zwal-
niać. Z powodu dokładania gminie 
obowiązków, zamierza zwolnić 
sekretarza z pełnienia obowiązków 
kierownika urzędu stanu cywilnego.

- Sądzę, że ogłosimy konkurs na 
to stanowisko. Podporządkujemy 
mu referat organizacyjny - mówi 
wójt. - Zastanawiamy się też nad 
promocją gminy. Być może przeka-
żemy ją Związkowi Gmin Karkono-
skich. Wraz z pieniędzmi. Rocznie 
wydajemy na promocję około 60 
tysięcy złotych. Myślimy też o utwo-
rzeniu punktu informacji turystycz-
nej. On też może być prowadzony 
przez Związek Gmin Karkonoskich. 

(kos)

Co cię czeka, mieszkańcu gminy 
Mysłakowice?

L.
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OBWIESZCZENIE
Komornik S¹dowy przy S¹dzie Rejonowym w Jeleniej Górze Jerzy Wydro, 58-500 Jelenia Góra,

ul. Grottgera 15/2, tel. (75) 76 460 50, zawiadamia na podstawie art. 953 w zwi¹zku z art. 955 kpc, ¿e w dniu
18 maja 2011 r. o godz. 8:00

w S¹dzie Rejonowym w Jeleniej Górze, ul. Bankowa 18, sala nr 109, odbêdzie siê:

PIERWSZA LICYTACJA

przedmiotem licytacji jest nieruchomoœæ gruntowa - dzia³ka nr 754/5
o powierzchni 1 740 m2, po³o¿ona w Je¿owie Sudeckim, objêta ksiêg¹ wieczyst¹

w S¹dzie Rejonowym w Jeleniej Górze nr KW JG1J/00073715/5.

Nieruchomoœæ oszacowana jest na kwotê: 121 800,00 z³.
Cena wywo³ania wynosi 3/4 wartoœci oszacowania, tj. kwotê: 91 350,00 z³.

Przystêpuj¹cy do licytacji zobowi¹zany jest z³o¿yæ rêkojmiê w wysokoœci 10 proc. ceny oszacowania nieru-
chomoœci, tj. 12 180,00 z³ najpóŸniej do momentu rozpoczêcia licytacji w gotówce lub na rachunek bankowy
komornika w PKO BP S.A. O. Jelenia Góra: nr 27 1020 2124 0000 8102 0075 4069.

Przez z³o¿enie rêkojmi na rachunek bankowy rozumie siê jej wp³yw na rachunek komornika. Po rozpoczêciu
licytacji wadium nie bêdzie przyjmowane.

Nieruchomoœæ t¹ mo¿na ogl¹daæ codziennie od dnia wywieszenia niniejszego obwieszczenia, zaœ elaborat
szacunkowy tej nieruchomoœci znajduje siê do wgl¹du w biurze komornika.

Prawa osób trzecich nie bêd¹ przeszkod¹ do przeprowadzenia licytacji i przys¹dzenia w³asnoœci na rzecz
nabywcy bez zastrze¿eñ, je¿eli osoby te przed rozpoczêciem licytacji nie z³o¿¹ dowodu, i¿ wnios³y powództwo
o zwolnienie spod egzekucji tej nieruchomoœci lub innych przedmiotów razem z ni¹ zajêtych.

U¿ytkowanie, s³u¿ebnoœci i prawa do¿ywotnika, je¿eli nie s¹ ujawnione w ksiêdze wieczystej i nie zostan¹
zg³oszone najpóŸniej na trzy dni przed rozpoczêciem licytacji, nie bêd¹ uwzglêdnione w dalszym toku egzekucji
i wygasn¹ z chwil¹ uprawomocnienia siê postanowienia o przys¹dzeniu w³asnoœci.

Szczegó³owych informacji udziela Komornik pod nr tel. (75) 764 60 50

Zarz¹d Spó³dzielni Mieszkaniowej „Gryf”
z siedzib¹ w Gryfowie Œl¹skim przy ul. Kolejowej 64

og³asza przetarg ofertowy nieograniczony na wykonanie:
drena¿u opaskowego budynku mieszkalnego wielorodzinnego

w Gryfowie Œl¹skim przy ul. ¯eromskiego 2.

Planowany termin realizacji maj 2011r. wadium - 3.000 PLN.

Szczegó³owych informacji o sposobie i zakresie prac udziela GZM tel. 757813440
w godz. 8.30 -11.00.

Warunki przetargowe mo¿na pobieraæ w biurze SM pokój nr 2 w godz. 7.00-15.00.

Oferty nale¿y sk³adaæ w zamkniêtych kopertach w Sekretariacie SM do dnia 28.04.2011 r.
Otwarcie ofert nast¹pi bez udzia³u oferentów w dniu 02.05.2011r. o godz. 9.00.

Wadium w PLN nale¿y wp³acaæ przelewem na konto PKO BP Gryfów Œl¹ski
Nr konta 76 1020 2124 0000 8202 0007 4138 do dnia 28.04.2011r.

Zarz¹d SM zastrzega sobie prawo uniewa¿nienia przetargu w ca³oœci lub w czêœci
bez podania przyczyn.

INFORMACJA
Starosta Jeleniogórski

informuje, ¿e w siedzibie Starostwa Powiatu
Jeleniogórskiego przy ul. Kochanowskiego 10,

ul. Podchor¹¿ych 15, ul. Sudeckiej 38
zosta³ wywieszony wykaz nieruchomoœci

PRZEZNACZONYCH DO SPRZEDA¯Y.
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WYSOKIE ZAROBKI !!!

OBWIESZCZENIE
Komornik S¹dowy przy S¹dzie Rejonowym w Jeleniej Górze Jerzy Wydro maj¹cy
kancelariê w Jeleniej Górze przy ul. Grottgera 15/2 tel. (75) 764 60 50, zawiada-

mia na podstawie art. 953 kpc w zwi¹zku z art. 955 kpc, ¿e w dniu

10 maja 2011 r. o godz. 14:15

w S¹dzie Rejonowym w Jeleniej Górze,
ul. Bankowa 18, odbêdzie siê:

PIERWSZA LICYTACJA

przedmiotem licytacji jest spó³dzielcze w³asnoœciowe
prawo do lokalu mieszkalnego nr 2 (dwa pokoje)
o powierzchni u¿ytkowej 54 m kw., po³o¿onego
w Jeleniej Górze przy ul. Che³moñskiego 19B,
wpisanego do rejestru lokali w³asnoœciowych

Spó³dzielni Mieszkaniowej „Farmacja”.
Lokal mieszkalny nie posiada ksiêgi wieczystej.

Nieruchomoœæ oszacowana jest na kwotê: 102 000,00 z³.
Cena wywo³ania wynosi 3/4 wartoœci oszacowania, tj. kwotê:

76 500,00 z³.

Przystêpuj¹cy do licytacji zobowi¹zany jest z³o¿yæ rêkojmiê w wyso-
koœci 10 proc. ceny oszacowania nieruchomoœci, tj. 10 200,00 z³ naj-
póŸniej do momentu rozpoczêcia licytacji w gotówce lub na rachunek
bankowy komornika w PKO BP S.A. O. Jelenia Góra: nr 27 1020 2124
0000 8102 0075 4069.

Przez z³o¿enie rêkojmi na rachunek bankowy rozumie siê jej wp³yw na
rachunek komornika. Po rozpoczêciu licytacji wadium nie bêdzie przyjmowane.

Nieruchomoœæ t¹ mo¿na ogl¹daæ codziennie od dnia wywieszenia ni-
niejszego obwieszczenia, zaœ elaborat szacunkowy tej nieruchomoœci znaj-
duje siê do wgl¹du w biurze komornika.

Prawa osób trzecich nie bêd¹ przeszkod¹ do przeprowadzenia licytacji
i przys¹dzenia w³asnoœci na rzecz nabywcy bez zastrze¿eñ, je¿eli osoby te
przed rozpoczêciem licytacji nie z³o¿¹ dowodu, i¿ wnios³y powództwo
o zwolnienie spod egzekucji tej nieruchomoœci lub innych przedmiotów
razem z ni¹ zajêtych.

U¿ytkowanie, s³u¿ebnoœci i prawa do¿ywotnika, je¿eli nie s¹ ujawnione
w ksiêdze wieczystej i nie zostan¹ zg³oszone najpóŸniej na trzy dni przed
rozpoczêciem licytacji, nie bêd¹ uwzglêdnione w dalszym toku egzekucji
i wygasn¹ z chwil¹ uprawomocnienia siê postanowienia o przys¹dzeniu
w³asnoœci.

Szczegó³owych informacji udziela Komornik pod nr tel. (75) 764 60 50

OBWIESZCZENIE
BURMISTRZA MIASTA I GMINY ŒWIERZAWA

o wy³o¿eniu do publicznego wgl¹du projektu zmiany miejscowego
planu zagospodarowania przestrzennego obszarów w rejonie wsi Dobków,

gmina Œwierzawa
Na podstawie art. 17 pkt 10 ustawy z dnia 27 marca 2003 r. o planowaniu i zagospodarowaniu przestrzennym

(Dz. U. z 2003 r. nr 80, poz. 717 z póŸn. zm.) oraz w zwi¹zku z uchwa³¹ nr XXXI/155/2009 Rady Gminy i Miasta
Œwierzawa z dnia 19 czerwca 2009 r. zawiadamiam o wy³o¿eniu do publicznego wgl¹du projektu zmiany miejsco-
wego planu zagospodarowania przestrzennego obszarów w rejonie wsi Dobków, gmina Œwierzawa wraz z prognoz¹
oddzia³ywania na œrodowisko w dniach od 27 kwietnia do 27 maja 2011 r. w siedzibie Urzêdu Miasta i Gminy,
pl. Wolnoœci 60, 59-540 Œwierzawa, pok. nr 5 w godzinach pracy Urzêdu.

Dyskusja publiczna nad przyjêtymi w projekcie zmiany planu rozwi¹zaniami odbêdzie siê w dniu 27 maja 2011 r.
o godzinie 12.00 w œwietlicy wiejskiej w Dobkowie.

Zgodnie z art. 18 ust. 1 w/w ustawy, ka¿dy kto kwestionuje ustalenia przyjête w projekcie zmian planu miejscowe-
go, mo¿e wnieœæ uwagi.

Uwagi nale¿y sk³adaæ na piœmie do Burmistrza Miasta i Gminy z podaniem imienia i nazwiska lub nazwy jednostki
organizacyjnej, adresu, oznaczenia nieruchomoœci, której uwaga dotyczy, w nieprzekraczalnym terminie
do dnia 10 czerwca 2011 r.                                                                                    Burmistrz Miasta i Gminy

Zarz¹d Karkonoskiego Systemu Wodoci¹gów i Kanalizacji Sp. z o.o.
z siedzib¹ w Bukowcu, przy ulicy ul. Robotniczej 6,

Og³asza przetarg nieograniczony :
„OCHRONA OBIEKTU ADMINISTRACYJNO-SOCJALNO-

WARSZTATOWEGO WRAZ Z BUDYNKAMI, PLACEM ZAPLECZA
TECHNICZNEGO, SPRZÊTEM TRANSPORTOWO - BUDOWLANYM

ORAZ OBIEKTAMI GRUPOWEJ OCZYSZCZALNI ŒCIEKÓW
PRZY ULICY DASZYÑSKIEGO 16A, MYS£AKOWICE

W WYMIARZE 1 OSOBY”

Planowany termin realizacji: maj 2011 r. - kwiecieñ 2014.
SIWZ dostêpne w siedzibie Biura Zarz¹du Spó³ki: Mys³akowice, ul. Daszyñskiego 16, w dni robocze od godz. 7:00

do godziny 15:00.
Kontakt : Marta ¯ygad³o, 75/75 407 73.
Oferty nale¿y sk³adaæ w zamkniêtych kopertach w siedzibie Zarz¹du Spó³ki do 26.04.2011 r. do godziny 12:15.
Otwarcie ofert nast¹pi w dniu 26.04.2011 r. o godzinie 12:15.
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MEDYCYNA NATURALNA

Uleczyæ umys³ i cia³o
Aleksandra Maliñska

Czasami musia³am mieæ odci¹gane p³yny z nich
¿eby nie powsta³y jeszcze gorsze stany zapalne.
By³am u pani Maliñskiej na zabiegach kilka razy,
po 3 miesi¹cach zrobi³am kontrolne USG, gdzie
nie zosta³y wykryte ¿adne torbiele. USG tego
samego dnia powtarzano mi 4 krotnie i nic. Do-
sta³am skierowanie na tomografiê. Okaza³o siê,
¿e wyniki z USG by³y prawid³owe. Po moich tor-
bielach nie ma œladu.

Marcin P. - poszed³em do pani Aleksandry z
uporczywymi bólami stawów kolanowych, ale nie
wspomina³em przy terapii nic o wysokim pozio-
mie kreatyniny. Bóle zel¿a³y - mo¿e nie ust¹pi³y
ca³kowicie, ale boli mnie o 80 proc. mniej. Jed-
nak o dziwo przy kontrolnych wynikach okaza³o
siê ¿e poziom kreatyniny wróci³ do normy, a
wspomnieæ nale¿y, ¿e od 6 lat by³ bardzo wysoki.

Zdzis³aw N. - nie mogê powiedzieæ nic
z³ego na pani¹ Maliñsk¹, choæ nie podjê³a siê
zabiegów u mnie dlatego, ¿e mam wszczepio-
ny rozrusznik serca - jednak z mojego miejsca
skorzysta³a moja ¿ona, która cierpia³a na upo-
rczywe bóle g³owy. Bóle ust¹pi³y ju¿ po 2 za-
biegu. Teraz pojawiaj¹ siê bardzo sporadycz-
nie. Zmieni³a siê jakoœæ ¿ycia mojej ¿ony,
a kiedy ona nie cierpi i mnie jest l¿ej.

Kazimiera Ch. - bylam po operacji krêgos³u-
pa, mimo ¿e wszystko siê uda³o ci¹gle mia³am

sztywnoœæ w krzy¿u, a przy d³u¿szym spacerze
drêtwia³y mi nogi. Wybra³am siê na spotkanie z
bioenergoterapeutk¹. Powiedzia³a mi, ¿e nie

jest pewna czy da radê coœ zrobiæ, ale jeœli ja
tego chce, mo¿e spróbowaæ. Warto by³o, moje
objawy ust¹pi³y przynajmniej o po³owê, a

przy ci¹g³ym bólu to wielki sukces. Pozdrawiam i
¿yczê dalszej owocnej pracy!

Aleksandra Maliñska przyjmuje
Jeleniej Górze:

w dniach 4, 5, 6 maj 2011 roku.
Zapisy i informacje wy³¹cznie telefo-

niczne od poniedzia³ku do pi¹tku w go-
dzinach 9:00-14:00 pod numerem:
77/ 551 51 64 oraz 791 120 118

Swoje bioenergoterapeutyczne zdolnoœci
odkry³a w 1998 r. -” Ka¿dy z nas ma jakieœ
talenty, od wiary i wk³adu pracy zale¿y, czy
one siê rozwin¹” - mówi z uœmiechem. Wie-
rzy³a, ¿e mo¿e pomóc innym. Ukoñczy³a
szkolenia i specjalistyczne kursy bioenergo-
terapii, uzyskuj¹c pañstwowe uprawnienia
do prowadzenia takiej dzia³alnoœci. Praco-
wa³a w kilku oœrodkach w Polsce, a tak¿e
za granic¹. Pos³uguje siê równie¿ technikami
wywodz¹cymi siê z medycyny chiñskiej, sto-
suje terapiê manualn¹.

Trafiaj¹ do niej osoby w ró¿nym wieku
i z ró¿nymi schorzeniami. Pani Maliñska
s³u¿y swoj¹ pomoc¹ w chorobach serca,
uk³adu moczowego, nerek, prostaty, w
chorobach reumatycznych, zapaleniach sta-
wów, schorzeniach uk³adu pokarmowego,
problemach zwi¹zanych z krêgos³upem,
bólach ró¿nego pochodzenia.

Najlepszym dowodem na skutecznoœæ jej
dzia³ania s¹ wypowiedzi osób, które skorzy-
sta³y z takiej terapii:

Dorota J. - od kilku lat
c h o r o w a - ³am na torbie-
l o w a t o œ æ piersi, torbiele
mno¿y³y mi siê w strasznym
t e m p i e .

Przyjmowanie lekarstw i tradycyjne metody leczenia nie zawsze przy-
nosz¹ efekty. Wtedy ratunkiem okazaæ siê mo¿e spotkanie z osob¹ zajmu-
j¹c¹ siê medycyn¹ naturaln¹.

Kampania promocyjna na terenie Gminy
Podgórzyn „Aktywnie w górach”

Gmina Podgórzyn realizuje projekt pn.
„Kampania promocyjna na terenie Gminy Podgórzyn

„Aktywnie w górach” w ramach Regionalnego
Programu Operacyjnego

dla Województwa Dolnoœl¹skiego
na lata 2007-2013 wspó³finansowanego

przez Uniê Europejsk¹ ze œrodków Europejskiego
Funduszu Rozwoju Regionalnego.

Ca³kowita wartoœæ projektu wg umowy: 472 915,19 z³ w tym:

dofinansowanie ze œrodków Europejskiego Funduszu Rozwoju
Regionalnego - 69,99 proc.: 330 993,35 z³

Kampania promocyjna ma na celu promowanie aktywnych form spê-
dzania czasu w górach.

Podejmowane dzia³ania promocyjne pomog¹ wykreowaæ wizerunek
gminy Podgórzyn, jako idealnej bazy do aktywnego wypoczynku i aktyw-
nej turystki.

„Projekt wspó³finansowany przez Uniê Europejsk¹ z Europejskiego Funduszu
Rozwoju Regionalnego w ramach Regionalnego Programu Operacyjnego

dla Województwa Dolnoœl¹skiego na lata 2007-2013”

Sêdzia Komisarz
w postêpowaniu upad³oœciowym obejmuj¹cym likwidacjê maj¹tku „Prefabrykaty” sp. z o.o.

z siedzib¹ w Zgorzelcu (Sygn. Akt VIII GUp 9/10)
og³asza, ¿e syndyk sporz¹dzi³ i przed³o¿y³ listê wierzytelnoœci upad³ego,

któr¹ ka¿dy zainteresowany mo¿e przegl¹daæ w sekretariacie S¹du
Gospodarczego w Jeleniej Górze, ul. Norwida 9, pokój 8B.

W terminie dwóch tygodni od dnia og³oszenia w Monitorze S¹dowym i Gospodarczym mo¿na z³o¿yæ
Sêdziemu Komisarzowi sprzeciw co do uznania b¹dŸ odmowy uznania wierzytelnoœci.
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Zarz¹d Powiatu Jeleniogórskiego
og³asza czwarty przetarg

ustny nieograniczony na sprzeda¿
niezabudowanej nieruchomoœci gruntowej

po³o¿onej w Szklarskiej Porêbie
przy ul. Obroñców Pokoju, oznaczonej

w operacie ewidencji gruntów
i budynków jako dzia³ka nr 551/7
o pow. 0,0488 ha obrêb 5, AM-8.

Dzia³ka niezabudowana, nieogrodzona i niezagospodarowana, po³o¿o-
na na obszarze pomiêdzy ulicami Obroñców Pokoju i Franciszkañsk¹.
Stanowi klin terenu pomiêdzy zabudowanymi dzia³kami nr 552/4
i nr 551/8. Na dzia³ce znajduj¹ siê nieliczne drzewa iglaste. Dzia³ka posia-
da dostêp do drogi od strony Obroñców Pokoju oraz dostêp do mediów
miejskich: energia elektryczna, woda oraz gaz. Brak kanalizacji sanitarnej.
Dzia³ka ma nieregularny kszta³t, wyd³u¿onego klina.

Zgodnie ze Studium uwarunkowañ i kierunków zagospodarowania prze-
strzennego miasta Szklarska Porêba zatwierdzonego uchwa³¹ Rady Miej-
skiej w Szklarskiej Porêbie Nr XII/90/07 z dnia 10 wrzeœnia 2007 r.
dzia³ka nr 551/7 oznaczona jest symbolem Uz - tereny us³ug z zieleni¹
towarzysz¹c¹ - obszary wskazane dla lokalizacji zabudowy us³ugowej na
dzia³kach w obrêbie których minimum 50 proc. powierzchni winna stano-
wiæ zieleñ urz¹dzona lub obiekty i urz¹dzenia sportowe i rekreacyjne.

Cena wywo³awcza - 19.750,00 z³ brutto. Wadium - 1.975,00 z³.

Przetarg odbêdzie siê w dniu 17 maja 2011 r. o godz. 10.00.

Wadium nale¿y wnieœæ w pieni¹dzu w terminie do dnia 12 maja
2011 r. na konto nr 60 1160 2202 0000 0001 6422 0627 Bank Millen-
nium S.A. w Jeleniej Górze. Za termin wniesienia wadium uwa¿a siê
dzieñ wp³ywu wadium na w/w konto. Dowód wniesienia wadium przez
uczestnika przetargu podlega przed³o¿eniu komisji przetargowej przed
otwarciem przetargu.

Firmy lub spó³ki przystêpuj¹ce do przetargu musz¹ przed³o¿yæ wypis
z odpowiedniego rejestru lub ewidencji dzia³alnoœci gospodarczej wraz
z wa¿nymi pe³nomocnictwami.

Przetargi organizowane przez Zarz¹d Powiatu Jeleniogórskiego do-
stêpne s¹ w internecie pod adresem www.starostwo.jgora.pl pod ha-
s³em: przetargi.

Przetarg na w/w nieruchomoœæ odbêdzie siê w siedzibie Starostwa
Powiatowego w Wydziale Geodezji, Kartografii i Gospodarki Nierucho-
moœciami w Jeleniej Górze przy ul. Podchor¹¿ych nr 15, pokój nr 229.

Je¿eli osoba ustalona jako nabywca nieruchomoœci nie stawi siê bez
usprawiedliwienia w oznaczonym dniu i godzinie w wyznaczonej kancela-
rii notarialnej, organizator przetargu odst¹pi od zawarcia umowy a wp³a-
cone wadium nie podlega zwrotowi.

Szczegó³owe informacje o nieruchomoœci mo¿na uzyskaæ w siedzibie
Starostwa Powiatowego w Wydziale Geodezji, Kartografii i Gospodarki
Nieruchomoœciami przy ul. Podchor¹¿ych nr 15, pokój nr 203 lub telefo-
nicznie (0-75) 64 73 222, 226.

Urz¹d Miejski w Kowarach
informuje, ¿e stosownie do art. 35 Ustawy z dnia 21 sierpnia

1997r. o gospodarce nieruchomoœciami, ( tekst jednolity Dz. U.
z 2004r. Nr 261, poz. 1603 ze zm. ), w siedzibie Urzêdu Miejskie-

go w Kowarach przy ul. 1 Maja nr 1a na okres 21 dni

zosta³ wywieszony wykaz nieruchomoœci stanowi¹cy
za³¹cznik nr 1 do Zarz¹dzenia Nr 36 /2011

Burmistrza Miasta Kowary z dnia 04.04.2011 r.
w sprawie og³oszenia wykazu nieruchomoœci

przeznaczonych do sprzeda¿y.
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BOLKÓW
Rynek 33, tel. (075)74-13-262
Biuro Us³ug Turystycznych "Janmar"

JELENIA GÓRA
ul. Ró¿yckiego 4, tel./fax 075-64-21-217
przy ERGO HESTIA UBEZPIECZENIA

KOWARY
ul. 1 Maja 44, tel. (075)76-13-520
PPHU "NIKA"

KARPACZ
ul. Konstytucji 3 Maja 19
tel. (075) 7616-552
ul. Konstytucji 3 Maja 39A
tel./fax(075)76-18-660,
Biuro Turystyczne "BAKAR"

LWÓWEK ŒL¥SKI
ul. Szkolna Pawilon, tel. (075)78-233-82

SZKLARSKA PORÊBA
ul. Jednoœci Narodowej 6
tel. (075) 717-21-23, tel./fax (075) 717-33-23
Biuro Turystyki "Almar"

PIECHOWICE
ul. ¯ymierskiego 53A
tel./fax (075) 761-24-44
Biuro Rachunkowe

ZGORZELEC
ul. Konarskiego 4e, tel./fax (075) 77-13-202
Okna

NASZE PUNKTY
AKWIZYCYJNE

OBWIESZCZENIE
BURMISTRZA MIASTA I GMINY ŒWIERZAWA

o wy³o¿eniu do publicznego wgl¹du projektu zmiany studium uwarunkowañ
i kierunków zagospodarowania przestrzennego miasta i gminy Œwierzawa
dla obszarów w obrêbie wsi Dobków i Stara Kraœnica, gmina Œwierzawa

Na podstawie art. 11 pkt. 10 ustawy z dnia 27 marca 2003 r. o planowaniu i zagospodarowaniu przestrzennym
(Dz. U. z 2003 r. Nr 80, poz. 717 z póŸn. zm.) oraz w zwi¹zku z uchwa³¹ nr XXXI/154/2009 Rady Miasta i Gminy
Œwierzawa z dnia 19 czerwca 2009 r. zawiadamiam o wy³o¿eniu do publicznego wgl¹du projektu zmiany studium
uwarunkowañ i kierunków zagospodarowania przestrzennego miasta i gminy Œwierzawa dla obszarów w obrêbie
wsi Dobków i Stara Kraœnica, gmina Œwierzawa wraz z prognoz¹ oddzia³ywania na œrodowisko w dniach
od 27 kwietnia do 27 maja 2011 r. w siedzibie Urzêdu Miasta i Gminy, Pl.Wolnoœci 60, 59-540 Œwierzawa,
pok. nr 5 w godzinach pracy Urzêdu.

Dyskusja publiczna nad przyjêtymi w projekcie zmiany studium rozwi¹zaniami odbêdzie siê w dniu 27 maja 2011 r.
o godzinie 12.00 w œwietlicy wiejskiej w Dobkowie.

Zgodnie z art. 11 pkt 11 w/w ustawy, osoby prawne i fizyczne oraz jednostki organizacyjne nieposiadaj¹ce
osobowoœci prawnej mog¹ wnosiæ uwagi do projektu zmiany studium. Uwagi nale¿y sk³adaæ na piœmie do Burmi-
strza z podaniem imienia i nazwiska lub nazwy jednostki organizacyjnej, adresu, oznaczenia nieruchomoœci, której
uwaga dotyczy, w nieprzekraczalnym terminie do dnia 17 czerwca 2011 r.                       Burmistrz Miasta i Gminy

OBWIESZCZENIE
Komornik S¹dowy przy S¹dzie Rejonowym w Jeleniej Górze Jerzy Wydro,

58-500 Jelenia Góra ul. Grottgera 15/2 tel. (75) 764 60 50, zawiadamia na podstawie
art. 953 kpc w zwi¹zku z art. 955 kpc, ¿e w dniu

13 maja 2011 r. o godz. 14:00
w S¹dzie Rejonowym w Jeleniej Górze, ul. Bankowa 18,

sala nr 111, odbêdzie siê:
PIERWSZA LICYTACJA
przedmiotem licytacji jest:

1) nieruchomoœæ gruntowa niezabudowana, po³o¿ona w Jeleniej Górze
w obrysie dzia³ki nr 56/30 przy ul. Paderewskiego o powierzchni
266 m kw., objêta ksiêg¹ wieczyst¹ JG1J/00065562/8 w S¹dzie Rejono-
wym w Jeleniej Górze.

Nieruchomoœæ oszacowana jest na kwotê 24 200,00 z³.
Cena wywo³ania wynosi 3/4 wartoœci oszacowania, tj. kwotê 18 150,00 z³.
Przystêpuj¹cy do licytacji zobowi¹zany jest z³o¿yæ rêkojmiê w wysokoœci

10 proc. ceny oszacowania nieruchomoœci, tj. 2 420,00 z³,

2) nieruchomoœæ gruntowa niezabudowana, po³o¿ona w Jeleniej Górze
w obrysie dzia³ki nr 374/9 przy ul. Chrobrego o powierzchni 66 m kw.,
objêta ksiêg¹ wieczyst¹ nr JG1J/00063349/5 w S¹dzie Rejonowym
w Jeleniej Górze.

Nieruchomoœæ oszacowana jest na kwotê 23 200,00 z³.
Cena wywo³ania wynosi 3/4 wartoœci oszacowania, tj. kwotê 17 400,00 z³.
Przystêpuj¹cy do licytacji zobowi¹zany jest z³o¿yæ rêkojmiê w wysokoœci

10 proc. ceny oszacowania nieruchomoœci, tj. 2 320,00 z³.

Rêkojmiê nale¿y z³o¿yæ najpóŸniej do momentu rozpoczêcia licytacji
w gotówce lub na rachunek bankowy komornika w PKO BP S.A. O.
Jelenia Góra nr 27 1020 2124 0000 8102 0075 4069.

Przez z³o¿enie rêkojmi na rachunek bankowy rozumie siê jej wp³yw na rachu-
nek komornika. Po rozpoczêciu licytacji wadium nie bêdzie przyjmowane.

Nieruchomoœæ t¹ mo¿na ogl¹daæ codziennie od dnia wywieszenia niniej-
szego obwieszczenia, zaœ elaborat szacunkowy tej nieruchomoœci znajduje
siê do wgl¹du w biurze komornika.

Prawa osób trzecich nie bêd¹ przeszkod¹ do przeprowadzenia licytacji
i przys¹dzenia w³asnoœci na rzecz nabywcy bez zastrze¿eñ, je¿eli osoby te
przed rozpoczêciem licytacji nie z³o¿¹ dowodu, i¿ wnios³y powództwo
o zwolnienie spod egzekucji tej nieruchomoœci lub innych przedmiotów
razem z ni¹ zajêtych.

U¿ytkowanie, s³u¿ebnoœci i prawa do¿ywotnika, je¿eli nie s¹ ujawnione w
ksiêdze wieczystej i nie zostan¹ zg³oszone najpóŸniej na trzy dni przed rozpo-
czêciem licytacji, nie bêd¹ uwzglêdnione w dalszym toku egzekucji i wygasn¹
z chwil¹ uprawomocnienia siê postanowienia o przys¹dzeniu w³asnoœci.

Szczegó³owych informacji udziela Komornik pod nr tel. (75) 764 60 50
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LOKALE

NOCLEGI dla pracowników- bardzo
tanio Jelenia- Cieplice, 512-20-20-85.

D8265-G
DEPTAK -gastronomiê wynajmê,

794-289-548. E356-G
MORCINKA 3-pokojowe sprzedam,

609-683-764. E741-G
KAWALERKA- Karpacz. Tel.

603-622-848. E747-G
KARPACZ- centrum sprzedam miesz-

kanie 90 m kw. I piêtro, 601-99-55-35.
E767-G

ZARZ¥DZANIE wspólnotami miesz-
kaniowymi. Obs³uga ksiêgowa, technicz-
na, prawna. Tel. 75/75-240-97. E840-G

DEPTAK- wynajmê lokal (handel,
us³uga, gabinet) 794-289-548. E847-G

PRZY si³owni do wynajêcia lokal ok.
100 m kw. Cieplice, 691-186-192.

E950-G
HOSTEL. Tanie noclegi,

75/713-21-04. E958-G
SPRZEDAM mieszkanie do remontu

105 m kw., 797-189-112 (poœrednikom
dziêkujê). E980-G

DO WYNAJÊCIA 2 pokoje biurowe-
centrum. Tel. 797-189-112. E981-G

KAWALERKA, ul. Z³otnicza, 110.000
z³, 604-620-100. E1186-G

SPRZEDAM mieszkania nowo budo-
wane 32, 36, 49, 57 m kw.; 1, 2, 3, 4-
pokojowe; 80,89 m dwupoziomowe
(piwnice, gara¿e podziemne)- Cieplice,
Ceglana 5, 502-12-36-48; www.jelbud.pl

E1514-G

KAWALERKA ma³a poczta,
603-505-777. E1554-G

SPRZEDAM kawalerkê Jelenia Góra-
tanio, 514-294-343. E1558-G

DO WYNAJÊCIA pomieszczenia pro-
dukcyjno- us³ugowe w Kostrzycy o pow.
200 m kw. po remoncie przy g³ównej
drodze, biura, wêze³ sanitarny, parking.
Tel. 600-202-708. E1583-G

S£ONECZNE komfortowe 42 m, 2
pokoje, I piêtro, idealna lokalizacja Zabo-
brze I, ogrzewanie gazowe, 2 komórki,
piwnica, mo¿liwoœæ adaptacji strychu+ 20
m, wspólnota mieszkaniowa, czynsz 60
z³, 149.000,- Tel. 530-393-407.

E1665-G
DO WYNAJÊCIA mieszkanie 2-poko-

jowe 64 m kw. przy ul. Sudeckiej- 1.300,-
z mediami. Tel. 512-965-703.

DO WYNAJÊCIA 2-pokojowe miesz-
kanie 36 m kw. przy ul. Sudeckiej-
1.100,- z mediami. Tel. 512-965-703.

E1672-G
MIESZKANIE sprzedam M-3, 2 piêtro,

54 m kw., Ogiñskiego (bez poœredników),
tel. 502-254-212. E1676-G

DO WYNAJÊCIA gabinety lekarskie na
parterze w centrum Jeleniej Góry. Tel.
500-214-140. E1691-G

SPRZEDAM mieszkanie 2-pokojowe,
41 m, Nier. Centrum, 509-949-961.

E1712-G
POKOJE, 607-483-013. E1739-G
DO WYNAJÊCIA mieszkanie 2-poko-

jowe, umeblowane, w³asne podwórko. Tel.
607-077-239. E1740-G

SPRZEDAM przestronn¹ kawalerkê
blisko centrum, bez poœredników,
509-703-086. E1741-G

690,- sklepik, mieszkanie,
604-223-245. E1749-G

POKÓJ w centrum do wynajêcia, tel.
691-266-299 po 11-tej.

LOKAL handlowo-us³ugowy w cen-
trum, tel. 691-266-299 po 11-tej.

E1764-G
SPRZEDAM mieszkanie 54 m kw.

œwietna lokalizacja, Nier. Centrum,
509-949-961. E1773-G

SPRZEDAM trzypokojowe mieszkanie
90 m kw., ul. Prusa, I piêtro, 270.000, tel.
500-078-699. E1824-G

STYLOWE mieszkanie 108 m kw., 4
werandy, Szklarska Porêba, 230000,- oka-
zja! N. Grzywiñscy Lic. 998. Tel.
508209704.

PILNE! Mieszkanie z klimatem przy ul.
Mickiewicza w Jeleniej Górze, 132000,- N.
Grzywiñscy Lic. 998. Tel. 508209704.

KUPIÊ kawalerkê do remontu w Jele-
niej Górze i okolicach. Pilne! N. Grzywiñ-
scy Lic. 998. Tel. 795700990.

MIESZKANIE w cichej dzielnicy Jele-
niej Góry, 66 m kw., 208000,- N. Grzy-
wiñscy Lic. 998.Tel. 606822694.

MIESZKANIE w Cieplicach, 30 m kw.,
105000,- N. Grzywiñscy Lic. 998. Tel.
606822694. E1841-G

SPRZEDAM lub wydzier¿awiê pawilon
sklepowe wraz z dzia³k¹ budowlan¹ 1000
m kw. w Wojcieszycach. Tel.
607-543-408. E1848-G

SPRZEDAM mieszkanie 65 m dwupo-
kojowe 210 tysiêcy. Tel. 792-216-995.

E1850-G
2.900,- Restauracjê +parking zarob-

kowy wynajmê, 604-223-245. E1870-G
SPRZEDAM mieszkanie na Kiepury 50

m kw., 601-55-43-92. E1885-G
SPRZEDAM mieszkanie 3-pokojowe

69 m kw.+ gara¿ Zabobrze, Kiepury. Do
zamieszkania. Tel. 500-037-754. E1889-G

KIEPURY mieszkanie 51 m sprzedam.
Tel. 694-371-768. E1893-G

SPRZEDAM mieszkanie 3-pokojo-
we, II piêtro (bez poœredników). Kontakt:
608-042-395. E1899-G

SPRZEDAM dwupokojowe, Malczew-
skiego, 692-722-686. E1901-G

ZARZ¥DZANIE wspólnotami miesz-
kaniowymi. Tel. 609-17-44-77; e-mail:
ebx@poczta.onet.pl E1914-G

SPRZEDAM lub wynajmê mieszkanie
3-pokojowe, zabudowa kuchenna, jacuzzi,
III piêtro Kiepury. Tel. 509-622-882.

E1992-G
DO WYNAJÊCIA lokal u¿ytkowy 36

m kw. centrum Szklarskiej Porêby na
sklep, biuro, us³ugi. Tel. 510-111-330.

E1997-G
DO WYNAJÊCIA pomieszczenie biu-

rowo-u¿ytkowe, Zabobrze, tel.
75/754-28-43. E2006-G

DO WYNAJÊCIA lokal 300 m kw. po
si³owni Body-Gym w Cieplicach,
535-909-565. E2010-G

ZDECYDOWANIE sprzedam 4-pokojo-
we 114 m kw. do remontu lub zamieniê
na mniejsze. Tel. 604-271-253. E2012-G

DO WYNAJÊCIA dwupokojowe,
601-158-355. E2020-G

DO WYNAJÊCIA dwupokojowe,
695-702-259. E2030-G

MIESZKANIE 90 m kw. 3-pokojowe+
kuchnia+ ³azienka, c.o., w Janowicach
Wielkich zamieniê na 40 m kw. z dop³at¹.
Tel. 723-828-958. E2032-G

WYNAJMÊ nowe mieszkanie trzypo-
kojowe centrum cena 1100 z³,
607-68-58-98. E2033-G

SPRZEDAM nowy lokal, parter, 57 m
kw. centrum, 507-68-58-98. E2034-G

SPRZEDAM mieszkanie 3 pokoje Za-
bobrze III. Tel. 693-205-203. E2036-G

ZAMIENIÊ mieszkanie 3-pokojowe 97
m kw. kwaterunkowe na mniejsze, (bez
poœredników), 75/64-24-785. E2039-G

SPRZEDAM kawalerkê, ul. Matejki, III
piêtro, po remoncie, 89.000,- (bez poœred-
ników) 609-655-488. E2045-G

SPRZEDAM mieszkanie jednopokojo-
we, bezczynszowe, 36 m, okolica centrum,
nowy budynek- 118.000,- 793-276-386;

E2047-G
RÓ¯YCKIEGO 50 m kw. po remoncie

135.000,- JGN 691-475-892.
MIESZKANIE+ lokal, parter Jelenia

Góra, 1 Maja 150.000,- JGN 691-475-892.
PLAC Piastowski 75 m kw. 125.000,

JGN 691-475-892. E2051-G
PIECHOWICE lokal na ka¿d¹ dzia³al-

noœæ, tel. 75/61-61-401. E2057-G
DO WYNAJÊCIA trzypokojowe miesz-

kanie w Jeleniej Górze. Tel. 601-880-444.
E2059-G

POKOJE do wynajêcia, 75/76-460-35;
883-206-031. E2060-G

DO WYNAJÊCIA kawalerka umeblo-
wana, tel. 667-254-348. E2068-G

MIESZKANIE 76 m kw. 3-pokojowe,
po remoncie kapitalnym, ogrzewanie ga-
zowe, bez poœredników, centrum,
315.000,- Tel. 75/76-46-334. E2078-G

MIESZKANIE do wynajêcia,
603-269-189. E2081-G

CIEPLICE centrum- do wynajêcia lo-
kale us³ugowe o powierzchni: 48, I piêtro,
80 m kw., parter. Tel. 509-341-870.

JELENIA Góra- centrum ul. Grodzka-
do wynajêcia mieszkanie, umeblowane, IV
piêtro 50 m kw. Tel. 509-341-870.

E2087-G

DO WYNAJÊCIA lokal 80 m kw.-
centrum Jeleniej Góry. Tel.
519-516-141. E2102-G

POKÓJ Cieplice. Tel. 517-518-697.
E2105-G

DO WYNAJÊCIA 2 kawalerki umeblo-
wane, 516-218-935. E2117-G

MIESZKANIE 2-pokojowe Kiepury, III
piêtro, 54 m kw., 145 tys. z³,
www.rychlewski.com 602-732-135.

MIESZKANIE 2-pokojowe Wyczó³kow-
skiego, parter, 39 m kw. 119 tys. z³,
www.rychlewski, com, 602-732-135.

E2119-G

DO WYNAJÊCIA mieszkanie dwupo-
kojowe, umeblowane w centrum Jeleniej
Góry, tel. 602-108-795. E2120-G

W CENTRUM Piechowic 3-pokojowe, par-
ter, przystêpna cena, www.rychlewski.com.pl
726-290-939. E2124-G

SPRZEDAM kawalerkê 33 m kw. w
Sobieszowie, 791-748-212. E2133-G

DO WYNAJÊCIA kawalerka, os. Czar-
ne. Tel. 695-630-600. E2134-G

DO WYNAJÊCIA 2 pokoje biuro, ga-
binet, 40 m kw., parter, pomieszczenie
us³ugowo-handlowe, 140 m kw. parter,
pomieszczenie ok. 400 m kw., I piêtro,
tanio, Cieplice, Dworcowa 19a, tel.
604-557-470. E2141-G

TRZYPOKOJOWE, Kiepury, piêkny wi-
dok, wygodny uk³ad, www.rychlewski.com.pl,
501-736-644. E2142-G

DO WYNAJÊCIA pusty lokal 20 m kw.
w Szklarskiej Porêbie ul. 1-go Maja lub
odst¹piê wyposa¿enie do prowadzenia
dzia³alnoœci „Kebab”- tanio. Tel.
725-331-330. E2157-G

SPRZEDAM mieszkanie centrum Je-
leniej 54 m, ogrzewanie w³asne gazowe,
135.000, 504-494-539. E2166-G

DO WYNAJÊCIA mieszkanie œcis³e
centrum Jeleniej, 40 m, ogrzewanie gazo-
we, 750+liczniki, 504-494-539. E2167-G

LOKAL us³ugowy 75 m kw. do wyna-
jêcia, 608-012-504. E2183-G

DO WYNAJÊCIA mieszkanie w Jele-
niej Górze, umeblowane, 63 m, 3 pokoje.
Tel. 697-210-463. E2185-G

DO WYNAJÊCIA samodzielna kawa-
lerka w Sobieszowie, tel. 75/75-544-48
lub 668-773-856. E2191-G

SPRZEDAM mieszkanie w centrum
Jeleniej Góry, 3-pokojowe, 66 m kw. wy-
remontowane, (bez poœredników),
506-208-328. E2201-G

SPRZEDAM mieszkanie 63 m kw., 3
pokoje, Zabobrze III, bez poœredników.
Cena 210 tys. z³. Tel. 662-265-993 po
18.00. E2211-G

SPRZEDAM lub zamieniê na wiêksze
mieszkanie w Mys³akowicach, 44 m z
ogródkiem. Tel. 509-786-116. E2217-G

SPRZEDAM mieszkanie w³asnoœciowe
40 m kw. bez poœredników na ul. Wyczó³-
kowskiego. Tel. 601-688-195. E2219-G

DO WYNAJÊCIA dwa pokoje, kuchnia,
umeblowane, 75-76-49-315. E2221-G

SPRZEDAM mieszkanie w Piechowi-
cach 46 m kw. po remoncie. Tel.
513-152-714. E2225-G

SPRZEDAM mieszkanie 45 m kw.
przy Kar³owicza po kapitalnym remoncie,
III piêtro, 601-338-988, 163.000 z³

E2232-G

SPRZEDAM mieszkanie 2-pokojowe,
35 m kw. IX piêtro, Zabobrze II, ul. Mo-
niuszki. Tel. 609-712-595. E2235-G

JELENIA Góra. Sprzedam bez poœred-
ników mieszkanie 4-pokojowe 105 m kw.
piêtro w domu dwurodzinnym, gara¿,
dzia³ka w³asnoœciowa 362 m kw., atrak-
cyjne po³o¿enie, 379 tys., 693-059-344.

E2236-G
DO WYNAJÊCIA lokal 70 m kw. w

atrakcyjnym miejscu J.G idealny na gabi-
net, biuro, sklep- tanio, 510-124-844.

E2241-G
WYNAJMÊ w nowym budynku na ul.

Muzealnej w Jeleniej Górze mieszkanie
umeblowane 75 m kw., 1.500,- miesiêcz-
nie+ media, 509-254-130. E2242-G

WYNAJMÊ mieszkanie komfortowe,
36 m, nowe meble i AGD okolice Castora-
my. Tel. 793-510-519. E2246-G

SPRZEDAM mieszkanie dwupoziomo-
we, tel. 781-146-005. E2248-G

DO WYNAJÊCIA 40 m, parter, balkon,
Kiepury, 600 z³+ op³aty, 511-692-707.

E2250-G
SPRZEDAM fajne mieszkanie dwupo-

kojowe, 51 m kw., Zabobrze III, ulica Sy-
gietyñskiego, poœrednikom dziêkujê, tele-
fon kontaktowy 607-117-787. E2252-G

WYNAJMÊ trzypokojowe willowe,
602-306-626. E2257-G

SPRZEDAM lub wynajmê kawalerkê w
centrum. Tel. 696-884-333. E2263-G

DO WYNAJÊCIA nowe mieszkanie
dwupokojowe, Cieplice, 790-796-662.

E2264-G
DO WYNAJÊCIA kawalerka w centrum

Jeleniej Góry, tel. 500-340-602. E2265-G
DO WYNAJÊCIA kawalerka w Sobie-

szowie. Tel. 660-339-568. E2267-G
SPRZEDAM kawalerkê, 515-428-428.

E2272-G
SPRZEDAM mieszkanie 60 m kw. w

Giebu³towie ko³o Mirska, I piêtro, 2 poko-
je, kuchnia, ³azienka, cena do uzgodnie-
nia, tel. 661-025-865. E2273-G

DO WYNAJÊCIA gabinety lekarskie
nad aptek¹ Hipokrates. Tel.
601-054-645. E2275-G

SPRZEDAM bez poœredników nowe
mieszkanie 60 m kw. 2 pokoje, kuchnia,
³azienka, Wroc³awska, 175.000 z³,
509-963-753.

MIESZKANIE 60 m kw. w Jeleniej Gó-
rze 186.000 z³, 509-963-753. E2277-G

WWW.NIERUCHOMOSCIKARKONOSKIE.PL

SOSNÓWKA -kawalerka 40.000 Nie-
ruchomoœci Karkonoskie 756436052.

KIEPURY 2-pokojowe NK 501090928;
75-64-36-062.

KIEPURY 2-pokojowe NK 501090928;
75-64-36-062.

KARPACZ mieszkanie w nowym bliŸ-
niaku Nieruchomoœci Karkonoskie
756436052.

KARPACZ 2-pokojowe 150.000 NK
75-64-36-052.

2-POKOJOWE Wyczó³kowskiego NK
503021047.

KIEPURY 2-pokojowe NK 501090928;
75-64-36-062.

2-POKOJOWE ok. Lubañskiej NK
501090928; 756436051.

2-POKOJOWE 133000 Drzyma³y NK
756436051.

3-POKOJOWE Z³otnicza 80 m 186000
NK 519562869.

KIEPURY 185.000 Nieruchomoœci
Karkonoskie 602749567, 756436051.

XX Lecia 2 i 3-pokojowe sprzedamy
NK 501090928 756436052.

JANOWICE mieszkanie 63000 okazja
NK 601556494.

3 i 4-pokojowe Grabowskiego NK
506154079; 756436062.

MONIUSZKI 2-pokojowe -nowe NK
503021047; 756436052.

3 i 4 pokoje Prusa, Malczewskiego,
519562869; 75/6436051

CENTRUM Najmu lokal- 38 m parter
1 Maja NK 756436051.

DO WYNAJÊCIA komfortowe Park
Sudecki NK 75-64-36-052.

3-POKOJOWE Kiepury NK
75-64-36-062, 506154079.

SZKLARSKA Porêba 2-pokojowe 39 m
kw. 140.000 NK”, 75/64-36-052. E2278-G

MA£E pomieszczenie na biuro, us³u-
gi -do wynajêcia, centrum, I piêtro, tel.
605-490-074, 75/713-00-49. E2280-G

2-POKOJOWE 62 m, 177.000 Osiedle
Robotnicze, 513-046-929. E2281-G

SPRZEDAM, wydzier¿awiê mieszkanie
38,5 m kw. z balkonem, dwupokojowe po
remoncie, ul. Kar³owicza, 604-973-622.

E2283-G
DO WYNAJÊCIA dwupokojowe 60 m

kw. na Kiepury, 791-295-324. E2285-G
TANIO 35 m kw. 2 pokoje w centrum

sprzedam, 504-238-128.
TANIO 65 m kw. po remoncie sprze-

dam, 504-238-128. E2286-G
DO WYNAJÊCIA 3 pokoje- centrum,

75/712-21-71; 664-308-587. E2287-G
WYNAJMÊ lokal w centrum, 33 m

kw., 606-661-693. E2290-G
LOKAL do wynajêcia centrum 31 m

kw. us³ugi, biuro- 700 z³. Tel. 603-608-313.
CENTRUM Wojcieszów lokal na dzia-

³alnoœæ, 52 m do wynajêcia 600 z³/m-c.
Tel. 603-608-313. E2291-G

CZTEROPOKOJOWE sprzedam,
601-82-23-96. E2298-G

DO WYNAJÊCIA umeblowana kawa-
lerka ul. Kiepury, I piêtro, 36,5 m kw. od
1.05.2011. Tel. 75/75-18-281. E2299-G

DO WYNAJÊCIA dwupokojowe ume-
blowane mieszkanie Plac Ratuszowy,
1100,-+ media, 75/718-25-15. E2302-G

DO WYNAJÊCIA mieszkanie 2-poko-
jowe. Tel. 506-298-241. E2304-G

DO WYNAJÊCIA kawalerka na Zabo-
brzu. Tel. 75/64-29-723 lub 601-160-113.

E2305-G
SPRZEDAM kawalerkê na Zabobrzu

85.000, 10171, 662-009-200. E2307-G
CZTEROPOKOJOWE, Sudecka 99 m

kw., 250.000,- lic. 10171, 519-350-100.
DWUPOKOJOWE Lubañ- 111.000.

Lic. 10171, 519-350-100. E2309-G
MIESZKANIE 54 m kw. gara¿, I piê-

tro, lic. 10171, 508-240-827. E2310-G
SPRZEDAM trzypokojowe na Zabo-

brzu 155.000, 10171, 508-24-08-26.
SPRZEDAM trzypokojowe na Kiepury

195.000, 10171, 508-240-826. E2312-G

FIRMA posiada do wynajêcia lokale
biurowe -centrum, parking; lokale us³u-
gowe -Wojska Polskiego -parking. Uwa-
ga atrakcyjne wiosenne ceny, tel.
601-758-878. E2314-G

SPRZEDAM kawalerkê 38 m,
100.000,- Nier. Centrum, 509-949-961.

E2315-G
SPRZEDAM 3-pokojowe, wyj¹tkowo

atrakcyjne 70 m. Nier. Centrum,
509-949-961. E2316-G

POKÓJ dla 2 osób od zaraz dla 1 oso-
by od 15.04, 693-901-999. E2319-G

DWUPOKOJOWE centrum 600 PLN
+rachunki, Lic. 7027, 509-263-111.

KAWALERKA Wojcieszyce, tanio sprze-
dam, Lic. 7027, 785-511-606. E2320-G

KUPIÊ mieszkanie dwupokojowe na
pierwszym piêtrze (bez poœredników). Tel.
693-810-701. E2325-G

DO WYNAJÊCIA tanio ³adne mieszka-
nie 36 m kw. w Jeleniej Górze. Tel.
514-966-370. E2326-G

DO WYNAJÊCIA mieszkanie w bloku
2-pokojowe w Mys³akowicach. Tel.
885-924-199. E2330-G

WWW.NIERUCHOMOSCI-CITY.PL
E2332-G

CZTEROPOKOJOWE 78 m kw. Kiepu-
ry, 503-111-466. L. 5524. E2333-G

WWW.KODEX-NIERUCHOMOSCI.PL
E2335-G

DWUPOKOJOWE mieszkanie do wy-
najêcia. Tel. 660-437-723. E2340-G

P£AWNA -mieszkanie -120 m kw.,
130.000 z³, Lic. 10171, tel. 519-350-101.

E2341-G

WYNAJMÊ umeblowane nowe
mieszkanie centrum Obroñców Pokoju
55 m 950 z³. Tel 602-311-589
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LOKALE C.D.

TRZYPOKOJOWE Kiepury,
662-112-344 N. City. L. 5524.

DWUPOKOJOWE niedaleko centrum,
662-112-344 N. City. L. 5524. E2331-G

DO WYNAJÊCIA dwa pokoje z kuchni¹,
³azienka- Cieplice, 800 z³ plus pr¹d, woda.
Tel. kontaktowy 693-031-717. E2343-G

DO WYNAJÊCIA pokój +kuchnia
+³azienka, umeblowane z wygodami dla
pracuj¹cego, tel. 662-882-382. E2346-G

WYNAJMÊ nowe mieszkanie, 2 poko-
je, kuchnia, umeblowane, lokalizacja Za-
bobrze, cena 1000 z³+ op³aty. Tel.
509-105-509. E2347-G

DO WYNAJÊCIA pomieszczenie
handlowo- us³ugowe, parter, wejœcie z
ulicy, 68 m kw., cena 10 z³/m kw. brut-
to, Jelenia Góra, Wolnoœci 82. Tel.
75/75-266-36. E2349-G

DO WYNAJÊCIA mieszkanie 2-poko-
jowe w Cieplicach. Tel. 502-72-42-95.

E2351-G
MIESZKANIE dwupokojowe 44 m kw., Za-

bobrze, 145 tyœ., tel. 667-953-188. E2355-G
DO WYNAJÊCIA 2-pokojowe, I piêtro-

Kiepury 500 z³ (bez poœredników),
505-316-635. E2367-G

DO WYNAJÊCIA mieszkanie 2-poko-
jowe, 40 m kw. blisko centrum, s³onecz-
ne, umeblowane, 609-561-785. E2369-G

SPRZEDAM lokal u¿ytkowy we Wro-
c³awiu, 601-750-910.

SPRZEDAM mieszkanie we Wroc³a-
wiu, 601-750-910. E2373-G

WWW.CELDOM, 75-64-45-
605.www.celdom.pl

ZABOBRZE II, dwupokojowe, 41,3 m,
120.000, CeLDOM, 661-114-212.

OKAZJA, trzypokojowe, 67,40 m,
165.000, CeLDOM, 661-114-212.

KARPACZ, œcis³e centrum, 41 m, par-
ter, 195.000, CeLDOM, 661-114-212.

E2375-G
PILNA sprzeda¿ mieszkania 94 m kw.

przy Prusa. N. Grzywiñscy 505074854.
PILNA sprzeda¿ lokalu u¿ytkowego

102 m kw. przy Groszowej. N. Grzywiñscy
505074854.

TYLKO 70000 z³ za dwupokojowe w
centrum N. Grzywiñscy 505074854.

TYLKO 120000 z³ za trzypokojowe w
centrum N. Grzywiñscy 505074854.

POSZUKUJEMY mieszkania z ogro-
dem, dla zdecydowanego klienta. N. Grzy-
wiñscy 505074854. E2378-G

SPRZEDAM 2-pokojowe mieszkanie z
balkonem na Zabobrzu III. NKról
0600258703.

SPRZEDAM 49 m kw., 3 pokoje na
parterze w centrum. NKról 0600258703.

WWW.NIERUCHOMOSCIKROL.PL
E2380-G

SPRZEDAM mieszkanie 115 m kw.
+dzia³ka 750 m kw., Os. Czarne,
693-984-931. E2383-G

STANCJA 508-486-296;
722-330-413. E2384-G

SPRZEDAM 3-pokojowe, 63 m, Kie-
pury III p, 210 tys, bez poœredników,
668156642. E270-K

DO WYNAJÊCIA mieszkanie, 4 poko-
je, 73 m kw., Kiepury, umeblowane, AGD,
667634181; 791110511. E623-K

SPRZEDAM mieszkania 80 m kw. i 63
m kw. s³oneczne+ gara¿, 607-706-139.

E748-K
WYNAJMÊ lokal w pasa¿u Tesco 30

m kontakt 512126674. E763-K
SPRZEDAM- kawalerkê- 37 m kw.,

umeblowana, gara¿. Piechowice. Tel.
792730707. E841-K

MIESZKANIE do wynajêcia centrum
Jeleniej Góry, 36 m kw., dwa pokoje,
kuchnia, ³azienka, po remoncie,
601570651. E885-K

WYNAJMÊ lokal o pow. 100 m przy
ul. 1-go Maja 31, przyziemie, idealny na
PUB, w³asna aran¿acja. Tel. 605-209-150
dach@dachdeker.jgora.pl E889-K

SPRZEDAM mieszkanie w samym
centrum Karpacza 42 m, idealne pod wy-
najem dla turystów. Tel. 605-205-344.

E890-K
WYNAJMÊ wolno stoj¹cy pawilon,

róg Klonowica-Wojska Polskiego. Tel.
605-209-150. E891-K

KARPACZ- mieszkanie w zamian za
opiekê 783057427. E910-K

KARPACZ- wynajmê kawalerkê
783057427. E912-K

KIEPURY 2-pokojowe bezpoœrednio
sprzedam 501737086.

CENTRUM 2-pokojowe
komfortowe sprzedamy 501737086;
www.an-renoma.com.pl E988-K

SPRZEDAM lokal 590 m kw. 3 po-
ziomowy Jelenia Góra, Plac Wyszyñskie-
go 022/4366000. E993-K

DO WYNAJÊCIA mieszkanie dwupoko-
jowe na Kiepury. Tel. 694-587-264.E995-K

SPRZEDAM 3-pokojowe po remoncie
w Karpaczu, 609-131-450. E996-K

NOWOWIEJSKA, 54 metry, 2-pokojo-
we, I piêtro. Wyremontowane. 235.000,-
Tel. 512-392-422. E998-K

MAM do wynajêcia mieszkanie 2-poko-
jowe na Zabobrzu. Tel. 668178148. E999-K

SZKLARSKA, 3 pokoje, 4 piêtro, du¿a
powierzchnia! 295000 z³. Bez poœredni-
ków! Tel. 512151120. E1000-K

KOWARY do wynajêcia kawalerka 50
m kw. Tel. 606765528. E1003-K

DO WYNAJÊCIA lokale centrum
Szklarskiej Porêby, 510-413-914. E1006-K

WYNAJMÊ mieszkanie 2 pokoje Za-
bobrze, Moniuszki, 504-206-201.E1009-K

SPRZEDAM bez poœredników miesz-
kanie 2-pokojowe, III p, Kiepury, 56 m kw.,
185000 z³, tel. 601-560-853. E1010-K

WWW.JELDOM.PL lic. zaw. 14557.
MIESZKANIE 120 m z ogrodem i ga-

ra¿em Cieplice 668667637 Jeldom.
TANIO 2 pokoje Zabobrze 602727242

Jeldom.
215 tys. stylowe 105 m Sudecka

668667637 Jeldom.
2 pokoje ko³o Pl.Ratuszowego.

602727242 Jeldom.
3 pokoje 130 tys. przy Wyspiañskie-

go 668667637 Jeldom.
PÓ£ domu z ogrodem 602727242

Jeldom.
SPRZEDAM kawalerkê 602727242

Jeldom.
MIESZKANIE w stanie deweloperskim

Zabobrze III 668667 637 Jeldom.
FAJNE 2 pokoje Zabobrze po remon-

cie 668667637 Jeldom. E1011-K
DO WYNAJÊCIA mieszkanie 2-poko-

jowe ul. Kadetów, Jelenia Góra,
509-828-545. E1016-K

WYNAJMÊ mieszkanie w œcis³ym cen-
trum Karpacza ul. Konstytucji 3 Maja
55,1500 z³ za miesi¹c+ media.
605205344. E1019-K

DZIA£KA budowlana. Tel.
798428027. E1020-K

KARPACZ, wynajmê lokal u¿ytkowy
52,4 m kw. Tel. 504120929. E1021-K

SPRZEDAM, wynajmê lokal u¿ytko-
wy, Zabobrze ul. Kiepury 601954165.

E1024-K
DO WYNAJÊCIA lokal handlowo-

us³ugowy 40 m kw. przy ul. Os. Robotni-
cze. Tel. 607463384. E1026-K

NIERUCHOMOŒCI

ZARZ¥DZANIE wspólnotami mieszka-
niowymi „popdoM” mgr in¿. Zenon Po-
prawski, 663-338-443. E15-G

DZIA£KA budowlana w Dziwiszowie
1250 m kw. (projekt, poz. na budowê,
pr¹d) tanio. Tel. 508-269-910.

E959-G
DZIA£KA w Podgórzynie, 11,44 -me-

dia, 604-620-100. E1187-G
SPRZEDAM dom -Kostrzyca,

603-503-960. E1238-G
SPRZEDAM atrakcyjnie po³o¿on¹

dzia³kê budowlan¹, Dziwiszów, bez po-
œredników, 781-952-054. E1266-G

SPRZEDAM dom- Je¿ów Sudecki,
603-080-588. E1271-G

BUDOWLANKI: Jelenia, Karpacz,
90,- /m, 604-223-245.

75.000,- budowlanka +gospodarczy,
604-223-245. E1358-G

SPRZEDAM atrakcyjnie po³o¿one
dzia³ki budowlane ko³o Jeleniej Góry. Me-
dia, drzewa, dogodny dojazd, przystêpna
cena, tel. 695-725-857. E1389-G

KARPACZ. Sprzedam dwie du¿e
dzia³ki 1,6; 1,2 ha niedaleko centrum z
mo¿liwoœci¹ zabudowy, 609-485-413;
71/348-71-30. E1491-G

MYS£AKOWICE- sprzedam dzia³ki bu-
dowlane. Tel. 75/7-131-140;
721-644-162. E1673-G

290.000,- Podgórki nowy dom,
604-223-245. E1750-G

SPRZEDAM du¿y dom+ stodo³a 0,70
ha w Pasieczniku, 250.000. Tel.
695-898-335. E1757-G

CIEPLICE dzia³ka z piêknym widokiem
1100, 195.000,- 607-608-209.

KARPACZ centrum dom 430.000,-
607-608-209.

KARPACZ, dzia³ka, 1600 m kw.,
320.000,- 607-608-209. E1758-G

£OMNICA- sprzedam 3 ha. Tel.
669-409-209. E1767-G

SPRZEDAM dom w Jeleniej Górze
150.000,- Nier. Centrum, 509-949-961.

E1774-G
SPRZEDAM dom wolno stoj¹cy w

centrum Jeleniej Góry. Cena do uzgodnie-
nia. N. Grzywiñscy Lic. 998.Tel.
795700990. E1842-G

MYS£AKOWICE dzia³ka budowlana
1100 m wszystkie media, 601-614-787.

E1852-G
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SPRZEDAM dzia³kê budowlan¹ 860 m
kw. Cieplice. Tel. 0049/561-8906824.

E1865-G
SPRZEDAM dzia³kê w D¹browicy

2.500 m kw., 601-55-43-92. E1884-G
SPRZEDAM dzia³kê z warunkami za-

budowy w Jagni¹tkowie, 668-393-108.
E1886-G

SPRZEDAM dom w Dziwiszowie, za-
budowa szeregowa, 90 m kw., rok budo-
wy 2001, widok na Œnie¿kê, 502-552-195.

E1894-G
SPRZEDAM dzia³kê budowlan¹ w Je-

¿owie Sudeckim, media, 508-477-995.
E1897-G

ŒWIADECTWA (certyfikaty) energe-
tyczne. Tel. 609-17-44-77. E1913-G

ATRAKCYJNE dzia³ki budowlane Ko-
paniec lokalizacja, media, 601-86-38-38.

E1924-G
DZIA£KI z widokiem na Œnie¿kê, bez

poœredników, 606-802-005. E1925-G
SPRZEDAM dzia³ki budowlane Olszy-

na- Biedrzychowice 1100 m kw. 47.000
z³, 506-122-702. E1930-G

1.900,- dom wynajmê, 604-22-32-45.
E1946-G

WWW.NIERUCHOMOSCI-SUDETY.COM.PL
E1954-G

BARDZO ³adny, nowy dom w Woja-
nowie -Bobrowie, atrakcyjna cena. N.
Grzywiñscy 505074854.

DOM na dwie rodziny -stan surowy
zadaszony plus warsztat na dzia³ce 277 m
kw. w Zache³miu N. Grzywiñscy
505074854. E1989-G

SPRZEDAM ³adn¹ dzia³kê budowlan¹.
Tel. 603-42-19-53. E1995-G

SPRZEDAM dzia³kê budowlano-
us³ugow¹ w Podgórzynie przy stacji Or-
len, 6700 m kw. Tel. 791-442-161.

E2011-G
SPRZEDAM mieszkanie 2-pokojowe

150.000,- w Œwiebodzinie oraz halê 200
m kw. z czêœci¹ mieszkaln¹ na trasie
Œwiecko- Poznañ 250.000 z³. Tel.
692-480-940 po 16.00. E2026-G

SPRZEDAM dzia³kê w Bukowcu ul.
Tokarska, 30 arów; Mys³akowicach 10
arów, 503-012-315. E2031-G

KUPIÊ dzia³kê budowlan¹ lub ma³y
dom Jelenia Góra, obrze¿a, 669-575-876.

E2038-G
DZIA£KI budowlane Wojcieszyce po-

³udniowe od 61 z³/m kw., 502-533-809.
E2040-G

PENSJONAT Karpacz pilnie 900.000
JGN, 691-475-892.

PENSJ0NAT Szklarska pod wyci¹giem
tanio, JGN, 691-475-892.

2,5 ha inwestycyjne Jelenia Góra-
Carrefour, JGN, 603-925-484.

STARA Kamienica 10 hektarów
194.000,- JGN, 691-475-892. E2050-G

SPRZEDAM okazyjnie piêknie po³o-
¿on¹ dzia³kê z widokiem na Karkonosze,
od 05 -1 ha, 502-655-943. E2055-G

SPRZEDAM nowy dom w Mys³akowi-
cach, 150 m kw., 602-583-819,
75/64-80-802. E2067-G

SPRZEDAM ³adny domek w stanie su-
rowym wszystkie media, 603-42-19-53.

SPRZEDAM dom z ³adnym widokiem
na góry. Tel. 603-42-19-53. E2073-G

PODGÓRZYN- sprzedam pó³ domu po
remoncie, 100 m kw. pe³ny standard. Tel.
660-866-016. E2096-G

SPRZEDAM 2 dzia³ki budowlane po
1200 m kw. w Mys³akowicach z warunka-
mi zabudowy po 58 z³/m kw. z piêknym
widokiem i dobrym dojazdem. Tel.
502-435-097. E2112-G

DZIA£KA 1746 m kw. w Je¿owie Su-
deckim, okolice góry szybowcowej+ pro-
jekt i pozwolenie na budowê. Pilne!,
cena 85 z³/m kw. Tel. 606-33-23-83.

E2118-G
NIERUCHOMOŒÆ do zamieszkania i

pod dzia³alnoœæ- Piechowice;
www.rychlewski.com.pl 726-290-939.

DOM w uzdrowisku dla du¿ej rodziny
lub pod dzia³alnoœæ,
www.rychlewski.com.pl 726-290-939.

E2121-G
SPRZEDAM segment na Czarnym, tel.

609-615-656. E2122-G
DOM w Siedlêcinie, dzia³ka 3500 m

kw. spokojna okolica sprzedam lub zamie-
niê, Tel. 504-210-510. E2143-G

DOM -szeregówka, kameralne, nowe
osiedle, kominek, gaz, piêkny widok, Pod-
górzyn, www.rychlewski.com.pl,
501-736-644. E2145-G

SPRZEDAM dzia³kê 4500 m kw. za-
budowan¹ w Karpaczu- bardzo tanio;
sprzedam dzia³kê na Wangu w Karpaczu
zabudowan¹ 4500 m kw. Kontakt:
504-081-728. E2159-G

SPRZEDAM dzia³ki w Je¿owie przy ul.
Bocznej, tel. 603-759-412, email:
dzialkiwjezowie@o2.pl E2163-G

SPRZEDAM komfortowy dom w Dzi-
wiszowie „Leœne Zacisze”, tel.
601-054-645. E2177-G

DZIA£KA budowlana1800 m kw.,
ko³o Dziwiszowa, tel. 668-917-377.

E2186-G
SPRZEDAM dom na wsi po kapital-

nym remoncie+ zabudowania gospodarcze
z gara¿em na dzia³ce 42 ary- 8 km od Je-
leniej Góry- centrum. Tel.
75/76-75-847; 691-503-565. E2188-G

DZIA£KA na Czarnym, 508-137-492.
E2190-G

SPRZEDAM 1/2 domu G³owackiego,
stare budownictwo, 126 m kw.,
507-078-127. E2196-G

SPRZEDAM dzia³kê budowlan¹ o po-
wierzchni 0,1213 ha Jelenia Góra (osiedle
Czarne). Rozpoczêta budowa. Tel.
783-148-478. E2210-G

OKAZJA! sprzedam du¿y dom w Pie-
chowicach (bez poœredników). Atrakcyjna
cena. Tel. 514-39-51-94. E2223-G

ROZPOCZÊTA budowa kamienicy
mieszkalno- us³ugowej w centrum Piecho-
wic. Tel. 530-299-623. E2238-G

GARA¯ sprzedam- centrum J.G. Za-
menhofa, 510-124-844. E2240-G

SPRZEDAM dzia³kê budowlan¹ 30
arów w Komarnie k/ Jeleniej Góry. Tel.
665-355-508. E2243-G

WWW.NIERUCHOMOSCIKARKONOSKIE.PL

DOM wiejski po remoncie 5 km od
Jeleniej Górze Nieruchomoœci Karkono-
skie 756436052.

WOJCIESZYCE nowy dom 92 m kw.
NK 503021047.

PIECHOWICE -Pakoszów dzia³ki 2173
m i 2144 NK 506154079; 756436062.

MA£Y dom na wsi dzia³ka NK
756436052.

DOM k/ Karpacza dzia³ka 1800 m kw.
NK 756436052.

CHROMIEC Dzia³ka 8900 m 3000 m
Nieruchomoœci Karkonoskie 601556494;
756436051.

DZIA£KI Staniszów Nieruchomoœci
Karkonoskie 506154079.

JE¯ÓW -dzia³ki 1094 m /85000, 1905
m /147000 NK 602749567; 756436051

DOM na wsi 18 km od Jeleniej dzia³ka
3700 m NK 602749567; 756436051.

DZIA£KA w Czernicy 1,5 ha okazja
Nieruchomoœci Karkonoskie 519562869.

GRUNTY w £omnicy mo¿liwoœæ za-
budowy 2 ha 200000 Nieruchomoœci Kar-
konoskie 506154079.

KARPNIKI dzia³ka 830, 1500- 2000,
4000 m kw. NK 75-64-36-051.

TRZCIÑSKO -dzia³ka 4500 m 112000
NK 75-64-36-052.

JELENIA G. dom 265000 „NK”
503021047; 756436052.

GRYFÓW- dom 1 lub 2-rodzinny
sprzedamy NK 75-64-36-052.

DZIA£KA inwestycyjna ok. Castora-
my 4144 m, 60 z³/ m kw. 601-55-64-94.

E2279-G

SPRZEDAM dzia³kê budowlan¹ w G³ê-
bocku k/Karpacza; 5 z³/ m kw. Tel.
781-007-890. E2284-G

OKAZJA! Sprzedam uzbrojon¹ dzia³kê
budowlan¹ w Je¿owie Sudeckim,
606-661-693. E2289-G

DOM po remoncie w Starej Kamieni-
cy. Lic. 10171, 508-240-830. E2306-G

SPRZEDAM dzia³ki budowlane Stani-
szów 80 z³/m kw., 10171, 662-009-200.

E2308-G
DZIWISZÓW dzia³ki budowlane- ta-

nio. Lic. 10171, 508-240-827. E2311-G
DZIA£KA budowlana Je¿ów, Lic.

7027, 509-263-111.
DOM Sobieszów, Lic. 7027,

785-511-606.
GRUNTY rolne od 1,50 /m kw.,

501-636-992. E2321-G
SPRZEDAM gara¿ przy ul. Kopernika

w Jeleniej Górze, 601-777-602. E2322-G
SPRZEDAM 5 dzia³ek w Radomierzu.

Tel. 606-95-40-03. E2327-G

PIÊKNA du¿a dzia³ka w Mys³akowi-
cach Czerwonym Dworku, 512-106-677.

E2334-G

DZIA£KA w Mys³akowicach (przy
drodze na Karpacz) wszystkie media,
projekt, pozwolenie, 1045 m kw. Po-
œrednikom dziêkujemy. Tel.
664-125-100. E2329-G

DZIA£KA w Mys³akowicach,
662-112-344, N. City, L. 5524. E2336-G

WWW.KODEX-NIERUCHOMOSCI.PL
E2337-G

NOWY dom na Czarnym powierzch-
nia ca³kowita 175 m kw., 650.000,- Tel.
503-111-466. L. 5524. E2339-G

DOM we Wleniu, 136.000 z³, lic.
10171, tel. 519-350-101. E2342-G

PIÊKNIE po³o¿ona dzia³ka z pozwo-
leniem na budowê 5000 m kw., atrak-
cyjna cena Komarno, 509-205-509.

E2345-G

SPRZEDAM du¿y dom jednorodzin-
ny z 1978 r. o pow. ok. 300 m, po³o¿ony
w s¹siedztwie parku Wzgórze Koœciusz-
ki. Z tarasu widok na panoramê Karko-
noszy, 603-613-062. E2371-G

WWW.CELDOM.PL 75-64-45-605.
ZACHE£MIE, dzia³ki budowlane, piêk-

ne widoki, 75 z³/ m, CeLDOM,
661-114-212.

JANOWICE Wielkie, po³owa bliŸniaka,
do zamieszkania, ogród, gara¿, 275.000,
CeLDOM, 601-758-845.

OSIEDLE Widok, szeregówka, 120 m,
300000, CeLDOM, 601-758-845.

JELENIA Góra, dzia³ka budowlana,
1000 m, 50.000, CeLDOM, 601-758-845.

MYS£AKOWICE, rozpoczêta budowa
domu, dzia³ka 1000 m, pe³ne uzbrojenie
100.000, CeLDOM, 601-758-845.

CENTRUM, hala do wynajêcia, 500 m,
7500/ miesiêcznie, CeLDOM,
601-758-845. E2376-G

W GRYFOWIE poniemiecki dom w za-
budowie bliŸniaczej. Pilne. N. Grzywiñscy
505074854.

PONIEMIECKI, ma³y dom w Radonio-
wie. N. Grzywiñscy 505074854.

POSZUKUJEMY komfortowego domu
dla klienta z gotówk¹. N. Grzywiñscy
505074854. E2379-G

SPRZEDAM rezydencjê pod Karpa-
czem na du¿ej dzia³ce. NKról 0600258703.

SPRZEDAM piêkny nowy dom w Za-
che³miu. NKról 0600258703. E2381-G

KREDYTY hipoteczne, inwestycyjne,
konsolidacje, 784417217. E283-K

1500000 pensjonat, 120000 budow-
lana 604-223-245. E346-K

KUPIÊ dzia³kê mieszkanie dom do re-
montu, 603-050-507. E758-K

KARPACZ, centrum lokal u¿ytkowy z
witryn¹ sprzedam 52,4 m kw. cena
435000 z³. Tel. 504120929. E764-K

SPRZEDAM dwa lokale u¿ytkowe w
Piechowicach. Tel. 603-84-58-52.

E767-K
DOM do remontu w Cieplicach, dzia³-

ka 1211 m, cena 250 tys. wiêcej na
www.dom.ig.pl tel. 601840263. E812-K

SPRZEDAM dom z miejscem na ga-
binet lekarski, inn¹ dzia³alnoœæ, 5 miejsc
parkingowych w atrakcyjnym miejscu
Cieplic; adbs@adbs.pl 605210456.

E816-K

CZARNE, piêkny dwuletni dom 200 m
kw., 605302069. E819-K

KOMFORTOW¥ szeregówkê sprzeda-
my 501737086 www.an-renoma.com.pl

SOSNÓWKA dzia³ki budowlane nad
Zalewem 501737086.

G£ÊBOCK niedrogo dzia³kê budow-
lan¹ sprzedam 501737086.

MIRSK hektar okazyjnie sprzedam na
KRUS 501737086. E989-K

PENSJONAT z restauracj¹ w centrum
Karpacza sprzedam, cena: 1300000,00 z³.,
tel. 757619633 E1008-K

WWW.JELDOM.PL lic. zaw.14557.

DZIA£KI w Komarnie super cena
602727242 Jeldom.

DOM w Trzciñsku 668667637 Jel-
dom.

DOM w Karpaczu 440 tys. 180 m.
668667637 Jeldom. E1013-K

KARPACZ, lokal u¿ytkowy 52,4 m kw.
sprzedam. Tel. 504120929. E1022-K

MOTORYZACYJNE

GARA¯E- tanio. Tel. 75/75-215-69;
603-505-777. D8154-G

SKUP aut, ca³e i powypadkowe,
693-828-283. D8195-G

AUTOSKUP- ca³e, uszkodzone,
721-721-666. E4-G

KUPIÊ powypadkowe, uszkodzone,
510-522-968. E5-G

STARE motocykle- kupiê,
510-522-968. E6-G

P£ACÊ najwiêcej. Kupiê wszystkie
auta po roku 2000, 781-02-02-02;
783-02-02-02. E13-G

CZÊŒCI samochodowe- tanio. Tel.
75/753-29-65. E253-G

POMOC drogowa. Tel. 506-536-136.
TRANSPORT autolawet¹+ 6 osób. Tel.

506-536-136. E284-G
AUTO-Z£OMOWANIE, dojazd do

klienta, w³asny transport. Tel.
506-536-136. E286-G

POMOC drogowa ca³odobowa, Jele-
nia Góra, 603-891-408. E660-G

AUTOHOLOWANIE+ laweta,
501-234-403, 75/643-90-25.

GARA¯E bramy najtaniej,
501-234-403, 75/643-90-25. E1100-G

NAPRAWA zawieszeñ geometria kó³,
75/64-29-439.

GEOMETRIA kó³ tanio, 75/64-29-439.
E1175-G

MOTOCYKLE Hopper, 602-342-940.
AUTOALARMY, 602-342-940.

E1196-G
OPONY nowe, u¿ywane Pasiecznik,

75/78-93-651.
FELGI prostowanie, 75/78-93-651.
FELGI stalowe, aluminiowe,

75/78-93-651.
KLIMATYZACJA nape³nianie,

75/78-936-51. E1324-G
AUTO naprawy blacharskie, lakiernicze,

powypadkowe, konserwacja, zawieszenia,
spawanie elementów plastikowych, wymiana
opon i inne. Tel. 607-390-709. E1688-G

CA£E powypadkowe, 792-972-237.
SKUP i demonta¿ z³omu,

792-972-237.
AUTOZ£OMOWANIE, 667-138-290.

E1696-G

SPAWANIE, klejenie plastików: zde-
rzaki, owiewki, spojlery, lampy, kierun-
kowskazy itp, 75/64-32-089;
608-210-531. E1728-G

SPRZEDAM: Bus sprinter, 1996,
600-416-789. E2007-G

SPRZEDAM samochód BMW 316 kat.
rocznik 1989. Tel. 661-025-996. E2093-G

SPRZEDAM Suzuki GSF600X, prod.
X.1999, czarny. Tel. 695-023-678.

E2218-G

MECHANIKA pojazdowa, wulkaniza-
cja, wymiana opon. Samochody osobo-
we, dostawcze, ciê¿arowe, rolnicze. Tel.
607-377-281; 607-377-280;
75/64-38-350 Je¿ów Sudecki, ul. Za-
chodnia 13 (naprzeciwko fabryki mebli),
www.wtg-transport.pl E2377-G

TURBOSPRÊ¯ARKI naprawa Olszy-
na, tel. 602-11-85-42. E272-K

KUPIÊ ci¹gnik Ursus Zetor MF255
MTZ, przyczepy oraz inny sprzêt rolniczy,
662-293-498. E845-K

SPRZEDAM VW Polo 1994, 1,4 die-
sel+ ko³a zapasowe, 3.500 z³,
75/74-32-825. E902-K

CZYSZCZENIE klimatyzacji ozonem,
usuwanie przykrych zapachów, grzybów i
bakterii. Szybko, tanio, u klienta. Tel.
502349102. E990-K

SKUP samochodów- sprzeda¿ czê-
œci u¿ywanych. Tel. 692-365-380.

E1001-K

RENAULT Modus 2005,
603-255-206. E1007-K

KUPNO

KUPIÊ antyki, 695-702-259. D6954-G
AUTA uszkodzone i powypadkowe ku-

piê, 693-82-82-83. D8194-G
AUTA powypadkowa, ca³e,

721-721-666. E7-G
ZAP£ACÊ najwiêcej. Wszystkie auta po

roku 2000, 781-02-02-02; 783-02-02-02.
E12-G

KUPIÊ stary piec kaflowy przedwojen-
ny ozdobny lub elementy pieca. Tel.
603-93-35-35. E375-G

KUPIÊ stare obrazy, meble, i ró¿ne
przedmioty przedwojenne. Tel. 692-382-933;
75/76-12-418. E1219-G

KUPIÊ ksi¹¿ki u¿ywane. Dojazd. Go-
tówka 509-675-586. E3-K

KOLEKCJONER kupi stare monety tel.
601-738-532, staremonety@op.plE204-K
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KOSTKA granitowa, 512-170-233.
E24-G

DREWNO kominkowe, 512-170-233.
E25-G

BUKOWE kominkowe, 506-070-359.
E142-G

DREWNO kominkowe opa³owe. Tel.
605-268-703; 695-542-216. E259-G

DREWNO do kominka i pieca, ró¿ne
gatunki, 724-330-955. E389-G

WIEJSKIE jaja, kury, kurczaki,
603-080-926. E457-G

KOMIS urz¹dzeñ gastronomicznych,
ch³odniczych, pralniczych sprzeda¿, skup,
serwis, Jelenia Góra, ul. Wolnoœci 232, tel.
75/75-51-797, 603-847-786. E501-G

DREWNO kominkowe d¹b, buk,
603-524-957; 75/64-78-731. E515-G

ŒWIE¯A karma dla psów,
796-93-02-63. E783-G

DREWNO kominkowe- sezonowane,
ró¿ne d³ugoœci, 601-799-452. E1330-G

TRADYCYJNE pod³ogi z drewna, par-
kiety, boazerie, podbitki, monta¿, sprze-
da¿, 601-799-452. E1331-G

ZIEMIA ogrodowa, zwietrzelina. Za-
pewniam transport, 607-540-408.

E1431-G
SPRZEDAM pianino „Bielarus” w do-

brym stanie, cena 1000 z³ do negocjacji.
Kontakt: 601-339-126. E1721-G

DREWNO kominkowe od 100,00-
150,00,- Dowóz gratis; tarcica sucha-
wszystkie rodzaje, wiêŸby dachowe,
889-342-065. E1733-G

DREWNO kominkowe i iglaste, trans-
port gratis, 607-612-350. E1847-G

JAJA wiejskie od rolnika,
603-161-970. E1878-G

DREWNO lipowe i opa³owe. Tel.
508-568-555. E1880-G

NAJTAÑSZA stal w okolicy Jeleniej
Góry. W sprzeda¿y stal zbrojeniowa,
strzemiona, figury z prêta zbrojeniowe-
go, wykonujemy belki zbrojeniowe.
Kom. 601-999-561 lub 75/75-520-51.

E1883-G

DREWNO opa³owe liœciaste d³u¿yca
œwierkowa, 601-86-38-38. E1923-G

DREWNO kominkowe i opa³owe, buk,
brzoza, topola, œwierk -pociête, por¹bane,
dowóz gratis, tel. 888-174-322. E1972-G

WWW.BIELIZNA.JELENIA.PL E1980-G
HUMUS- zapewniam transport,

663-140-625. E1986-G
ODST¥PIÊ miejsce na starym cmen-

tarzu Jelenia Góra, 669-575-876.E2037-G
TANIO sprzedam sprzêt do prowadze-

nia dzia³alnoœci „Kebabu”, 725-331-330.
E2158-G

LADY ch³odnicze. Tel. 513-109-128.
E2212-G

£Ó¯KO masuj¹ce „Ceragem”. Tel.
75/64-34-273 godz. 18.00- 20.00. E2266-G

SPRZEDAM agregat pr¹dotwórczy Hon-
da EGT-7000 (nowy), komplet kluczy- waliz-
ka na kó³kach 4 pó³ki Germany- Kraftdele,
niska cena. Tel. 75/717-28-17. E2271-G

STYLOWE meble do agroturystyki lub
pensjonatu, 693-638-032. E2361-G

FREZARKÊ 601-750-910.
PIEC c. o., 601-750-910. E2372-G
DREWNO kominkowe, opa³owe 75/

7125026. D3632-K
WÊGIEL czeski i brunatny

502653804. E117-K

ODZIE¯ Skórzana Z.W.S. „Kobo”
Sklepy firmowe: Chojnów ul. Legnicka
4, tel. 602-359-021; Jawor ul. Chrobre-
go 9, tel. 600-250-878. E555-K

NOTEBOOKI sprzeda¿, serwis, napra-
wa tel: 75/6420210 Wojska Polskiego 48;
www.jpkomputery.com.pl

KOMPUTERY sprzeda¿, serwis, na-
prawa tel: 75/6420210 Wojska Polskiego
48; www.jpkomputery.com.pl

NAWIGACJE sprzeda¿, serwis, napra-
wa tel: 75/6420210 Wojska Polskiego 48;
www.jpkomputery.com.pl

KASY fiskalne sprzeda¿, serwis, na-
prawa tel: 75/6420210 Wojska Polskiego
48; www.jpkomputery.com.pl E566-K

OKAZJA sprzedam okna plstikowe,
nowe 0,80x203; 25 sztuk oraz 2 pianina
antyczne, 75/718-23-53. E904-K

DREWNO opa³owe ¿erdzie,
607-383-725. E907-K

DREWNO kominkowe faktura Vat,
660-477-772. E1018-K

US£UGI

TANIO, szybko- remonty, ³azienki z
gwarancj¹ solidnie wykonanej us³ugi,
605-597-711. D7278-G

VIDEOFILMOWANIE+ foto, profesjo-
nalnie. Tel. 698-269-335. D7822-G

PROFESJONALNE uk³adanie p³ytek
w w w . s o l i d n e k a f e l k o w a n i e . p l ,
607-858-433. D8342-G

OKNA drewniane- schody, balkony.
Tel. 603-783-607.

SAUNY fiñskie- produkcja, monta¿.
Tel. 603-783-607. D8346-G

KOMPUTERY -naprawy domowe,
606-423-607. D8373-G

FOTOGRAFIA- œlubna, 510-127-605.
D8583-G

KARCHER- podciœnieniowe pranie dy-
wanów, tapicerki meblowej, faktury VAT.
Tel. 75/76-72-773; 603-646-803. E1-G

DOMOFONY- monta¿, naprawa, kon-
serwacja, serwis, doradztwo,
601-76-57-35; 75/64-27-027. E8-G

PRANIE dywanów, tapicerek, tanio,
dok³adnie- profesjonalnie, 601-56-65-08.

E10-G
ROLETY, roletki, ¿aluzje, markizy,

daszki. Producent, 76/870-53-48;
608-289-703. E11-G

JUNKERSY, piece, kuchnie, instalacje
gazowe- monta¿, naprawy, przegl¹dy,
604-569-785; 75/76-49-496;
www.gazwidrom.net E14-G

STUDIO Parkiet „Kornik” wykonuje
profesjonalnie: cyklinowanie bezpy³owe,
uk³adanie parkietów, pod³óg, paneli: ofe-
ruje szerok¹ gamê klejów, lakierów, œrod-
ków konserwuj¹cych, 75/75-12-879,
609-736-480. E19-G

¯ALUZJE (wszystkie rodzaje),
75/76-43-430; 602-26-44-70 „Ares”.

ROLETKI materia³owe (wszystkie ro-
dzaje), 75/76-43-430; 602-26-44-70
„Ares”.

ROLETY zewnêtrzne (wszystkie ro-
dzaje), 75/76-43-430; 602-26-44-70
„Ares”. E20-G

£AZIENKI kompleksowo: kafelki, hy-
draulika, panele, malowanie, g³adzie, ogól-
nobudowlane, 601-148-406. E21-G

REMONTY- kompleksowo. Tel.
601-79-21-96. E22-G

ROLETY 75/76-75-330.
¯ALUZJE 75/76-75-330.
¯ALUZJONAPRAWY 75/76-75-330.
¯ A L U Z J O C Z Y S Z C Z E N I E ,

75/76-75-330.
SERWIS rolet, 508-282-506. E23-G
CYKLINOWANIE, uk³adanie, profesjo-

nalnie, 601-313-541; 75/76-735-46.
E28-G

CYKLINOWANIE monta¿,
505-018-825. E29-G

VIDEOFILMOWANIE+ foto,
510-127-605. E30-G

REMONTY kompleksowe regipsy, g³a-
dzie, glazura itp., Tel. 607-414-173.

E71-G
ROLETY, ¿aluzje, plisy, moskitiery,

solidny monta¿, naprawy, 604-460-139;
76/870-33-52. E72-G

KOPARKO-£ADOWARKA. Wywrotka
6 ton, 509-224-047. E134-G

MEBLOZABUDOWY szafy itp.,
603-328-832. E157-G

ARAN¯ACJA wnêtrz -kolor, forma,
502-370-957. E256-G

RZECZOZNAWCA budowlany, eksper-
tyzy, nadzory, kosztorysy, 601-570-426.

E272-G

POSADZKI cementowe, betonowe,
jastrychy- mixokretem, zalewaniem
ogrzewania pod³ogowego, zacieranie
mechaniczne; tynki gipsowe, cemento-
wo- wapienne; agregatami,
75/75-215-10. E277-G

TRANSPORT -przeprowadzki,
660-468-908. E285-G

TRANSPORT autolawet¹+ 6 osób. Tel.
506-536-136. E287-G

HYDRAULIKA, 602-491-399. E300-G
VIDEOFILMOWANIE- profesjonalnie,

niedrogo, 603-339-823. E346-G
PRZEPROWADZKI kompleksowe,

516-146-075; 75/76-73-971;
www.przeprowadzki-kompleksowe.prv.pl

E360-G
JUNKERSY- serwis. Tel.

500-50-50-02.
TERMET- serwis. Tel. 500-50-50-02.

E362-G
KOPARKO-£ADOWARKA Cat,

602-78-16-93. E453-G
KOMPUTERY naprawa, domowe, fir-

mowe, 606-363-134 E479-G

US£UGI elektryczne kompleksowo,
profesjonalnie, pomiary, odbiory, projek-
ty, nadzory, 601-158-355. E482-G

HYDRAULIK- awarie. Tel.
500-50-50-02.

WODOMIERZE i legalizacja. Tel.
500-50-50-02.

KOLEKTORY s³oneczne. Tel.
500-50-50-02. E494-G

HYDRAULIK 24 h. Tanio: c.o., gaz,
woda, kanalizacja, ³azienki kompleksowo,
605-180-403. E590-G

PRALKONAPRAWY, 603-83-54-83.
E602-G

BIURO Rachunkowe- tanio. Tel.
603-642-283.

US£UGI ksiêgowe dla spó³ek. Tel.
75/74-61-007. E620-G

ELEWACJE- docieplenia- rusztowania,
509-786-364. E625-G

REMONTY mieszkañ- solidnie, nie-
drogo. Tel. 691-936-900. E663-G

KOMINKI -sklep poniedzia³ek -pi¹tek,
9 -16, kompleksowo. Tel. 75/75-34-023,
kom. 608-835-501. E668-G

US£UGI minikopark¹. Tel.
502-559-051.

WYWROTKA 10 ton. Tel.
502-559-051. E714-G

TRANSPORT ciê¿arowy skrzyniowy
(6,4x2,4) 7 ton+ HDS. Tel. 507-57-67-65.

E799-G
ŒWIADECTWA (certifikaty) energe-

tyczne. Tel. 691-221-116. E841-G
BRUKARSTWO- 793-240-653.
MINIKOPARKA- 793-240-653.
K O P A R K O - £ A D O W A R K A -

793-240-653.
WYWROTKA, 793-240-653.
MINI£ADOWARKA, 793-240-653.

E896-G
DACHY, rynny, obróbki. Tel.

784-196-933. E924-G
OGRODY od A-Z, sprzeda¿ krzewów,

793-535-308.
DOCIEPLENIA, ogrodzenia,

793-535-308. E926-G

KOPARKO-£ADOWARKA+ m³ot.
Transport- wywrotka 15 ton, piasek,
¿wir, t³uczeñ. Tel. 607-377-281;
607-377-280; 75/64-38-350 Je¿ów Su-
decki, www.wtg-transport.pl E947-G

KOMINY -wk³ady kominowe, monta¿,
sprzeda¿, 608-495-534, 76/85-75-105.

E1002-G
PRZY£¥CZA wodne, kanalizacyjne

wykonamy, 601-799-463. E1012-G
BRUKARSTWO- profesjonalnie,

www.brukpol.net Tel. 663-232-265.
E1065-G

REMONTY mieszkañ, ³azienek- gwa-
rancje, 501-693-102; 517-673-922.

E1082-G
WYNAJEM koparko-³adowarki,

602-796-107.
TYNKI maszynowe, PBU „Remont”,

jakoœæ gwarantowana, 604-905-562.
E1086-G

ANTENY TV -sat, monta¿, sprzeda¿,
naprawa, 502-102-333. E1105-G

REMONTY wykoñczenia, mieszkañ,
odnawianie starych budynków sposób tra-
dycyjny, rabaty, Vat, 797-845-346;
www.morembud.pl E1106-G

TELEWIZORY naprawy domowe,
75/75-31-105; 504-58-64-00. E1108-G

CYKLINOWANIE -uk³adanie,
512-099-507. E1135-G

DOCIEPLENIA, remonty, domy,
781-323-052. E1262-G

TELEWIZORY- LCD, Plasma, naprawy
domowe i warsztatowe RTV Hi-Fi SAT
Serwis, ul. Matejki 1A. Tel. 75/75-241-51;
602-373-343. E1294-G

OGRODY koszenie, wertykulacja, so-
lidnie, 696-652-021. E1322-G

CYKLINOWANIE, 504-984-000.
E1366-G

KSIÊGOWOŒÆ, 602-453-494.E1375-G
OSUSZACZ wilgoci wynajem. Tel.

604-638-424. E1392-G
ŒWIADECTWA energetyczne budyn-

ków- tanio, solidnie, 696-469-325.
POMIARY elektryczne- budynków,

urz¹dzeñ, 696-469-325.
ELEKTRYCZNE- odbiory, nadzory,

projekty, 696-469-325. E1414-G
DACHY- remonty najtaniej,

696-328-445.
DACHY- materia³y bezpoœrednio od

producenta; zni¿ki dla wspólnot mieszka-
niowych, 696-328-445.

DACHY- remonty promocja- 30% na
materia³y i wykonawstwo, 696-328-445.

E1418-G
KONTENERY: wywóz gruzu i œmieci,

604-225-207. E1424-G
KOPARKO-£ADOWARKA JCB+ samo-

chód 10 ton, 607-540-408. E1432-G
HYDRAULIK- elektryka, gaz,

691-113-545.
KLIMATYZACJA do biur, mieszkañ-

monta¿, serwis, 691-113-545. E1523-G

KONTENERY: odpady budowlane,
komunalne, przemys³owe:
www.dziwak-eko.pl 696-115-226.

PIASEK, ¿wir, kamieñ, ziemia,
transport 10-28 ton, koparko-³adowar-
ka, 696-115-226. E1539-G

NADZORY budowlane, przegl¹dy
obiektów budowlanych. Tel. 600-905-465.

CERTYFIKATY energetyczne. Tel.
600-905-465.

POMIARY termowizyjne. Tel.
600-905-465. E1568-G

WYNAJEM podnoœnika, wycinka
drzew, 502-508-265. E1572-G

NAPRAWA pralek, zmywarek, maszyn
i urz¹dzeñ elektrycznych, 608-812-320.

E1582-G
DACHY, naprawy, nowe pokrycia, ta-

nio, 501-258-867. E1625-G
GLEBOGRYZARKA ci¹gnikowa- us³u-

gi. Tel. 669-409-209. E1674-G
WYWROTKI do 15 ton, 608-649-813.

E1694-G
TANIO p³ytki, regipsy, g³adzie, malo-

wanie, panele, wymiana drzwi, okien. Tel.
692-211-308. E1700-G

REMONTY- niebanalne wykoñczenia,
tanio, solidnie, 609-824-007. E1723-G

STOLARSTWO- schody, balustrady,
zabudowy, drzwi, odnawianie, ró¿ne. Tel.
500-408-841. E1743-G

CIESIELSTWO- dekarstwo, wiêŸby da-
chowe. Remonty dachów, ogólnobudow-
lane, kompleksowe wykañczanie wnêtrz.
Podbitki boazeryjne, domy drewniane, al-
tany ogrodowe, 669-022-687;
508-393-948. E1756-G

MALOWANIE, g³adzie, tapetowanie,
kafelki, regipsy- czysto, starannie, gwa-
rancja, 663-382-642. E1761-G

INSTALACJE sanitarne, centralnego
ogrzewania i gazowe, kot³ownie wielo-
paliwowe, kolektory s³oneczne, kominki
z p³aszczem wodnym, solidnie, termino-
wo, Tel. 505-021-409. E1804-G

PODCIŒNIENIOWE czyszczenie dywa-
nów, wyk³adzin, tapicerek meblowych, sa-
mochodowych, sprzêt +œrodki firmy Kar-
cher, 792-216-960. E1834-G

INSTALACJE elektryczne, pomiary,
systemy alarmowe, domofony, anteny, ka-
mery, sieci komputerowe, 603-117-054.

E1856-G

BUDOWA stawów, sieci drenarskie,
kanalizacje urz¹dzanie terenów zielo-
nych, wynajem koparki, spycharki, ko-
parko-³adowarka CAT, 601-97-24-74.

E1860-G

OGÓLNOBUDOWLANE remonty
mieszkañ, ³azienek, 511-64-25-69.

E1890-G

KONTENEROWY wywóz gruzu i
œmieci. Wynajem kontenerów. Tel.
500-766-817. E1892-G

PIELÊGNACJA: ogrodów, rabat kwia-
towych, sprz¹tanie, koszenie traw, ciêcie
krzewów, 512-569-857. E1900-G

PRANIE dywanów- przed œwiêtami ta-
niej- od 4,50,-/m kw., 661-383-722.E1908-G

REMONTY biur, sklepów, mieszkañ -
509-565-541.

OCIEPLENIA -509-565-541.
BUDOWA domów -509-565-541.

E1910-G
KOMPLEKSOWE remonty od A do Z,

502-067-875.
MONTA¯ paneli 10 z³/ m kw.,

 502-067-875. E1911-G
US£UGI- ziemne- koparka JCB+ sa-

mochód, wywrotka, HDS 3 tony. Tel.
602-740-609. E1947-G

ROBOTY ziemne koparko-³adowarka,
kliniec, piach, ¿wir, wywrotka 10 ton,
Czarnoleska, 601-543-641. E1948-G

PRZEPROWADZKI, transport
609-631-072; 781-756-839. E1974-G

ANTENY TV-SAT, monta¿, serwis,
sprzeda¿, instalacje w hotelach i pensjo-
natach, tel. 602-584-810, 75/75-592-85.

E1977-G

ROBOTY ziemne, tanio, solidnie,
663-140-625. E1985-G

VIDEOFILMOWANIE, 600-375-411.
E1994-G

GAZ, ogrzewanie, instalacje, nadzory,
wykonawstwo, uprawnienia, 602-833-166.

GAZ, projektowanie instalacji, pozwo-
lenia na budowê, 602-833-166. E2021-G

FOTOGRAFIA œlubna, okolicznoœcio-
wa,wideo- filmowanie. www.sewerynart.pl
Tel: 666-198-421. E2025-G

OGRZEWANIE pod³ogowe. Central-
ne ogrzewanie. Baterie s³oneczne. Tur-
bokominki. Kot³ownie wielopaliwowe.
Gwarancja. Telefony: 509-899-879;
75/75-33-6-33. E2035-G

M£OT z kopark¹, 602-78-16-93.
E2088-G

AUTORYZOWANY Serwis RTV LCD
Plazmy. Dojazd do klienta Jelenia
Góra, Groszowa 27, 75/642-11-95;
Ró¿yckiego 4, 75/642-11-93;
www.elektronika-1974.Jelenia-gora.pl

E2106-G

KOPARKO-£ADOWARKA. Tanie i
profesjonalne wykonywanie prac ziem-
nych+ transport. Ró¿ne rodzaje ³y¿ek.
Tel. 604-285-755. E2111-G

US£UGI transportowe lub sta³a praca
do 3,5 t. Tel. 75/75-529-72; 518-156-407.

E2127-G

ŒCINKA drzew, www.liner.pl,
605-326-223.

PODNOŒNIK koszowy,
605-326-223. E2137-G

TANIO budowa domu- ogrodzenia-
dachy. Tel. 784-768-300. E2147-G

REMONTY mieszkañ, 693-295-537.
E2171-G

ANTENY R/TV/SAT sprzeda¿, monta¿,
serwis. Tel. 75/644-50-80. E2197-G

REMONTY mieszkañ, domów- tanio,
698-858-688. E2198-G

SPRZ¥TANIE grobów, ca³oroczna
opieka nad grobami;
w w w . o p i e k u n p a m i e c i . c o m . p l
505-00-22-50. E2203-G

ŒCINKA trudna drzew- taniej,
504-204-590. E2204-G

CYKLINOWANIE, uk³adanie pod³óg,
663-232-378. E2206-G

TYNKI maszynowe, 669-317-786.

BUDOWY domów, 669-317-786.

£AZIENKI kompleksowo,
669-317-786. E2208-G

BUDOWLANE, hydrauliczne,
665-248-389; 601-396-679. E2209-G
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KOPARKO-£ADOWARKA JCB,
698-668-824. E2216-G

REMONTY mieszkañ, domów- szybko
i dok³adnie, 662-140-651. E2220-G

OGÓLNOBUDOWLANE (elewacje 35
z³/m kw.) 782-021-449; 665-698-339.

E2224-G
ŒLUSARSTWO, 792-972-237.

E2227-G

PODNOŒNIKI koszowe 21 m i 25 m
wynajem. Tel. 608-404-760. E2228-G

KOPARKO-£ADOWARKA, wywrotka
15 ton, roboty ziemne, zwietrzelina, pra-
ce porz¹dkowe, 510-964-374. E2229-G

REMONTY na ka¿d¹ kieszeñ. Dojazd
i wycena gratis, 516-048-225. E2231-G

US£UGI dŸwigowe 12,5 T,
602-487-174.

US£UGI koparko- ³adowark¹,
602-487-174. E2234-G

KORPORACJA amerykañska wyko-
nuje us³ugi: uk³adanie glazury, marmu-
ru, kamienia, budowy kabin natrysko-
wych. Wykonujemy glazurê na sufitach!
Wycena -dojazd gratis! Niskie ceny! Tel./
fax 75/71-330-50, kom. 530-456-748,
auto 883-035-206.

PIELÊGNACJA i utrzymanie ogród-
ków, terenów zielonych, sprz¹tanie, ko-
szenie. Profesjonalne narzêdzia.
75/71-330-50, 530-456-748. E2237-G

TAPICERSKIE- du¿y wybór materia-
³ów transport gratis. Tel. 75/7-131-995;
503-497-309. E2245-G

ALARMY 607-421-168.
MONITORING 607-421-168.
KAMERY 607-421-168.
DOMOFONY 607-421-168. E2259-G
P£YTKI, kamieñ natruralny (granit,

marmur) szybko, profesjonalnie. Tel.
501-95-05-06. E2260-G

REMONTY, instalacje elektryczne,
c.o., budowa domów, tel. 695-112-363.

E2261-G
WESELA, bankiety na 70 osób z noc-

legami, Nowe Rochowice 22, 59-420 Bol-
ków, 604-973-622, „Zajazd przy komin-
ku”. E2282-G

CERTYFIKATY energetyczne,
510-240-885.

PROJEKTOWANIE budowlane,
600-201-769. E2288-G

HYDRAULIKA kanalizacja, gaz, monta¿
kuchenek, junkersów, 604-922-815.E2292-G

ŒCINKA drzew z podnoœnika. Tel.
608-404-760. E2303-G

BRUKARSTWO -uk³adanie kostki be-
tonowej i granitowej,
www.brukarstwo-hw.pl tel. 608-658-351.

BRUKARSTWO -tel. 668-165-266
E2313-G

ROBOTY ogólnobudowlane, tynki ma-
szynowe, elewacje, 605-594-203. E2338-G

ŒCINKA drzew fachowoœæ i przystêp-
ne ceny, 692-641-865. E2356-G

CYKLINOWANIE i lakierowanie pod-
³óg. Tel. 695-823-040. E2358-G

„101-USTEREK”. Firma porz¹dko-
wo- naprawcza: porz¹dki w ogródkach,
dzia³kach, posesje; sprz¹tanie mieszkañ,
strychów, piwnic. Przewóz osób kraj-
zagranica. Zadzwoñ zapytaj
512-006-627.

PROFESJONALNE czyszczenie, pranie
dywanów, wyk³adzin, tapicerek Karcher,
516-40-57-58. E2360-G

PODNOŒNIKI koszowe- no¿ycowe,
www.podnoœnikiprokop.pl 507-033-123.

E2365-G

KONTENERY: wywóz gruzu i œmie-
ci, 727-548-554. E2385-G

BUDOWA domów z dachem, docie-
pleniem, rynnami i wakiem. Bez klucza.
Tel. 757618983; 601284574. D3313-K

REMONTY mieszkañ, 691-631-082.
E63-K

WIDEOFILMOWANIE profesjonalne
wszelkich imprez. Cyfrowa obróbka. Zgrywa-
nie starych taœm na DVD.
www.FotonART.pl tel. 796-47-86-67. E214-K

ELEKTRYCZNE instalacje, monta¿,
modernizacja,konserwacja,601717759.

E219-K

US£UGI Geodezyjne,www.gikteam.pl
604623427. E274-K

DORADZTWO finansowe. Otwarty
Fundusz Emerytalny Generali, 784417217.

E282-K

KOMPUTERY serwis. Odzyskiwanie
danych. Grafika komputerowa. Dojazd,
naprawy u klienta. www.wemm.pl tel.
798468007 E337-K

TYNKI agregatem gipsowe cemento-
wo- wapienne 602824801. E370-K

WIDEOFILMOWANIE. Fotografia
œlubna, 602-689-349. E481-K

BUDOWA domów, docieplenia, wy-
koñczenia wnêtrz i glazurnictwo,
512-201-688. E499-K

PROFESJONALNE wykonywanie
dociepleñ elewacji budynków, w³asne
rusztowania i materia³y, faktury vat.
Wiosn¹ ceny zesz³oroczne! Tel.
502161362. E636-K

BUDOWA domów, stany surowe,
ogrodzenia- solidnie, 669-266-661.

E746-K
ELEKTRONARZÊDZIA, wypo¿yczal-

nia, serwis, sprzeda¿, 503-55-44-11.
E808-K

MALOWANIE, panele, wykoñczenia,
przeróbki itd. 602741924. E809-K

PRANIE dywanów 602741924.
E810-K

RUSZTOWANIA wynajem monta¿
607860418. E814-K

ŒCINKA drzew trudnych, ciêcia pie-
lêgnacyjne. OC, rachunek.
602-63-73-88. E817-K

WERTYKULACJA, trawniki. Tel.
519166674. E901-K

CYKLINOWANIE, solidnie+ schody,
697-143-799. E918-K

REGIPSY, g³adzie, malowanie, pane-
le, glazura 604992041.

KOMPLEKSOWE remonty domów,
mieszkañ, pensjonatów, biur profesjonal-
nie 509924523. E991-K

PROFESJONALNA fotografia œlubna i
okolicznoœciowa www.fotografiajeleniago-
ra.pl 660708013. E992-K

POSADZKI maszynowe do domków
jednorodzinnych i nie tylko. Tanio!
693367961. E1002-K

POPROWADZÊ sprawy z zakresu
ochrony œrodowiska- ma³e i œrednie fir-
my. Tel. 785408955. E1004-K

Z modrzewia tarasy, balustrady, wia-
ty, 660-699-133. E1005-K

URZ¥DZENIA gastronomiczne serwis
i naprawa, tel. 606948114. E1014-K

ELEKTRYK, uprawnienia, rachunki
510-385-271. E1017-K

LEKARSKIE

GABINET Psychologii Rodziny psy-
cholog psychoterapeuta rekomendowany
przez Polski Instytut Ericksonowski mgr
Ma³gorzata Przys³opska- Byczko psycho-
terapia indywidualna, rodzinna, dzieciêca.
Telefoniczne uzgadnianie wizyt: Tel.
503-167-153. D7723-G

PSYCHIATRA, Jacek Madejek, ga-
binet specjalistyczny, wizyty domowe,
609-752-830. E91-G

NERWICE- Czes³awa Gierczak- psychia-
tra. Rej. tel. 502-591-364, 75/755-77-45,
Cieplicka 72/2. E108-G

MASA¯, rehabilitacja, fizjoterapia,
sauna, 600-106-329. E166-G

ZIEZIULA Andrzej. Pulmonolog, inter-
nista. Wizyty domowe, EKG. Tel.
601-75-81-60. Gabinet: Teatralna 1,
pok.104; wtorki, pi¹tki od 16.00- 17.00.

E173-G
LOGOPEDA Monika Mikulska, diagno-

za i terapia zaburzeñ mowy, j¹kanie, afazja,
wizyty domowe, 604-820-623. Przyjmuje:
pi¹tki 16.00-18.00, Ogiñskiego 1B, gab. 18.
Rejestracja: 75/64-31-679. E254-G

PSYCHIATRA Bogus³aw Zasêpa ner-
wice, depresje, terapia rodzin, odtrucia,
wizyty domowe. Tel. 602-804-195.

E273-G
MASA¯E (bañka chiñska), fizykotera-

pia (laser, DD, ultradŸwiêki, jonoforeza),
rehabilitacja, mgr fizjoterapii, wizyty do-
mowe, 691-200-995. E343-G

GABINETY lekarskie. Okulistyczny
Zofii Karp; internistyczny Jana Karp
przeniesione na ul. Letni¹ 2, Jelenia
Góra. Rejestracja tel. 606-244-313.

E348-G

ALKOHOLOODTRUCIA wizyty do-
mowe, 603-082-316. E481-G

SPECJALISTA seksuolog, ginekolog-
po³o¿nik, Anna Pominkiewicz USG. Laser.
Codziennie 9.00- 18.00; sob. 10.00- 17.00,
W.Polskiego 3/2, 602-479-306. E507-G

CZERNIAWSKI Wojciech Bo¿ydar
specjalista ginekolog- po³o¿nik. Gabinet
prywatny Jelenia Góra, ul. Moniuszki 3A/3
(za Kauflandem) wtorki, czwartki od
15.00. Rejestracja: 600-954-597. E937-G

PSYCHIATRA- Ryszarda Czerniawska,
Jelenia Góra, pl. Piastowski 30, tel.
693-583-915. E1055-G

VIAGRA, cialis, 601-960-615;
605-405-855. E1274-G

STOMATOLOG Jacek £oœ, Okrzei 20,
75/752-60-43; 607-106-335. E1379-G

KUNKIEWICZ Bogdan choroby kobie-
ce, po³o¿nictwo USG, wymra¿anie nad¿e-
rek. Leczenie niep³odnoœci. Cieplice Mi³o-
sza 26. Rejestracja: www.kunkiewicz.info
602-172-794, 75/755-35-49. E1501-G

STOMATOLOG Aleksander Gordijenko,
przyjmuje przy ul. Teatralnej 14/1, pon.,
wt., czw. 15.00- 19.00; œroda, pi¹tek 9.00-
14.00; sobota na telefon. Rejestracja tele-
foniczna, 695-832-920. E1550-G

PSYCHOTERAPIA, porady, badania
psychologiczne El¿bieta Wêgrzyn. Teatral-
na 1, 506-960-490. E1668-G

SPECJALISTA stomatologii zacho-
wawczej Hanna Czarniawska informuje o
przeniesieniu gabinetu. Aktualny adres
praktyki: Klonowica 6/1, tel. 500-214-140;
75/64-38-111. E1692-G

MASA¯ leczniczy, relaksacyjny rów-
nie¿ u klienta. Tel. 607-996-215. E1701-G

GABINET psychoterapii mgr Anna
Biesiada, rej. tel. 602-293-497,
75/76-46-709. E1725-G

BADANIA kierowców, œwiadectwa
kwalifikacji, 697-62-40-16. E1778-G

SPECJALISTA chirurgii dzieciêcej. Dr
n. med. Marek Rawski ul. Œciegiennego 6,
rejestracja 75/755-05-66; 602-474-989.

E1814-G

PSYCHOTERAPIA i Rozwój Osobisty,
www.sentient.pl Agnieszka Kubacka 609-
823-924; Marianna Kotuniak
606-345-332; ul. Krótka 21/5, Jelenia
Góra. E1917-G

DERMATOLOG specjalista Makare-
wicz Barbara. Jelenia Góra, pl. Ratuszowy
55/3 przyjmuje w poniedzia³ki, pi¹tki od
15.30- 19.00; w œrody po 17.00, w soboty
po rejestracji telefonicznej, 75/75-233-00;
602-13-53-62. E1949-G

GABINET Chirurgii i Ultrasonografii
(USG). Dr nauk med. Aleksander Bia³as.
Specjalista chirurg. Diagnostyka, zabie-
gi, ¿ylaki, hemoroidy, rektoskopia. Ob-
dukcje i opinie lekarsko- s¹dowe. USG:
tarczyca, gruczo³y piersiowe kontrola
sutków po mammografii, pe³ny zakres
jamy brzusznej, nerki, pêcherz, gruczo³
krokowy, j¹dra. USG dzieci. Jelenia
Góra, ul. Teatralna 1. Codziennie. Tel.
bezpoœredni 601-70-92-87;
75/64-24-200 dom 75/75-231-07.E2041-G

OKULISTYCZNE wizyty domowe- co-
dziennie, 502-58-80-91. E2042-G

LARYNGOLOG prywatnie, specjalista
otolaryngolog El¿bieta Lalka- Szczepanik.
Po rejestracji telefonicznej 75/64-22-511;
kom. 609-110-478 Jelenia Góra, Al. Woj-
ska Polskiego 75. E2044-G

NEUROLOG Bogumi³a Grêdziak przyj-
muje w Przychodni „Piastmed” Cieplice,
Plac Piastowski 21 oficyna wtorki, czwart-
ki 16.30- 18.30. Tel. kont. 518-359-691
przychodnia 75/646-90-96. E2058-G

REUMATOLOG Waldemar Markie-
wicz, leczenie chorób reumatycznych i
osteoporozy. Przyjmuje: wtorki, czwartki
od 16.00. Jelenia Góra ul. Kiepury 51. Re-
jestracja telefoniczna 603-540-303.

E2077-G
ENDOKRYNOLOG specjalista gineko-

log-po³o¿nik, androlog, lek. med. W³odzi-
mierz Wiciak: choroby tarczycy, ginekolo-
giczne, niep³odnoœæ kobiet i mê¿czyzn za-
burzenia erekcji. USG. Przyjmuje: codzien-
nie w godz. rannych i popo³udniowych Je-
lenia Góra, Ró¿yckiego 4. Telefony: gabi-
net 75/75-312-90: domowy 75/75-52-126.
Mo¿liwoœæ rejestracji na godziny. Zni¿ka
dla emerytów i rencistów przy leczeniu
chorób tarczycy. E2160-G

SZCZERBIÑSKI Jerzy dr n. med. spe-
cjalista ginekolog- po³o¿nik przyjmuje w
gabinecie prywatnym Cieplice, Mochnac-
kiego 3. Rejestracja telefoniczna
607-627-824; 75/75-513-69. Opieka nad
kobiet¹ ciê¿arn¹, diagnostyka, leczenie
chorób kobiecych, niep³odnoœæ.

E2174-G
SPECJALISTA psychiatra i terapii uza-

le¿nieñ Piotr Behnke, zaburzenia nerwico-
we, depresje, uzale¿nienia. Esperal. Tel.
605-822-278. E2180-G

PSYCHOTERAPEUTA, specjalista
psychologii klinicznej mgr Jolanta Skoczy-
las- psychoterapia zaburzeñ nerwicowych
i depresyjnych- terapia ma³¿eñska i ro-
dzinna, 607-431-243. E2181-G

RADIESTEZJA, 723-075-787.
E2244-G

CUKRZYCA leczenie- lekarz Piotr Pi-
skozub, Jelenia Góra, ul. Letnia 2. Reje-
stracja tel. 75/64-57-651. E2270-G

SPECJALISTA protetyki stomatolo-
gicznej stomatologii ogólnej Wojciech Z.
Kulig. Wszystkie rodzaje odbudowy, lecze-
nia zêbów, wszystkie rodzaje koron, pro-
tez, mostów protetycznych, mikroskop za-
biegowy, implanty, ceramika adhezyjna,
piaskowanie, naprawy, wybielanie zêbów,
rentgen. Jelenia Góra, Konopnickiej 1, I
piêtro, pon.- pt. 10.00- 19.00. Tel.
75/76-75-473; 601-773-396. E2374-G

NAPRAWA protez denstycznych.
Dojazd do klienta, Jelenia Góra, ul. Ja-
sna 4/1 (I piêtro). Tel. 530-188-440.

E2382-G

PSYCHOLOG, psychoterapeuta, dia-
gnoza psychologiczna, psychoterapia, tel.
509-205-831, Piotr Kêdziora. E126-K

ANGIOLOG Joanna Olszewska- Rocz-
niak, leczenie chorób ¿y³, têtnic, USG,
skleroterapia paj¹czków. Ogiñskiego 1B/
18. Rejestracja 516815337. E372-K

PSYCHOLOG Joanna Stelmach. Po-
radnictwo indywidualne, ma³¿eñskie, ro-
dzinne. Zaburzenia lêkowe, depresja,
stres. Mi³oœæ, poczucie w³asnej warto-
œci. Zabobrze 665-36-63-63,
w w w . J o a n n a S t e l m a c h . c o m ,
www.PieknaMilosc.pl E554-K
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LEKARSKIE C.D.

GABINET Psychodietetyczny mgr in¿.
Beata Dudziak, Jelenia Góra, ul. Teatralna
1, tel. 506-449-203. E639-K

KARDIOLOG Ryszard Fornal, Jele-
nia Góra, Armii Krajowej 1, rejestracja
75/775-76-00; 606-616-097. E684-K

BMP Masa¿ysta. Gabinet rejestracja
75/755-05-66 (10-18). Wizyty domowe
694-485-090. E754-K

PSYCHOTECHNICZNE badania
www.psycho-testy.pl 662098399.E765-K

PSYCHOTERAPIA pod superwizj¹.
Psycholog kliniczny El¿bieta Wêgrzyn. Te-
atralna 1, 506-960-490 E1025-K
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PRACA

AVON- prezent, 603-749-945.
D8484-G

AVON konsultanka- 692-494-164.
E47-G

PRACOWA£EŒ za granic¹- odbierz
podatek, 75/75-240-44; 601-55-44-10.

E275-G
SZUKASZ dodatkowej pracy zostañ

konsultantk¹ Avon, 723529222. E1041-G
PRACA przy dociepleniach tylko fa-

chowcy. Tel. 609-453-967. E1697-G

POTRZEBUJESZ pracy, zostañ
przedstawicielem na teren: Mirsk, Leœna,
Œwieradów- okolice, 606-660-861; Wy-
kroty, Nowogrodziec, Lwówek- okolice,
606-660-594; Boles³awiec- okolice,
600-400-355; Bogatynia, Zatonie, Pieñsk-
okolice, Ruszów- okolice- 662-062-252.

E1714-G

FIRMA przyjmie zlecenie na budowê
domków jednorodzinnych, tel.
512-538-372. E1931-G

SZUKAM kierowcy ca³a Europa,
600-416-789. E2008-G

PIELÊGNIARKA zaopiekuje siê starsz¹
osob¹, tel. 691-654-306. E2049-G

ZATRUDNIÊ szwaczki, 699-902-406.
E2056-G

PRZYJMÊ opiekê nad dzieckiem,
501-182-005. E2075-G

WYNAJMÊ pomieszczenie dla tipserki
za 250 z³. Tel. 662-062-051. E2079-G

PRACA w Czechach: spawacz (nie
wymagane uprawnienia), œlusarz, elektryk
(do 50 kW), 607-541-179; 697-365-690.

E2082-G
AGENCJA Detektywistyczna i Ochro-

ny „Joker” sp. z o.o. zatrudni przedstawi-
cieli handlowych. CV sk³adaæ: Jelenia
Góra, Sudecka 51 (budynek „Dialogu”, IV
piêtro) w godz. 9.00- 16.00. E2085-G

UCZCIWA, pracowita -posprz¹ta,
ugotuje, 660-800-830. E2126-G

POSPRZ¥TAM -785-123-738. E2194-G
POSPRZ¥TAM -75/64-19-411. E2195-G
ANGLIK poszukuje pracy w ogrodnic-

twie, przy taœmie lub jako spawacz, s³aba
znajomoœæ polskiego, posiada dokument
o niepe³nosprawnoœci stopnia lekkiego,
887-607-942. E2215-G

POSZUKUJEMY ma³¿eñstwa w wieku
ok 50 lat z grup¹ inwalidzk¹ b¹dŸ rent¹ do
pracy. Dla niego jako konserwator budyn-
ków, dla niej jako sprz¹taczka. Zapewnia-
my mieszkanie. Tel. 607-328-088.E2239-G

PRZYJMÊ do pracy kasjerów- sprze-
dawców oraz osoby na stoisko miêsne z
doœwiadczeniem, 75/64-56-830. E2247-G

PRZYJMÊ do pracy tipserkê. Tel.
723-339-328. E2258-G

OPIEKUNKA medyczna. Zaopiekujê
siê starsz¹ osob¹, 511-356-703. E2262-G

POSPRZ¥TAM- domy, mieszkania,
798-150-749. E2295-G

ZATRUDNIÊ operatora podnoœnika,
507-033-123. E2366-G

ZOSTAÑ konsultantk¹ Avon,
784417217, vsm@interia.eu

DORADZTWO finansowe. Dzia³alnoœæ
gospodarcza nie jest wymagana. Aplika-
cje: afi_vsm@interia.eu E284-K

SZYCIE- kaletnik potrzebny,
669-870-385. E484-K

FIRMA ze Zgorzelca zatrudni spedy-
torów oraz kierowców na trasy miêdzyna-
rodowe z kat. prawa jazdy C+ E. Telefon
kontaktowy 726-700-900. E547-K

ZATRUDNIÊ kucharza, kelnera, Z³oty
Potok- Leœna. Cv na email: zlotypr@op.pl

E625-K
FIRMA Budowlana zatrudni wykonaw-

ców tynków maszynowych gipsowych z
agregatem. Prosimy o oferty na adres:
rbm.kierownik@onet.pl. Informacje tel.:
500-130-323. E749-K

PRZYJMÊ na sta¿ do biura rachunko-
wego, CV na maile
banas.8567@nettax.com.pl. E750-K

DOŒWIADCZONY logistyk, zaopa-
trzeniowiec, bieg³y j. angielski podejmie
pracê. Tel. 661136842. E823-K

FRYZJERKÊ/A z doœwiadczeniem,
gwarancja dobrych zarobków i szkoleñ,
609055904. E837-K

HAMBURG- praca dla kucharza, wy-
magana podstawowa znajomoœæ jêzyka
niemieckiego. Tel. kontaktowy:
004915140514877. E883-K

RESTAURACJA w³oska w Karpaczu
zatrudni od zaraz kucharza. Kontakt:
nowaczynski@potok.eu Tel.
695598589. E888-K

AVON Biuro w Jeleniej Górze zapra-
sza konsultantki do wspó³pracy
667268964. E900-K

PENSJONAT w Karpaczu poszukuje
solidnej kucharki, 602443820. E908-K

POŒREDNICTWO Pracy „Partner”
poszukuje opiekunek osób starszych do
legalnej, dobrze p³atnej pracy w Niem-
czech. Informacja tel. 75/64-72-250 lub
42, www.agencja-partner.pl E920-K

BIURO projektowe zatrudni in¿ynie-
ra elektryka. Wymagana znajomoœæ
CAD. Tel. 757526304. E923-K

WYDAWNICTWO zatrudni kurierów z
miasta i powiatu Jelenia Góra, Lubañ, Bo-
les³awiec, Zgorzelec, Kamienna Góra,
Lwówek Œl¹ski. Mile widziany samochód
osobowy. Wynagrodzenie 100 z³otych
dziennie+ zwrot paliwa. Tel. 797-857-697.

E1023-K

NAUKA

NORWESKI, 607-070-340. D8562-G
T£UMACZ przysiêg³y- niemiecki,

501-099-367. E2-G
FRANCUSKI- t³umaczenia przysiêg³e,

biuro ABC, 606-110-774. E17-G
T£UMACZ przysiêg³y jêzyka angiel-

skiego, 502-207-330. E18-G
MATEMATYKA, fizyka, chemia- do-

œwiadczenie. Tel. 660-768-324. E27-G

CENTRUM Szkoleniowe Academi-
cus organizuje kursy: fryzjerski, kosme-
tyczny, stylizacji paznokci, masa¿u, ma-
sa¿u gor¹cymi kamieniami, ul. Solna 6,
Jelenia Góra, tel. 75/76-75-626;
609-10-73-79. E419-G

NIEMIECKI- t³umacz przysiêg³y, cen-
trum, Teatralna, tel. 603-355-277. E754-G

T£UMACZ przysiêg³y jêzyka angiel-
skiego. Biuro: Jelenia Góra, Klonowica 7,
608-459-452. E979-G

KOREPETYCJE z jêzyka francuskiego
prowadzone przez nauczyciela z doœwiad-
czeniem pedagogicznym dostosowane do
poziomu zaawansowania i grupy wieko-
wej. Przygotowanie do egzaminu matural-
nego, 510-026-445. E1171-G

ROSYJSKI, 512-380-302. E1370-G
OSK „Plus”, Kiepury 27B/1, Pijarska

32, kursy, weekendowe, ekspresowe, do-
szkalanie, raty, Tel. 502-266-499;
75/75-42-259; www.plus.prawojazdy.com.pl

E1401-G
MATEMATYKA, fizyka, chemia- tanio.

Tel. 606-62-82-49. E1557-G
OSK Zap³on, Sobieskiego 30. Kursy

prawa jazdy kat. A,B. Instruktor prowadz¹-
cy posiada uprawnienia egzaminatora pañ-
stwowego, 75/75-56-006; 601-75-45-59,
www.oskzaplon.pl E1562-G

T£UMACZ przysiêg³y jêzyka niemiec-
kiego, 75/642-44-21, 501-648-318.

E1876-G
HISZPAÑSKI nauka, obcokrajowiec,

502-656-140. E1877-G
ANGIELSKI, 695-463-984. E1973-G
ANGIELSKI 516125237. E903-K

KOREPETYCJE- wszystkie przedmio-
ty, kursy maturalne, gimnazjalne- Centrum
Korepetycji, 75/64-70-008; 600-153-322.

KURSY dla opiekunek do Niemiec z
jêzykiem niemieckim+ zasady opieki,
600-153-322. E2003-G

JÊZYK rosyjski - t³umaczenia przysiê-
g³e równie¿, 75/76-49-249; 512-512-062
po 15.00. E2200-G

MATEMATYKA, fizyka dla gimnazjum-
30 z³, 608-342-953. E2226-G

NIEMIECKI t³umaczenia przysiêg³e ko-
repetycje gimnazjum, liceum,
607-320-974. E2324-G

ANGIELSKI, niemiecki- wszystkie
poziomy, grupy szeœcioosobowe, od 10
z³ godzina. T³umaczenia- wszystkie jêzy-
ki. www.aasolutions.pl 721220320.

E630-K

KOREPETYCJE jêzyk niemiecki, tel.
798627273. E827-K

MATRYMONIALNE

WWW.BIELIZNA.JELENIA.PL
E1979-G

„AMOR” Jelenia Góra, 75/75-23-084,
600-983-771. E2170-G

RÓ¯NE

KULIG, narty, ogniska, 75/76-16-422.
D8218-G

WESELA karaoke, 517-900-425;
www.zespolprestiz.pl E3-G

DOMOFONY, 601-765-735;
75/64-27-027. E9-G

ZESPÓ£ Family wesela, 605-210-566;
www.family.jgora.pl E135-G

WESELA- imprezy „Per³a Zachodu”.
Tel. 75/75-230-49, 510-200-030;
www.perlazachodu.eu; e-mail:
schronisko@perlazachodu.eu E155-G

ZESPÓ£ muzyczny -7830-1111-0.
E189-G

WRÓ¯KA, 506-694-216. E315-G
DOM weselny- limuzyna gratis, Kar-

pacz, 603-622-848. E745-G
PROFESJONALNY zespó³ muzyczny,

wesela, bankiety, wideofilmowanie,
601-572-703. E929-G

WESELA, przyjêcia, domowo, konkuren-
cyjnie, 604-869-479; 75/76-45-316. E942-G
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PROFESJONALNY makija¿ na ka¿d¹
okazjê, 691-664-525. E811-K

BIZNES

ROZLICZANIE firm, PIT-ów (zawozi-
my do urzêdu), zwrot VAT od materia³ów
budowlanych. Biuro Rachunkowe „Fi-
skus”, Zabobrze, Paderewskiego 2A (obok
garbatego mostka), 75/643-16-46;
605-972-953. E31-G

BIURO Rachunkowe ul. Wolnoœci 82,
Jelenia Góra, tel. 75/643-82-24;
606-940-585. Rozliczamy wnioski o zwrot
Vat materia³ów budowlanych. E177-G

SI£OWNIA -sprzedam dobrze prospe-
ruj¹c¹ si³owniê w Cieplicach,
509-374-156, 691-186-192. E520-G

BIURO Rachunkowe Jelenia Góra-
Cieplice. Tel. 75/64-67-789;
biuro@ksiegowosc.jgora.pl E607-G

BALBINA Biuro Rachunkowe, KPiR,
rycza³t, PIT, VAT, CIT, ZUS, kadry, pity
roczne, (8.00-17.00); 75/75-33-648.

E632-G
KSIÊGOWOŒÆ, 602-453-494. E910-G
CENTRUM Obs³ugi Biznesu Jel-Tax

ksiêgowoœæ, rozliczenia z US i ZUS, ka-
dry, dokumentacja BHP i Ppo¿., sprawoz-
dawczoœæ z zakresu ochrony œrodowiska,
608-037-208; 606-403-075. E1170-G

PRAWNIK porady, sporz¹dzanie
pism, windykacja, 75/641-65-66,
606-245-298. E1430-G

SPRZEDAM firmê budowlan¹ czynn¹
z wêz³em do produkcji betonu, 3 gruszki,
pompa, hala produkcyjna, samochody ciê-
¿arowe, 501-182-005; 75/76-10-009.

E2074-G
KREDYT na oœwiadczenie, bez ZUS i

US dla dzia³alnoœci powy¿ej 12 miesiêcy,
508-224-180; 75/75-24-624. E193-K

KSIÊGOWOŒÆ rycza³t, ksi¹¿ka przy-
chodów, ZUS, pomoc w otwarciu firmy
kompleksowo 790715145. E500-K

OFE ostatnia szansa na sprawdzenie
swoich sk³adek- za darmo, 509500215.

E892-K
KREDYTY (gotówkowe, konsolidacyj-

ne, hipoteczne) Karpacz 601-55-64-95.
E911-K

RÓ¯NE C.D.

PIECZONE prosiê-restauracja „Nad
Potokiem” w Kaczorowie. Tel.
75/74-121-78.

WESELA- Restauracja „Nad Poto-
kiem” w Kaczorowie, noclegi,
75/74-121-78, www.nadpotokiem.com

ZESPÓ£ muzyczny „Ultimatum”- we-
sela, karaoke. Tel. 509-66-94-37.E1354-G

ORKIESTRA, 603-560-398. E1642-G
ZESPÓ£ Family wesela, 605-210-566;

www.family.jgora.pl E1716-G
MASA¯E ró¿ne, 697-95-60-71.

E1845-G
TANIE us³ugi kateringowe,

603-620-515. E1956-G
WESELA, noclegi, poprawiny gratis,

75/76-16-422. E1968-G
WWW.BIELIZNA.JELENIA.PL

E1978-G
ODDAM gruz, 601-338-988. E2233-G
WESELA, przyjêcia, 75/75-339-21,

692-046-727. E2276-G
DUET muzyczny „Acustic”,

603-363-959. E2300-G
PROSZÊ œwiadka mojego wypadku

dnia 15 marca br. teren przychodni szpi-
talnej- schody- upadek na t³ustej plamie o
kontakt z numerem 75/75-257-25.

E2301-G
DREWNO kominkowe, 665-944-840.

D3304-K
MASA¯ klasyczny. Dojazdy,

887-442-552. E813-K

KOMUNIE- wolne terminy,
510-49-12-52; 518-946-320. E919-K

ZESPÓ£ muzyczny „Super Duo czy-
li Trio” muzyka na ¿ywo i na ka¿d¹ oka-
zjê, DJ. Tel. 607213570. E997-K

TOWARZYSKIE

M£ODA œliczna zgrabna 20-latka,
724-186-211.

ATRAKCYJNA opalona i m³oda z du-
¿ym biustem, 724-291-201.

POCI¥GAJ¥CA kobieta dla starszych
panów, 724-186-211.

20-LETNIA blondynka, 724-291-201.
E1637-G

RELAKS przy masa¿u i nie tylko,
697-619-553.

20-LETNIA zgrabna szatynka mi³oœæ
grecka, równie¿ wyjazdy, 697-619-553.

E1638-G
WYJAZDY, 794-279-020. E1830-G
FRANCUZ z klas¹, 794-289-513.
ZGRABNA starsza, 792-902-699.

E2048-G
£ADNA brunetka 30 lat zadbana,

889-810-079. E2268-G
ATRAKCYJNA ³adna blondynka zapro-

si dojrza³ych panów, 724-828-099.
BLONDI 34 lata, bardzo ³adna czeka

na Ciebie, 722-266-420. E2269-G
„FRANCUZ” jak lubisz 728-271-237.

BLONDYNKA od 8.00, 607-938-026.
KWADRANS w centrum,

607-938-026.
MARTYNA, 728-271-237. E2293-G

DOJRZA£A brunetka z ³adn¹ pi¹-
teczk¹, 667-424-672.

PIÊKNA i zgrabna 20-latka- nowa
dziewczyna, 661-771-698.

DOJRZA£A atrakcyjna pani dla star-
szych panów, 794-524-987. E2294-G

M£ODA z ³adnym biustem,
506-836-227.

DOJRZA£A i doœwiadczona Ma³gosia,
697-575-400.

PRZYJMÊ do wspó³pracy,
723-142-210.

WYSOKA, zgrabna, szczup³a,
797-438-202. E2297-G

NOWA gor¹ca myszka, tel.
723-272-926. E2317-G

TWOJA pieszczocha, tel.
723-272-926.

WYJAZDY do hoteli i imprezy, tel.
72-32-72-926. E2318-G

ATRAKCYJNY 35 dla pañ,
505-589-130. E2323-G

SEKSOWNA szatynka 40-latka mi-
³oœæ grecka ful serwis, 781-668-703.

IGA 40-latka spe³ni Twoje ukryte i
namiêtne pragnienia, 514-587-388

BLOND 20-latka zaprasza na super
zabawê, 661-593-857.

M£ODA œliczna blondynka 20-latka
zaprasza, 781-814-130. E2328-G

DU¯Y biuœcik rubensowskie kszta³ty,
883-427-396.

MASA¯ erotyczny, 796-137-052.
22-LATKA zmys³owa zaprasza dojrza-

³ych panów na dyskretne spotkania,
796-996-055.

SZUKASZ dyskrecji higieny kultury?
Zadzwoñ, 796-849-950. E2353-G

POSZUKIWANE panie -dobre zarobki,
782-021-449. E2357-G

PANI dla uleg³ych, 510-687-287.
PRZYJMÊ panie, 888-177-906.
ZAPROSZÊ, przyjadê, 608-717-951.
NOWA blondynka w centrum,

602-861-000.
M£ODA Ola zaprasza, 888-177-906.

E2359-G
DOMEK- 3 pokoje wynajmê dla agen-

cji towarzyskiej Mojesz k/Lwówka,
75/73-28-603; 601-167-505. E905-K

WETERYNARYJNE

PROFESJONALNE szkolenie psów,
wszystkie zakresy, 20 lat doœwiadczenia,
508-124-304. E1584-G

SPRZEDAM szczeniêta Mastif Tybe-
tañski. Tel. 504-017-334. E2024-G

OWCZARKI niemieckie, 792-730-327.
E2072-G

ZIEZIULA Krzysztof- lekarz weteryna-
rii Jelenia Góra, ul. Po³udniowa (przy
Orzeszkowej) osiedle Czarne, tel.
792-130-147 (RTG, USG, laboratorium,
zabiegi chirurgiczne, wizyty domowe),
www.eskupal.pbox.pl E2344-G

TURYSTYCZNE

PRZEWOZY osobowe: Niemcy, Bel-
gia, Holandia z adresu na adres. Szósty
przejazd gratis, www.jgexpres.pl
75/75-263-85; 502-451-470. Zapraszamy.

E16-G
BERLIN- najtaniej, 75/75-212-33;

506-105-413. E301-G
PRZEWOZY osób do (z): Wiedeñ,

Brno, wynajem busów 8, 18, 20-osobo-
wych, obs³uga imprez okolicznoœciowych.
Tel. 601-78-97-50, www.tatarczuk.pl

E376-G
MPT- przewozy na lotniska: Praga,

Berlin, Wroc³aw, Drezno. F-ra VAT. Tel.
75/717-40-25, 607-763-204. E511-G

„WOJTEX” Polska, Niemcy;
www.bus.wojtex.pl tanio, 75/721-07-26;
601-696-751. E521-G

ELJAN-TRANS przewozy krajowe-
miêdzynarodowe, luksusowe autobusy
9,18,21,45-osobowe, 602-660-819;
www.eljan-trans.pl E1051-G

PROFESJONALNE przewozy do Nie-
miec z adresu na adres, Mariusz Pl-De,
tel. 75/71-39-980, kom. 602-227-111.

E1117-G

MONACHIUM, Jezioro Bodeñskie;
www.kamilbus.pl 75/78-13-910;
604-419-643.

HAMBURG, Bremen i okolice z adre-
su na adres, 75/78-13-910, 604-419-643.

LICENCJONOWANY przewóz osób do
Niemiec. Z adresu na adres, szybko, ta-
nio, solidnie, bezpiecznie, 75/78-13-910;
604-419-643; www.kamilbus.pl E1350-G

NIEMCY. Zawiozê pod wskazany ad-
res. Tel. 601-54-36-05. E1495-G

BERLIN- przewozy. Tel. 603-307-747;
tel. w Berlinie 01727969367. E1681-G

KO£OBRZEG apartament z gara¿em,
400 m od pla¿y. Tel. 793-350-680.

E1783-G
PRZEWOZY do Belgii i Holandii z ad-

resu na adres, 75/75-18-141, 514-065-837.
PRZEWOZY do Niemiec z adresu na

adres, co szósty przejazd gratis,
75/75-18-141, 514-065-837.

PRZEWOZY do Koln, Essen, Dort-
mund, Dusseldorf i okolice, co szósty
przejazd gratis, 75/75-18-141,
514-065-837. E1933-G

OŒRODEK Rehabilitacyjno- wypoczyn-
kowy „Justynka” Dziwnów, do morza 200
m, maj- wrzesieñ; www.laguna.tour.net Tel.
605-583-199. E2028-G

TOP-TRANS przewozy osobowe do
Niemiec i Holandii, pe³ny pakiet ubezpie-
czeñ, auta klimatyzowane, szybko i wygod-
nie, z adresu na adres, szósty przejazd
50% gratis, 75/75-33-219, 601-94-64-24;
www.top-trans.jgora.pl E2173-G

TRANSPORT osobowy- bus 8 osób,
602-120-624. E2199-G

PRZEWOZY osobowe „Dario” Niem-
cy- Austria, 75/78-12-746; 604-672-112;
www.przewozydario.pl E2222-G

PRZEWOZY osób: Frankfurt, Mannheim,
Heilbron. Tel. 75/75-22-940; 663-226-009.

PRZEWOZY Niemcy- Dortmund, Koln,
Bonn, Kassel, 663-226-009;
75/75-22-940.

PRZEWOZY Niemcy Norymberga,
Monachium, Stuttgart, 663-226-009;
75/75-22-940.

WWW.MAXIMTRANS.PL
PRZEWOZY Niemcy, 663-226-009;

75/75-22-940. E2354-G
DAR-POL przewozy osobowe Niemcy

Pó³nocne, 75/75-18-255, 607-222-369.
BERLIN- Hamburg- Bremen okolice,

607-222-369, 75/75-18-255.
DAR-POL przewozy lotniska Berlin

Drezno Lipsk, 607-222-369.
NIEMCY- przewozy osobowe super

ceny, co 6 przejazd gratis, 75/75-18-255;
607-222-369.

DAR-POL przewozy osobowe Niemcy
Po³udniowe, 75/75-18-255; 607-222-369.

HEILBRONN: Stuttgart- Freiburg oko-
lice, 607-222-369; 75/75-18-255.

NURNBERGIA Monachium Jezioro
Bodeñskie i okolice, 75/75-18-255;
607-222-369.

DAR-POL przewozy osobowe Niemcy
Œrodkowe (Esen, Bonn, Sigen, Koblenz,
Frankfurt (okolice), super ceny, 607-222-
369-369; 75/75-18-255.

DAR-POL przewozy osobowe do Nie-
miec z adresu na adres bez przesiadki,
75/75-18-255; 607-222-369. E2362-G

DOBRY wypoczynek Miêdzywodzie- po-
koje z ³azienkami, balkonami nad morzem,
91/381-48-35; 608-821-370. E255-K

REWAL 50 m morze, wczasy,
91/386-26-11, 502-550-864, www.tedi.pl

E921-K
ALBATROS przewozy krajowe auto-

bus 34 miejsca 604-229-350. E1015-K

KOSMETYCZNE

SCHUDNIJ, popraw kondycjê. Nordic
Walking, technika sportowa, indywidual-
nie i grupowo, 513-046-929. E2095-G

PROMOCJA wiosenna -zabiegi wy-
szczuplaj¹ce i antycellulitowe, mezotera-
pia ig³owa, klamry na wrastaj¹ce poznok-
cie, zabiegi pielêgnacyjne twarzy. Oaza
Piêkna i Relaksu, ul. Pocztowa 7,
75/610-58-73. E2296-G
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Szukasz pomocy?
Pogotowia
Pogotowie ratunkowe 999, stra¿ po¿arna

998, policja 997, drogowe 981, gazowe 992,
energetyczne 991, wodnokanalizacyjne 994.

Pogotowie ratunkowe i dy¿ury szpitali
JELENIA GÓRA: Pomoc œwi¹teczna i

wieczorowa : Szpital Wojewódzki, ul. Ogiñ-
skiego, Szpitalny Oddzia³ Ratunkowy. tel.
75/753-71-18/19 BOLES£AWIEC: pogoto-
wie ratunkowe i szpital ul. Jeleniogórska
4, tel. 75/73236-86. BOLKÓW: Zak³ad Opie-
kuñczo-Leczniczy ul. Wysokogórska 3,
godz. 17-7 rano. KOWARY: Powiatowe
Centrum Zdrowia, ul. Sanatoryjna 15 izba
przyjêæ szpitala tel. 75/64-15-715. KA-
MIENNA GÓRA: pogotowie ratunkowe ul.
Jana Paw³a II 29a, szpital ul. Bohaterów
Getta 10, tel. 75/744-31-40 udziela pomo-
cy doraŸnej w godz. 15-7 rano, w niedzielê
i œwiêta ca³¹ dobê. LUBAÑ: Szpital ul. Za-
widowska 4, tel. 75/721-39-20, LWÓWEK:
szpital ul. Koœcielna 21, tel. 75/782-01-00,
ZGORZELEC: pogotowie ratunkowe i szpi-
tal ul. Lubañska 11, tel. 75/77-550-59, BO-
GATYNIA: Szpital Gminny ul. Szpitalna 16,
tel. 75/77-32-031, izba przyjêæ szpitala -
tel. 75/64-80-411 czynna ca³¹ dobê.

Apteki
JELENIA GÓRA apteka „Bankowa” ca³o-

dobowa, ul. Solna 1, tel. 75/76-47-801, ap-
teka „Arnika” ca³odobowa, ul. Grodzka 7, tel.
75/64-64-502, „Cieplicka” ul. Sprzymierzo-
nych, tel. 75/75-58-975, „Na Orlim”, Wita
Stwosza 17, tel. 75/75-57-640 - sob. 8-19,
niedz. 9-16, apteka w Kauflandzie, al. Jana
Paw³a II 24, tel. 75/764-30-30 - sob. 9-21,
niedz. 9-19. BOLES£AWIEC 12.04 apteka
„Pod Wag¹ ”, Starzyñskiego 6e, 13.04 apte-
ka „Pod Eskulapem”, Jana Paw³a II 50d,
14.04 apteka „Œw. £ukasza”, 1 Maja 5, 15.04
apteka „Centrum”, Karola Miarki 29b, 16.04
apteka „Nova”, 10 Marca 2, 17.04 apteka „U
Nelli”, Dolne M³yny 21, 18.03 apteka „Reme-
dium”, Asnyka 2. KAMIENNA GÓRA 12.04-
18.04 apteka „Paprotka”, Pl. Grunwaldzki 2.
KARPACZ pl. Konstytucji 3 Maja 33, pn.-pt.
9-22, sob. 9-20, niedz. 9-18. LUBAÑ 12.04-
17.04 apteka „Pod siedmioma planetami”,
ul. Miko³aja 24. SZKLARSKA PORÊBA „Escu-
lap”, 1 Maja 4, tel. 75/717-31-46, „Krokus”,
Jednoœci Narodowej 7, tel. 75/717-22-31.
ŒWIERADÓW apteka, Sienkiewicza 32, tel.
75/781-63-57. ZGORZELEC 12.04-17.04 ap-
teka „Mediq” A. Krajowej 52a.

Telefony zaufania
 Policyjny 0800-120-226, Klub Abstynenta

Stowarzyszenie Abstynentów Centrum Pomocy
uzale¿nionym od alkoholu „Boberek” Jelenia
Góra ul. Okrzei 19 of, tel. 075/75-237-25, email:
biuro@boberek.pl, czynne pon-pi¹tek od 16.00-
20.00, zajêcia grupy edukacyjnej dla osób wspó³-
uzale¿nionych oraz ofiar przemocy w rodzinie
odbywaj¹ siê w ka¿dy wtorek w godz. 16.00-
18.00. Grupa edukacyjna dla uzale¿nionych or-
ganizuje spotkania we wtorek od godz. 16.00 do
20.00. Klub Abstynenta w Podgórzynie ul. ¯o³-
nierska 13/14, tel. 075/75-48-123. Punkt Kon-
sultacyjny ds. Uzale¿nieñ w Karpaczu tel. 075/
76-19-470, Przeciwprzemocowy telefon zaufa-
nia w Jeleniej Górze 075/64-22-017, Terenowy
Komitet Ochrony Praw Dziecka, ul. Jasna 11,
pon., œr., pt. (16.00-18.00)

Pomoc, poradnictwo
 Poradnictwo rodzinne i zawodowe ul. Ko-

medy Trzciñskiego 12 w ODK 090-333-255, Po-
radnia Psychologiczno-Pedagogiczna w Jeleniej
Górze ul. Wolnoœci 259, tel. 75/64-73-001, 64-
73-002, Zarz¹d Miejski TPD w Szklarskiej Porê-
bie ul. Sikorskiego 8, tel. 75/717-21-46.

Poradnia Terapii Uzale¿nieñ „Monar” ul.
Wolnoœci 70; 58-500 Jelenia Góra, tel. 075/
647-33-90 czynna od pon. do pi¹tku w godz.
10.00-20.00. Terapia wszystkich uzale¿nieñ-
alkohol, narkotyki, hazard, zaburzenia jedzenia.
Grupy wsparcia DDA- doros³e dzieci alkoholi-

ków. Terapia osób wspó³uzale¿nionych, Oddzia³
dzienny terapii uzale¿nienia od alkoholu.

Oœrodek Interwencji Kryzysowej w Jeleniej
Górze oferuje nieodp³atn¹, profesjonaln¹ po-
moc psychologiczn¹ dla mieszkañców Jeleniej
Góry oraz powiatu jeleniogórskiego, znajduj¹-
cych siê w kryzysie emocjonalnym. Specjaliœci
interwencji dy¿uruj¹ od poniedzia³ku do pi¹tku
w godz. 8.00-20.00 w siedzibie oœrodka: Al.
Jana Paw³a II 7, , 58-500 Jelenia Góra. Tel./fax
75/64-39-100, 607-550-453. Poradnictwo
przez telefon interwencyjny 607-550-484 czyn-
ny od poniedzia³ku do pi¹tku w godz. 20.00-
24.00. Natomiast w soboty, niedziele i œwiêta
poradnictwo poprzez telefon interwencyjny
czynne od 8.00-24.00. Poradnia Zdrowia Psy-
chicznego ul. Cieplicka 69-71, 58-560 Jelenia
Góra, tel. 75/64-35-733. Poradnia Zdrowia Psy-
chicznego dla dzieci i m³odzie¿y ul. Cieplicka
69-71, 58-560 Jelenia Góra, tel. 75/64-35-733.
Poradnia Terapii Uzale¿nienia i Wspó³uzale¿-
nienia od Alkoholu ul. Cieplicka 69-71, 58-560
Jelenia Góra, tel. 75/64-35-772. Poradnia re-
habilitacyjna, ul. Cieplicka 69-71, 58-560 Jele-
nia Góra, tel. 75/64-35-746

Informacje
PKP 9436, GOPR w Jeleniej Górze ul. Su-

decka 79, tel. 075/75-247-34, Stra¿ Granicz-
na 75/722-22-57, pogoda Jelenia Góra 75/
64-12-333, Karpacz 075/76-16-533, Szklar-
ska Porêba 75/717-33-93.

Pierwszy czytelnik, który zadzwoni
we wtorek o godz. 10.00

pod nr 075 6424410, otrzyma kupon
na bilety dla 2 osób do kina „Lot”.

JELENIA GÓRA
GRAND 12.04-14.04 godz. 16.00

„Rango”, USA, 2011, 12.04-14.04
godz. 18.00 „Je¿ Jerzy”, Polska, 2011,
12.04-14.04 godz. 20.00 „Inwazja: bi-
twa o Los Angeles”, USA, 2011.

LOT 12.04-14.04 godz. 16.00 „Jan
Pawe³ II. Szuka³em Was...”, Polska,
2011, 12.04-14.04 godz. 18.00 „Czar-
ny £abêdŸ”, USA, 2010, 12.04-14.04
godz. 20.15 „Poznasz przystojnego
bruneta”, USA, 2010.

TEATR IM. CYPRIANA KAMILA
NORWIDA W JELENIEJ GÓRZE 15.04
godz. 19.00 „Dobrze”, Scena Studyj-
na, 16.04-17.04 godz. 19.00 „Bóg
mordu”, Du¿a Scena.

ZDROJOWY TEATR ANIMACJI
12.04 godz. 10.00 „Czarownice w Bi-
bliotece”, Szko³a Podstawowa w Po-
biednej, 14.04 godz. 10.00 „Czarow-
nice w Bibliotece”, Szko³a Podstawo-
wa w Mys³akowicach, 15.04 godz.
10.00 „O ósmej na Arce”, Szko³a Pod-
stawowa nr 3 w Jeleniej Górze, 17.04
godz. 16.00 „Tomcio Paluszek”, Pa³ac
Wojanów w Wojanowie.

 TEATR NASZ MICHA£OWICE 075/
755-47-44 (obowi¹zuje telefoniczna
rezerwacja miejsc) 16.04 godz. 19.00
„Tak lubiê Was rozœmieszaæ”.

TEATR ODNALEZIONY 17.04 godz.
19.00 „Szaleni” w sali Novej JCKu przy
ul. 1 Maja 60.

„Czarny £abêdŸ” - USA, 2010, re¿.
Darren Aronofsky, wyst. Natalie Port-
man, Mila Kunis, Vincent Cassel. Dra-
mat thriller.

Nina, balerina w jednym z najlep-
szych zespo³ów w Nowym Jorku, po
zakoñczeniu kariery przez primaba-
lerinê Beth, stara siê, jak i pozosta³e
tancerki, o g³ówn¹ rolê w „Jeziorze
£abêdzim”. W teatrze panuje ostra,
bezkompromisowa rywalizacja. Nina
bezsprzecznie idealnie pasuje do roli
Bia³ego £abêdzia, ale czy poradzi so-
bie z mrocznym charakterem Czar-
nego? Podczas przygotowañ wokó³
Niny zaczynaj¹ siê dziaæ niepokoj¹-
ce rzeczy.

„Poznasz przystojnego bruneta” -
USA, 2010, re¿. Woody Allen, wyst.
Freida Pinto, Josh Brolin, Naomi
Watts. Obyczajowy.

Po wycieczkach po Hiszpanii i No-
wym Jorku re¿yser przenosi nas do
Londynu. Sally podkochuje siê w
swoim szefie Gregu, jednak ten wy-
raŸnie nie jest ni¹ zainteresowany.
M¹¿ Sally, który za wszelk¹ cenê
chce spe³niæ swoje ambicje pisar-
skie, traci nagle g³owê dla piêknoœci
z s¹siedztwa. Tymczasem dopiero
rozwiedziony ojciec Sally odnajduje
drug¹ m³odoœæ u boku m³odej call
girl. W tej pl¹taninie losów bohate-
rowie przekonuj¹ siê, jak mówi nar-
rator, ¿e czasami „urojenia dzia³aj¹
skuteczniej ni¿ leki”.

„Jan Pawe³ II. Szuka³em Was...”
- Polska, 2011, re¿. Jaros³aw Szmidt.
Dokumentalny.

Pe³nometra¿owy film dokumental-
ny o ¿yciu i przes³aniu, jakie pozosta-
wi³ po sobie Jan Pawe³ II. Film jest
prób¹ scalenia kluczowych chwil pon-
tyfikatu Papie¿a.

Imiê i nazwisko: Józef Sukniewicz
Zajêcie: prawnik z wykszta³cenia, przez 15 lat by³ dziennikarzem radio-

wym, Prezes Towarzystwa Mi³oœników Muzyki w Jeleniej Górze od ponad
20 lat, dawniej solista zespo³ów m³odzie¿owych wystêpuj¹cych w klubach
TKRiChu: Kosmosie, Relaksie, Iskrze i Kwadracie.

1. Mieszkam tu, bo:
Jestem pionierem Jeleniej Góry od roku 1946, gdy przesiedlono nas tu ze

Lwowa. Tu s¹ ju¿ groby moich rodziców i bliskich - tu jest wiêc moja
ojczyzna, z ukochanymi Karkonoszami, które pomimo up³ywu lat - ci¹gle
poznajê na nowo.

2. Lekcja z dzieciñstwa, któr¹ zapamiêta³em:
Ju¿ jako piêciolatek oczarowany by³em œpiewem. W dniu gdy wyje¿d¿ali-

œmy ze Lwowa, schowa³em siê rodzicom w koœciele, by podejœæ do o³tarza i
poruszyæ dzwonkiem. By³em przekonany, ¿e w ten sposób uruchomiê organy.
By³em mocno zdziwiony, gdy nie us³ysza³em - jak na ka¿dej Mszy œwiêtej - ani
organów, ani œpiewów. „Œwiat nie jest taki, jak nam siê wydaje”.

3. Ten pierwszy raz:
Najbardziej pamiêtam mój pierwszy popis, w podstawówce na ¯eromskie-

go. Choæ by³em wtedy bardzo nieœmia³ym ch³opcem, odwa¿y³em siê zaœpie-
waæ piosenkê o mewie. Pamiêtam tê ciszê w klasie, a potem uznanie mojej
pani i kolegów. To wtedy uwierzy³em w siebie.

4. Przebój ¿ycia:
Wykonanie Requiem W.A. Mozarta w roli I tenora w Chórze Ch³opiêco-

Mêskim pod dyrekcj¹ Franciszka Koscha w koœciele œw. Jana Chrzciciela w
Cieplicach - w przededniu œwiêta 1 listopada. Od tamtych wydarzeñ minê³o
ju¿ ponad 20 lat, a ja ci¹gle wspominam moje prezesowanie w chórze i
niezapomniane woja¿e koncertowe po œwiecie.

5. Wkurza mnie:
U rodaków nieumiejêtnoœæ wyci¹gania wniosków z historii, a w Jeleniej

Górze - tolerowanie wandalizmu i totalny brud.
6. W ¿yciu nie umiem siê obejœæ bez:
Pi¹tkowych koncertów w filharmonii, komputera i roweru.
7. Gdybym dosta³ 100 tys. z³:
Wybra³bym siê na wycieczkê dooko³a œwiata, gdy¿ na wyprawê w ekscytu-

j¹cy mnie kosmos nie mam szans.
8. Gdyby Polska by³a monarchi¹, królem uczyni³bym:
Pod wzglêdem muzycznym po mistrzowsku dyryguje orkiestr¹ Miros³aw

Jacek B³aszczyk, ale królem to on z pewnoœci¹ nie chcia³by byæ.

9. Za póŸno na:
Doskonalenie moich umiejêtnoœci narciarskich.
10. Ulubiona anegdota:
Coœ na czasie...
- Jaka jest ró¿nica miêdzy automatem telefonicznym a wyborami?
- W automacie najpierw p³acisz, a potem wybierasz, a przy wyborach

najpierw wybierasz, a p³acisz póŸniej!                                               miczyk

Brawa dla...
Uczniów zgorzeleckiego Zespo-

³u Szkó³ Zawodowych i Licealnych
im. Górników i Energetyków, któ-
rzy z du¿ym zaanga¿owaniem
prowadz¹ zbiórkê pieniêdzy na
leczenie i rehabilitacjê walcz¹ce-
go z nowotworem 15-letniego
Grzesia WoŸniaka. M³odzie¿ kwe-
stuje podczas ró¿nych imprez
sportowych i kulturalnych.

(stob)
Ogólnopolskiego Stowarzysze-

nie Szefów Kuchni i Cukierników

Oddzia³u w Jeleniej Górze i ich
przyjació³ oraz Policji i Stra¿y Po-
¿arnej w Jeleniej Górze, za zorga-
nizowanie fantastycznej imprezy
plenerowej z okazji Dnia Dziecka
- od wdziêcznych wychowanków
Domu Dziecka nr 2 „D¹brówka”.

(isz)
Gwizdy dla…
S³u¿b miejskich odpowiedzial-

nych za drzewa rosn¹ce przy ul.
Juszczaka w Jeleniej Górze.
Mieszkañcy skar¿¹ siê, ¿e czêœæ
z nich jest uschniêta i wiêkszy
wiatr mo¿e je po³amaæ. Boj¹ siê o
swoje bezpieczeñstwo.

(zra)
Towarzystwa Ubezpieczenio-

wego Aviva za niezrozumia³e
wykluczenie du¿ej grupy klien-

tów. W czasie konsultacji telefo-
nicznych dotycz¹cych ubezpie-
czenia samochodu (OC) agent
firmy wypyta³ o dane w³aœciciela
pojazdu, po czym gdy siê oka-
za³o, ¿e to osoba siedemdzie-
siêciokilkuletnia, zakoñczy³ roz-
mowê s³owami: nie mamy dla
pana ¿adnej oferty. Wysz³o tro-
chê nietaktownie, by nie powie-
dzieæ, po chamsku. Zarobi³o
inne towarzystwo ubezpiecze-
niowe. No i nikt z rodziny i zna-
jomych z Aviv¹ nie podpisze ju¿
¿adnej umowy...

(sad)
W³aœcicieli psów na pocz¹tku

Barcinka (od strony Wrzeszczy-
na i przy zielonym szlaku rowero-
wym w stronê Pokrzywnika) za

to, ¿e zostawiaj¹ je bez dozoru
na otwartych podwórkach z do-
stêpem do drogi. Czworonogi ko-
rzystaj¹ z okazji, atakuj¹c rowe-
rzystów i innych turystów.

(kos)
Pijaków, którzy urz¹dzaj¹ li-

bacje nad Bobrem, w pobli¿u
œcie¿ki ³¹cz¹cej ulice Wiejsk¹
(czyli Zabobrze) z Lidlem przy
ul. Mostowej. Rozumiemy, ¿e
robi siê cieplej i w plenerze mi³o
siê napiæ, ale czy nie mo¿na
tego robiæ dyskretniej? Do Li-
dla chodz¹ têdy matki z dzieæ-
mi. Inna sprawa, ¿e Stra¿ Miej-
ska mog³aby czasem zejœæ ze
swoich utartych szlaków i zaj-
rzeæ w takie okolice.

(jeden)
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 „Z mazurków najlepiej lubię ... 
Mazurek Dąbrowskiego” - 
zarzekał się Stanisław Dą-
browski, znany podróż-
nik i pilot wycieczek, 
degustując mazur-
ki wielkanocne 
podczas pokazu 
dań wielkanoc-
nych w Hotelu 
Mercure. A jednak 
strawą dla 
ducha ciała 
nie nakar-
misz... (?) 

A jednak Władysław Głoskowski 
z Janowic 
W i e l k i c h  
wystąpi w 
S a l i  K o n -
gresowej w 
Warszawie. 
Wprawdzie 
nie wyśpie-
wał „Szansy 
na sukces” 
(występował 
z zespołem 
IRA), ale or-

ganizatorzy zadzwonili do znanego w 
Janowicach Wielkich cukiernika i soli-
stę z zaproszeniem na finał „Szansy na 
sukces”. Mieszkańcy Janowic Wielkich 
już odkurzają „szklane ekrany”... (?)

W długim białym płaszczu, ciem-
nych okularach, garniturze, krawacie 
i białej koszuli Andrzej Więckow-

ski z Kowar nie 
wyg l ąda ł  na  
imprezach w 
Pałacu Łomni-
ca na urzędnika 
powiatowego.  
P r z y p o m i n a ł 
bardziej wyso-
ko postawione-
go włoskiego 
mafioso w dele-
gacji. Na naszą 
uwagę na temat 
j e g o  u b i o r u  
uśmiechnął się 
i rzekł żartem: 

- Zawsze chcia-
łem należeć do jakiejś mafii, ale te, któ-
re istnieją, to organizacje, do których 
lepiej nie wstępować. (1)

Kazimierz Janik uczestniczył w 
konferencji, która zorganizowana była 
w hotelu „Gołębiewski” w Karpaczu. 
Wyjechał wyraźnie niezadowolony. 

- Ładne to to może i jest - powiedział 
nam. - Ale dziwoląg z tego jeszcze 
większy! Żeby w takim molochu nie 
było ani jednego bankomatu?! Nala-
tałem się z nim jak pies i nic! To ma 
być reprezentacyjny hotel?! W samym 
Karpaczu nie lepiej - można przejechać 
pół kurortu i bankomatu nie znaleźć. 
To u mnie na wsiach jest lepiej! (7) 

Podczas sobotnich dolnośląskich 
derbów trenerskich wskazówek Go-
sia Jędrzejczak udzielała z balkonu 
oparta o balustradę. To były nieofi-

Rynna, pod którą wpadłeś, w Twoim 
przypadku okaże się zbawienna, więc 
poddaj się wirowi zdarzeń. Byk z utęsk-
nieniem czeka na spotkanie z Tobą.

Powinieneś w końcu poważnie zasta-
nowić się nad konsekwencjami swoich 
poczynań. Może jest ktoś, komu zależy 
na Tobie? Pod koniec tygodnia uważaj 
na podszepty Strzelca.

Wydaje się, że wszystko wraca do 
normy, ale przydałaby się jakaś oczysz-
czająca rozmowa z kimś, kto potrafi 
zrozumieć Twoje niepokoje. Pod koniec 
tygodnia impreza - może wtedy?

Postaraj się być milszy dla swoich 
bliskich, nawał obowiązków wcale nie 
usprawiedliwia Twojego zachowania. 
W sobotę ważne spotkanie z Wagą 
i propozycja ze strony Byka.

Chociaż prognozy ogólnie wskazują 
na dobrą zawodową passę, bądź bardzo 
ostrożny. Serce, które próbujesz sobie 
zjednać, jest dość zimne - lepiej szukaj 
innego obiektu uczuć.

Wszelkie wybory połóż na aptekar-
skiej wadze - decyzja tego wymaga, 
gdyż zaważy to na najbliższych dniach 
i tygodniach. Wiele ciepła i wyrozu-
mienia ze strony bliskich powinny Ci 
w tym dopomóc.

Spodziewaj się szans i okazji, które 
niosą za sobą interesujące możliwości, 
a przede wszystkim pieniądze. W 
domu trochę nieporozumień i wyrzu-
tów, ale do końca tygodnia wszystko 
się uładzi.

Okazuje się, że nawet nieprzewidy-
walne można przewidzieć tylko... trzeba 
umieć. Nie rób sobie jednak wyrzutów, 
kieruj się dalej własnym kodeksem i nie 
pozwól sobą manipulować. 

Kolejny bezbarwny tydzień, jednak 
systematycznie wykonywana praca 
przyniesie w końcu oczekiwane efekty. 
Jeśli oczekujesz więcej adrenaliny, po-
rozmawiaj z Wagą.

  
Staraj się płynąć z prądem, unikaj 

jednak zbyt gwałtownego dochodzenia 
swoich racji. Pod koniec tygodnia wizyta 
i związana z nią ciekawa propozycja.

Plany, które nie tak dawno wydawały 
się bliskie realizacji, będziesz niestety 
musiał zmienić. Nawał pracy nie pozwoli 
Ci na wyjazd, jednak co się odwlecze...

Szykuje się wiele spotkań z interesu-
jącymi ludźmi i nowe obiecujące zna-
jomości. Postaraj się równie aktywnie 
działać na polu życia osobistego, bo 
ognisko przygasa.

(ep)

W rozwiązaniu wystarczy podać hasło ułożone z ponumerowanych pól. Na odpowiedzi (tylko na oryginalnych kuponach) czekamy dziesięć 
dni od daty ukazania się numeru. 

Rozwiązanie krzyżówki nr 13: WIOSNA W OGRODZIE
Za prawidłowe rozwiązanie krzyżówki nr 13 nagrodę pieniężną w wysokości 50 zł otrzymuje Anna Badzioch z Kostrzycy.

cjalne rady, bo od 
dwóch miesięcy 
jest na zwolnie-
niu lekarskim. 
Jej rolę pełni 
Dila Samadowa. 
Trenerka KPR-u 
po upadku ze-
rwała więza-
dła krzyżowe, 
uszkodziła też 
łękotkę, stąd 
k o n i e c z n a  
była operacja. 
Pan i  Gos ia  
chodzi wspar-
ta na kulach. - Grałam w piłkę ręczną 
przez 25 lat, także w reprezentacji 
Polski, i nie doznałam takiej kontuzji 
na boisku. Teraz poślizgnęłam się w 
domu, idąc do kotłowni. To prawdziwy 
pech. (5)

Podczas promocji monografii 
Szklarskiej 
P o r ę b y  
w  Domu  
Hauptman-
nów, szef 
r a d n y c h  
tego mia-
sta, dyrek-
tor hotelu 
Malachit w 
Świerado-
wie Zdroju 
Zbigniew 
K u b i e l a  
p o k o r n i e  
stał w kolejce po autografy autorów 
tej książki. Zabrakło za to burmi-
strza Grzegorza Sokolińskiego, który 
udostępnił autorom bogatą kolekcję 
swoich starych pocztówek. (1)

M a c i e j 
Abramowicz 
ze Szklarskiej 
Poręby przez 
wiele lat był 
naczelnikiem 
G r u p y  K a r -
k o n o s k i e j 
GOPR i 
r a d n y m 
powiatu jeleniogórskiego, więc gdy 
wypadł z obu ról, może znowu cieszyć 
się wolnym czasem, które wykorzystu-
je zimą na jazdę na nartach, wiosną na 
rower, jak również na czytanie książek. 
Oczywiście turyści, którzy zgubią się 
w górach, nadal mogą na niego liczyć. 
Ratownikiem górskim pozostanie na 
zawsze. (1)

Znana z robienia wspaniałych foto-
grafii Tatiana Cariuk (jeleniogórzanka 
rode z Białorusi) pasjonuje się pozna-
waniem historii ludzi, którzy dotarli do 
naszego regionu z Kresów. Gdy do-
wiedziała się, że do Szklarskiej Poręby 
przybyli po wojnie mistrzowie sztuki 
szklarskiej z Nowogródka, postano-
wiła, że poszuka śladów tej grupy na 
Białorusi. Zamierza poznać jej następ-
ców i do-
prowadzić 
d o  i c h  
współpra-
cy z tymi, 
k t ó r z y  
z a j m u j ą  
się szklar-
stwem w 
n a s z y c h 
okolicach 
o b e c n i e .  
Powodze-
nia! (1)

Mazurek Dąbrowskiego” - 
Stanisław Dą-

, znany podróż-
nik i pilot wycieczek, 
degustując mazur-
ki wielkanocne 
podczas pokazu 
dań wielkanoc-
nych w Hotelu 
Mercure. A jednak 

cjalne rady, bo od 
dwóch miesięcy 
jest na zwolnie-
niu lekarskim. 
Jej rolę pełni 
Dila Samadowa. 
Trenerka KPR-u 

M a c i e j 
Abramowicz
ze Szklarskiej 
Poręby przez 
wiele lat był 
naczelnikiem 
G r u p y  K a r -
k o n o s k i e j 
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